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Stowo wstepne

Z radoscig oddajemy w Panstwa rece kolejny numer ,,Ochrony Zabytkéw”. Powodem do dumy
jest to, ze czasopismo ukazuje si¢ nieprzerwanie pod tym samym tytutem od 1948 roku. Dzigki
przeprowadzonej w ostatnich latach digitalizacji numeréw archiwalnych zyskalismy dostep
z poziomu naszych biurek do calego zasobu wiedzy, ktéry przez lata budowali dla nas specjalisci
zajmujacy sie ochrong naszego dziedzictwa — w réznych zakresach, specjalnosciach i obszarach.

Powolanie specjalistycznego czasopisma naukowego poswigconego ochronie dziedzictwa
kulturowego oraz konserwacji i badaniu obiektéw zabytkowych nie byto jedynym dokonaniem na
polu ochrony zabytkéw w pierwszych powojennych latach. Dzigki dziataniom 6wczesnie aktyw-
nych znakomitych profesoréw, migdzy innymi Jerzego Remera, Bohdana Marconiego, Leonarda
Torwirta i Jézefa Dutkiewicza, udalo si¢ sfinalizowa¢ wieloletnie starania o profesjonalizacje za-
wodu konserwatora. Powstaly trzy osrodki ksztalcace specjalistow: wydziaty konserwacji na ASP
w Krakowie i Warszawie oraz Wydzial Sztuk Pigknych na UMK w Toruniu. W ostatnich latach do
tego grona dofaczyla jeszcze czwarta uczelnia — we Wroclawiu, takze ksztalcaca konserwatorow
praktykéw. Na kilku innych uczelniach udato si¢ rowniez zorganizowac ksztalcenie w zakresie
szeroko rozumianej ochrony dziedzictwa kultury na studiach Ii II stopnia lub podyplomowych.
W rezultacie mamy dzi$ w Polsce dobrze wyksztalconych zaréwno konserwatoréw-restauratorow
praktykow, jak i zabytkoznawcdw, teoretykow konserwatorstwa, muzealnikéw, badaczy oraz spe-
cjalistow potrafigcych si¢ mierzy¢ z réznorodnymi wyzwaniami, jakie stawia ochrona dziedzictwa.

Kazdy kontakt z zabytkami - skladowymi naszego dziedzictwa - jest pigkny, jednak niewatp-
liwie najpiekniejszy jest bezposredni kontakt z ich materia, stanowiacy przywilej konserwato-
réw-restauratoréw dziel sztuki. Zawod ten wymaga jednakze szczegélnej odpowiedzialnosci,
umiejetnosci, wrazliwosci, a czgsto takze po prostu sity fizycznej. W codziennej praktyce konserwa-
torskiej wzajemne wspieranie si¢ przez cztonkow zespotu, niezaleznie od pici, bywa nieocenione.
Koniecznos$¢ pomocy przy wniesieniu cigzkiego wiadra z zaprawa na rusztowanie, naciagnieciu
obrazu na krosna czy odkreceniu zardzewialej sruby oznacza wspoélprace, ktora faczy rozne
umiejetnosci, a nie stereotypowe role. Przyktady malzenstw konserwatordw, takich jak Ewa i Jerzy
Wolscy czy Kalina i Stanistaw Stawiccy, pokazuja, ze sukces w tej dziedzinie zawsze opiera sie
na wzajemnym zaufaniu i wspétdziataniu.

Tymczasem gdy sie spojrzy na listy absolwentéw naszych uczelni, wyraznie wida¢, ze zarow-
no w przeszlosci, jak i dzi§ konserwacja dziet sztuki przyciaga przede wszystkim kobiety. Od lat
zauwazalna jest ich przewaga liczebna wsrod studentéw tego kierunku, co jednak nie oznacza
braku miejsca dla mezczyzn. Wrecz przeciwnie — w trosce o komfort kobiet w ich przyszlej pracy
uczelnie podejmowaly rozmaite dzialania promocyjne, ktére mialy zacheca¢ mezczyzn do studio-
wania na kierunkach konserwatorskich. Jeden z torunskich profesoréw obiecywal nawet chfopcom
dodatkowe punkty na egzaminach wstepnych! Nic to jednak nie dawato - tak w przeszlosci, jak
i dzis zdarzaja si¢ nawet takie roczniki, w ktérych nie ma ani jednego studiujacego mezczyzny.



W tym numerze naszego pisma wiele miejsca poswiecamy wigc kobietom - konserwatorkom,
ktorych doswiadczenie, zaangazowanie i wiedza zastuguja na szczegélne uznanie. Ich dokonaniom
poswieconych zostato piec tekstow. Ten numer otwiera wywiad z Felicjg Lamprecht, polska kon-
serwatorka, ktéra miata okazj¢ pracowac przy najglosniejszej realizacji ostatnich lat - odbudowie
paryskiej katedry Notre Dame po pozarze. Felicja Lamprecht opowiada o swojej przygodzie
zwigzanej z konserwacja polichromii $ciennych w tej $wiatyni. Prezentujemy tez sylwetki czterech
kobiet zaangazowanych w ochrone dziedzictwa zardwno materialnego, jak i niematerialnego: Zofii
Czarnockiej-Kowalskiej — gtéwnej projektantki plastycznej Traktu Starej Warszawy, konserwatorki
i malarki Krystyny Sommer, armenskiej etnografki Srbuhi Lisitsian, ktora opracowata nowatorski
system notacji ruchu do opisu ormianskich tanicéw narodowych, a takze uznanej czeskiej histo-
ryczki sztuki Heleny Koenigsmarkovej.

Polecamy takze pozostate artykuly podejmujace zlozone i wazne zagadnienia z obszaru
ochrony dziedzictwa kulturowego.

Zyczymy satysfakcjonujacej lektury calego numeru i liczymy na Paristwa opinie oraz uwagi.

Zesp6t redakcyjny



Foreword

We are pleased to present the latest issue of Ochrona Zabytkéw (Monument Protection). We are
also proud to announce that the magazine has been published continuously under the same title
since 1948. The digitization of archival issues in recent years has enabled us to access the wealth
of knowledge accumulated over the years by specialists involved in the protection of our heritage
in various fields, specializations and domains from our desks.

The establishment of a specialist academic journal devoted to the protection of cultural herit-
age and the conservation and study of historic buildings was not the only achievement in the field
of monument protection in the early post-war years. Many years of efforts to professionalize the
work of conservators were finally successful, largely due to the tireless contributions of outstanding
professors active at the time, including Jerzy Remer, Bohdan Marconi, Leonard Torwirt and Jézef
Dutkiewicz. Three centres for training specialists were established: conservation departments at
the Academy of Fine Arts in Krakéw and Warsaw, and the Faculty of Fine Arts at the Nicolaus
Copernicus University in Torun. In recent years, a fourth university, in Wroctaw, has joined this
group, also training conservators. A number of other universities have also successfully established
educational programmes in the general area of cultural heritage protection at both undergraduate
as well as post graduate level. As a result, Poland now has a highly skilled workforce in the field of
conservation, including well-educated conservators-restorers, experts on heritage, conservation
theorists, museum professionals, researchers and specialists, all equipped to tackle the diverse
challenges posed by the safeguarding of heritage.

Each encounter with historical monuments, which are components of our heritage, is a won-
derful experience. However, the most rewarding is undoubtedly direct contact with their substance,
a privilege reserved for conservators and restorers of art. However, this profession requires special
responsibility, skill, sensitivity and often simply physical strength. In the context of everyday
conservation practice, mutual support among team members, irrespective of gender, is of para-
mount importance. The need to assist with tasks such as carrying a heavy bucket of mortar onto
scaffolding, stretching a painting onto a frame, or unscrewing a rusty bolt, requires collaborative
effort that combines different skills rather than stereotypical roles. Examples of married couples
working as conservators, such as Ewa Wolska and Jerzy Wolski or Kalina Stawicka and Stanistaw
Stawicki, show that success in this field is always based on mutual trust and cooperation.

It is evident from the records of university graduates that the field of art conservation has
historically been and continues to be predominantly female. They have always constituted the
majority among students of this field, but this does not imply that there is no place for men. On the
contrary, in an effort to ensure the well-being of women in their future professional endeavours,
universities have initiated various promotional activities to encourage men to pursue studies in
conservation. One professor in Torun even promised boys extra points on their entrance exams.
However, this has not been a successful strategy — there are years when there are no male students
atall.



In this edition of our magazine, we have dedicated a significant portion of the publication to
women - female conservators whose experience, commitment and knowledge merit particular
recognition. Five articles are dedicated to their achievements. The issue opens with an interview
with Felicja Lamprecht, a Polish conservator who had the opportunity to work on one of the
most high-profile projects of recent years — the reconstruction of Notre Dame Cathedral in Paris
following the fire. She provides a detailed account of her involvement in the conservation of the
wall polychromes in this church. We also present profiles of four women involved in the protection
of both tangible and intangible heritage: Zofia Czarnocka-Kowalska, chief graphic designer of the
Old Town Route in Warsaw, conservator and painter Krystyna Sommer, Armenian ethnographer
Srbuhi Lisitsian, who developed an innovative movement notation system to describe Armenian
national dances, and renowned Czech art historian Helena Koenigsmarkova.

We also recommend other articles addressing complex and important issues in the field of
the safeguarding of cultural heritage.

We hope you enjoy reading this issue and look forward to your opinions and feedback.

Editorial team
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Wszyscy mielismy jeden cel - odbudowac
Notre Dame

We all had one goal in mind - the rebuilding
of Notre Dame

Felicja Lamprecht, Wszyscy mielismy jeden cel - odbudowac Notre Dame, rozmowe przeprowadzita Magdalena
Marcinkowska, ,,Ochrona Zabytkéw” 2025, nr 1, s. 11-21.

0 odbudowie katedry Notre Dame w Paryzu z Felicjg Lamprecht, konserwatorka i restauratorka
dziet sztuki bioraca udziat w tych pracach, rozmawia Magdalena Marcinkowska.

Magdalena Marcinkowska talks to Felicja Lamprecht, a conservator and restorer of works of
art involved in the reconstruction of Notre Dame Cathedral in Paris.

» W grudniu zesztego roku arcybiskup Paryza
Laurent Ulrich otworzyt na nowo drzwi katedry
Notre Dame pig¢ lat po pozarze, ktéry doszczet-
nie zniszczyt dach i iglice swiatyni. Jak wspomina
Pani prace przy tej, mozna Smiato powiedzie¢, naj-
popularniejszej na $wiecie odbudowie zabytku?

17N
m-llﬂﬁﬂl l]; |

Wspominam ten czas z wielka radoscia. Katedra -~ il |
Notre Dame potozona w sercu Paryza to wyjatko- ' L
we miejsce, wyjatkowy zabytek, symbol Francji. | \ ‘ ']
Odbudowa byta okresem bardzo intensywnej pracy 3 UL [0
w wielokulturowym s$rodowisku, w zespole ludzi

zwigzanych z réznymi dziedzinami wiedzy, ktérzy

codziennie uczyli si¢ od siebie nawzajem czego$
nowego. Wszyscy mieliémy jeden cel - odbudo-
wa¢ Notre Dame najlepiej, jak potrafimy. Panowata
wsrod nas wyjatkowa atmosfera. Ten zabytek nas
jednoczyl, wszystkich bez wyjatku: architektow,
budowniczych, konserwatoréw, malarzy, rzezbiarzy.
Zderzaly sie tam historia i wspotczesnos¢.

Za sukces tego wielkiego przedsigwzigcia od-
powiadal bez watpienia niebagatelny budzet, jaki
zostal przeznaczony na te odbudowe. W wigkszosci
przypadkow przy restauracji i konserwacji zabytkow
nie ma si¢ do czynienia z tak duzymi funduszami,

#

prace sg dzielone na etapy, trwajg latami. Opinia pu-  FelicjaLamprecht. Fot. z archiwum Felicji Lamprecht
bliczna czy sektor prywatny nie $ledzi ich postgpodw.  FelicjaLamprecht. Photo from the archives of Felicjal.amprecht
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Tutaj zostaly stworzone warunki dotad niespotykane. Zeby mdc skoriczyé prace w ciggu pieciu lat,
zatrudniono 2000 ludzi, ktérzy pracowali non stop. Stworzono calg infrastrukture towarzyszaca
temu przedsiewzieciu. Wybudowano specjalne pawilony i namioty wokot katedry, gdzie miescity
sie takie pomieszczenia jak stoléwka czy sale konferencyjne, ktére — co ciekawe — nosily nawet
stosowne nazwy: Frollo, Esmeralda oraz Quasimodo. Wokét katedry powstato cate miasteczko
Notre Dame. Z duzym sentymentem mysle o tym okresie...

» W jaki sposdb trafita Pani do zespotu zajmujacego sie odbudowa katedry?

W Paryzu pracuje od 15 lat. W tracie studiéw wzietam udzial w programie Erasmus i wyjechalam
uczy¢ sie na Sorbonie. Wlasciwie zaraz po obronie dyplomu postanowitam wréci¢ do Francji
i rozpocza¢ tam kariere zawodowa. Od 10 lat jestem czlonkinig zespotéw zwigzanych z COARC
[La Conservation des (Euvres d'Art Religieuses et Civiles — Konserwacja Dzien Sztuki Sakralnej
i Swieckiej], organem administracyjnym nadzorujacym prace konserwatorskie i restauratorskie
w Paryzu, gdzie zajmuje¢ si¢ glownie malarstwem $ciennym. Moj angaz do pracy przy Notre
Dame rozpoczal si¢ od telefonu konserwator Marie Parant, ktora wzieta udziat w przetargu na
projekt odbudowy katedry. Zaraz po pozarze nastgpita mobilizacja zespotéw do wykonania prac
konserwatorskich. Nie bylo to tatwe zadanie, poniewaz kalendarz z kolejnymi projektami kon-
serwatorskimi jest zapelniony na kilka miesiecy naprzdéd. Tragedia ta wymagala jednak dziatan
w duchu ,wszystkie rece na poklad”. Naturalnie zgodzilam si¢ przystapi¢ do zespolu. Lacznie
byto nas okolo 30 0séb.

» Pani zespdt odpowiadat za konserwacje i restauracje czesci malowidet ciennych. Jak wygladata
Pani praca i jakie byty w niej najwieksze wyzwania?

Ol6éw i jeszcze raz olow. W katedrze po pozarze wystepowalo bardzo duze stezenie otowiu w zwigz-
ku z zawaleniem si¢ sklepienia i spaleniem sie iglicy. Okazalo si¢ ono na tyle wysokie, ze kilka
tygodni po pozarze zamknigto cala wyspe La Cité, by dokona¢ odkazenia. Dla nas, konserwatorek,
byto to ogromne wyzwanie, gdyz po kilka razy dziennie musialy$my bra¢ prysznice, przebiera¢ sie
w nowe kombinezony i nosi¢ maski z wentylacja zewnetrzna, ktére byty dos¢ cigzkie i hatasliwe.

Nasz zesp6l mial za zadanie odrestaurowac potudniowa $ciang obejscia choru, rzezby Jeana
Ravyego i Jeana le Bouteillera oraz dziewietnastowieczne malowidla $cienne wykonane przez
firme¢ Courtin & Anselme migdzy 1848 a 1868 rokiem w 10 kaplicach. Byty to kaplice $w. Marcela
z przedstawiajacg zycie swietego scena pedzla Théodorea Maillota, Matki Boskiej Siedmiu Bo-
lesci, $w. Jerzego ze sceng walki ze smokiem pedzla Louisa Steinheila, $w. Wilhelma, $w. Marii
Magdaleny i $w. Dionizego, wejécie do zakrystii kapituly, wejscie do zakrystii Mszy Swietej,
pomieszczenie kontrolne CA22 C.O.C.12 oraz kaplica testowa — $§w. Ferdynanda. Zaznacze tu,
ze malowidla w kaplicach bocznych katedry nie ucierpialy w czasie pozaru - byly ciemne od
zabrudzen powierzchniowych kumulujgcych si¢ latami, miejscami wystepowaly tez wykwity soli.
Przyktadowo kaplice Saint-Germain, ktora zostata odrestaurowana na krétko przed pozarem, za-
staliémy w bardzo dobrym stanie. Bylo to dla mnie szokujace. Kiedy po raz pierwszy weszlam do
katedry i zobaczytam dziure w dachu, a ze stropu zwisaly spalone belki, pomyslatam: katastrofa.
W przypadku kaplic bocznych okazalo sie, ze sytuacja nie jest taka tragiczna.

Wyzwaniem przy restaurowaniu malowidet w katedrze byly gtéwnie olbrzymia przestrzen
i powierzchnia prac - 1500 m* Badania naukowe polichromii malarstwa $ciennego prowadzili
specjalisci Stéphanie Duchéne i Didier Brissaud z sekcji malowidet sciennych w LRMH [Laboratoire
de Recherche des Monuments Historiques — Laboratorium Badan Zabytkéw], wyspecjalizowanej
instytucji podlegajacej bezposrednio francuskiemu Ministerstwu Kultury. Z przeprowadzonych
dotad analiz wynika, ze dziewi¢tnastowieczne dekoracje kaplic zostaty wykonane w technice olejnej
z dodatkiem wosku i zdobione zlotem ptatkowym. Program prac konserwatorskich byt ustalany
z ekipg, do ktdrej nalezalam, pod kierownictwem Marie Parant, we wspotpracy z dr. Witoldem
Nowikiem - kierownikiem sekcji malowidet $ciennych LRMH, ktdry zaadaptowal metode ich
oczyszczania zelami o odpowiednim pH, aby maksymalnie usuna¢ z ich powierzchni zabrudzenia
i skazenie olowiem.
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Program prac konserwatorskich obejmowal nastepujace etapy: odkurzanie delikatnymi
pedzelkami, stabilizacje warstwy malarskiej — podklejanie jej odspojen od tynku, wynikajace
z krystalizacji soli, konsolidacje tynku, odkurzanie odkurzaczami THE wyposazonymi w specjalne
filtry przeciwolowiowe i przeciwpytowe, zbierajacymi 150-letni kurz, oczyszczanie, uzupelnianie
ubytkéw zaprawy oraz retusz polichromii. Rekonstrukeja brakujacych elementéw warstwy ma-
larskiej nie stanowita juz tak duzego problemu, jako ze ubytki w granicach powtarzajacych sie
motywow narzucajg logiczng ich kontynuacje.

» W 2018 roku Komitet Swiatowego Dziedzictwa przyjat Rekomendacje warszawska w sprawie
odbudowy i rekonstrukcji dziedzictwa kultury jako zbiér zasad, ktérymi nalezy sie kierowac przy
odbudowie i rekonstrukcji zabytkéw. Wéréd nich odnajdziemy powinnos¢ kierowania sie doktry-
ng konserwatorska odwotujaca sie do autentyzmu zabytku. Jakie podejscie towarzyszyto Pani
w pracy w Notre Dame - konserwatywne czy liberalne?

Jesli zabytek jest zachowany, konserwator ma jedno zadanie: podaza¢ wczesniej wytyczona droga,
niewazne, czy mamy do czynienia z architekturg czy z malarstwem. My, restauratorzy-konser-
watorzy dziet sztuki, dostosowujemy sie do tego, co narzucaja nam dzielo, jego stan, klasa, este-
tyka. W kaplicach katedry Notre Dame jest wiele powtarzajacych si¢ motywéw dekoracyjnych,
ktére wyznaczaly sposdb pracy. Cel byl jeden: przywroci¢ stan katedry sprzed pozaru. Cho¢
$wigtynia ma juz 860 lat, to warto pamietac, ze w XIX wieku przeszta gruntowna przebudowe
pod kierunkiem stynnego architekta Eugénea Viollet-le-Duca. Gdy méwimy o autentyzmie, juz
mamy odpowiedz, ze jej obecny wyglad jest pewnym zafalszowaniem historii, bo ta katedra nie
wygladala tak w sredniowieczu. Viollet-le-Duc, cho¢ wnikliwie studiowat architekture i budow-
nictwo okresu $redniowiecza, tak naprawde narzucit swoja wizje wygladu budowli. Wizja ta,
przez wiele os6b do dzi$§ uwazana za kontrowersyjna, czyli ingerencja we wnetrze katedry oraz
zmiany w bryle budynku, sprawita, ze w trakcie przebudowy dodano tuki, gargulce i iglice, ktorej
nie bylo w takim ksztalcie do 1860 roku. Nie bez znaczenia jest tu fakt, ze mysl konserwatorska
w takim rozumieniu, jakie obowigzuje dzisiaj, w tamtym czasie nie istniata. Odrestaurowywanie
pojmowano jako przemalowywanie. Doktryna ewoluowata i uksztaltowata si¢ dopiero sto lat
pdzniej. Zatem w momencie przystgpienia do prac konserwatorskich po pozarze katedry gléwna
ideg bylo przywrocic jej wyglad z czaséw Viollet-le-Duca.

» Jednymi z najbardziej rozpoznawalnych elementéw sSwigtyni sg monumentalne witraze, na czele
ze stynna rozetg, ktdra znajg wszyscy na $wiecie. To chyba kolejny cud, ze przetrwaty pozar?

Bez watpienia. Wszystkie zostaly skrupulatnie oczyszczone i zakonserwowane. Pochodzace z XIII
wieku trzy $redniowieczne rozety na zachodniej, péinocnej i potudniowej fasadzie sg najstarszymi
i najwazniejszymi elementami szklanego dziedzictwa katedry. Pozostale okna pochodza z XIX
wieku i zostaly zainstalowane na prosbe architekta Viollet-le-Duca, poniewaz wiekszo$¢ witrazy
usunieto z budynku w XVIII wieku. Prace trwaly ponad 10 lat i zostaly przeprowadzone przez
najlepsze warsztaty malowania na szkle tamtych czaséw. Te trzynastowieczne rozety badano
in situ, nie byty demontowane. Na szczgs$cie w pozarze ucierpialy one nieznacznie. Tylko jedna,
znajdujaca sie w nawie gtéwnej, zostala uszkodzona przez upadajacy wierzchotek spalonej iglicy.
Ale zadna z rozet nie ulegta zniszczeniu. Niemniej jednak byly zakurzone i pokryte dymem, wiec
musialy zosta¢ doktadnie wyczyszczone, podobnie jak wszystkie wnetrza katedry.

Pierwszy krok polegal na sporzadzeniu planu lokalizacji okien i witrazy, wykonaniu rysunkow
i zdjg¢ oraz ponumerowaniu paneli, aby mozna bylo rozpocza¢ demontaz wysokich okien. Panele
byty nastepnie przechowywane przed ich odkazeniem, a potem przydzielone do o$miu warszta-
tow konserwatorskich we Francji i jednego w Niemczech. Konserwacja polegata na oczyszczeniu
szkla i konsolidacji uszkodzonych czesci w zaleznosci od stanu kazdego z witrazy, a na koniec
ponownym ich montazu we wnetrzu katedry.

Grupa konserwatoréw zajmujgca si¢ szklem dzialala na styku bardzo réznych dziedzin,
takich jak historia sztuki, fizyka czy chemia. Od 2019 roku zespotem kieruje Claudine Loisel, ba-
daczka w LRMH, we wspdlpracy z materiatoznawcami z Wydziatu Nauki Centre André-Chastel
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y mielismy jed dowac Notre Dame

Zniszczenia we wnetrzach katedry Notre Dame
po pozarze 15 kwietnia 2019 roku.
Fot. zarchiwum Felicji Lamprecht

The damage to the interior of Notre Dame
Cathedral as aresult of the fire that occurred
on15 April 2019. Photos from the archives of
FelicjaLamprecht
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[centrum badawczego zajmujacego si¢ historig sztuki]. Wspoélne analizy przeprowadzono, gdy
witraze zostaly przepuszczone przez znajdujacy sie w Luwrze akcelerator Grand Louvre do analiz
elementarnych (AGLAE). Co ciekawe, finansowano takze takie projekty jak ten po$wiecony ba-
daniu warstwy kurzu i ofowiu, ktére zanieczyscily witraze. Wszystkie te analizy fizykochemiczne
znacznie zwigkszyly wiedze o budynku i jego szklanej dekoracji.

Ale to nie koniec historii witrazy w Notre Dame. Jak wspomniatam, cata rekonstrukeja za-
bytku miafa si¢ odby¢ w duchu powrotu do czaséw Viollet-le-Duca. Rozmawiamy o autentyzmie,
ktérego znaczenie jest podkreslane w kazdym doktrynalnym dokumencie, mamy filozofi¢ i etyke
zawodowa, wiemy, ze zabytek to dokument historii, ktérego wygladu i charakteru nie wolno
zmienia¢. Niemniej obecnie §rodowisko konserwatorskie we Francji zyje pomystem wymiany
dziewietnastowiecznych witrazy bocznych w poludniowej czgsci katedry. Prezydent Emmanuel
Macron oglosit konkurs na nowy projekt witrazy i wymiang obecnych - tych, ktére wlasnie
przetrwaly najwiekszy w historii pozar w katedrze. Budzet tego przedsiewziecia wynosi 4 miliony
euro! A przeciez do wspolpracy przy witrazach Viollet-le-Duc zaprosil mistrzow z najlepszych
pracowni. Jest tam ukryta mysl estetyczna. Po wejsciu do katedry widzimy, ze poczatkowo witraze
s3 jasne, z motywem dekoracyjnym, by powoli wprowadza¢ nas w ciemniejsze barwy witrazy
figuratywnych wienczacych perspektywe w glebi wnetrza. Witraze bezsprzecznie powinny zosta¢
w katedrze, bo sg unikatowe. Wiele osob oprotestowuje pomyst ich wymiany, wyrazajac swoja
dezaprobate i podpisujac petycj¢ w internecie', do czego zachgcam.

» Gdy stucham Pani opowiesci, zastanawiam sie, czy konserwator to bardziej lekarz czy detektyw.

Chyba i jedno, i drugie. Rola konserwatora dziel sztuki jest najpierw zrozumie¢ obiekt. Trzeba go
poznad, przeswietli¢, zobaczy¢, jak zostal zbudowany. Przestudiowad, co si¢ z nim dziato przez
ostatnie lata. Zbada¢, kto interweniowal przez ten czas i jakie to byly interwencje. To s3 podsta-
wowe, pierwsze czynnosci przy rozpoznawaniu zabytku. Istotng role odgrywa réwniez kontekst,
w jakim zabytek zostal osadzony. To daje nam wiele informacji o estetyce obiektu. Zatem i jak
lekarz, i jak detektyw musimy zebra¢ dane, by wiedzie¢, co doprowadzito zabytek do obecnego
stanu oraz jak go naprawi¢. Kazdy obiekt jest inny, ma swoja historie, atmosfere, estetyke. Nie
istnieje jeden schemat, ktéry mozna zastosowa¢ do kazdego zabytku. Wszystkie ubytki i zniszcze-
nia oryginalnej substancji wymagaja wnikliwego rozpoznania, by mozna byto postawi¢ wlasciwa
diagnoze. Zawod konserwatora polega takze na usuwaniu przyczyn zniszczen. Wchodzimy tu
w zakres konserwacji prewencyjnej, a wiec obserwujemy, czy w obiekcie sg drozne rynny, czy
jest drenaz wokdt budynku, czy dach zostal naprawiony et cetera. Wszystkie te czynniki maja
znaczenie dla zabezpieczenia zabytku.

Obecnie wchodzg fantastyczne nowe metody restaurowania zabytkow, takie jak nanomate-
rialy. Bytam na konferencji NICAS [The Netherlands Institute for Conservation+Art+Science —
Holenderskim Instytucie Konserwacji, Sztuki i Nauki] w Amsterdamie, gdzie prof. Maite Magu-
regui z uniwersytetu w Bilbao prezentowala metode odsalania tynkéw zelami nanocelulozowymi.
Do tego dochodzi tak zwana zielona konserwacja, czyli zmniejszenie ilo$ci uzywanych ciezkich
rozpuszczalnikow, osadzanie ich w zelach rozpuszczalnych w wodzie (Richard Wolbers), sigganie
po materialy wystepujace w naturze, studiowanie ich i na tej podstawie opracowywanie nowych
metod. Tym samym dbamy o $rodowisko - i w koncu o zdrowie konserwatora.

» Jak zorganizowano prace restauracyjne przy Notre Dame po 15 kwietnia 2019 roku?

Jak wspominalam, prace po pozarze zostaly zorganizowane bardzo szybko. Po tej tragedii wielu
badaczy spontanicznie si¢ zglosilo, oferujac swoja wiedze, aby pomdc w odbudowie katedry.
Juz miesigc po pozarze CNRS [Centre National de la Recherche Scientifique - Narodowe Cen-
trum Badan Naukowych, najwigksza publiczna organizacja badawcza we Francji] we wspot-
pracy z Ministerstwem Kultury rozpoczelo duzy projekt naukowy wokot $wiatyni. Celem bylo

! Petycja jest dostepna na stronie: tinyurl.com/mwhvr3zkn.
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skoordynowanie wszystkich inicjatyw i potaczenie zespotéw badawczych zwigzanych z réznymi
dziedzinami nauki. Poczawszy od wrze$nia 2019 roku ponad 175 naukowcéw reprezentujacych
rozmaite dyscypliny utworzyto dziewie¢ grup roboczych, aby zbada¢ kazdy aspekt rekonstruk-
¢ji - od analizy materialéw po odtworzenie oryginalnej akustyki we wnetrzu Notre Dame.
Grupy te odpowiadaly za nastepujace tematy: drewno i struktura, metal, witraze, kamien i za-
prawy, dekoracje monumentalne, konstrukcje, akustyka, dane cyfrowe oraz emocje i mobilizacja
wokot katedry. Od grudnia 2019 roku dziala Rebétir Notre-Dame de Paris — publiczny organ
administracyjny odpowiedzialny za konserwacje i restauracje katedry. Jego zadaniem jest pro-
wadzenie i koordynowanie badan i dziatan przyczyniajacych si¢ do konserwacji i restauracji
Notre Dame. W ramach swoich kompetencji w zakresie kontroli naukowej i technicznej DRAC
[le-de-France [Regionalna Dyrekcja Spraw Kulturalnych, odpowiedzialna za kierowanie polity-
ka kulturalng panstwa w regionie i jego departamentach] od 2020 roku monitoruje postep prac
konserwatorskich prowadzonych przez Rebétir Notre-Dame de Paris oraz zatwierdza prace przy
zabytku prowadzone przez gléwnego architekta Philippea Villeneuve’a.

» Prezydent Francji Emmanuel Macron zapowiedziat po pozarze katedry: ,Odbudujemy ja jeszcze
piekniejsza, niz byta". W jaki sposdb przebiegata ta odbudowa?

Pierwszym dzialaniem byta analiza réznych projektow zaproponowanych przez zespdt zarzadza-
jacy, w tym badan historycznych, technicznych i naukowych. Ta faza diagnostyczna wymagata
badan archeologicznych i naukowych, aby okresli¢ odpowiednie zalecenia - testy czyszczenia,
badanie polichromii i tym podobne. Wielokrotnie konsultowano si¢ z CNPA [Krajowa Komisja
Dziedzictwa i Architektury], by zatwierdzi¢ stan referencyjny - odziedziczony po konserwacji
Eugenea Viollet-le-Duca. Powstate projekty wiazaly sie z szeregiem zezwolen na prace wydanych
przez DRAC. Pierwsza przedlozong dokumentacja bylo badanie ewaluacyjne przedstawione CNPA,
w ktdérego wyniku g lipca 2020 roku zadecydowano o konserwacji iglicy projektu Viollet-le-Duca
i jej ofowianego dachu, a takze uzyciu drewna do jego konstrukcji. Diagnoza dotyczaca drewna
zostala przedstawiona pod koniec marca nastepnego roku. To wowczas zagtosowano za uzasad-
niong odbudowa szkieletu wigzby dachowej. Nieco ponad miesigc wczesniej, 4 lutego 2021 roku,
Komisji Narodowej przedstawiono plan konserwacji wielkich organéw. Kazdy z tych projektow
zostal przeanalizowany przez DRAC i przedstawiony komitetowi kontroli naukowej i technicz-
nej. DRAC poproszono najpierw o wydanie opinii na temat ogélnego studium diagnostycznego
sporzadzonego po pozarze - ta opinia obejmowala w szczegdlnosci sklepienia i $ciany, szczyty
wysokiego dachu, wykusze i parapety, witraze, projekt rozbudowy organéw chéru, hydroizolacje
dolnych czgsci, obudowe chéru, balustrady galerii, dzwonnice oraz rekonstrukcje zegara i nowych
dzwonow na iglicy. Nastepnie DRAC mial zaopiniowa¢ badania konstrukeji dachu oraz badania
nad konserwacja jego otowianego pokrycia.

LRMH réwniez bylo mocno zaangazowane w ten projekt stulecia. Od maja 2019 roku ak-
tywnie uczestniczylo w sortowaniu gruzu i ratowaniu zawalonych czesci sklepien i iglicy. Wraz
ze swoimi partnerami z INRAP [Institut National dArchéologie Préventive - Narodowy Instytut
Archeologii Prewencyjnej] i SRA [Service Régional de Archéologie — Regionalny Departament
Archeologii] wdrozyto metodologie sortowania, klasyfikacji i inwentaryzacji gruzu w celu jego
zbadania, a w niektérych przypadkach - ponownego wykorzystania na etapie odbudowy.

W kontekscie logistyki warto wspomnie¢ o wybudowaniu wokat §wiatyni specjalnych han-
garow rozdzielonych na strefe czysta i strefe brudna, ktdre zostaly zaprojektowane tak, by zacho-
wa¢ wszystkie wymogi bezpieczenstwa. Poczatkowo, gdy katedra byla jeszcze bardzo chwiejna,
prace utrudnialy alarmy, ktére sygnalizowaly koniecznos¢ opuszczenia budynku na 20 minut,
czasami pol godziny... A momentami bylo nas dziennie nawet 500 0s6b na placu budowy.
Najwyrazniejsze byly postepy w odbudowie dachu. Elementy konstrukcji wig¢zby, precyzyjnie
wymierzone i dopasowane, podptywaly Sekwang barkami jak w sredniowieczu, a nastgpnie byty
podnoszone wysokimi zurawiami i niczym puzzle sktadane na wysokosci. To byt fenomenalny
widok. Tu ciekawostka, bo nie wszyscy wiedza, ze ciesle do rzezbienia wi¢zby dachowej w klodach
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czerwonego debu uzywali siekier wykonanych przez kowala z Montrealu. Korzystano z az pigciu
modeli. Niektore siekiery byly przeznaczone do rabania drewna, inne — do drobniejszych prac
wykonczeniowych. Aby wyprodukowaé wystarczajacg liczbe narzedzi, rzemieslnicy musieli
wykona¢ wiele replik kazdej siekiery, w sumie 60 sztuk!

» Jak wygladat proces przygotowan do restauracji malarstwa sciennego? Czy podobnie jak przy
kaplicach testowych?

Tak, w przypadku malarstwa sciennego na szczescie dysponowalismy wiedza z konserwacji kaplicy
Saint-Germain, przeprowadzonej pod nadzorem DRAC w 2018 roku. Te do$§wiadczenia niewatp-
liwie postuzyly jako punkt odniesienia do opracowania programu konserwacji i przygotowania
dalszych prac. W przypadku malarstwa $ciennego nie zachowaly sie wcze$niejsze, Sredniowieczne
polichromie, stad decyzja o zachowaniu tych dziewietnastowiecznych. Przy pracach w kaplicach
testowych zaproponowano dwa kompleksowe projekty konserwacji dwdch kaplic i przylegajacych
do nich przesel: kaplicy Matki Boskiej z Guadalupe bez dekoracji malarskiej, znajdujacej sie po
pélnocnej stronie nawy, oraz kaplicy $w. Ferdynanda z dekoracja malarska, otwierajacej si¢ na
obejscie. Celem byto sporzadzenie planu prac konserwatorskich i oszacowanie czasu potrzebnego
na jego wdrozenie. Aby udalo si¢ w ciggu pigciu lat odbudowa¢ katedre, mierzono nam nawet
czas wykonywania poszczegdlnych zadan. Zgodnie z programem wszystkie prace konserwator-
skie zaplanowano na cztery lata i musieli$my si¢ zmiesci¢ w tym harmonogramie. Dodatkowo
obowigzywaty wtedy zasady przeciwdziatania COVID-19 i procedury bezpieczenstwa zwigzane
ze skazeniem otowiem po pozarze. Doktor Witold Nowik ze swoim zespolem przetestowat kilka
poziomow interwencji: odkurzanie ze szczotkowaniem, zastosowanie zwilzonego papieru chton-
nego i zastosowanie zelu czyszczacego. Po przeprowadzonych kontrolach ilosci rozpuszczalnego
olowiu - miedzy innymi mikroskopowo, MEB czy fluorescencja X - ustalono, ze zel wodny ze
$rodkiem kompleksujacym dat najbardziej zadowalajace wyniki. Kaplice testowe umozliwily
zastosowanie tej metody w praktyce na duza skale.

» Wspomniata Pani o petnej mobilizacji rzemieslnikéw, architektow, konserwatordw, rzez-
biarzy oraz budowniczych z catego swiata. Czy miedzy krajami sa réznice w podejsciu do
konserwac;ji?

Niestety jest ich wiele, cho¢ podejscie powinno by¢ jedno, ujete w maksymie: po pierwsze, nie
szkodzi¢. Tego zréznicowania nie doswiadczylam jednak przy odbudowie katedry Notre Dame,
bo tu wszyscy mieli jeden cel, ale jako osoba z pi¢tnastoletnim doswiadczeniem zawodowym
oraz wyksztalceniem zdobytym w Polsce moge z calg odpowiedzialnoscig stwierdzi¢, ze polski
system ksztalcenia i przygotowania do zawodu stoi na naprawde wysokim poziomie. Ponadto
jeste$my bardzo doceniani za granica, w tym tu, we Francji, za fachowos¢ w podejsciu do wyko-
nywania zawodu. Na Uniwersytecie Mikotaja Kopernika w Toruniu, gdzie studiowatam, uczono
nas holistycznego podejscia do restauracji zabytku, od laboratoryjnego hodowania grzybow
po mieszanie chemicznych odczynnikéw. Na kazdym etapie uwrazliwiano nas na koniecznos¢
ustalenia przyczyn i dobdr wlasciwych narzedzi przed przystapieniem do prac konserwatorskich.

Musze tu wspomnie¢ o kolejnym polskim akcencie w trakcie odbudowy katedry — do oczysz-
czania niektérych elementéw kamienia w jej wnetrzu wykorzystano najlepszy na $wiecie laser
naszej rodzimej firmy IR Laser z siedzibg w Warszawie. Z kolei architekt Marek Baranski zaraz po
pozarze katedry Notre Dame w artykule After Great Fire. The problem of roof recovery in historic
buildings, przygotowanym na sympozjum IABSE we Wroctawiu w 2020 roku, a opublikowanym
w Szwajcarii, przewidzial obligatoryjne monitorowanie sklepien przy uzyciu techniki skano-
wania 3D. Tak tez sie stalo. Polska badaczka Ewelina Rupnik wspoltworzy MicMac - otwarte
oprogramowanie fotogrametryczne do rekonstrukeji 3D. Rozszerzona wersja MicMac postuzyla
jako baza do stworzenia przez architekta Livia De Luki platformy o nazwie Ajoli - tréjwymia-
rowej bazy adnotacji semantycznych, ktora pozwala faczy¢ dane naukowe pochodzace od wielu
podmiotéw i generowa¢ wciaz aktualizowane obrazy 3D zasilane wprowadzanymi danymi.
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Fragment dekoracji w Notre Dame przed konserwacja (z lewe))
i po konserwacji (z prawej). Fot. z archiwum Felicji Lamprecht

Details of some of the decorations in Notre Dame Cathedral
before (left) and after conservation work (right). Photos from
the archives of Felicja Lamprecht

Fragmenty dekoracji w katedrze Notre Dame po konserwacji.
Fot. zarchiwum Felicji Lamprecht

Details of some of the decorations in Notre Dame Cathedral
following conservation work. Photos from the archives of
FelicjaLamprecht
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Platforma ta stafa si¢ nie tylko witryna naukowa, ktéra zajmuje si¢ badaniami i cyfrowa rekon-
strukcja katedry, ale tez swoistym no$nikiem pamieci dziedzictwa i cennym narzedziem dla
przysztych badaczy.

» Pozar katedry Notre Dame sprawit, ze jak zaktadam, wiekszo$¢ departamentéw ochrony za-
bytkéw w resortach kultury na swiecie nakazata konserwatorom w swoim kraju przeprowadzi¢
weryfikacje systeméw przeciwpozarowych w zabytkach. Dobry system przeciwpozarowy to
oprocz zabezpieczenia bryty takze ochrona wnetrza, w tym malarstwa sciennego. Jak wyglada
dzis ochrona przeciwpozarowa Notre Dame?

W trakcie procesu odbudowy odbyto sie kilka debat na temat tego, jak zréwnowazy¢ tradycje
z modernizacjg, a takze zabezpieczy¢ katedre przed kolejnymi pozarami. W odbudowanej kon-
strukeji budynku uwzgledniono kilka nowoczesnych rozwigzan, waznych z punktu widzenia
ochrony przeciwpozarowej. Zdecydowano sie cho¢by na zaawansowane systemy rur stojacych.
Jeden suchy system rur znajduje si¢ w wiezy poludniowej i ciagnie przez przejscie do wiezy pot-
nocnej, a drugi, z wylotami na poziomie podiogi i dachu, przecina sanktuarium w polowie. Obie
rury majg pompy przeciwpozarowe umieszczone w piwnicy sasiedniego budynku administra-
cyjnego, ktére w razie potrzeby zasilaja rury woda z Sekwany. Ponadto zastosowano podzial na
strefy, by ograniczy¢ ryzyko rozprzestrzeniania si¢ ognia — zamontowano dwie kompletne $ciany
przeciwpozarowe dzielace poddasze i dach na trzy odrebne obszary. Dodatkowo na poddaszu
zainstalowano innowacyjny system zraszaczy mglowych, ktéry aktywuje sie automatycznie, gdy
temperatura na poddaszu badz dachu przekroczy 500°C. Prosz¢ sobie wyobrazié, ze w ciagu
minuty lub nawet krdcej system moze obnizy¢ temperature do 100°C przy niewielkim lub zni-
komym uszkodzeniu powierzchni dzigki niemal natychmiastowemu przejéciu wody w pare. Caly
system zostal zintegrowany z najnowoczesniejszym systemem sygnalizacji pozaru, ktory obejmuje
réwniez monitoring powietrza w calej konstrukeji oraz seri¢ kamer termowizyjnych sledzacych
bardziej ukryte przestrzenie. Postawiono wiec na kompleksowa ochrone.

» Za swoje dokonania, podobnie jak wiele oséb zaangazowanych w odbudowe katedry Notre
Dame, otrzymata Pani medal od prezydenta Francji Emmanuela Macrona oraz tamtejszej minister
kultury Rachidy Dati. Pani nazwisko znajduje si¢ w samej iglicy katedry. Czy tarealizacja to punkt
zwrotny w Pani karierze?

Mysle, ze czas na refleksje po tej realizacji jeszcze przyjdzie. Jestem szczesliwa, ze moglam wzigé
udzial w tym olbrzymim przedsigwzigciu, pod kazdym wzgledem réznito si¢ to bowiem od moich
dotychczasowych doswiadczen. W ciaggu pieciu lat po poteznym pozarze grozacym zawaleniem
katedry miedzynarodowemu zespolowi ludzi petnych pasji i zacigcia udato si¢ odbudowa¢ naj-
wazniejszy zabytek Francji. Pigknym podziekowaniem za ten trud jest umieszczenie w wienczacej
iglice rzezbie koguta pergaminu z lista 2000 pracownikdow, ktorzy pracowali przy odbudowie.
Wynik tych prac mozemy dzis ogladac i podziwiac, a przede wszystkim mozemy poznac wnetrze
katedry z czasow $redniowiecza, z czystymi, niemal bialymi murami piaskowca, pozbawionego
brudu zbierajacego sie przez ostatnie ponad osiem stuleci! Wnetrze z pigknymi, kolorowymi
kaplicami, otulone cieptym, przyjemnym $wiattem i zdobione kolorowymi witrazami, pozwala
poczu¢ sie jak w domu.

» Chwili uroczystego otwarcia katedry przez arcybiskupa Paryza Laurenta Ulricha towarzyszyt
utwor Totus tuus Henryka Goreckiego, a po chwili, podczas pierwszej mszy swietej, piesn zaspie-
waty osoby pracujace przy odbudowie katedry.

Zgodnie z dawng tradycja budowniczowie katedr przed wiekami $piewali w trakcie prac, by
uprzyjemnic sobie ten czas. Z inicjatywy archeolog Dorothée Chaoui-Derieux i badaczki Sté-
phanie Duchene powstal chor, ktory zgromadzit 8o 0séb réznych profesji. Pod opieke wziat nas
dyrektor chdéru Sorbony, Frédéric Pineau. W trakcie mszy dziekczynnej dla darczyncow zaspie-
walismy utwor Le Cantique de Jean Racine Gabriela Fauré. To byt moment zwieniczenia naszych
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wieloletnich prac nad materig, a wykonanie tego utworu sprawilo, ze tchnelismy w katedre ducha
i oddalismy ja $wiatu. Bardzo wzruszajaca chwila.

» Luwr, Wersal, kosciot Saint-Sulpice, gabinet prezydenta w Patacu Elizejskim, stynna restauracja
Le Train Bleu, gdzie krecono film Nikita Luca Bessona, teraz Petit Palais - to jedynie niektdre
z projektow w Pani bogatym portfolio. Jakie ma Pani plany na przysztos¢? Moze jakies realizacje
w Polsce?

Mam jeszcze w sercu kilka konserwatorskich marzen, niektére poza granicami Francji, na przy-
ktad w Algierii. Obecnie pracuje nad restauracja malowidet $ciennych w kosciele Saint-Séverin,
blisko Notre Dame. Do Polski takze lubie wraca¢. Szczegélnie do Pelplina, gdzie pod kierunkiem
Katarzyny Przepiory bralam udzial w restauracji ottarzy z tamtejszej katedry i gdy tylko nadarzy
sie okazja, bede je z wielka przyjemnoscig kontynuowala!

Felicja Lamprecht

Konserwatorka i restauratorka dziet sztuki, malarka, kopistka. Urodzona w1986 roku w Gorzowie Wielkopolskim,
obecnie mieszka w Paryzu. Ukonczyta Wydziat Sztuk Pieknych UMK w Toruniu, a w ramach programu Erasmus
studiowata na paryskiej Sorbonie. Pracuje przy konserwacjinajwazniejszych francuskich zabytkdéw, w tym Wersalu,
Biblioteki Narodowej Francji czy gabinetu prezydenckiego w Patacu Elizejskim. Za prace przy konserwacji katedry
Notre Dame po pozarze w 2019 roku otrzymata medal prezydenta Francji i francuskiego ministra kultury.

Conservator and restorer of works of art, painter, copyist. Born in 1986 in Gorzéw Wielkopolski, she currently lives
in Paris. She graduated from the Faculty of Fine Arts at the Nicolaus Copernicus University in Torun and studied at
the Sorbonne in Paris as part of the Erasmus programme. She has worked on the conservation of some of France's
most important monuments, including the Palace of Versailles, the Bibliothéque Nationale de France and the Elysée
Palace. Inrecognition of her contribution to the conservation of Notre Dame Cathedral following the fire in 2019, she
was awarded a medal by the President of France and the French Minister of Culture.

Magdalena Marcinkowska

Doktor nauk prawnych specjalizujaca sie w miedzynarodowym prawie ochrony dziedzictwa kulturowego. Autorka
wielu publikacji z zakresu prawa ochrony dziedzictwa kultury. Pracowata w departamencie ochrony zabytkow
w Ministerstwie Kultury i Dziedzictwa Narodowego, gdzie petnita funkcje zastepcy dyrektora. W latach 2020-2022
byta Stata Przedstawicielka RP przy UNESCO w Paryzu, a nastepnie zastepczynig Statego Przedstawiciela RP
przy Radzie Europy w Strasburgu.

Doctor of Law specializing in international cultural heritage law. She is the author of numerous publications on cultural
heritage law. She was employed in the Department of Monument Protection at the Ministry of Culture and National
Heritage, where she served as deputy director. From 2020 to 2022, she served as the permanent representative of
Poland to UNESCO in Paris, and subsequently as the deputy permanent representative of Poland to the Council of
Europe in Strasbourg.
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Zofia Czarnocka-Kowalska (1919-1979) -

gtowna projektantka plastyczna Traktu Starej

Warszawy’

Zofia Czarnocka-Kowalska (1919-1979) -
chief visual designer of the Old Town Route
in Warsaw

Marta Maciaga, Zofia Czarnocka-Kowalska (1919-1979) - gléwna projektantka plastyczna Traktu Starej Warszawy,

»Ochrona Zabytkéw” 2025, nr 1, s. 23-39.

Abstrakt

Artykut przybliza postac i tworczo$¢ Zofii Czarnockiej-Kowalskiej (1919-1979) - klu-
czowej artystki zaangazowanej w odbudowe powojennej Warszawy, ktora jako gléwna
projektantka plastyczna Traktu Starej Warszawy wywarla istotny wptyw na ksztaltowanie
stotecznego krajobrazu. Wpisuje si¢ to w szerszy nurt refleksji feministycznej w historii
sztuki, zapoczatkowanej przez Lind¢ Nochlin, a zwracajacej uwage na niedocenianie
artystek i niedostatek Zrédet dokumentujacych ich dokonania.

Gléwnym celem opracowania jest ukazanie, w jaki sposéb Zofia Czarnocka-Kowalska
taczyla zalozenia socrealizmu z nowoczesng myslg artystyczno-konserwatorska i awan-
gardowym podejs$ciem do aranzacji zabytkow. Ta analiza pozwala przywroci¢ pamie¢
o dorobku zapomnianej twdrczyni. Podstawg badan staly si¢ kwerendy archiwalne,
w tym dokumenty i publikacje prasowe z lat 50. i 60. XX wieku, a takze relacje osob
wspolczesnych artystce — jej wspotpracownikow i studentow. Istotnym elementem analizy
byto pochylenie si¢ nad zachowanymi dekoracjami w historycznym centrum Warszawy.

Badania wykazaly, ze Zofia Czarnocka-Kowalska odwaznie eksperymentowata
z nowoczesnymi formami w obrebie przestrzeni historycznej, wprowadzajac idee twor-
czego wspolistnienia ,,starego” i ,nowego”. Jej projekty byly swiadectwem umiejetnego
godzenia socrealistycznych wytycznych z rozumieniem autentyzmu dzieta w kontekscie
wspolczesnej teorii konserwacji. Przyklady mozaik oraz sgraffitéw na kamienicach
Starego i Nowego Miasta w Warszawie stanowig innowacyjng forme aranzacji/kreacji
konserwatorskiej, faczacej powojenng tozsamos¢ miasta ze sztuka wspdtczesna. Artykut

* ORCID: 0009-0009-7610-2584
e-mail: marta.maciaga@outlook.com

1 Oryginalnie w dokumentach byl uzyty meski rodzaj gramatyczny: projektant plastyczny Traktu Starej

Warszawy.
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rzuca nowe $wiatto na role kobiet w ksztaltowaniu estetyki i my$li konserwatorskiej
powojennej Polski. Sama Czarnocka-Kowalska zastuguje na trwale miejsce w historii
rodzimej sztuki monumentalne;.

Stowa kluczowe
Zofia Czarnocka-Kowalska, aranzacja konserwatorska, kreacja konserwatorska,
sgraffito, mozaika

Abstract

This article presents the life and work of Zofia Czarnocka-Kowalska (1919-1979), a key
artist involved in the reconstruction of post-war Warsaw. As the chief visual designer of
the Old Town Route, she had a significant impact on the shaping of the capital’s landscape.
This aligns with a broader trend of feminist reflection in art history, initiated by Linda
Nochlin, which draws attention to the underappreciation of female artists and the lack
of documentation of their achievements.

The principal objective of the present study is to show the manner in which Zofia
Czarnocka-Kowalska combined the principles of socialist realism with modern artistic
and conservation thinking, as well as an avant-garde approach to the arrangement of
monuments. This analysis enables us to restore the memory of the forgotten artist’s work.
The research is based on archival studies, including documents and press publications
from the 1950s and 1960s, as well as accounts of individuals who were contemporaries
of the artist — her colleagues and students. An important component of the analysis is
a focus on the preserved decorative elements in the historic centre of Warsaw.

The research showed that Zofia Czarnocka-Kowalska was at the forefront of experi-
mentation with modern forms within a historical setting, thereby introducing the concept
of harmonious coexistence between the ‘old’ and the ‘new’ Her designs demonstrated
her skilful reconciliation of socialist realist guidelines with an understanding of the
authenticity of the work in the context of contemporary conservation theory. Examples
of mosaics and sgraffito on tenement houses in Warsaw’s Old and New Towns represent
an innovative form of conservation thinking, combining the city’s post-war identity with
contemporary art. The article provides a valuable insight into the role of women in shaping
the aesthetics and conservation thinking of post-war Poland and Czarnocka-Kowalska
deserves a permanent place in the history of Polish monumental art.

Keywords
Zofia Czarnocka-Kowalska, conservation arrangement, conservation thinking, sgraffito,
mosaic

NURT FEMINIZMU W HISTORII SZTUKI ROZPOCZETY PRZEZ LINDE NOCHLIN W 1971 ROKU ESEJEM
Why Have There Been No Great Women Artists? (Dlaczego nie bylo wielkich artystek?) ukazuje,
takze wspolczesnie, globalny problem zachowania pamieci o tworczyniach, ich surowsza, nie-
jednokrotnie bardziej radykalng krytyke artystyczna i obyczajowa.

Herstoria? w czasie odbudowy

W Polsce w okresie powojennym grupe wybitnych artystek skupiato srodowisko warszawskie,
zaangazowane w odbudowe stolicy i jej historycznego centrum. Czotowa postacia byla tam Zofia
Czarnocka-Kowalska, od 1954 roku na stanowisku gtéwnego projektanta plastycznego Traktu
Starej Warszawy® i koordynatora prac. Sciéle wspotpracowata wowczas z Mirostawg Karpifiska

2 Stowo ,herstoria” pochodzi od ang. herstory i powstato jako alternatywa dla stowa ,,historia” — ang. history
(jest to gra stéw: ang. his oznacza ,,jego’, her — ,,jej”). Termin powstat w latach 70. XX wieku podczas drugiej
fali feminizmu, by podkresli¢ kobiecg perspektywe dziejow. Herstoria [hasto w:] Wikipedia, wikipedia.org,
tinyurl.com/4dpr3th3, dostep: 31.03.2025.

3 Archiwum Akademii Sztuk Pigknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys z dn. 20.01.1955.
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i Krystyng Koztowska (swoimi wieloletnimi przyjaciétkami), Zofia Artymowska, Julig Berli,
Heleng Grzeskiewicz, Haling Centkiewicz-Michalska, Maria Skoczylas-Urbanowicz, Krystyna
tada-Studnicka, a takze Hanng Zutawskg. Herstoria Zofii Czarnockiej-Kowalskiej opowiada
o sztuce, ktdra zapewnila jej niezalezno$¢ ekonomiczna i artystyczng. Ukazuje kobiete rozwijajaca
swoja pasje do malarstwa, zaréwno sztalugowego — bardziej osobistego, kameralnego, jak i do
malarstwa architektonicznego oraz dekoracji sciennych. Te ostatnie, szczegétowiej omdéwione
w artykule, powstaly na zlecenia instytucji panstwowych, co usytuowalo Czarnocka-Kowalska
w gronie 0sob z kregu 6wczesnych prominentnych artystow, architektow i politykéw. Jej realizacje
publiczne sg $wiadectwem poszukiwania nowych mozliwosci, niekiedy eksperymentalnych, a takze
rozwigzan plastycznych w sztywnych ramach ideologii socjalizmu oraz w kontekscie zagadnien
konserwatorskich, oscylujacych na granicy aranzacji i kreacji artystycznej*.

Miedzy aranzacja a kreacjg

Dziatalnoé¢ Zofii Czarnockiej-Kowalskiej od 1954 roku, kiedy koordynowata i wykonywata prace na
Nowym Miescie w Warszawie, byla przykladem nowoczesnej mysli artystyczno-konserwatorskiej,
sformulowanej i opisanej w pdzniejszych opracowaniach z lat 6o. przez profesora krakowskiej
Akademii Sztuk Pieknych Jézefa E. Dutkiewicza, ktéry podkreslat istote twérczego formowania
i ,kompensacji przez wspoélczesnos¢”® w kontekscie konserwacji zabytkow jako istotnego aspektu
majacego realny wplyw na ich percepcje.

Artystka nie pozostawila po sobie zadnych opracowan naukowych, ale jej wklad w rozwdj
zagadnienia wspolczesnie okre§lanego mianem aranzacji lub kreacji konserwatorskiej® oraz
aktywne przekazywanie wiedzy i doswiadczenia kolejnym pokoleniom studentéw w ramach
pracy dydaktycznej na Akademii Sztuk Pieknych w Warszawie, a przede wszystkim ikoniczne
stoleczne realizacje predestynuja ja do wlaczenia w poczet 0s6b zwiazanych z historig polskiej
mysli konserwatorskiej.

Uzywanie terminu ,,aranzacja konserwatorska” w kontekscie tworczoséci Zofii Czarnockiej-
-Kowalskiej jest uzasadnione i adekwatne ze wzgledu na charakter dziafan i prac, ktére podej-
mowala wraz z zespolem w trakcie projektowania i realizacji nowoczesnych dekoracji elewacji
odbudowanych kamienic Starego i Nowego Miasta. Wedlug definicji zaproponowanej przez
dr Bozeng¢ Bobe-Dyge aranzacja konserwatorska jest przede wszystkim aktem twdrczym w ramach
holistycznego procesu konserwatorsko-restauratorskiego’. Natomiast prof. Bogumita Rouba, ktéra
jest autorka hasta ,,aranzacja konserwatorska” w Interdyscyplinarnym stowniku wielojezycznym pod
redakcja Moniki Bogdanowskiej, definiuje jg jako ,,skomponowanie w nowa wartos¢ artystyczna
(zespotu budynkoéw, wyposazenia wnetrz, malowidel, obiektéw ruchomych) przez przemyslne
wyeksponowanie elementéw pochodzacych z réznych epok™. Aranzacja konserwatorska jest
nadal pojeciem otwartym i ewoluujacym. Regularnie podejmowane s proby jej redefinicji.

Zofia Czarnocka-Kowalska wykreowata swoj indywidualny styl w monumentalnej sztuce
publicznej. Wspdlny mianownik mozna odnalez¢ w jej kompozycjach wykonanych w technice
zaréwno sgraffita, jak i mozaiki. Sg to przedstawienia figuratywne w zestawieniu z oszczedna
artykulacjg i ornamentyka podzialow architektonicznych. Formy postaci s3 masywne, ale réwno-
wazg je lekko$¢ kompozycyjna i neutralno$¢ tla - rozwigzania barwne czy uktady prostych form.

4 U. Zielinska-Meissner, Dekoracje malarskie i sgraffita na Nowym Miescie w Warszawie — spojrzenie wstecz [w:]
Polichromie i sgraffita na fasadach osrodkéw staromiejskich odbudowanych po 1945 r. Kreacja i konserwacja,
red. A. Jagielak, P. Swiatek, Warszawa 2015, s. 32.

>

5 ]J.E. Dutkiewicz, Sentymentalizm, autentyzm, automatyzm, ,Ochrona Zabytkow” 1961, t. 14, nr 1-2, 5. 15-16.

¢ B. Boba-Dyga, O aranzacji konserwatorskiej w architekturze, Krakow 2023, praca doktorska, Wydziat Ar-
chitektury Politechniki Krakowskiej im. Tadeusza Ko$ciuszki, passim.

7 Eadem, Konserwacja ratunkowa [w:] Ochrona débr kultury w sytuacjach kryzysowych i konfliktach zbrojnych,
t. 1, red. K. Géralczyk, M. Szuniewicz-Stepien, Gdynia 2022, s. 366.

8 Aranzacja [hasto w:] Interdyscyplinarny stownik wielojezyczny, red. M. Bogdanowska, imd.pk.edu.pl, tinyurl.
com/54dcs6ht, dostep: 16.02.2019. Cyt. za: B. Boba-Dyga, O aranzagji..., op. cit., s. 70.
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Prof.Jan S. Sokotowski, Zofia
Czarnocka-Kowalska i Jacek
Sempolinski w trakcie pracy przy
sgrafficie Muzykanciw 1953 roku.
Zrédto: Mira Walczykowska,

Jan Sokotowski, Piaseczno 2017,

s.147

Prof. Jan S. Sokotowski, Zofia
Czarnocka-Kowalska and Jacek
Sempolinski working on the
sgraffito Musicians in1953.
Source: Mira Walczykowska, Jan
Sokotowski, Piaseczno 2017, p. 147

W poczatkowym okresie aranzacji plastycznej warszawskiego Starego Miasta w 1953 roku
Czarnocka-Kowalska byla pod wplywem tworczosci prof. Jana S. Sokotowskiego, dwczesnego
koordynatora prac artystycznych i wykladowcy na Wydziale Malarstwa Akademii Sztuk Pieknych
w Warszawie, prowadzgcego pracownie malarstwa $ciennego i mozaiki (fot. 1). Subtelna, stonowana
kreacje, ,bez cienia awangardy, bez drapiezno$ci i walecznosci”®, ubierano w historyzujacy plaszcz.

Ze wzgledow politycznych, w zwigzku z wprowadzeniem oficjalnego stylu artystycznego
PRL - socrealizmu, proklamowanego w 1949 roku na IV Zjezdzie Literatéw Polskich, a nastepnie
analogicznie na Konferencji Architektéw Partyjnych - koncepcja plastyczna byta podporzadkowana
tematyce wynikajacej z ideologii. Na Starym Miescie w Warszawie widoczne sa odwotania do hi-
storii stolicy, do ludowosci, zycia codziennego i legend. Natomiast niewyartykulowanym tematem
Nowego Miasta byt dobrobyt, ktéry Zofia Czarnocka-Kowalska tak ujela w wywiadzie dla tygodnika
»Stolica™ ,,[...] w barwnych, nowoczesnych uproszczeniach rysunkéw Nowego Miasta znajduje-
my dowolno$¢ i eksperymentowanie w zestawieniach koloréw, lekkos¢ nie pozbawiong dowcipu
w scenach freskéw i sgraffito: jakby kawatek wizji przysztych miast, miast dosytu, pokoju, radosci™ .

W postawie artystki mozna dostrzec lawirowanie pomigdzy wypelnianiem narzuconych
przez wladze powinnosci a buntem, interpretowanie narzucanych tematéw w sposob nowoczesny,
tworczy oraz odwazny w kontekscie historycznej przestrzeni urbanistycznej. Realizowanie doj-
rzalej mysli konserwatorskiej dotyczacej nowych aranzacji i kreacji, faczacych sie ze wspdtczesnie
zdefiniowanym site-specific, zakorzenione zostalo u podstaw edukacji artystycznej u prof. Feli-
cjana Szczgsnego-Kowarskiego. Widoczny jest u niej wplyw srodowiska krakowskiego, siegajacy

9 M. Walczykowska, Wstep [w:] eadem, Jan Sokotowski, Piaseczno 2017, [bez paginacji].
10 1. Bielinska, Zofia Kowalska, ,,Stolica” 1956, nr 39, s. 5.
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Dekoracje kamienic na
Nowym Miescie w Warszawie.
Fot. Marta Maciaga

Decorations on tenement
houses inthe New Town in
Warsaw. Photo: Marta Macigga

nawet okresu dwudziestolecia miedzywojennego, kiedy prym wiodla neutralna teoria Adolfa
Szyszki-Bohusza'' — konserwatora zamku na Wawelu. Byl on przeciwnikiem historyzujacych
aranzacji rodem z XIX wieku, koncepcji Eugenea Viollet-le-Duca czy purystycznych dazen
Johna Ruskina. Jego podejscie uchodzito wtedy za kontrowersyjne i stalo w opozycji do dwczes-
nych teorii konserwatorskich. Szyszko-Bohusz kierowal si¢ pojeciem autentyzmu opartym na
pojmowaniu dziela sztuki jako formy tworczej, a nie odtworczej jak w przypadku rekonstruke;ji.
W zwigzku z tym zdaniem Szyszki-Bohusza kazda ingerencja w materie zabytkowa powinna by¢
wspolczesnym rozwigzaniem, by zachowac jednos¢ idei dzieta i jego autentyzm. Dopuszczal on
nawet eksperymenty formalne'?.

1 J. Czubinski, Wawelski spor Stanistawa Tomkowicza z Adolfem Szyszko-Bohuszem, ,Wiadomoéci Konser-
watorskie” 2013, nr 36, s. 40.

12 Tbidem, s. 43
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W tym nurcie Zofia Czarnocka-Kowalska rozwijala swoje pojmowanie aranzacji artystycznej
w zabytkowej przestrzeni urbanistycznej. ,,[...] dazymy do pelnej swobody. W naszych poszu-
kiwaniach artystycznych ktadziemy nacisk na rozwigzanie problemu komponowania malarstwa
13 — te jej stowa z 1956 roku wskazuja na radykalng zmiang priorytetéw dziatan
tworczych (fot. 2—4). Poczatkowo prym widdl temat i jego realistyczne, jednoznaczne przedsta-
wienie. Natomiast w okresie odwilzy, gdy na uczelni¢ wroécili kolorysci, koncepcje artystyczne
odwazono sie wyraza¢ §rodkami plastycznymi: ,,Stad podziat na kolory poszczegolnych ulic. Czas,
w ktérym zyjemy, czas ruchu i techniki, pozwalajacej na stalg zmienno$¢ miejsca, obejmowanie
wzrokiem duzych przestrzeni — narzuca nam myslenie plastyczne w kategoriach duzych plaszczyzn
malarskich, w ktérych dominanta bedzie kolor; kolor radosny, zywy!”%.

Istotnym aspektem pdznej tworczosdci urbanistycznej Czarnockiej-Kowalskiej byla ,,dostep-
nos¢, estetyczne i emocjonalne oddziatywanie'®, co korelowato z konserwatorskim podejs$ciem
prof. Jozefa E. Dutkiewicza do autentyzmu dziela, realizujacego si¢ na biezaco, w tworczym
formowaniu i rezyserii sztuki'®.

Niestety istnieje zaledwie kilka zapisanych komentarzy Zofii Czarnockiej-Kowalskiej do
owczesnych realizacji, ale najlepszym $wiadectwem myslenia o nich w kontekscie przestrzeni
urbanistycznej, ktéra nie nasladuje, nie kopiuje wczesniejszych wzorcow, sa one same. Sg to
zupelnie nowe dziela osadzone w atmosferze historyzmu architektonicznego. Laczace nova et
vetera — nowa rzeczywisto$¢, nowe potrzeby z utraconym, ale odbudowanym dziedzictwem histo-

urbanistycznego

rycznym. Kompensacja autentycznej atmosfery miasta byta mozliwa jedynie przez wspoétczesne,
prawdziwe aranzacje artystyczne — nie odtworcze i nasladowcze, a wigc sztuczne.

Mentorzy i tandem artystyczny

Zofia Czarnocka-Kowalska zdala na Wydziat Malarstwa na Akademii Sztuk Picknych w Warszawie
w 1937 roku, od razu po uzyskaniu swiadectwa dojrzatosci w stolecznym Gimnazjum im. Krélowej
Jadwigi. Zostala przyjeta do pracowni malarstwa prof. Tadeusza Pruszkowskiego'’, gdzie realizm
przedstawien i form programowo odwolywal sie¢ do malarstwa historycznego, ale pod katem
poszukiwania nowych rozwigzan plastycznych. Poczatek ksztalcenia nadal impuls tendencjom
artystycznym, ktére Czarnocka-Kowalska kontynuowata takze w pracowni studium teatralnego
prof. Wladystawa Daszewskiego'®. Projekty scenograficzne przygotowaly ja do podejmowania
monumentalnych zadan i rozwigzywania zagadnien plastycznych w duzej skali.

W 1939 roku otrzymala pétdyplom, a na wystawie dorocznej przyznano jej pierwsza nagrode
za obraz Murarze na budowie i drugg nagrode za makiete teatralng do sztuki Burza Williama
Shakespearea'. Stala si¢ rozpoznawalng w $rodowisku, aktywna mtoda artystka, ksztattujaca
swoje poszukiwania artystyczne na bazie odczucia lub przekonania o spotecznej roli sztuki,
wyprzedzajac idee nadchodzacego socrealizmu lub po prostu czerpiac inspiracje z obserwacji
otaczajacego ja spoleczenstwa.

W czasie okupacji hitlerowskiej zaangazowala si¢ w tajne nauczanie w macierzystym gimna-
zjum, a wolny czas poswigcala na malowanie wraz z grupa znajomych studentéw pod kierunkiem
profesoréw Tadeusza Pruszkowskiego i Leonarda Pekalskiego. Przelomowym momentem w zyciu

13 1. Bielinska, Zofia Kowalska, op. cit.
14 Tbidem.
15 Tbidem.

16 H. Pienkowska, Dziatalnos¢ konserwatorska prof. dr Jézefa E. Dutkiewicza (okres powojenny), ,,Ochrona
Zabytkéw” 1968, t. 21, nr 4, s. 73.

17 Archiwum Akademii Sztuk Pieknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys zdn. 20.01.1955.

18 Archiwum Akademii Sztuk Pigknych w Warszawie, Teczka Akt Studenckich, Czarnocka-Kowalska Zofia,
ZAZI1X39, nr 574, Curriculum vitae z dn. 12.07.1946.

19 Ibidem.
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Czarnockiej-Kowalskiej byto dotaczenie do pracowni malarskiej prof. Felicjana Szczesnego-
-Kowarskiego w Olszance, do ktdrej dostala si¢ po powstaniu warszawskim wraz z osobami ewa-
kuowanymi ze Szpitala Wolskiego?® (gdzie najprawdopodobniej pracowat jej maz — dr Edward
Kowalski). Profesor zauwazyl i docenil talent Zofii, a takze jej charyzme.

Srodowisko, z ktorym sie ztgczyta, uformowato si¢ jeszcze przed II wojng $wiatowg na kra-
kowskiej akademii. Profesorowie Felicjan Szczesny-Kowarski i Leonard Pekalski oraz wowczas
jeszcze asystent Jan S. Sokotowski $cisle wspotpracowali przy licznych realizacjach malarstwa
$ciennego w zakresie stricte konserwatorsko-restauratorskim. Wykonywali takze rekonstrukcje
i nowe aranzacje zabytkowych wnetrz. Dzialali w sposob nowatorski. Swobodnie, lecz sugestywnie
nawigzywali do tworczosci starych mistrzéw, takich jak Paolo Uccello czy Hans Diirer. Swiadomie
operowali wartoscig autentyzmu dziela sztuki w procesie rekonstrukcji i realizowania nowych
aranzacji poprzez czytelng interpretacje oraz jednoznaczne oddzielenie materii zabytkowej od
dodanej - nowej. Tworcza ingerencje w estetyke zabytku jako wlasciwg forme dywersyfikacji ma-
terii dziefa i kontynuacje jego oryginalnego, autentycznego istnienia uzasadniat wiele lat pézniej
prof. Jozef E. Dutkiewicz?', uczen prof. Felicjana Szczesnego-Kowarskiego. Idee te zostaly po
wojnie przeniesione na grunt warszawski, wraz z podjeciem przez prof. Szczesnego-Kowarskiego
zadania uformowania wydzialu malarstwa, ktérego zostal pierwszym dziekanem??.

Od 1945 roku Zofia Czarnocka-Kowalska u boku profesora pomagala organizowa¢ powojen-
ng akademie i rozpoczeta tam prace jako miodsza asystentka. 15 listopada 1945 roku otrzymala
dyplom. W nastepnym roku przeszta do pracowni prof. Jana S. Sokotowskiego juz na ,,starsza
asystenture’, by zosta¢ pdzniej adiunktka?3.

Wspolpraca z Janem S. Sokofowskim nabiera intensywnosci po wspélnym wyjezdzie sty-
pendialnym finansowanym przez Ministerstwo Kultury do Francji, Belgi i Anglii. Ich celem byty
studia malarskie polegajace na zwiedzaniu zabytkéw i muzedéw, bezposrednim doswiadczaniu
sztuki i zapoznaniu si¢ z europejskimi trendami konserwatorskimi?“.

Od 1948 roku Czarnocka-Kowalska i Sokolowski funkcjonowali jako tandem artystyczny.
Stworzyli wiele monumentalnych prac na propagandowe wydarzenia wystawiennicze: panneau
Wybrzeze na Wystawe Ziem Odzyskanych we Wroclawiu czy panneau Wisla na wystawe Polo-
gne w Paryzu na zlecenie polskiego Ministerstwa Spraw Zagranicznych. Takze w 1948 roku wraz
z Jackiem Sempolinskim, Krystyna Koztowska i Grzegorzem Wdowickim zaczeli malowa¢ plafon
Teatru Narodowego. Kompozycja zostala wykonana w technice tempery. Przedstawiala Nike
zwycieska otoczong alegoriami zdobyczy budujacego si¢ panstwa socjalistycznego. W 1985 roku
dekoracje strawil jednak pozar?é.

W kolejnym roku Czarnocka-Kowalska i Sokotowski przystapili do realizacji aranzacji kon-
serwatorskich?” na elewacjach kamienic na Mariensztacie odbudowanych po II wojnie $wiato-
wej. Powstaly wtedy mozaikowy zegar, ktory stal sie mariensztacka ikona, sgraffito Rybacy oraz

2

o

Archiwum Akademii Sztuk Piecknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys zdn. 20.01.1955.
2

J.E. Dutkiewicz, Sentymentalizm, autentyzm, automatyzm, op. cit.

2

Ny

Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie, Formowanie si¢ Wydziatu (lata 1945-1949), wm.asp.waw.pl, tinyurl.
com/3y65ukja, dostep: 30.01.2024.

2

w

Archiwum Akademii Sztuk Pieknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys zdn. 20.01.1955.

2 M. Walczykowska, Jan Sokotowski, op. cit., s. 21.

25 Jbidem, s. 22

26 Teatr Narodowy, Siedziba, narodowy.pl, tinyurl.com/23sh44dk, dostep: 1.01.2025.

27 Mianem aranzacji konserwatorskiej okreslam wykonywanie wspdtczesnych, nowych dekoracji na zrekonstru-
owanych, historyzujacych budynkach Starego i Nowego Miasta, gdyz dziatania te podejmowano w ramach
ochrony dziedzictwa i tozsamosci kulturowej. Odbudowa Starego i Nowego Miasta byla precedensem na
skale $wiatowg. Rekonstruowano zabudowe historycznego centrum, ale dokonujac selektywnego wyboru
warto$ci artystycznych i historycznych, ktére konfrontowano z dwczesnym stylem (okres PRL), gustem
i pojmowaniem tozsamosci kulturowe;j.
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mozaikowe dno fontanny?®. Oboje artysci zainicjowali swoiste rezyserowanie zabytkow — two-
rzenie obiektow takimi, jakimi nigdy nie byly. Co stanowito symultaniczng polemike pomiedzy
swobodnym kreacjonizmem Eugenea Viollet-le-Duca a autentyzmem dziefa sztuki w rozumie-
niu prof. Jozefa E. Dutkiewicza, ktéry domagal si¢ tworczego odrdznienia materii historycznej
od interwencji konserwatorskiej?’. Odbudowywane historyczne centrum miato kreowa¢ klimat
dawnosci, wykorzystujac wspolczesna wiedze, zachowang dokumentacje¢ oraz poprzeznowe
rozwigzania plastyczne i formalne.

Wizje i kompromisy

Gléwnym nurtem artystycznych poszukiwan Zofii Czarnockiej-Kowalskiej staly sie mozaiki.
Przyczynit sie do tego prof. Jan S. Sokotowski, prekursor tej techniki w przestrzeni odbudowywane;
Warszawy*?. Przed wojng zaprojektowal on mozaikowg dekoracje Dworca Gtownego w Warszawie,
a w czasie okupacji wykonal mozaike w dawnym hotelu Trzaska w Zakopanem?', nawigzujac do
kultury ludowej. Wraz z Zofig Czarnocka-Kowalska wykorzystal technike mozaiki w licznych
projektach publicznych. Najodwazniejsza propozycja byla niezrealizowana mozaikowa aranzacja
stacji metra Targowa, za ktéra w 1952 roku otrzymali druga nagrode Stowarzyszenia Architektow
Polskich SARP??. Do naszych czasoéw przetrwata tarcza wspomnianego zegara na Mariensztacie
(il. 5), ktora daje wyobrazenie o ich wspdlnej wizji artystycznej, polegajacej na uogélnieniu form
i uzaleznieniu ich od geometrycznych, ale niejednakowych ksztaltéw kostek. Kompozycja jest
prosta, jednoznaczna i czytelna. Czytelna jest tez personifikacja Dnia i Nocy unoszacych kolista
(wlasciwa) tarcze zegara. Wokot znajduja sie Ksiezyc, Stonce, kometa, gwiazdy, kwiat i ptak.
Kolorystyka odpowiada powszechnym konotacjom barw. Stonice, gwiazdy i Dzien s zélte, Noc -
granatowa, fodyga - zielona. Calo$¢ wibruje poprzez zestawienie réznorodnych odcieni kostek.

Zastosowanie mozaiki w projektach publicznych byto podyktowane ich dlugowiecznoscig®?
oraz mozliwoscig uzyskania wyjatkowych efektéw plastycznych.

Zadaniem, ktére Zofii Czarnockiej-Kowalskiej dalo przepustke do rozwoju kariery, byta
praca przy nowej aranzacji warszawskiego Rynku Starego Miasta, rozpoczetej 8 maja 1953 roku®*.
Byl to przywilej, zaszczyt, a moze obowigzek moralny, ale zwigzany z olbrzymia presjg. Komisja
artystyczna na czele z inz. Mieczystawem Kuzmga powotala na koordynatora prac prof. Jana
S. Sokotowskiego*® ze wzgledu na stonowany charakter jego prac, zrozumienie koniunktury
i prawdopodobnie dawne znajomosci, jeszcze z okresu wspotpracy z prof. Felicjanem Szczgsnym-
-Kowarskim, ktory wspotdziatat z grupa Rytm, utrzymujaca relacje z obozem rzadzacym?é. Dzigki
temu Jan S. Sokofowski, a tym samym réwniez Zofia Czarnocka-Kowalska zostali wciggnieci w krag
0s0b rozdzielajacych zlecenia. Zapewnialo to stabilizacj¢ finansowg i pewien status spoteczny.
Mogto tez dawa¢ poczucie nieznacznej swobody tworczej w okresie szalejacego socrealizmu?.

N

8 Archiwum Akademii Sztuk Pieknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria, KD 106,
Zyciorys z dn. 20.01.1955. Fotografie mozaikowego dna fontanny mozna odnalez¢ w: M. Walczykowska, Jan
Sokotowski, op. cit., s. 65.

N

9 ].E. Dutkiewicz, Potrzeba i granice specjalizacji, ,Ochrona Zabytkéw” 1963, t. 16, nr 2, s. 9-10.

30 B. Kostuch, Kolor i blask. Ceramika architektoniczna oraz mozaiki w Krakowie i Matopolsce po 1945 roku,
Krakéw 2015, s. 53.

31 Tbidem, s. 54-55.

w

2 M. Walczykowska, Jan Sokotowski, op. cit., s. 24.
3 . Bielinska, Zofia Kowalska, op. cit.

w

w
=

J. Kania, Malowane dzieje. Powojenne polichromie warszawskiego Starego Miasta. Tworcy, dziela i archiwalia
[w:] Polichromie i sgraffita..., op. cit., s. 18.

35 P. Bieganski, Odbudowa Starego Miasta w Warszawie, ,Ochrona Zabytkéw” 1953, t. 6, nr 2-3, s. 84.

36 P. Policht, Sztuka srodka. Stowarzyszenie Artystéw Polskich Rytm, Culture, culture.pl, tinyurl.com/8yj59p67,
dostep: 30.01.2024.

37 M. Walczykowska, Jan Sokotowski, op. cit., s. 38.
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Mozaikowy zegar na
Mariensztacie w Warszawie.
Fot. Marta Maciaga

Mosaic clock inthe
Mariensztat district in Warsaw.
Photo: Marta Maciaga

Przedstawienia staromiejskie miaty nawigzywac do historii Warszawy, jej legend i ludowosci,
wiec mozliwa byla pewna elastycznos¢ kompozycyjna, chociaz ograniczona przez dyrektywy
Miastoprojektu. W kontekscie kolorystyki istniata arbitralna zasada méwiaca o ,,zachowaniu taktu
i dyskrecji”®, o ,,utrzymaniu polichromii w tonacji barw szarych, pastelowo podbiarwianych”*,
a »formalizm” byl zakazany. Doprowadzilo to do wydania zalecenia skucia z fasady kamienicy
przy Rynku Starego Miasta sgraffitowego portretu Piotra Skargi autorstwa Hanny i Jacka Zutaw-
skich oraz napisu ,A.D.” - skrétu od Anno Domini — wykonanego przez Jacka Sempolinskiego
(ostatecznie do skucia nie doszlo)*’. Dlatego aranzacja dekoracji na Rynku stanowila wyzwanie
nie tylko artystyczne, ale tez ideologiczne. Artysci musieli sie¢ wykazywac wyczuciem. Jan S. So-
kotowski zebral 18 0s6b i podzielit je na grupy. Zofia Czarnocka-Kowalska dziatata z profesorem
oraz z najmlodszym artysta w zespole — Jackiem Sempolinskim, a pdzniej z Mirostawa Karpin-
ska. Malzenstwu Grzeskiewiczow, ze wzgledu na ich doswiadczenie zdobyte w trakcie studiow
artystycznych w Rzymie, Sokotowski powierzyt opracowywanie technologii i dobér proporcji
barwionych zapraw.

Podzespoly mialy jasno sprecyzowane zadania, aby zapewni¢ sprawny przebieg prac, gdyz
oficjalne otwarcie Starego Miasta wyznaczono na 22 lipca 1953 roku®'. Ten krotki, niespelna
trzymiesieczny okres musial wystarczy¢ na przejscie od etapu projektowego do realizacji. Utrud-
nieniem byto gorace lato, przez co tynki wysychaly zbyt szybko i nie mialy czasu na wtasciwe
zwigzanie. Dostarczane materialy nie zawsze byly dobrej jakosci, a czasami ich brakowato, co
probowano rekompensowaé eksperymentami technologicznymi“?. W konsekwencji ucierpiata
trwato$¢ dziel - po niecatych dwoch dekadach dekoracje zaczely ulegac systematycznej destrukeji.

38 B. Urbanowicz, Dwie polichromie Starego Rynku, ,,Ochrona Zabytkéw” 1953, t. 6, nr 2-3, s. 150.
39 Ibidem, s. 148.

40 J. Kania, Malowane dzieje..., op. cit., s. 18.

4 B. Urbanowicz, Dwie polichromie..., op. cit., s. 148-153.

42 A, Jagiellak, Autentyzm dekoracji malarskich Starego Miasta w Warszawie, ,,Ochrona Dziedzictwa Kulturo-
wego~ 2017, I 4, S. 96.
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Fragment polichromii i sgraffita na fasadzie kamienicy Pod Fortuna przy Rynku
Starego Miasta w Warszawie. Fot. Marta Maciaga

Fragment of polychrome and sgraffito on the facade of the Pod Fortung town house
in the Old Town Square in Warsaw. Photo: Marta Maciagga

Zofia Czarnocka-Kowalska dziatala na Rynku Starego Miasta po stronie Barssa. Wraz z ze-
spolem wykonala sgraffito na szczycie fasady kamienicy Ellebrantowskiej, ze stylizowanymi na
XVI wiek przedstawieniami dwoch muzykantéw, ujetych w ornamentyke symbolizujacg muzyke
i teatr. Jest to kompozycja jeszcze w duchu starej szkoty Jana S. Sokolowskiego — charakterystyczna
dekoracyjno$¢ nawiazuje do stylow historycznych i wynika z dwczesnej kreacji artystycznej, po-
wszechnie akceptowanej, zachowawczej, ostroznej oraz neutralnej w doborze srodkéw plastycznych.

Na fasadzie kamienicy Pod Fortung na dwdch pasach pod rzedami okien zesp6t namalowat
mitologiczne personifikacje szczgscia (fot. 6). Kompozycje masywnych, lecz uproszczonych
cial bogin to ewidentny wplyw tworczosci mentora - prof. Felicjana Szczesnego-Kowarskiego,
dzigki ktoremu dojrzale malarstwo architektoniczne Jana S. Sokolowskiego charakteryzowato
sie ,monumentalizowaniem formy, rytmizacja uktadéw, starannym opracowaniem kompozycji,
oszczednoscig srodkéw wypowiedzi malarskiej, dgznoscia do syntetycznej budowy obrazu™3, co
stalo si¢ reprezentatywne rowniez dla stylu Zofii Czarnockiej-Kowalskiej.

Zmieniajace sie oblicze

Styl profesora i jego asystentki mozna poréwnac na przykladzie sgraffita z 1952 roku Stara i Nowa
Warszawa na elewacji dawnego domu towarowego na rogu ulic Bednarskiej i Furmanskiej (fot. 7).
Widac tu charakterystyczny dla obojga artystéw sposéb ksztaltowania postaci. Dwuczgsciowe
dzieto ukazuje zycie codzienne w siedemnastowiecznej Varsovii i odbudowywanej stolicy. Stara
Warszawa to z pewnoscia dzieto Jana S. Sokotowskiego. Kreska rytéw jest wrazliwa, szczegélowa
i delikatnie modelujaca swiatlocien. Ten fragment cechuje przedwojenna nastrojowos¢. Nato-
miast Nowa Warszawa przedstawia masywne postacie przodownikéw pracy, uksztaltowane przez
uproszczone, zdecydowane linie i kontrasty. Kompozycja jest kompilacja wrazliwosci artystki,
wplywu sztuki prof. Felicjana Szczesnego-Kowarskiego i odpowiedzi na dyrektywy socjalizmu.
Dazenia artystyczne Zofii Czarnockiej-Kowalskiej i kreowanie przez nig wlasnej formy wypo-
wiedzi uwidacznia si¢ na sgraffitach wspottworzonych z Mirostawa Karpinska na kamienicach przy
ul. Waski Dunaj 8 oraz Piwnej 34 i 36. Obie artystki dokonaly uproszczenia form, ale pozostawily
je w staro$wieckim entourage’u. Historyzujaca dekoracje sgraftitows, nawigzujaca do ,,dywano-
wych” kompozycji Jana S. Sokolowskiego®, wykonaly we wspolczesnej aranzacji kolorystycznej,

43 M. Walczykowska, Jan Sokolowski, op. cit., s. 5.

44 B. Urbanowicz, Dwie polichromie..., op. cit., s. 156.
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Sgraffito Stara i Nowa Warszawa na elewacji
budynku przy ul. Bednarskiej w Warszawie.
Stan po konserwacji-restauracji i rekonstrukgji.
Fot. Marta Maciaga

Old and New Warsaw sgraffito on the facade of
abuilding on ul. Bednarska in Warsaw. Condition
after conservation-restoration and reconstruction.
Photo: Marta Maciaga

Sgraffito z grupy Kumoszkina fasadzie kamienicy
przy ul. Piwnej. Fot. Marta Macigga

Sgraffito from the Kumoszki group on the facade of
atenement house on ul. Piwna. Photo: Marta Maciaga

opartej na odcieniach zieleni i ze ztoconymi akcentami. Kolejna kompozycje stanowig trzy tonda
z portretami kumoszek o uproszczonej, ekspresyjnej formie (fot. 8). Z kolei ostatnie sgraffito to
scena rodzajowa przedstawiajaca piwoszow, wyraznie utrzymana w konwencji dawnej epoki.

Nowa estetyka

W 1954 roku, po $mierci prof. Jana S. Sokotowskiego, Zofia Czarnocka-Kowalska zostata mianowana
przez ministra kultury i sztuki Wlodzimierza Sokorskiego na gtéwnego projektanta plastycznego
Traktu Starej Warszawy*® i koordynowata prace na Nowym Miescie, gdzie powstaly realizacje
catkiem odmienne, przetamujace artykulacje architektoniczne, asymetryczne, o kompozycjach
zawezonych do kluczowych postaci, symbolicznych elementéw i rekwizytéw sugerujacych kon-
tekst. ,,O ile w polichromiach i fryzach Starego Miasta mogliby$my doszukiwac¢ si¢ nawigzan do

45 Archiwum Akademii Sztuk Pigknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys zdn. 20.01.1955.
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starych wzordw, o tyle w barwnych, nowoczesnych uproszczeniach rysunkéw Nowego Miasta
znajdujemy dowolnos¢ i eksperymentowanie w zestawieniach koloréw, lekkos¢ nie pozbawio-
ng dowcipu w scenach freskow i sgraffito: jakby kawatek wizji przysztych miast, miast dosytu,
pokoju, radoéci”™*¢ — wyjasniala artystka. Druga cze$¢ jej wypowiedzi stanowi $wiadectwo proby
pogodzenia nowoczesnych dazen oraz rozwigzan artystycznych i ekspozycyjnych z dostosowy-
waniem si¢ do architektonicznej koncepcji odbudowy historycznej przestrzeni, ale w ramach
ideologii socjalistycznej — polaczenie trudne i narazone na krytyke. Pomijajac juz aspekty po-
lityczne i zwiazang z tym ingerencje w zakres tematyczny, dyskusyjne bylo potaczenie zabytku,
a wiec wycinka historii, ze sztuka nowoczesng, co stalo w kontrze do wizji ,,narodowej formy”.
Brak zrozumienia nowatorskiej koncepcji odzwierciedlit si¢ na tamach tygodnika ,,Stolica” z 1956
roku, w tekécie pod dyskredytujacym tytutem Nowomiejskie malowanki. Byt to anonimowy ,,glos
plastyka i architekta” ostro krytykujacy poszczegélne nowomiejskie realizacje, w tym sgraffito
Syrenka Zofii Czarnockiej-Kowalskiej*” (fot. 9).

W przeciwienstwie do Jana S. Sokolowskiego Zofia byta nowatorska i odwaznie operowata
wspolczesnymi formami sztuki w historyzujacej przestrzeni urbanistycznej, co obecnie mozna
okresli¢ takze mianem aranzacji lub kreacji konserwatorskiej*®. Autentyzm dzieta sztuki, jak sie
zdaje, byt dla niej warto$cia nadrzedng, poniewaz nie probowata dokonywac ,,redukeji czasu™?
poprzez rekonstrukcje i imitacje dawnych polichromii. Ich brak kompensowata aktualng sztuka,
co pozwolilo uksztaltowa¢ wyjatkowe, hybrydowe site-specific Nowego Miasta. Wizja dawnosci
byta tozsama ze wspolczesnoscia, co si¢ przejawiato interpretowaniem zabytkowych przestrzeni
i form urbanistycznych przy realizowaniu nowoczesnych dekoracji.

Charakterystyczng — i pierwsza w Polsce®® - realizacja tego typu byly mozaikowe elewacje
kamienicy przy ul. Mostowej (fot. 10). Zofia Czarnocka-Kowalska wykonala je w 1956 roku
wspolnie ze Zbigniewem Brodowskim i Mirostawg Karpinska jako spelnienie marzenia prof. Jana
S. Sokotowskiego. Chcial on wdrozy¢ takie rozwigzanie na elewacji kamienicy Pod Fortuna
na Rynku Starego Miasta, ale spotkalo si¢ to z krytyka naczelnego architekta Warszawy Jozeta
Sigalina. Wowczas wskazano na ,,nadmierne i niezharmonizowanie $cian Rynku, pstrokacizne,
przetadowanie i teatralno$¢™".

Miedzy dydaktyka a sztuka monumentalna

W 1954 roku Zofia Czarnocka-Kowalska rozpoczela projekt plastycznego opracowania dla dzielnicy
Sielce, zaprojektowata mozaike na placu przed Patacem Kultury i Nauki®?, otrzymata Zioty Krzyz
Zastugi za wktad w prace przy drugiej czesci Traktu Starej Warszawy®? oraz przeszta w struk-
turach ASP w Warszawie na Wydzial Architektury, gdzie jako zastepczyni profesora kierowata
pracownig malarstwa i rysunku®®.

Jej asystentem zostal Jacek Sempolinski, z ktérym tworzyla zgrany zespdt juz od konca lat
40. XX wieku. Wspolpracowali przy plafonie Teatru Narodowego oraz przy dekoracjach Rynku
Starego Miasta. Jacek Sempolinski wspominal w dziennikach rodzinng atmosfere w trakcie prac,

~

¢ 1. Bielinska, Zofia Kowalska, op. cit.

47 Nowomiejskie malowanki, ,Stolica” 1956, nr 38, s. 10-11.

~

8 B. Boba-Dyga, O aranzagji..., op. cit.

49 C. Brandi, Teoria restauracji, Warszawa—Krakow 2006, s. 45.

a

o I. Bielinska, Zofia Kowalska, op. cit.
51 J. Sigalin, Warszawa 1944-1980. Z archiwum architekta, Warszawa 1986, s. 327.

52 Archiwum Akademii Sztuk Pigknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys z dn. 20.01.1955.

53 Archiwum Akademii Sztuk Pieknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Kwestionariusz osobowy.

5 Archiwum Akademii Sztuk Pigknych w Warszawie, Teczka Akt Osobowych, Kowalska Zofia Maria,
KD 106, Zyciorys z dn. 20.01.1955.
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Kamienica przy ul. Koscielnej

na Nowym Miescie w Warszawie
ze sgraffitem Syrenka.

Fot. Marta Maciaga

Tenement house on ul. Koscielna
in Warsaw's New Town with
sgraffito depicting the Mermaid.
Photo: Marta Maciagga

Kamienica z mozaikowymi
elewacjami przy ul. Mostowe;j

na Nowym Miescie w Warszawie.
Fot. Marta Maciaga

Tenement house with mosaic
facades onul. Mostowa in
Warsaw's New Town. Photo:
Marta Macigga



Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1 HISTORIA

Fragmenty mozaik z wnetrza
Ambasady RP (dawniej PRL) w Pekinie.
Fot. archiwum Ambasady RP

Fragments of mosaics from the interior
of the Polish Embassy (formerly the
Embassy of the Palish People’s Republic)

in Beijing. Photo: Polish Embassy
archives

a 0 Zosi (jak nazywat Czarnocka-Kowalska) pisal: ,,opiekuncza, dla mnie jak starsza siostra, byta
magnesem”>® i ,,dobrym duchem™. Jednocze$nie potrafita by¢ bezposrednia i krytyczna, umiata
powiedzie¢, ze ,talenciku brak” lub zwrdci¢ uwage wladz ASP na ,,zbyt znaczng cze$¢ elementu
nieuzdolnionego”, od ktérego ,winno sie uczelnie jak najszybciej uwolni¢”’. Tym tonem krytyko-
wala opresyjne przyjmowanie na uczelnie¢ ludzi z terenu, nieprzygotowanych, bez matury, w ramach
prospotecznego udostepniania szkot dla wszystkich chcacych tworzy¢®®. Konformistyczng postawe

ideologiczno-artystyczna w latach 1945-1956 podsumowuja stowa Zofii Czarnockiej-Kowalskiej

55 ]. Sempolinski, A me stesso. Drogi i rozstaje tworczosci. Wypisy z dziennikéw 1999-2008, Warszawa 2016, s. 83.
56 Ibidem, s. 310.
57 W. Wlodarczyk, Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie w latach 1944-2004, Warszawa 2005, s. 138.

58 Tbidem, s. 202.
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Fragment sgraffita na elewacjach przedszkola przy ul. Freta na Nowym Miescie
w Warszawie. Fot. Marta Maciaga

Fragment of sgraffito on the facades of akindergarten on ul. Freta in Warsaw's
New Town. Photo: Marta Maciaga

skierowane w okresie odwilzy do Andrzeja Latosa, ktérego zdziwita odmienna ocena jego obra-
z6w: ,,To nie Pan zrobil postepy, to historia zmienita kierunek™’.

Praca na ASP otworzyta przed Zofig Czarnocka-Kowalska wiele nowych mozliwosci wspotpra-
cy i rozwoju tworczego. Funkcjonowata we wptywowym srodowisku, ktére zapewnialo prace przy
waznych realizacjach publicznych. Po zakonczeniu pierwszej fali odbudowy Warszawy i pracach
przy dekoracjach Traktu Starej Warszawy rozpoczely sie zlecenia na aranzacje nowoczesnych
obiektow. Artystka zrealizowata mozaiki takze w warszawskim kinie Bajka®® oraz w Augustowie
i Biatowiezy®'. W 1959 roku wraz ze Zbigniewem Brodowskim wykonata mozaiki do wnetrz
Ambasady PRL w Pekinie®?, ukazujgce muzykantéw, cyrkowcow, sceny spedzania wolnego
czasu i personifikacje znakéw zodiaku (fot. 11-14). Stworzyli trzy monumentalne kompozycje
w tak zwanym domu spolecznym, w Polskiej Szkole i w sali klubowej, w stylu analogicznym do
weczesniejszych wspolnych dziel, takich jak mozaikowe elewacje domu przy ul. Mostowej 9/9 A,
sgraffito Syrenka przy ul. Ko$cielnej 8/8 A i na budynku przedszkola przy ul. Freta 21 A (fot. 15).

Fakty dotyczace ostatnich dwdch dekad Zycia artystki sg jeszcze niedoktadnie rozpoznane
i wymagaja dodatkowych kwerend. Najprawdopodobniej jej ostatnim monumentalnym dzietlem
byta dekoracja mozaikowa dawnego wnetrza terminalu lotniska Warszawa-Okecie z 1969 roku,
ktdre stanowilo czg$¢ zwycieskiego konkursowego projektu architektonicznego malzenstwa
Krystyny i Jana Dobrowolskich z 1960 roku®3.

W latach 70. Czarnocka-Kowalska poswigcita sie pracy dydaktycznej i malarstwu sztalugo-
wemu, ktore towarzyszylo jej przez calg kariere artystyczng, a na jaki$ czas zeszlo na drugi plan
ze wzgledu na projekty sztuki publicznej, architektoniczne;j.

Artystka zmarla nagle w 1979 roku. Od tego czasu pamiegc o niej wyplowiala, prawie znik-
neta. Jej nazwisko pojawia sie w artykufach relacjonujacych odbudowe stolicy, jest wymieniane
w spisie wykladowcéw akademickich, pojawia sie sporadycznie we wspomnieniach studentéw,
ale ikoniczne dzieta z Traktu Starej Warszawy sa postrzegane jako owoc kolektywnej pracy - nie

59 Ibidem, s. 203.

60 Obecnie Teatr Kwadrat. U. Zielinska, Polichromie staromiejskie w Warszawie [w:] Zniszczone, ale nie utracone,
red. M. Konopka, Warszawa 2006, s. 79.

61 B. Kostuch, Kolor i blask..., op. cit., s. 521.

62 Okreg Warszawski Zwiazku Polskich Artystow Plastykow, Zbigniew Brodowski, owzpap.pl, tinyurl.com/
C6x27WpX, dostep: 30.12.2024.

63 A. Cymer, Architektura w Polsce 1945-1989, Warszawa 2018, s. 258.
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maja podpiséw. Niemniej jednak Zofia Czarnocka-Kowalska odcisneta pietno na charakterze
warszawskich dekoracji, ktore stanowig kreacje artystyczno-konserwatorska. Potrafita zunifikowa¢
socrealistyczne dyrektywy ze spuscizng przedwojennych profesorow w historyzujacej przestrzeni
urbanistycznej, kreujac tym samym indywidualny styl. Nadawata wspdlny ton kolektywnym
realizacjom, kazdorazowo uwzgledniajac takze artystyczng indywidualnos¢ w zespole.

Pojmowanie autentyzmu

Herstoria Zofii Czarnockiej-Kowalskiej jest waznym przykladem zycia twdrczyni, ktdra potrafita
by¢ niezalezna i samodzielna oraz wyrazac poprzez sztuke swoja wrazliwos¢ w czasach politycznej
opresji i skomplikowanych, powojennych realiow. Jej dziatania byty przejawem ambicji i wizji
kreowania nowej artystycznej rzeczywisto$ci w odbudowanej przestrzeni urbanistycznej, zako-
twiczonej w wielowiekowej tradycji i tozsamosci kulturowej. Realizacje Czarnockiej-Kowalskiej
sa $wiadectwem bycia w opozycji do grupy ,,zabytkowiczow”, ktorzy rekonstruowali za cene
»tragizmu popelnianego falszu konserwatorskiego”®. Artystka nie ulegta imitacji i nasladow-
nictwu. Mozna przypuszczaé, ze cenila autentyzm dzieta sztuki, ktory utozsamiata z faktycznym
momentem powstania dzieta.

Poczatkowo dziatala instynktownie, ale wraz z kolejnymi realizacjami w historycznym cen-
trum Warszawy przekonywala si¢ do zasadnosci wspolczesnych aranzacji, ktore nie zacieraly
historii, ale tworzyly nowg jako$¢. Staly sie one $wiadectwem unikalnej formy ratowania pamieci
przedwojennego dziedzictwa i tozsamo$ci Warszawy.

Artykul jest podsumowaniem dotychczasowych kwerend, poszukiwan i analiz, jeszcze
niezakonczonych i niepelnych, ale bedacych pierwszym krokiem w strong szczegétowego roz-
poznania nowatorskiej dzialalnosci artystycznej oraz bogatej praktyki dydaktycznej Zofii Czar-
nockiej-Kowalskiej. Inspiracja do podjgcia tego tematu byto przeprowadzenie przeze mnie prac
konserwatorsko-restauratorskich i rekonstrukcyjnych przy sgrafficie Stara i Nowa Warszawa
w latach 2021-2023 na elewacji budynku, aktualnie Zespolu Panstwowych Szkét Muzycznych
II stopnia im. Fryderyka Chopina przy ul. Bednarskiej 11 w Warszawie.

mgr Marta Maciaga

Konserwatorka-restauratorka, badaczka i pasjonatka malarstwa Sciennego oraz sztuki publicznej. Cztonkini
ICOMOS International Scientific Committee on Mural Painting. Prowadzita liczne badania i prace konserwatorsko-
-restauratorskie przy zabytkowych obiektach warszawskich (miedzy innymi ikonicznym sgrafficie Jana Seweryna
Sokotowskiego i Zofii Czarnockiej-Kowalskiej Stara i Nowa Warszawa, polichromiiw fabryce E. Wedla, wielookre-
sowym wystroju malarskim w kaplicy Res Sacra Miser czy Sali Kolumnowej na Uniwersytecie Warszawskim),
a takze w Muzeum Wnetrz w Otwocku Wielkim, w Otyce na Ukrainie oraz na cmentarzu tyczakowskim we Lwowie.
Jej gtéwne zainteresowania naukowe to zastosowanie nowoczesnych metod konserwatorskich, a takze badania
zwigzane z tozsamoscia i sposobem zachowania dziet sztuki publicznej.

Marta Macigga MA

Conservator-restorer, researcher and enthusiast of wall paintings and public art. Member of the ICOMOS International
Scientific Committee on Mural Painting. She has conducted numerous research and conservation-restoration works
on historic buildings in Warsaw (including the Old and New Warsaw iconic sgraffito by Jan Seweryn Sokotowski and
Zofia Czarnocka-Kowalska, the polychromes in the E. Wedel factory, the multi-period painted decorations in the Res
SacraMiser Chapel and the Column Hall at the University of Warsaw), as well as at the Museum of Interiors in Otwock
Wielki, in Olyka in Ukraine and at the Lychakiv Cemetery in Lviv. Her main research interests include the application
of modern conservation methods, and research related to the identity and preservation of public art.

¢4 J. Zachwatowicz, Program i zasady konserwacji zabytkow, ,Biuletyn Historii Sztuki i Kultury” 1946, z. 1-2,
S.52.
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Krystyna Sommer: The power of passion

Anna Zatorska, Krystyna Sommer - sila pasji, ,Ochrona Zabytkéw” 2025 , nr 1, s. 41-56.

Abstrakt

Krystyna Sommer, wybitna konserwatorka dziel sztuki i artystka malarka, odegrata
kluczowg role w rozwoju polskiej konserwacji oraz integracji srodowiska konserwa-
torskiego. W swojej karierze pracowata nad konserwacjg licznych zabytkow, byta jedng
z zalozycielek Towarzystwa Opieki nad Zabytkami i Grona Konserwatoréw w strukturach
Stowarzyszenia Historykéw Sztuki oraz jedng z inicjatorek powstania Ogélnopolskiej
Rady Konserwatoréw Dziet Sztuki Zwigzku Polskich Artystow Plastykéw, przyczynita sie
do rozwoju dokumentacji konserwatorskiej. Jej tworczo$¢ malarska, inspirowana roman-
tyzmem i natura, wyrdznia sie surrealistycznym stylem oraz wyjatkowym podejsciem
do detalu. Krystyna Sommer byta takze organizatorka wydarzen spolecznych, takich
jak bale w pracowni przy ul. Pankiewicza, ktore scalaly srodowisko konserwatorskie
i artystyczne. Mimo znaczacego wkladu w dziedzing konserwacji i sztuki jej postaé
pozostaje obecnie malo znana. Artykut przybliza jej zycie i twdrczos¢, ze szczegdlnym
uwzglednieniem jej pasji, osiagniec¢ i wplywu na rozwdj polskiej szkoly konserwacji.
To hotd dla wielowymiarowego dorobku Krystyny Sommer, ktéry zastuguje na szer-
sze uznanie.

Stowa kluczowe
Krystyna Sommer, konserwacja dziel sztuki, polska szkotfa konserwacji, twérczoé¢
malarska, integracja srodowiska konserwatorskiego

Abstract

Krystyna Sommer, an outstanding art conservator and painter, played a key role in the
development of Polish conservation and the integration of the conservation community.
During her career, she worked on the conservation of numerous monuments, was one
of the founders of the Society for the Preservation of Monuments and the Conservators’
Circle within the Association of Art Historians, and one of the initiators of the National
Council of Art Conservators of the Association of Polish Artists and Designers. She
contributed to the development of conservation documentation. Her paintings, drawing
inspiration from Romanticism and nature, are distinguished by their surrealist style
and unique approach to detail. In addition, Krystyna Sommer was also an organizer of

* Wydziat Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki, Akademia Sztuk Pieknych w Warszawie
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social events, such as balls in her studio on ul. Pankiewicza, which brought together the
conservation and artistic communities. Despite her significant contributions to the fields
of conservation and art, she remains relatively unknown today. This article presents an
overview of her life and work, with particular emphasis on her passion, achievements
and influence on the development of the Polish school of conservation. This is a tribute to
the extensive and varied legacy of Krystyna Sommer, which deserves wider recognition.

Keywords
Krystyna Sommer, art conservation, Polish school of conservation, painting, integration
of the conservation community

KONSERWATORKA I MALARKA KRYSTYNA SOMMER (Z DOMU JANKOWSKA) NALEZALA DO GRONA
pionieréw polskiej konserwacji dziel sztuki, ksztalconych w latach powojennych na nowo po-
wstatych studiach konserwatorskich. Odegrata znaczaca role w tworzeniu oraz funkcjonowaniu
organizacji zrzeszajacych konserwatoréw dziel sztuki. Artykul jest pierwszym opracowaniem
zycia i dorobku Krystyny Sommer, ukazujacym jej zastugi dla polskiej szkoty konserwacji. Dzi$,
w wieku 96 lat, chetnie dzieli si¢ ona swoimi wspomnieniami — z humorem i entuzjazmem, ktéry
wciaz ja cechuje (fot. 1). Artykut opiera si¢ na wywiadach z Krystyng Sommer, przeprowadzonych
podczas trzech spotkan', a takze na analizie dostepnych materialéw archiwalnych oraz rozmo-
wach z jej znajomymi. Pierwsze nasze spotkanie odbylo sie w lipcu 2024 roku w ramach projektu
Nestorzy KonserwacjiZ.

Dziecinstwo i edukacja

Krystyna Sommer, a wladciwie Krystyna Lauretta Gabryela Teresa Jankowska, urodzita sie
28 wrzesnia 1928 roku we Wloctawku, w rodzinie o glebokich tradycjach intelektualnych i arty-
stycznych. Jej ojciec, adwokat Jozef Maria Jankowski, zmart, gdy miata zaledwie szes¢ lat. Matka,
Maria Janina Podoska, studiowala architekture i wyrézniala sie talentem do rysunku i malarstwa.
Krystyna byla drugim dzieckiem z trojga rodzenstwa. Starsza siostra, Elzbieta Janina (nazywana
Halszka), zajmowala sie architekturg krajobrazu, a mlodszy brat, prof. Jerzy Adam Jankowski,
zyskal migdzynarodowe uznanie jako specjalista w dziedzinie geomagnetyzmu Ziemi.

Wezesne dziecinstwo Krystyna Sommer spedzita we Wloctawku. Po $mierci ojca w 1934 roku
przeniosla si¢ wraz z rodzing do Unistawic - rodzinnego majatku Jankowskich. Jednakze krétko
przebywala w tym miejscu. Jak napisafa: ,Wojna zastata nas na Kujawach, skad zostalam wywie-
ziona przez Niemcoéw do Generalnej Guberni”3. W latach wojennych mieszkata w Warszawie
przy ul. Holéwki 3 na Mokotowie, w kamienicy, w ktorej zyla réwniez rodzina Krzysztofa Kamila
Baczynskiego. Tragiczne wydarzenia powstania warszawskiego zmusily ja do opuszczenia stolicy,
co opisala w swoim zyciorysie: ,W 1944 roku podczas powstania stracitam cale swoje mienie
i zostalam wysiedlona na wie$, gdzie przebywatam az do skonczenia wojny”*.

Po wojnie, w 1945 roku zamieszkata we Wloclawku, gdzie ukonczyla gimnazjum im. Marii
Konopnickiej®. Nastepnie kontynuowata nauke w Liceum Sztuk Plastycznych w Warszawie,

Rozmowy z Krystyng Sommer przeprowadzilam 20.07.2024, 24.10.2024 1 22.11.2024.

N}

Nestorzy Konserwacji to projekt rozpoczety w 2022 roku z okazji jubileuszu 75-lecia Wydziatu Konserwacji
i Restauracji Dziel Sztuki ASP w Warszawie. Celem projektu jest utrwalenie historii zycia i pracy wybitnych
konserwatoréw i 0sob zwigzanych z wydziatem. Poczgtkowo realizowatam go wraz z Konradem Stasiukiem
i Tymonem Rizovem-Ciechanskim wedlug pomystu dr hab. Moniki Jadzinskiej. Obecnie kontynuacja
projektu zajmujemy si¢ razem z Konradem Stasiukiem.

w

Zyciorys Krystyny Jankowskiej, Mikotajki, 18.09.1950, rekopis w archiwum ASP w Warszawie, teczka
studencka nr 94/3362, s. 6.

Ibidem.
Ibidem, s. 7.
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Krystyna Sommer,
24 pazdziernika 2024 roku.
Fot. Anna Zatorska

Krystyna Sommer,
24 October 2024.
Photo: Anna Zatarska

gdzie 26 czerwca 1948 roku zdala mature®. Kolejnym krokiem bylo podjecie przez nig studiow
o specjalizacji zabytkoznawstwo i konserwatorstwo na Wydziale Sztuk Pigknych Uniwersytetu
Mikotaja Kopernika w Toruniu’. Czas, w ktérym Krystyna Sommer rozpoczeta swoje studia, byt
naznaczony patriotyczng troska spoteczenstwa i wladz o zabytki, ich ratowanie, konserwacje, za-
bezpieczanie, restaurowanie, a nawet odtwarzanie®. Studia konserwatorskie na uczelniach w Polsce
uruchomiono zaledwie kilka lat wcze$niej. Powotane zaraz po wojnie przy ,,Naczelnej Dyrekeji
Muzedéw i Ochrony Zabytkéw Ministerstwa Kultury i Sztuki panstwowe pracownie konserwacji,
w 1951 roku wydzielone jako Pracownie Konserwacji Zabytkéw (PKZ)”?, potrzebowaly wyszko-
lonej kadry, co mialy zapewni¢ wlasnie uczelnie wyzsze. Szkolenie dobrze przygotowanych do
pracy konserwatoréw bylo potrzeba chwili i urastalo do rangi zagadnienia wagi panstwowe;j.
»BYl to jednoczesnie czas zasadniczych dyskusji na temat teorii konserwatorskich zwigzanych
z postulowang przez niektore srodowiska pelng rekonstrukcja i odbudowa zniszczonych przez
hitlerowcéw zabytkdw. Powotane studia i wydzialy musialy zarazem okresli¢ profil zatozenia
wiasnych koncepcji konserwacji dziet sztuki™.

¢ Data widniejgca na $wiadectwie odejscia z Wydzialu Sztuk Pigknych Uniwersytetu Mikotaja Kopernika
w Toruniu, nr 63 ex 1950/51, Torun, 27.09.1950, dokument w archiwum ASP w Warszawie, teczka studencka

nr 94/3362,s. 9.

7 Zyciorys Krystyny Jankowskiej, op. cit., s. 7.

8 J. Zachwatowicz, O polskiej szkole odbudowy i konserwacji zabytkéw, ,,Ochrona Zabytkéw” 1981, nr 1-2,
s. 4-10.

¢ W. Wlodarczyk, Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie w latach 1944-2004. 100 lat Akademii Sztuk Pigknych
w Warszawie, Warszawa 2005, S. 62.

10 Ibidem, s. 65.

1 Ibidem, s. 62.
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Po czterech semestrach na UMK w Toruniu, we wrze$niu 1950 roku, Krystyna Sommer
zdecydowala si¢ przenies¢ na warszawska Akademie Sztuk Plastycznych. W podaniu prosila
o przyjecie bezposrednio na trzeci rok studiéw o specjalizacji konserwatorskiej'?. Uchwalg rady
wydziatu zostala przyjeta z numerem albumu 5223, W tamtym okresie warszawska ASP prze-
chodzila przemiany zwigzane z polaczeniem z Panstwowa Wyzsza Szkola Sztuk Plastycznych.
Z dniem 1 wrzes$nia 1950 roku rozporzadzeniem ministra kultury i sztuki na ASP utworzono sie-
dem wydzialéw, w tym Wydzial Konserwacji z katedrami konserwacji malarstwa, rzezby, grafiki
i sztuki uzytkowej'* (wczesniej, od 1947 roku, istnialo dwuletnie Studium Konserwacji Zabytkow
Malarstwa i Technik Malarskich, ktorego kierownikiem byt prof. Edward Kokoszko). Wydzial
istniat tylko do 1 wrzesnia 1952 roku, kiedy to zostal ponownie przemianowany na studium.

Po trzech i pét roku nauki, decyzja Komisji Dyplomowej Wydzialu Konserwacji (nazwa ta
byta uzywana raczej zwyczajowo) z 8 stycznia 1954 roku, Krystyna Sommer otrzymata dyplom
ukonczenia studiéw'®. Jej praca dyplomowa dotyczyta konserwacji - jak sama podkresla - sztuki
wspolczesnej, gdyz wybrane przez nig dzielo powstalo zaledwie 42 lata wczesniej. Byt to obraz
Konrada Krzyzanowskiego z 1911 roku Portret pani Dziekotiskiej z Muzeum Narodowego w War-
szawie (nr inw. 185115). Cze¢$¢ pisemna znajduje si¢ w wydziatowej bibliotece wraz z opinig prof.
Bohdana Marconiego: ,, Konserwacja przeprowadzona wzorowo i bardzo starannie. Usuwanie
przemalowan z pozostawieniem retuszéw pokrywajacych miejsca kitowanych wykruszen farby
i zapraw oraz regeneracja werniksu wykonane ze specjalnym pietyzmem [...]. Prace uwazam za
przyjeta z ocena bardzo dobrg™®.

Okres studiow byt zapewne dla Krystyny Sommer czasem intensywnego rozwoju oraz na-
wiagzywania waznych i ciekawych znajomosci. Jak sama wspomina, nalezata do sekcji siatkowki
na UMK w Toruniu. Poznata grafika Wojciecha Jakubowskiego, ktory wykonat dla niej ekslibris
przedstawiajacy trzy pedzle oplecione kwiatami przypominajacymi pokrzyk wilczg jagode (Atropa
belladonna)'. Umiescil go w Tece II zatytulowanej Trzydziesci exlibrisow rytowanych w miedzi
21956 roku'®. Sommer przyjaznita sie réwniez z Juliuszem Burszem, co dokumentuja fotografie
z jej domowego albumu. Szczegolng pamiatka jest fotografia jej rzezbionego portretu wykonanego
przez prof. Alfreda Jesiona (fot. 2), ktéry — jak méwi sama Krystyna Sommer - uznal jej twarz
za ,,bardzo rzezbiarskg”

Dziatalnos¢ zawodowa

Juz w trakcie studiéw, w lipcu 1952 roku, Sommer rozpoczeta prace w Pracowniach Konserwacji
Zabytkow na stanowisku konserwator malarstwa'?. Prawdopodobnie byt to efekt akcji Ministerstwa
Kultury i Sztuki, w wyniku ktdrej 21 kwietnia 1952 roku doszlo do posiedzenia przedstawicieli
Wydziatu Konserwacji ASP oraz Przedsigbiorstwa Panstwowego Pracownie Konserwacji Zabyt-
kow??. Posiedzenie dotyczylo ,,szkolenia przysztych konserwatoréw i sposobéw wykorzystania
dobrze wyposazonych pracowni PKZ-owskich (tzw. »klinika wydziatu«) na potrzeby szkolenia

12 Podanie Krystyny Jankowskiej o przyjecie na Akademig Sztuk Plastycznych, Mikolajki, 12.09.1950, rekopis
w archiwum ASP w Warszawie, teczka studencka nr 94/3362, s. 5.

13 Odreczna adnotacja na karcie zaliczeniowej Krystyny Jankowskiej, archiwum ASP w Warszawie, teczka
studencka nr 94/3362, s. 39.

14 'W. Wlodarczyk, Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie..., op. cit., s. 94.
15 Zaswiadczenie z 3.09.1971, archiwum ASP w Warszawie, teczka studencka nr 94/3362, s. 54.

16 K. Jankowska, Opis konserwacji obrazu ,Portret kobiecy”, praca dyplomowa, maszynopis w Bibliotece
Wydzialu Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki ASP w Warszawie, sygn. 17 (z dolaczong opinig Bohdana
Marconiego z 30.12.1953).

17 Konsultacja botaniczna: dr inz. Bozena Szewczyk-Taranek, Uniwersytet Rolniczy w Krakowie.
18 Ekslibris Krystyny Sommer, zbiory prywatne kolekcjonera Mieczystawa Bielenia.
19 Zyciorys Krystyny Sommer, maszynopis w archiwum ASP w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534, s. 5.

20 W. Wlodarczyk, Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie..., op. cit., s. 132.
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Portret Krystyny Sommer, rzezba
Alfreda Jesiona, data powstania
nieznana. Fot. autor nieznany, zbio-
ry prywatne Krystyny Sommer

Portrait of Krystyna Sommer,
sculpture by Alfred Jesion, date
unknown. Photo: author unknown,
private collection of Krystyna
Sommer

studentéw”2". Bylo to istotne posuniecie, ktore wzmocnito wspdtprace miedzy tymi instytucjami,
to za$ przyniosto korzysci Akademii Sztuk Pieknych. ,,PP PKZ bylo wykonawcg lub wspoétuczest-
niczylo w realizacji praktycznie wszystkich najwazniejszych pracach [sic!] konserwatorskich
w powojennej Polsce”?2, co pomagalo studentom nabywaé doswiadczenie.

W swoim zyciorysie Sommer napisata: ,,[w PP PKZ] bralam udzial w licznych pracach konser-
watorskich i rekonstrukcyjnych wykonywanych zbiorowo m.in. rekonstrukeja kamieniczki »Pod
Murzynkiem«, w Palacu w Lazienkach, konserwacja w Patacu w Wilanowie”?®. Praca zbiorowa
sprawiala, ze konserwatoréw czgsto nie wymieniano z nazwiska, tylko opisywano ich ogoélnie:
»konserwatorzy zatrudnieni w Pracowni Konserwacji Malarstwa w PKZ”24. Krystyna Sommer
pamieta, Ze w tym okresie pracownie PP PKZ miescily si¢ w Patacu Blanka, jednak jej obowiazki
wymagaly czestych wyjazdéw w teren, co sie wigzalo z trudnymi warunkami - najczesciej bra-
kowato odpowiedniego zaplecza mieszkalnego. W innym dokumencie konserwatorka wymienia
kolejne projekty, w ktérych brata udzial, ale rowniez ogdlnikowo, bez szczeg6téow dotyczacych
dat czy zakresu prac. Przypuszczalnie te zadania obejmowaly zaréwno okres pracy w PP PKZ, jak
i jej prywatne projekty realizowane do potowy lat 70. XX wieku. W¢rdéd nich znalazly sie: strop
i $ciany w kosciele w Boguszycach (lata 1958-1959)?%, Pomaranczarnia?¢, stropy w kamienicy
na Starym Mie$cie w Warszawie, kaplica w Lublinie, zamek w Dziatoszynie, obrazy w palacu

21 Tbidem.
2 Polskie Pracownie Konserwacji Zabytkow, Historia, ppkz.pl, tinyurl.com/5n8tc8mz, dostep: 28.03.2025.

N

N

3 Zyciorys Krystyny Sommer, rekopis w archiwum ASP w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534, s. 24.

24 K. Dabrowski, S. Zaryn, Polichromowany strop kasetonowy w kamienicy warszawskiej Rynek St. Miasta 34,
»Ochrona Zabytkéw” 1955, nr 2, s. 116-124.

25 ] Prosnakowa, M. Puciata, Prace konserwatorskie w drewnianym kosciele parafialnym w Boguszycach koto
Rawy Mazowieckiej, ,Ochrona Zabytkéw” 1961, nr 3-4, s. 63-80.

26 Przypuszczalnie chodzi o polichromig teatru Starej Pomaranczarni w Lazienkach.
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Objazd konserwatorski organizowany przez Sekcje Konserwacji ZPAP po wojewodz-
twie warszawskim itodzkim, maj 1968 roku. Od lewej Bohdan Marconi, Krystyna
Sommer, Joanna Prosnak, Stanistaw Stawicki (odwrdcony tytem). Fot. autor niezna-
ny, zbiory prywatne Krystyny Sommer

Conservation tour organized by the Conservation Section of the Assaciation of
Polish Artists and Designers in the Warsaw and £ ¢dz voivodeships, May 19068. From
left: Bohdan Marcani, Krystyna Sommer, Joanna Prosnak, Stanistaw Stawicki (with his
back turned). Photo: author unknown, private collection of Krystyna Sormmer

w Kielcach, sceny mitologiczne, portrety i pejzaze dla prywatnych odbiorcéw miedzy innymi
pedzla Kossaka, Krzyzanowskiego i Brandta, a takze liczne prace konserwatorskie dla muzeéw
w Polsce - cho¢by tryptyk dla Wroctawia?”. W internecie pojawia si¢ tez wzmianka o konserwacji
szesnasto- i siedemnastowiecznych polichromii w Piwnicy pod Fortung w kamienicy Lubomel-
skich w Lublinie. Prace byty prowadzone w 1960 roku ,,przez PP PKZ, pod kierunkiem Krystyny
Sommer. Zespolowi piwnic pod Rynkiem 8 zostala przywrdcona funkcja uzytkowa™28.
Krystyna Sommer nie przywiazywata duzej wagi do ewidencjonowania swoich prac konser-
watorskich. Prawdopodobnie uwazala to za malo istotne. Niestety z tego powodu lista jej projektow
jest niepelna, a wiele szczegdlow sie zatarto. W jej domowych zbiorach odnaleziono materiaty
dotyczace przeprowadzonych w latach 70. konserwacji czterech obrazéw z kolekcji prywatnych.
Mozna do tego dodac¢ jeszcze Tum pod Leczyca, o ktérym wspomniala podczas jednej z rozmow.
Po uzyskaniu dyplomu Krystyna Sommer zapisata si¢ do Zwiazku Polskich Artystow Pla-
stykow. Byta bardzo aktywna szczegolnie w Sekeji Konserwacji ZPAP, w ktorej przez lata dzialata
spotecznie. Jej zaangazowanie zostalo docenione odznaka ,,Zastuzony Dziatacz Kultury”??
Ztota Odznaka ZPAP?°. Jedno ze zdje¢ w jej albumie dokumentuje objazd konserwatorski po

oraz

N

7 Dane do noty biograficznej, maszynopis w archiwum ASP w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534, s. 25.

N
©

U. Gulbinska-Konopa, Polichromie Piwnicy pod Fortung w kamienicy Lubomelskich (Rynek 8) w Lublinie,
teatrnn.pl, tinyurl.com/bdsdbfag, dostep: 20.11.2024.

29 Dane do noty biograficznej, op. cit.

w

0 J. Bursze, Opinia o wyktadowcy mgr Krystynie Sommer, Warszawa 1979, maszynopis w archiwum ASP
w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534, s. 30.
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wojewodztwach warszawskim i 16dzkim w 1968 roku, zorganizowany przez Sekcje Konserwacji
ZPAP. Na fotografii wida¢ Krystyne Sommer w towarzystwie takich osobistosci jak prof. Bohdan
Marconi i Joanna Prosnak (fot. 3). W tym okresie podejmowala si¢ réwniez wielu prac konserwa-
torskich, o czym wspomniata w swoim zyciorysie: ,,pracowalam prywatnie jako cztonek ZPAP”*'.

W stanie wojennym po zdelegalizowaniu ZPAP przestal istnie¢. W 1990 roku Krystyna
Sommer byla jedng z inicjatorek powstania (a wlasciwie reaktywowania) Ogolnopolskiej Rady
Konserwatoréw Dziet Sztuki przy Zarzadzie Gtéwnym ZPAP jako kontynuacji wcze$niejszej
Sekcji Konserwacji ZPAP. Przez szes¢ lat zasiadata w prezydium Rady?*2. ORKDS miedzy innymi
ustalala zasady przyjmowania nowych cztonkéw do sekcji. Rozpoczela tez wydawanie ,,Biuletynu
Informacyjnego Konserwatoréw Dziet Sztuki”, czym zajeta si¢ Joanna Zajaczkowska-Kloda, oraz
dziafala i wciaz dziata ,,na rzecz ochrony débr kultury poprzez ochrone zawodu artysty plastyka
konserwatora-restauratora dziel sztuki”?3. Powstanie ORKDS skomentowano w numerze 4/1990
~Wiadomosci Konserwatorskich” (biuletynu Stowarzyszenia Konserwatoréw Zabytkéw): ,, Nawig-
zane zostaly pierwsze kontakty miedzy Radg i Zarzadem Gléwnym SKZ. Nalezy zywic¢ nadzieje,
ze zapoczatkuja one dobrg wspotprace w przyszlosci przedstawicieli obu $rodowisk, ktorych tak
wiele taczy, a nie powinno nic dzieli¢”**. Wypowiedz ta, mimo pozytywnego wydzwieku, ujawnia
istnienie miedzy tymi organizacjami potencjalnych barier i réznic, ktore utrzymywaly sie przez lata®*.

Krystyna Sommer zostata delegowana przez ORKDS do Rady Konsultacyjnej Departamentu
Plastyki w Ministerstwie Kultury i Sztuki®*. Przez wiele lat pelnita funkcje rzeczoznawcy okregu
warszawskiego ORKDS z zakresu konserwacji malarstwa i rzezby polichromowanej. W 1993 roku
zaangazowala sie w organizacje pierwszej krajowej sesji poswieconej konserwacji dziet sztuki
wspolczesnej, ktdra odbyta si¢ w maju 1994 roku. Jako jej sekretarz Krystyna Sommer miedzy
innymi koordynowata przyjmowanie zgloszen i referatow.

Odpowiadata ona réwniez (z ramienia Zarzadu Gléwnego ZPAP) za tworzenie katalogu
konserwatorow dziet sztuki®’. Zawieral on liste 1591 0s6b z calej Polski z uprawnieniami do wy-
konywania zawodu konserwatora dziet sztuki®®, co byto znaczagcym krokiem w kierunku profe-
sjonalizacji tego zawodu i efektem wieloletnich staran srodowiska konserwatorskiego.

Krystyna Sommer angazowala si¢ tez w dzialalnos¢ Stowarzyszenia Historykéw Sztuki.
W ,,Biuletynie Historii Sztuki” z 1957 roku opublikowano streszczenie jej referatu Konserwacja
sgraffitow w Patacu w Biatej Podlaskiej, wygloszonego podczas zebrania naukowego warszaw-
skiego oddzialu SHS. Byta to praca zbiorowa pod kierownictwem prof. Bohdana Marconiego
i dr Hanny Jedrzejewskiej*’. W kolejnych latach zyskata opinie jednej z najbardziej zaangazowanych
postaci w srodowisku konserwatorskim. Byla ,wspolorganizatorka Grona Konserwatorskiego™?,
ktére powstalo w ramach dziatalnosci warszawskiego oddziatu SHS, oraz cztonkinig Zarzadu
Gloéwnego Grona®'. Zgodnie z zalozeniami ,,Grono Konserwatoréw winno stworzy¢ forum do
wymiany informacji naukowej i doswiadczen konserwatorskich, ale jednoczesnie moze by¢ cialem
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Zyciorys Krystyny Sommer, maszynopis w archiwum ASP w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534, s. 5.

32 Maszynopis w zbiorach prywatnych Janusza Smazy; Ogoélnopolska Rada Konserwatoréw Dziet Sztuki, Sktad
prezydium w minionych latach, zpap-orkds.pl, tinyurl.com/27ycttxs, dostgp: 10.12.2024.
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Ogolnopolska Rada Konserwatoréw Dziel Sztuki, O nas, zpap-orkds.pl, dostep: 10.12.2024.

34 Konserwatorzy dziel sztuki i ich organizacja, ,Wiadomosci Konserwatorskie” 1990, nr 4, s. 5.
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Zrédlem sporu byto miedzy innymi korzystanie przez cztonkéw SKZ z tytutu konserwatora niezaleznie od
tego, czy dana osoba miata wyksztalcenie konserwatorskie.

36 Pismo do Andy Rottenberg z 25.05.1990, maszynopis w zbiorach prywatnych Janusza Smazy.
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Zarzad Gléwny Zwiazku Polskich Artystow Plastykow, Whiosek o przyznanie dotacji z budzetu paristwa na
realizacje zadania, maszynopis w zbiorach prywatnych Janusza Smazy.

38 Konserwatorzy dziel sztuki, red. P. Kloda et al., £L6dZ 1995.

39 K. Jankowska-Sommer, Konserwacja sgraffitow w Patacu w Biatej Podlaskiej, ,Biuletyn Historii Sztuki” 1957,
R.19,nr2,s.192-193.
40 J. Bursze, Opinia o wyktadowcy mgr Krystynie Sommer, op. cit., s. 30.
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Ankieta kwalifikacyjna starszego wykladowcy, archiwum ASP w Warszawie, teczka pracownicza nr K-1534,
S. 42.
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opiniujagcym o wysokim stopniu fachowosci. Tematem zainteresowania Grona bedzie szeroka
problematyka z historii i teorii, a takze etyki i estetyki konserwatorskiej, najnowsze osiagniecia
naukowe w dziedzinie technologii, wspdlczesne osiggnigcia i rozwigzania praktyczne, krytyka
konserwatorska”2. Krystyna Sommer objeta funkcje zastepcy przewodniczacego w pierwszym
prezydium tej instytucji®. Wyrdzniata sie aktywnym udzialem w merytorycznych dyskusjach, ktore
czesto wyznaczaly kierunek dzialan Grona. Przykltadem moze by¢ jej wklad w debaty, chocby te
zorganizowang w styczniu 1979 roku, dotyczaca problemu wartosci rekonstrukeji zabytkéw. Uwagi
Krystyny Sommer, wraz z wypowiedziami innych czlonkéw Grona, opublikowano w ,,Ochronie
Zabytkow”44. Konserwatorka wspomina réwniez o innych rodzajach swojej dziatalno$ci w Sto-
warzyszeniu Historykéw Sztuki. Jednym z nich byta organizacja balu, na ktéry zgode wyrazit
prof. Jan Bialostocki. To pokazuje, jak wazne dla Krystyny Sommer byty zaréwno naukowe, jak
i integracyjne aspekty pracy w srodowisku.

Od 1 wrzesnia 1971 do 31 grudnia 1974 roku Sommer pracowala w Osrodku Dokumentacji
Zabytkow MKiS w dziale Dokumentacji Zabytkéw Ruchomych na stanowisku adiunkta“®, a na-
stepnie konserwatora®. Dzielila pokoj z prof. Jakubem Pokorg*’, a zajmowala sie gtéwnie praca
dokumentacyjng oraz ,nadzorowata wiele prac konserwatorskich na terenie catej Polski’*%, co
pozwolilo jej zapoznac si¢ z réznorodnymi zagadnieniami ochrony dziedzictwa kulturowego.
Prof. Bogumifa Rouba zanotowala: ,W ramach doskonalenia umiejetnosci dydaktycznych i zawo-
dowych odbylam miesigczne staze w Osrodku Dokumentacji Zabytkow w Warszawie (1972) [...],
to wlasnie wtedy zostalam zaproszona przez K. Sommer na objazd PKZ, ktéry Ona organizowata.
Byliémy miedzy innymi w Tumie i Dobrzycy”*’.

Rok 1974 byl szczegdlnie intensywny i znaczacy dla kariery zawodowej Krystyny Sommer.
Odpowiadata wtedy za stworzenie pierwszego ogdlnopolskiego schematu dokumentacji konser-
watorskiej — potrzebnego w srodowisku konserwatorskim narzedzia, ktérego powstanie wigzalo
sie z konfrontacja ze sobg gléwnych jednostek konserwatorskich w Polsce — z Warszawy, Krako-
wa i Torunia. Przyczynkiem stala si¢ konferencja zorganizowana przez ODZ w maju 1973 roku
w Gdansku, zatytutowana ,,Dokumentacja konserwatorska zabytkéw ruchomych”. W trzydniowych
prelekcjach i obradach wzieto udzial ponad 350 uczestnikéw, ktorzy — jak to wynika ze skréco-
nego sprawozdania — byli ogromnie zaangazowani w dyskusje®®. Co ciekawe, materialy zostaly
wydrukowane odpowiednio wczesniej i rozestane do uczestnikow, ktérym dzieki wezesniejszemu
zapoznaniu sie z tekstami tatwiej byto ze soba polemizowac i wymienia¢ poglady. Poruszone zo-
staly miedzy innymi tematy dokumentacji fotograficznej, rysunkowej i badawczej oraz tego, kto
powinien opracowywa¢ dokumentacje i co powinna ona zawiera¢, podawano przyklady z kraju
i z zagranicy. Maszynopis z przebiegu obrad liczy 238 stron.

Konferencja byta prawdziwg konfrontacja srodowisk i osobowos$ci. W jej wyniku Dziat
Zabytkow Ruchomych ODZ podjal sie¢ opracowania ujednoliconego schematu dokumentacji
konserwatorskiej zabytkéw ruchomych. ,,Przygotowaniem schematu [...] zajmowala si¢ pra-
cownik Dzialu Zabytkéw Ruchomych ODZ konserwator mgr Krystyna Sommer w okresie

~

2 J. Kowalczyk, Warszawskie Grono Konserwatoréw przy SHS, ,Ochrona Zabytkéw” 1974, nr 4, s. 336.
43 Tbidem.
44 Problem wartosci rekonstrukcji zabytkéw — dyskusja na posiedzeniu Grona Konserwatoréw SHS w Warszawie,

»Ochrona Zabytkéw” 1979, nr 3, s. 245-251.
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Swiadectwo pracy wydane przez Oérodek Dokumentacji Zabytkéw 3.11.1975, archiwum ASP w Warszawie,
teczka pracownicza nr K-1534, s. 6-7.

46 Swiadectwo pracy wydane przez Osrodek Dokumentacji Zabytkow 8.12.1986, archiwum ASP w Warszawie,
teczka pracownicza nr K-1534, s. 8-9.

47 Informacja ustna uzyskana od Ewy Pokory.
48 J. Bursze, Opinia o wyktadowcy mgr Krystynie Sommer, op. cit., s. 30.
49 Informacja przekazana przez prof. Bogumite Roube.

50 J. Pokora, Sprawozdanie z obrad [w:] Dokumentacja konserwatorska zabytkéw ruchomych. Materialy z kon-
ferencji w Gdarisku w dniach 3-5 maja 1973, Warszawa 1973, s. 269.
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od 1 stycznia do 30 czerwca i od 1listopada do 31 grudnia 19747°". Byla to praca, ktéra opierala sie
na materialach z konferencji w Gdansku®?, ,wzorcach dokumentacji konserwatorskich zabytkow
ruchomych obecnie stosowanych w PKZ, uczelniach konserwatorskich i muzeach oraz dostepnych
przykladach zagranicznych”®® i oczywiscie na doswiadczeniu Krystyny Sommer. W jej mieszkaniu
znajduje si¢ obszerna teczka pelna maszynopisow z licznych konsultacji, ktére stanowily podstawe
tej pracy. Rezultatem byly karty dokumentacyjne dla réznych typow zabytkéw. Przedyskutowa-
no je 12 marca 1974 roku w gronie specjalistow z dziedziny malarstwa sztalugowego, malarstwa
$ciennego, sztuki zdobniczej, papieru, tkaniny, metalu, rzezby i badan chemicznych. Nalezeli do
nich: Juliusz Bursze, Zofia Medwecka, Aldona Romanowicz, Maria Wodzinska, Kalina Stawicka,
Stanistaw Stawicki, Jerzy Wolski, Wladystaw Zalewski, Wanda Zaufel, Helena Dubiczynska,
Kamilla Piskozub, Daniel Tworek, Lidia Markiewicz, Zbigniew Brochwicz, Lech Krzyzanowski,
Adam Piesio i Tadeusz Rutkowski®*4. Po uwzglednieniu uwag i poprawek Krystyna Sommer
przygotowala projekt ogélnego schematu dokumentacji, ktéry ponownie zostat skonsultowany
ze specjalistami oraz rozestany do siedmiu instytucji z prosba o ustosunkowanie sie. Projekt trafit
do Zarzadu Ochrony Zabytkéw MKIiS, Instytutu Zabytkoznawstwa i Konserwatorstwa UMK
w Toruniu, wydzialéw konserwacji ASP w Krakowie i Warszawie, Zarzadu PKZ w Warszawie,
Zarzadu Gloéwnego ZPAP w Warszawie i konserwatora zabytkdw m.st. Warszawy®®. 20 grud-
nia na zebraniu w ODZ, po uwzglednieniu wszystkich istotnych uwag, w obecnosci Bolestawa
Bielawskiego, Juliusza Burszego, Barbary Lenard, Marii Wodzinskiej, Wladystawa Zalewskiego
i Krystyny Sommer zaakceptowano pierwszy oficjalny schemat dokumentacji konserwatorskiej
dla zabytkéw ruchomych®. Cho¢ Sommer zakonczyla swojg prace w ODZ z koricem grudnia 1974
roku, to jej wklad w rozwoj dokumentacji konserwatorskiej odcisnat trwaly slad w $rodowisku.
Dalszym rozwojem schematu zaj¢ta sie ASP w Krakowie®.

Siedem lat pozniej, na konferencji naukowej ,,Konserwacja i ochrona zabytkow - teoria
i praktyka” w 1981 roku, Krystyna Sommer wyglosita referat zatytutowany Geneza opracowania
systemu dokumentacji konserwatorskiej dla zabytkow ruchomych. Prelekcja ta byta podsumowa-
niem jej wkladu w ten kluczowy obszar konserwacji zabytkow, a jej tre$¢ zostata opublikowana
w materiatach pokonferencyjnych®. Z tego tekstu dowiadujemy sie miedzy innymi, ze przy
tworzeniu schematu Sommer konsultowata sie z leksykografem Wtadystawem Kopalinskim
w kwestiach ujednolicenia stownictwa.

To nie byl koniec zaangazowania Krystyny Sommer w tworzenie schematu dokumenta-
cji konserwatorskiej. W 1994 roku wzigla udzial w organizowanej w Toruniu sesji naukowej
»Dokumentacja w praktyce konserwatorskiej”. W jej wyniku powolano komisje ds. nowelizacji
schematu dokumentacji konserwatorskiej zabytkéw ruchomych. Tym razem Sommer wzigta udziat
w dyskusji na zakonczenie sesji, ktdra wraz z referatami réwniez zostala opublikowana®. W tej
samej dyskusji prof. Bogumila Rouba docenifa wkiad Krystyny Sommer: ,,Uwazam, ze bytoby
bardzo dobrze, jesliby p. Krystyna Sommer, osoba ktdra tak dtugo juz sprawami dokumentacji
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Protokot podpisany przez Krystyne Sommer i Bolestawa Bielawskiego, maszynopis w zbiorach prywatnych
Krystyny Sommer, s. 1.

52 Dokumentacja konserwatorska zabytkow ruchomych..., op. cit.
53 Protokot..., op. cit., s. 1.

54 Tbidem, s. 2.
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56 Jbidem, s. 3—4.
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Schemat dokumentacji konserwatorskiej zabytkéw ruchomych, Warszawa 1983, s. 8-9.

58 Problemy dokumentacji prac konserwatorskich. Materialy z konferencji srodowiskowej PKDS w Gdatisku,
w listopadzie 1981 r., cz. 1: Informacje biezgce, PP Pracownie Konserwacji Zabytkéw Osrodek Informacji
Konserwatorskiej, Warszawa 1892, nr 29/82.

59 Dokumentacja w praktyce konserwatorskiej. Materialy sesji naukowej, Torun, 24-25 listopada 1994, red. M. Do-
magalski, Warszawa 1995.
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sie zajmuje zechciala np. przewodniczy¢ pracom takiej komisji”é. Prof. Rouba we wstepie do
wersji schematu dokumentacji prac konserwatorskich i restauratorskich z 1999 roku stwierdzita:
»Dzieki Schematowi prawie wszystkie prowadzone po 1977 r. prace byly dokumentowane - jed-
norodnie w calym kraju. Schemat odegral istotng role jako narzedzie porzadkujace wezesniejsza
dowolnos¢ w wyborze form i sposobéw przekazywania informacji o wykonywanych pracach. Nie
bedzie przesada podkreslenie znaczacej roli Schematu w niwelowaniu podzialéw i odrebnosci
srodowiskowych oraz zadawnionych antagonizmdéw”®'. Ta pierwsza wersja data podstawe do
dalszej pracy i rozwoju schematu. Kolejne wersje byly wdrazane w calej Polsce. We wstepie
do tej z 2013 roku prof. Rouba pisala: ,Wersja Schematu stworzona w 1976 roku porzadkowata
wezesniejsza chaotyczng dowolno$¢. Wersja z 1999 roku stanowita krok pomagajacy na przejscie
od pisania dokumentacji na maszynie — do pracy na komputerze, a korekty — dokonane w 2006
roku i obecnie, czynigce to narzedzie coraz bardziej przyjaznym Uzytkownikowi, pomagaja nam
w coraz wiekszym zakresie korzysta¢ z dobrodziejstw technologii cyfrowych”¢2.

Jednym z ostatnich obowiazkéw Krystyny Sommer w ODZ byla organizacja w listopadzie
1974 roku objazdu po wojewodztwie todzkim poswieconego zabytkom konserwowanym i prze-
chowywanym w warunkach pozamuzealnych®®. W kolejnym roku rozpoczeta prace na Wydziale
Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki ASP w Warszawie®. Byt to okres sporych zmian. Wydziat
zostal reaktywowany zaledwie trzy lata wcze$niej zarzadzeniem ministra kultury i sztuki, a w 1975
roku przenosil si¢ z Mysliwieckiej na Wybrzeze Kosciuszkowskie 37%°. Krystyna Sommer zaczela
prace 1 listopada na stanowisku starszego asystenta w Katedrze Konserwacji Malarstwa i Rzezby
Polichromowanej. ,W Katedrze [...] kierowanej przez Juliusza Bursze pracowali: Krystyna Som-
mer, Blandyna Kaniewska-Wojcik, Elzbieta Tiunin-Wrébel, Maria Lubryczynska, Joanna Szpor,
Stanistaw Stawicki i Maria Podkowinska™®. W pazdzierniku 1976 roku Sommer awansowata na
wykladowce, a w 1979 roku - na starszego wykladowece, i funkcje te pelnita do przejscia na eme-
ryture w 1988 roku (w latach 1988-1989 miala jeszcze godziny zlecone®”). W 1981 roku zostala
kierowniczkg Katedry Konserwacji Malarstwa i Rzezby Polichromowanej®®, a w 1984 roku - Ka-
tedry Konserwacji Malarstwa Sztalugowego i Rzezby Polichromowanej®’. Byta nig do 1988 roku.

Jej obowiazki obejmowaly prowadzenie wykladéw i ¢wiczen dla studentéw II i IV roku
konserwacji malarstwa oraz nadzdr nad praktykami studenckimi. Sprawowata opieke nad kotem
naukowym oraz brata udzial w objazdach naukowych’®. Prof. Bursze pisal o niej w 1979 roku:
»Posiada bardzo duza praktyke konserwatorska oraz wiele inicjatyw zaréwno w pracach spo-
tecznych jak i w prowadzeniu dydaktyki. Byla gtéwnym inicjatorem i organizatorem konferencji
miedzyuczelnianej na temat metod i uzywanych materialéw w konserwacji malarstwa sztalugo-
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Dyskusja [w:] Dokumentacja w praktyce konserwatorskiej..., op. cit., s. 96.
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J. Kowalczyk, Komisja Ochrony Zabytkow i Grono Konserwatorow przy Oddziale Warszawskim SHS, ,,Ochrona
Zabytkéw” 1975, nr 3-4, . 270-271.

¢4 Akt nominacji, maszynopis w archiwum ASP w Warszawie, 2.11.1975, teczka pracownicza nr K-1534,
s. 15.

65 W. Wlodarczyk, Akademia Sztuk Pigknych w Warszawie..., op. cit., s. 404-405.
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70 Ankieta kwalifikacyjna starszego wyktadowcy, op. cit., s. 39.
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wego i rzezby polichromowanej, ktéra odbyla si¢ w naszej Uczelni [...]. W roku biezacym byla
gléwnym organizatorem ekspozycji naszego Wydzialu na wystawie konserwatorskiej w Muzeum
Narodowym w zwigzku z 35-leciem PRL. W 1976 roku zostala wyrézniona Nagroda Rektorska
I1I stopnia””'. Byta promotorkg 16 prac dyplomowych’2. Ponadto recenzowata liczne prace dy-
plomowe, réwniez gdy byla juz na emeryturze.

W 1984 roku we wspdtpracy z ODZ zorganizowala konferencje ,,Konserwacja malowidet na
tkaninach bez krosien’, ktéra odbyla si¢ 9 kwietnia na ASP w Warszawie. We wstepie do materialéw
pokonferencyjnych podkreslono, ze Sommer byta kluczowg osoba, jesli chodzi o inspirowanie,
organizacje i koordynowanie tego wydarzenia: ,,Przychylnos¢ i wspotpraca réznych instytu-
cji to wiele, ale oprocz tego konieczna jest osoba, ktéra to wszystko organizuje, koordynuje,
ozywia wlasnym zapatem i wspiera uporem. Osobg, ktéra przygotowata nasza konferencje, byta
mgr Krystyna Sommer””3. Dalej mozemy przeczytaé: ,warte reprodukowania byly réwniez plakaty,
anonsujace konferencje, wykonane przez Krystyng Sommer i Mariana Nowinskiego”’4. Krystyna
Sommer wygtosita wyktad inaugurujacy konferencje, w ktérym poruszata takie zagadnienia,
jak dublowanie, rekonstrukcja, punktowanie, przechowywanie malowanych tkanin i zwigzany
z tym brak powaznych badan nad materialami stosowanymi do zabiegéw. Zwracala uwage na
niszczenie zabytkéw wykonanych z tkanin oraz ogromna potrzebe szkolenia konserwatoréw
w tym zakresie’®.

Warto réwniez wspomniec o roli Krystyny Sommer w powstaniu i dziataniu warszawskiego
oddzialu Towarzystwa Opieki nad Zabytkami, zalozonego w 1976 roku z inicjatywy przedstawi-
cieli Towarzystwa Przyjaciol Warszawy, PTTK, SARP, Towarzystwa Urbanistow Polskich, SHS
i Grona Konserwatoréw ZPAP. Na zebraniu zalozycielskim, ktére zgromadzito 28 oséb, byta
obecna takze ona, co §wiadczy o jej zaangazowaniu w dziatania na rzecz ochrony warszawskich
zabytkow. Inicjatywa ta byta odpowiedzig na pilng potrzebe ratowania 15 zabytkowych kamienic
zagrozonych rozbiérka. Pézniej objela tez inne obiekty’®.

W latach 8o. Krystyna Sommer dotaczyla do komisji konserwatorskiej Trzeciego Spolecz-
nego Komitetu Panoramy Raclawickiej we Wroctawiu. Udzial w tym przedsiewzieciu pokazuje
jej zaangazowanie w ochrone dziedzictwa kulturowego na szeroka skalg””.

Krystyne Sommer cechowaly ogromna energia, operatywnos¢ i pracowitos¢. Jej maz napisat
w 1981 roku: ,Krystyna dziala - jest starszym wykladowca na Akademii, cztonkiem zatozycielem
Towarzystwa Opieki nad Zabytkami, przewodniczacg Rady Artystycznej Sekcji Konserwacji
ZPAP..”"8 Nie dziwi wigc, ze po przejsciu na emeryture wcigz byta aktywna. ,,Bralam udzial
w komisjach zdawczo odbiorczych prac konserwatorskich. W komisjach zatwierdzajacych pro-
gramy konserwatorskie. Komisjach przy przegladzie stanu zachowania obiektéw zabytkowych

71 ]. Bursze, Opinia o wykladowcy mgr Krystynie Sommer, op. cit., s. 30.

72 Dokumentacje konserwatorskie prac dyplomowych: B.I. Dimitrowa (1980, sygn. 404), D. Panowy (1981,
sygn. 421), E. Kossowskiej (1983, sygn. 429), A. Derentowicz-Zakrzewskiej (1983, sygn. 430), J. Krwawicz
1984, sygn. 436), A. Czarneckiej (1984, sygn. 440), R. Jankowskiej (1985, sygn. 457), P. Lisowskiego (1985,
sygn. 461), A. Prusinskiej (1985, sygn. 531), A. Stanku¢ (1986, sygn. 536), A. Kalety (1985, sygn. 570),
E. Osiak (1987, sygn. 576), Z. Baranowskiej (1987, sygn. 587), I. Rizowa (1987, sygn. 614), K. Jastrzebskiej
(1988, sygn. 642) oraz M. Korczak-Komorowskiej (1989, sygn. 654), maszynopisy w Bibliotece Wydziatu
Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki.

7

w

Konserwacja malowidet na tkaninach bez krosien. Materialy z konferenciji zorganizowanej przez Akademie
Sztuk Pigknych i Osrodek Dokumentacji Zabytkéw w Warszawie dnia 9 kwietnia 1984, Warszawa 1985, s. 5.

74 Tbidem.

75 K. Sommer, Wprowadzenie do konferencji na temat konserwacji malowidet na tkaninach bez krosien [w:]
Konserwacja malowidel na tkaninach bez krosien..., op. cit., s. 7-12.

76 'W. Straus, Inspiracje Towarzystwa Opieki nad Zabytkami Przesztosci dla wspélczesnej opieki nad zabytkami
(na przykladzie trzydziestoletniej dzialalnosci Warszawskiego Oddziatu Towarzystwa Opieki nad Zabytkami),

»

»Kronika Warszawy” 2006, nr 2, s. 31-42.
77 Ankieta kwalifikacyjna starszego wyktadowcy, op. cit., s. 42.

78 S. Sommer, [wstep w:] Krystyna Sommer - malarstwo, Warszawa 1981.
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Wreczenie Krystynie Sommer Medalu Pamigtkowego im. Bohdana Marconiego.
Gratuluja jej Piotr Rudniewski i Andrzej Koss. Fot. autor nieznany, zbiory prywatne
Krystyny Sommer

Krystyna Sommer receiving the Bohdan Marconi Commemorative Medal. Piotr
Rudniewski and Andrzej Kass congratulate her. Photo: author unknown, private
collection of Krystyna Sommer

oraz bralam udzial w ekspertyzie kryminalistycznej na zlecenie Policji. [...] Opiniowalam prace
zgloszone na konkurs na najlepsze prace z zakresu konserwacji”’’.

Z okazji jubileuszu 50-lecia Wydzialu Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki ASP reaktywo-
wano Medal Pamigtkowy im. prof. Bohdana Marconiego, ktérym 23 pazdziernika 1997 roku uho-
norowano miedzy innymi Krystyne Sommer®? (fot. 4). W publikacji przygotowanej z okazji tego
jubileuszu ukazat si¢ jej artykul, w ktérym przypomniata sylwetki swoich nauczycieli z pierwszego
powojennego okresu dziatalnosci wydziatu (mieszczacego si¢ wowczas jeszcze w pracowniach

Zachety), skupionych wokét prof. Bohdana Marconiego i Marii Orthwein®'.

Zycie prywatne

9 pazdziernika 1954 roku Krystyna Jankowska wyszta za mgz za Stanistawa Sommera. Byl on
magistrem inzynierem chemii, przedstawicielem firm zagranicznych w Polsce. Pasjonowat sie
fotografig. Malzenstwo dzielilo zamitowanie do podrdzy. Odwiedzilo wspdlnie wiele zakatkow
$wiata, w tym Grecje, Wtochy, Jugostawie (fot. 5), Turcje, Iran, Chiny, Tanzanie i Etiopi¢. Ich
podrdze nie tylko mialy charakter poznawczy, lecz takze wzbogacaty ich dziatalno$¢ zawodowa.
Ponad 100 przezroczy sztuki lamaistycznej przywiezionych przez Stanistawa Sommera ze wspélnej
podrdzy do Nepalu, Mongolii, Tybetu i Indii stanowilo wazny element konferencji ,,Konserwacja

malowidel na tkaninach bez krosien”2.

<
~©

Rekopis z 14.02.1996 znaleziony w zbiorach prywatnych K. Sommer.

®
=3

Pomystodawca reaktywacji medalu w 1997 roku byt prof. Wojciech Kurpik. Medal nawiazywat do pierwszego
medalu z 1972 roku, ktdry powstal na 50-lecie pracy zawodowej prof. Bohdana Marconiego.

81 K. Sommer, Na poczgtku byta ,,Zacheta” [w:] Wydziat Konserwacji i Restauracji Dziet Sztuki Akademii Sztuk
Pigknych w Warszawie 1947-1997, red. J. Charytoniuk et al., Warszawa 1997, s. 20.

82 Konserwacja malowidet na tkaninach bez krosien..., op. cit., s. 5.
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Krystyna Sommer podczas
wycieczki do Jugostawiiw1gsg
roku. Fot. autor nieznany, zbiory
prywatne Krystyny Sommer

Krystyna Sommer during atrip to
Yugoslavia in1959. Photo: author
unknown, private collection of
Krystyna Sommer

Stanistaw Sommer podkreslal nieustanne dazenie swojej zony do poznawania $wiata i sztu-
ki: ,,Krystyna pisze i podrézuje. Widziata Annapurne i Kilimandzaro, byta u Zrédel Nilu, nad
jeziorami Czad, Wiktoria, Wan i Bajkal, w Tybecie, i nad Morzem Czerwonym, zna wszystkie
»liczace sig« muzea Europy, ale rowniez zbiory cesarskie w Addis-Abbebie [sic!], Isfahanie i Pe-
kinie. [...] Nic wiec dziwnego, iz obrazy jej znajduja si¢ nawet w tak dziwnych miejscach jak

Lagos czy Teheran...”83.

Dziatalnos¢ artystyczna i spoteczna

»Krystyna malowata zawsze i zawsze pracowata”*. Byta nie tylko konserwatorka, lecz takze uznana
artystka malarka. Jej obrazy prezentowano na licznych wystawach, a ona sama regularnie uczest-
niczyla w plenerach malarskich, na przyktad w Studziannej, Sadownem czy Opinogoérze. Jeszcze
w wieku 85 lat wzieta udzial w miedzynarodowym plenerze Impresje Swietokrzyskie w Celinach®®.

Styl malarski Krystyny Sommer wyrdznia si¢ surrealistycznym charakterem. Sama moéwi,
ze jest realistka i lubi malowa¢ z natury. Gléwnym motywem jej prac sg roéliny, ktore Juliusz
A. Chroscicki opisal nieco przekornie jako ,,chwasty” (fot. 6). Na obrazach mozna rozpoznaé
miedzy innymi: szartat wyniosty (Amaranthus cruentus), bielun dziedzierzawe (Datura stramo-
nium), grubosz drzewiasty (Crassula arborescens), szcze¢ pospolita (Dipsacus fullonum), narcyz
biaty (Narcissus poeticus), mlecz polny (Sonchus oleraceus), ostrozen polny (Cirsium arvense),
roze (Rosa), niecierpek drobnokwiatowy (Impatiens parviflora) czy koleus Blumego (Coleus
scutellarioides)®. Wspomniany Chroécicki przytaczal anegdote: ,We wrzesniu Krystyna byla na
plenerze w Miedzyrzeczu, a kiedy portretowata swdj chwast, na polu zaterkotat silnik Ursusa. Na
szczescie inteligentny traktorzysta szybko zrozumial, Ze nie moze zaora¢ w czasie malarskiego
seansu tej czesci pola. Zostawil trzy bruzdy »na pézniej«, aby malarka mogta dokonczy¢ obraz
stojacy na sztalugach™®”. Do swoich kompozycji Sommer czesto wprowadzata réznorodne muszle,

83 S. Sommer, [wstep w:] Krystyna Sommer — malarstwo, op. cit.
84 Jbidem.

85 Podziekowanie za udzial w plenerze , Impresje Swietokrzyskie — Celiny 2013” dokument w zbiorach pry-
watnych Krystyny Sommer.

©

¢ Konsultacja botaniczna: dr inz. Bozena Szewczyk-Taranek, Uniwersytet Rolniczy w Krakowie.

87 J.A. Chroscicki, Chwasty [w:] Krystyna Sommer — malarstwo, op. cit.
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SOMHER 288

Obraz Krystyny Sommer, bez tytutu, olej na ptdtnie, 1989. Zbiory prywatne Krystyny
Sommer. Fot. Anna Zatorska

Painting by Krystyna Sommer, untitled, oil on canvas, 198g. Private collection of
Krystyna Sommer. Photo: Anna Zatorska

owady, ptaki i inne drobne zwierzeta. Malowala technika olejng na pldtnie i desce. Po plenerze
w Opinogdrze powiedziala: ,,Lubi¢ wyjazdy w tzw. teren, lubie poznawa¢ nowe krajobrazy, no-
wych ludzi. W matych mazowieckich miasteczkach i wsiach szukam czgsto pomystéw do swoich
obrazéw. Maluje motywy roslinne, kompozycje kwiatowe, postuguje si¢ symbolem. Wciaz jestem
zafascynowana malarstwem starych mistrzow, kolorytem ich obrazéw. Kocham romantyzm.
Poezja Byrona i innych poetéw tego okresu byta niejednokrotnie inspiracja do moich prac”®e.
Krystyna Sommer wykonywala takze kopie obrazéw dawnych mistrzow.

Prowadzita wlasng pracowni¢ odziedziczona po wuju Januszu Podoskim, znanym ma-
larzu i fotografiku, ktéry uczyt si¢ u prof. Tadeusza Pruszkowskiego i wspottworzyt Bractwo
$w. Lukasza. Pracownia znajdowata sie w samym centrum Warszawy, na poddaszu budynku przy
ul. Pankiewicza 3. Od 1926 roku w kamienicy miescila si¢ Szkota Sztuk Pigknych im. Wojciecha
Gersona, a poddasze zamieniono na atelier malarskie®?, w ktérym swoje pracownie przez lata
mieli rézni artysci, miedzy innymi Wojciech Fangor. Dzigki Krystynie Sommer to miejsce stato
sie centrum zycia artystycznego i towarzyskiego. W swojej pracowni organizowala stynne bale
karnawatowe, ktore odegraly wazna role w integracji srodowiska konserwatorskiego. Bale Krystyny
Sommer wspominajg do dzisiaj jej znajomi i przyjaciele. Prof. Iwona Szmelter napisala: ,Bylam
entuzjastyczng wspodlorganizatorka tych spotkan poza cenzurg, bo bale gromadzily srodowisko
w tych cigzkich czasach™°.

88 QObrazy petne romantyzmu, wycinek z nieznanej (prawdopodobnie) ciechanowskiej gazety z 4.11.1991,
s. 4, w zbiorach prywatnych Krystyny Sommer.

89 kj, Koedukacyjna Szkota Spétdzielcza im. R. Mielczarskiego, Pankiewicza 3 (do roku 1919 Sktadowa 3),
warszawa1939.pl, tinyurl.com/48nnbcan, dostep: 22.12.2024.

90 Wspomnienia prof. Iwony Szmelter.
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Podsumowanie

Wkiad Krystyny Sommer w rozwdj polskiej szkoly konserwacji zabytkéw oraz jej dziatalnos¢
spoleczno-towarzyska na rzecz zrzeszania srodowiska konserwatorskiego sg nieocenione. Mimo
to jej postac jest dzi§ niemal zapomniana. Jej skromno$¢ oraz nieche¢¢ do autopromocji spra-
wily, ze informacje o jej pracy i zyciu sg dzi$ trudno dostgpne. Krystyna Sommer udzielata si¢
w wielu organizacjach i instytucjach, ktérych materialy archiwalne w wyniku przeksztalcen czy
likwidacji czesto ulegly rozproszeniu lub zaginely, co dodatkowo przyczynito si¢ do zaniedbania
dokumentacji jej dorobku.

Jej zycie to niemal caly wiek bogaty w roznorodne doswiadczenia i barwne podroze. Cechuja
ja ogromna kultura osobista i zdolno$¢ do przystosowania si¢ do zmieniajacych sie warunkow
spolecznych oraz zawodowych. Doswiadczyta réznych okreséw w historii, wspdtpracowata
z wieloma instytucjami i spotykata rozmaitych ludzi. Mimo czegsto trudnych warunkéw pracy
z zaangazowaniem i entuzjazmem niestrudzenie tworzyla podwaliny polskiej szkoly konserwa-
cji. Jej zycie i dzialalno$¢ sg §wiadectwem nie tylko imponujacych osiagnie¢ zawodowych, ale
takze ogromnego wplywu, jaki miata na integracje srodowiska konserwatorskiego w Polsce i na
ochrone tego zawodu.

Podzigkowania

Ogromnie dziekuje Pani Krystynie Sommer za okazane zaufanie, niezwykta che¢ podzielenia sie historig swojego
bogatego zycia i za inspirujacy entuzjazm, ktéry z podziwem i zazdroscig obserwuje. Wyrazy wdziecznosci kieruje
rowniez do prof. Aleksandry Krupskiej za zorganizowanie naszego pierwszego spotkania, a takze za dtugie rozmowy.
Dziekuje prof. Januszowi Smazie, prof. Iwonie Szmelter oraz prof. Bogumile J. Roubie za cenne uwagi, wspomnienia
{udostepnione materiaty. Szczegdlne podziekowania sktadam réwniez Panu Mieczystawowi Bieleniowi, kolekcjonerowi
ekslibrisow, za udostepnienie miedziorytu wykonanego dla Pani Krystyny Sommer przez Wojciecha Jakubowskiego.
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Preserving the dance: Srbubhi Lisitsian's system
of movement notation and the conservation
of Armenian national dances

Zachowac taniec - system notacji ruchu Srbuhi
Lisitsian i podtrzymywanie tradycji ormianskich
tancow narodowych

Mane Mkrtchyan, Preserving the dance: Srbuhi Lisitsians system of movement notation and the conservation of
Armenian national dances, ,Ochrona Zabytkéw” 2025, nr 1, s. 57-72.

Abstract

Srbuhi Lisitsian (1893-1979) was a distinguished Armenian dance scholar, ethnographer,
and movement notation expert whose work played a crucial role in preserving Armenia’s
intangible cultural heritage. Through decades of meticulous research, she systematically
documented and analysed almost 2,000 traditional Armenian dances, thereby ensuring
their survival for future generations. Her groundbreaking monograph, Zapis’ dvizhieniia
(kinetografiia) [ Movement Notation (Kinetography)], introduced an innovative system
for recording movement, distinguished by its simplicity, efficiency, and ability to capture
not only physical gestures but also muscular tension and facial expressions. Despite its
significance, her system remained largely unrecognized in Western scholarship.

Beyond notation, Lisitsian’s seminal work, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy
armyanskogo naroda [Ancient Dances and Theatrical Performances of the Armenian
People], systematically categorized Armenian dances based on their structure, symbolism,
and ritualistic meanings. By connecting dance with folklore, mythological traditions,
and historical records, she provided a comprehensive framework for understanding the
evolution of Armenian national dances.

Lisitsian’s legacy extends into the digital era, influencing contemporary efforts to
safeguard traditional dances. The digitization of her kinetography system facilitates the
accurate recording and transmission of Armenian dances through modern technology.
Her work underscores the necessity of preserving intangible cultural heritage in the face
of globalization, thereby highlighting the pivotal role of women in the safeguarding of
national traditions. By meticulously documenting and analysing Armenian dance trad-
itions, Lisitsian laid the foundation for their study, revival, and continued appreciation
as a living cultural expression.

* Institute of Arts of the National Academy of Sciences of Armenia
ORCID: 0009-0008-6291-2917
e-mail: mane.mkrtchyan@gmail.com
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Abstrakt

Srbuhi Lisitsian (1893-1979) byla wybitng armenska badaczka tanca, etnografka oraz
specjalistka w dziedzinie zapisu ruchu, ktorej praca odegrata kluczowa role w zacho-
waniu niematerialnego dziedzictwa kulturowego Armenii. Przez dekady skrupulatnych
badan systematycznie dokumentowata i analizowata niemal 2000 tradycyjnych tancow
ormianskich, dzieki czemu zapewnita ich przetrwanie dla przysztych pokolen. Jej
przetfomowa monografia Zapis’ dvizhieniia (kinetografiia) [Zapis ruchu (kinetografia)]
wprowadzita nowatorski system zapisu ruchu, wyrdzniajacy sie prostotg, efektywnoscia
oraz zdolno$cig uchwycenia nie tylko gestow fizycznych, lecz takze napiecia miesniowe-
go i wyrazu twarzy. Mimo swojego znaczenia system zapisu Lisitsian pozostal w duzej
mierze nieznany zachodniej nauce.

W innym swoim przelomowym dziele, zatytulowanym Starinnye plyaski i teatral-
ne predstavy armyanskogo naroda [Starozytne tance i przedstawienia teatralne ludu
ormianskiego], Lisitsian systematycznie pogrupowata ormianskie tarice na podstawie
ich struktury, symboliki oraz znaczenia rytualnego. Laczac taniec z folklorem, trady-
cjami mitologicznymi i zapisami historycznymi, badaczka stworzyta ramy pozwalajace
kompleksowo zrozumie¢ ewolucje narodowych tancéw ormianskich.

Dziedzictwo Lisitsian siega rowniez ery cyfrowej i wptywa na wspolczesne ini-
cjatywy na rzecz zachowania tancow tradycyjnych. Digitalizacja jej systemu zapisu
kinetograficznego umozliwia precyzyjne rejestrowanie i propagowanie ormianskich
tancow za pomocg nowoczesnych technologii. Praca Lisitsian wskazuje na konieczno$¢
ochrony niematerialnego dziedzictwa kulturowego w obliczu globalizacji, a jednoczes-
nie uwydatnia kluczowg role kobiet w zachowywaniu tradycji narodowych. Dzieki
skrupulatnemu dokumentowaniu i analizowaniu ormianskich tradycji tanecznych
Lisitsian polozyta podwaliny pod ich badanie, odrodzenie i dalsze pielegnowanie jako
zywej formy ekspresji kulturowej.

Stowa kluczowe
Srbuhi Lisitsian, zapis ruchu, ormianskie dziedzictwo taneczne, niematerialne dziedzic-
two kulturowe, etnochoreologia, ochrona tanca

THIS ARTICLE EXPLORES THE CONTRIBUTIONS OF SRBUHI LISITSIAN, AN ARMENIAN SCHOLAR
and conservator whose pioneering work in the development of movement notation has played
a crucial role in preserving the intangible cultural heritage of Armenia. By means of her system,
Lisitsian not only documented Armenian traditional dances, but also ensured their survival for
future generations, making a lasting impact on the field of heritage preservation. Her work is
of critical importance in preserving the cultural essence of these performances, ensuring their
continued study, practice, and transmission to future generations. Lisitsian’s contributions are of
particular significance because they provide a vital framework for the conservation of dance, an
aspect of cultural heritage that is often overlooked.

The years following the establishment of the Republic of Armenia in 1918 were crucial and
significant for both the development of Armenian culture and the study and preservation of
cultural heritage. In this regard, female art historians and cultural scholars such as Sirarpie Der
Nersessian, Tatyana Izmailova, and Lidia Durnovo played a particularly important role in docu-
menting, analysing, and preserving Armenian artistic and cultural traditions. Srbuhi Lisitsian
also made an invaluable contribution to the study and development of Armenian national dance.

Srbuhi Lisitsian was born in Tiflis (Tbilisi) in 1893 into the family of the renowned Armenian
educator, ethnographer, and political figure Stepan Lisitsian. Her mother, Yekaterina Kristaporovna
Lisitsian, was also a teacher and the founder of a gymnasium (secondary school). In the absence
of an independent Armenian state in the late nineteenth and early twentieth centuries, Tiflis, the
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capital of Georgia, played a pivotal role in the development of Armenian culture. The city has
been home to numerous prominent Armenian writers and painters. Srbuhi’s parents published
the children’s magazine Hasker (1905-1922), edited the weekly Taraz (1892-1893), and collabor-
ated with prominent Armenian cultural figures, including writers Hovhannes Tumanyan, Avetik
Isahakyan, Alexander Shirvanzade, Ghazaros Aghayan, as well as artists Gevorg Bashinjaghyan,
Panos Terlemezyan, Yeghishe Tadevosyan and many others. Srbuhi Lisitsian began her studies at
her mother’s gymnasium. Additionally, she received private tuition at home, focusing particularly
on German, and by the age of 15, she was already working on translations.

The years 1911-1917 were Srbuhi’s period of study in Moscow, Russia. She pursued her higher
education in Russian and Romance literature in Moscow, graduating from the Higher Courses for
Women (Guerrier Courses). In the early twentieth century, Russia experienced an unprecedented
flourishing of the arts and literature. Artistic movements and ideas from the West, including Sym-
bolism and Futurism, found fertile ground and were further developed within the local artistic
community. These changes influenced various branches of art. ‘For a dozen years, from 1913 until
the mid 1920s, Russia, from being a country of classical ballet, became a country of bourgeoning
new dance.’ This environment, in conjunction with early exposure to artists at her parents’ home,
contributed to the broadening of Srbuhi’s intellectual and artistic interests. Alongside her higher
education, she attended the studios of Ozarevskaya and Chernitskaya. It is likely that her future
interests were influenced by her studies with such prominent women. Olga Ozarevskaya was not
only a performer but also a collector of folklore, while Inna Chernitskaya was a talented dancer
and innovative choreographer.

' 1. Sirotkina, “The Revolutionary Body, or Was There Modern Dance in Russia?’, Art dello Spetacolo / Per-
forming Arts, 2018, N. 4, p. 31.
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Upon returning to Tiflis in 1917, Srbuhi Lisitsian actively engaged in cultural activities. In
that same year, she founded a studio for recitation, rhythm, and plastic movement, which in
1924 evolved into the Tiflis Institute of Rhythm. Lisitsian’s years in Tiflis were marked by both
organizational work and intense creative activity.? ‘In the autumn, the People’s Commissariat of
Education of Georgia sent Lisitsian, along with her husband and two dancers, to Germany. She
remained there for three years, teaching at the school of the Soviet embassy and at the studio of
the German communist group ‘Rote Blusen’ (the equivalent of the ‘Blue Blouses’).?

In 1930, Srbuhi Lisitsian settled in Armenia. At that time, many cultural and political figures
who had received education and professional experience abroad were relocating to Armenia.
The foundations of higher education and key cultural institutions were being laid, including the
establishment of Yerevan State University (it is notable that from the very beginning, both men
and women had access to education at Armenian universities). Furthermore, the National Gal-
lery of Armenia and the First State Theatre of Armenia (now the Gabriel Sundukyan National
Academic Theatre) were founded.

Upon moving to Armenia, Srbuhi Lisitsian embarked on a wide-ranging professional jour-
ney, which can be divided into two main areas: practical work and academic research. In 1930,
through her efforts, a technical school for rhythm, plastic movement, and physical culture was
established in Yerevan, later evolving into the Studio for rhythm and plastic movement. Lisitsian
led the studio and its ethnographic dance ensemble. In 1936, she played a key role in founding
the Choreographic College, becoming its first director.

While her contributions to dance education were groundbreaking, Lisitsian’s scholarly work
established the foundation for the systematic study and preservation of Armenian national dances.
This article focuses on Srbuhi Lisitsian’s academic research, highlighting her major scientific
contributions to the preservation and transmission of Armenian national dances. The objective
of this study is to provide a comprehensive overview of Lisitsian’s work, not only in the study of
Armenian dance but also in her contributions to the development of global ethnochoreology.

The key research objectives include:

a) developing a movement notation system;
b) collecting and documenting Armenian ethnic dances, and
c) approaches to the study of ancient Armenian dances.

The research uses analytical methods. The research methods employed in this paper include
an extensive review of Srbuhi Lisitsian’s works, archival research, and a comparative analysis of
her contributions to other systems of movement notation. This methodology allows for the iden-
tification of her unique approach to the preservation of Armenian intangible heritage through
dance. This research provides new insights into her pivotal role in heritage conservation.

Invention of the Movement Notation System

After settling in Armenia, Srbuhi Lisitsian devoted time both to her professional career and the
collection of Armenian national dances. While visiting the regions of Armenia, Lisitsian undertook
to document the ethnic dances directly from their practitioners, thus giving rise to the question of
how to record the dances accurately. She began to take this problem seriously. As a result, in 1940,
the book Movement Notation (Kinetography)* was published. This is a significant work in which

2 N. Sargsyan, ‘Deiatiel'nost' Srbuhi Stepanovny Lisitsian v 10-20-e gody XX veka’, Journal of Art Studies,
2021, pp. 94-115.

3 1. Sirotkina, Svobodnoe dvizhienie i plasticheskii tanets v Rossii, Nauchnaya biblioteka series, Moscow 2011,
p. 58, available at: tinyurl.com/rsn4pdkb (accessed 3 February 2025). (The ‘Rote Blusen’ movement was
part of a broader leftist artistic initiative that blended political ideology with experimental performance.)

4 S. Lisitsian, Zapis' dvizhieniia (kinetografiia), Moscow-Leningrad 194o0.
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the author demonstrates both meticulous research into the history of dance notation systems and
modern trends, and absolute innovation in the creation of a new model of movement notation.
While Lisitsian’s notation system may not be widely adopted in contemporary choreographic
practice, it remains a valuable contribution to dance historiography and cultural preservation.
Her pioneering efforts predate and parallel those of more globally recognized systems,® offering
a unique ethnographic perspective. Today, her work provides scholars with an alternative lens
through which to examine the movement vocabularies of traditional Armenian dances and their
transformation across time.

With regard to the creation of the movement notation system, Srbuhi Lisitsian writes:
‘T was able to develop not a narrow, limited dance script, but a system for recording any human
movement. I base this on the idea that it is impossible to create a scientifically grounded script
for dance alone, just as it is impossible to have a script only for prose, only for poetry, or only
for personal or official correspondence. A system must be created to record any movement of
a person — whether in life, work, or art; in other words, a universal kinetic (movement) script’

The book, which consists of 426 pages, is divided into two parts. The first part presents the
history of dance notation, starting from the fifteenth century (Basses danses by Margaret of Aus-
tria) to the twentieth century. Lisitsian discusses Antonius Arena’s Ad suos compagnones... (1531),
which presents 60 basse dances with instructions on how to learn and perform them, Fabritio
Carosos Il Ballarino, and Thoinot Arbeau’s Orchésographie. At the beginning, there is a separate
reference to Raoul-Auger Feuillet’s Chorégraphie work (Beauchamp is addressed separately with
a subtitle, without using the term Beauchamp-Feuillet notation).

Lisitsian then examines Pierre Rameau’s Abrégé,” Claude-Marc Magny’s Principes de Chorég-
raphie, Favier’s notation system, and Charles-Jacob Guillemin's Chorégraphie. Among the theorists
of the nineteenth century, Lisitsian highlights Carlo Blasis, Arthur Saint-Léon, Friedrich Albert
Zorn, Vladimir Ivanovich Stepanov, and Francois Delsarte.

In the twentieth century, Lisitsian refers to Olga Desmond’s Rhythmographik, Konstantin
Sotonin’s The System of Notation for Human Body Movements, and Antonine Meunier’s La danse
classique as key works on dance notation. Srbuhi Lisitsian also mentions the attempts of the Ger-
man Jo Fischer in dance notation, with whom she was familiar through personal conversations.
She also provides a brief reference to Rudolph von Laban, whose movement notation system
later became widely known as Labanotation. It is worth noting that Laban’s system attracted the
attention of specialists primarily after 1940, especially following the establishment of The Dance
Notation Bureau in New York in 1940, the publication of Laban’s eight-volume Das Handbuch
der Kinetographie Laban (The Handbook of Kinetography Laban) between 1946-1950, and its
subsequent English translation, followed by the publication of Ann Hutchinson’s Labanotation:
The System of Analyzing and Recording Movement in 1954 and Laban’s Principles of Dance and
Movement Notation in 1956.

The second section of Lisitsian’s book, Movement Notation, comprises 12 chapters and an
appendix. The term ‘kinetography, as used by Lisitsian, refers to a graphic method for capturing
bodily motion in dance, based on objective movement analysis. While it shares etymological roots
with Laban’s system, Lisitsian developed her approach independently, with distinct principles
and symbols. In the first chapter, the author introduces the terminology and basic principles of
movement notation:

5 Among the most widely known and used movement notation systems are Labanotation (Rudolf Laban,
1920s), Benesh Movement Notation (Rudolf and Joan Benesh, 1950s), and Eshkol-Wachman Movement
Notation (Noa Eshkol and Abraham Wachman, 1950s). These systems have been employed internationally
for recording, teaching, and analysing dance and other forms of human movement.

6 S. Lisitsian, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy armyanskogo naroda, vol. 1, Yerevan 1958, p. 3.

7 P. Rameau, G.L. Pécourt, Abrégé de la nouvelle méthode dans lart décrire ou de trager toutes sortes de danses
de ville, Paris 1971.

61



Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1 HISTORY

o
HH

]

TABLE OF KINETOGRAPHY SIGNS

Signs of body parts
1. Feet.

2. Placed toes (tiptoes).

3. Placed heels.

4. Rolling on toes.

5. Rolling on heels.

6. Edges of the feet in the record on the horizontal plane. The entire foot in
the record on the vertical plane.

7. Feetflat (on therise).

8. Knees.

9. Elbows.
10. Shoulders.

11. Pelvis.

12. Hands. Neck. (Frontal line. Sign of straightened knees.)
13. Hand with fingers bent almost to the position of a fist.
14. Combination of thumb with other fingers.

15. Fists.
16. Clasping hands by the little fingers.

17. Clasping hands palm to palm with crossed hands and interlocked fingers.

18. Small line: fingers of hands and feet; sign of crossed feet; palms forward;
girl and boy direction outward; absence of muscular tension — passivo.

19. Head. n

Table of Kinetography Signs. Source: Srbuhi Lisitsian, Zapis'dvizhieniia (kineto-
grafiia), Moscow-Leningrad 1940

Znaki kinetograficzne. Zrodto: Srbuhi Lisitsian, Zapis’dvizhieniia (kinetografiia),
Moscow-Leningrad 1940

“The recording of a “bodily chord” is called a kinetic beat (shortened to kinetic takt). The

recording of a complete movement sequence of chords is a kinetophase. The term kinetogram is
used to describe the recording of a complete kinetic phenomenon (for example: physical exercises,
labour processes, dance, hand speech, etc.). A kinetogram is the score of the body’s positions.®

To make movement notation both precise and as simple as possible, Lisitsian proposes that

the entire kinetic takt be divided into four parts:
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the footprint of the foot on the horizontal plane;

the combination of body positions below the waist on the vertical plane (from the point
of the hip to the foot);

the combination of body positions above the waist on the vertical plane;

facial mimetic movements, when necessary.

8 S. Lisitsian, Zapis' dvizhieniia (kinetografiia), p. 95.
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20. All joint radii: shoulder, elbow, hip, shin bones. Torso from neck to waist

and from waist to the point of the groin. Both shoulders. Upper and lower

eyelids. Upper and lower lips. Nose from forehead to the middle and from the

middle to the nostrils. Sign of glissando.

21. Tongue. Sign of bending and straightening knees.

22. Teeth. Trill. Small bends of the knees.

Signs for Recording Mise-en-Scéne and Movement Nuances.
23. Woman. Man.

24, Direction sign.

25. Direction arrow.

26. Dot - sign of touch. Placed in a directional circle — sign of "inside."

27.Sign of crossing.

28. Activo — presence of muscular tension.

29. Sign of full turn.

30. Ligature. Sign of immobility of a body part.

31. Apostrophes. Sign of detachment of a body part from the ground or from

each other.
32. Accents for left and right body parts.

33.

Signs of movement repetition.
34.

Above these four parts, (an) additional line(s) is/are added to record the rhythm of the
movement.’

The complete graphical notation of any dance material consists of the following parts:

OV opo» N

the notation of body part movements on the plane;

the notation of body positions and movements in space above the plane;

the notation of mimetic movements;

the notation of movement rhythm;

the notation of the melody (vocal or instrumental);

the notation of participants’ organization and reorganization (mise-en-scéne).'

To fully record the kinetic takt, square-grid paper is used, with each part of the takt being
recorded one below the other, separated by horizontal divisions. The separate takt is then divided
from the next by vertical divisions.

The second chapter is dedicated to the analysis of movement: “When analysing the direction

of movement of each body part, the following key points should be carefully considered:

9 Ibid., p. 96.

10 S. Lisitsian, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy armyanskogo Naroda, p. 4.
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ARMENIAN DANCE "VER-VERI" ("UP-UP")
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Notation of Armenian Dance 'Ver-Veri. Source: Srbuhi Lisitsian, Zapis’dvizhieniia
(kinetografiia), Moscow-Leningrad, 1940

Zapis tanca ormianskiego Hop, hop. Zrodto: Srbuhi Lisitsian, Zapis'dvizhieniia
(kinetografiia), Moscow-Leningrad 1940

1. the position of each body part in relation to its joint, like the radius to its centre, i.e., the
relationship between the joint radius and the joint centre;

2. the presence of additional movement in this joint;
the direction of the joint radius, determined by the direction circles, the relationship of
these directions with the joint centre, and the determination of the body part’s position
in space;

4. the position of the body part in space, determined by the volumetric position of the
farthest point of the joint radius and its centre;

5. the angle between adjacent joint radii.
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Armenian Dance ‘Silvani-
Yarkhushta, Yerevan
Choreographic School,
staged by Srbuhi Lisitsian.
Photo from the archive of the
Institute of Archaeology and
Ethnography of NAS RA

Taniec ormianski Silvani-
-Yarkhushtaw inscenizacji
Srbuhi Lisitsian, Erywanska
Szkota Choreograficzna.
Fot. zarchiwum Instytutu
Archeologii i Etnografii

NAS RA

6. the line or area of movement described by the farthest point of the radius or the entire

radius."

The subsequent chapters of the book present the forms of notation for the traces of the lower
and upper body parts in the horizontal and vertical planes. The system allows for the notation of
the positions of the foot, heel, pelvis, knee, elbow, shoulder, head, neck, wrist, and fingers, types
of touches, and mutual positions of the upper body parts. In the horizontal plane, it accounts for
the length of steps, step tilt, and crossing.

The appendix of the book presents several dance elements notated using the system, including
Battement développé, Port de bras, Grand port de bras, elements from Ukrainian and Georgian
dances, the Armenian Ver-very dance, the Kurdish Khirtan dance, a scene from Asafyev’s Bakh-
chisaray Fountain ballet, a section from Glinka’s opera Ivan Susanin, as well as elements of ‘hand
speech’ and a physical education performance.

The Movement Notation book is an extensive work and seems to have marked significant
progress for the author. However, shortly after its publication, Srbuhi Lisitsian’s son was arrested
and executed for anti-Stalinist activities. Lisitsian herself was forced into obscurity, and her next
major academic work was only published after Stalin’s death.

Preservation of Armenian National Dances

In 1958, the first volume of the monograph Ancient Dances and Theatrical Performances of the
Armenian People was published. This extensive work is the first fundamental academic study
dedicated to Armenian national dances. The research is based on the collection and recording of
650 Armenian dances, 50 Kurdish dances, and several others (throughout her life, Srbuhi Lisitsian
recorded nearly 2,000 dances), gathered during field studies in various regions of Armenia. By
studying these, she set herself the task of analysing and scientifically illuminating the content and
form of dance and theatrical movement.

" S. Lisitsian, Zapis' dvizhieniia (kinetografiia), p. 4.
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Armenian Dance ‘Let's Chop the Onion and Garlic, Yerevan Choreographic
School, staged by Srbuhi Lisitsian. Photo from the archive of Institute of
Archaeology and Ethnography of NAS RA

Taniec ormianski Dawaj, posiekajmy cebule i czosnek w inscenizacji Srbuhi
Lisitsian, Erywanska Szkota Choreograficzna. Fot. z archiwum Instytutu
Archeologii i Etnografit NAS RA

The first section of the book is entitled Introduction to the Study of the Ancient Dances and
Theatrical Performances of the Armenian People. In her study, description, and analysis of the
dances, Srbuhi Lisitsian relies on four main components: the movement score-text, the musical
text, the verbal text, and the pictorial text. Thus, the movement text consists of all the movements
of the performers, the distribution of roles among them, and the mise-en-scénes.'? The musical
text includes vocal, instrumental, and rhythm-sound accompaniment.’ The verbal text is made
up of the chorus and, on occasion, dialogical text.' The pictorial text consists of:

a) the stage setup (whether a closed space or an open-air setting) and its decoration;
b) the attributes held by the dancers;

c) the costumes, headpieces, hairstyles, shoes, and accessories;

d) the makeup;

e) masks."

Srbuhi Lisitsian conducts a detailed study of Armenian ancient dances from several perspec-
tives. She presents the origin of the dances, the associated rituals, and the feasts during which they
were performed. She uncovers the external structure of the dances by describing their rhythm,
types of movements, and measures, with particular attention to the important foot movements
in Armenian dances. She also describes the mise-en-sceénes and delves into the content, dis-
cussing dances that symbolize success (dances moving to the right) or failure (dances moving
to the left), as well as the role of the leader. She separately highlights and describes Armenian
musical instruments.

2 S. Lisitsian, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy armyanskogo Naroda, p. 8.
13 Ibid., p. 17.

14 Ibid., p. 24.

5 Ibid., pp. 29-30.
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Armenian Dance 'Yarkhushta;
Yerevan Choreographic
School, staged by Srbuhi
Lisitsian. Photo from the
archive of the Institute of
Archaeology and Ethnography
of NASRA

Taniec ormianski Yarkhushta
w inscenizacji Srbuhi
Lisitsian, Erywanska

Szkota Choreograficzna.
Fot. zarchiwum Instytutu
Archeologii i Etnografii

NAS RA

The dances are categorized according to their dance figures, which include: one step for-
ward-one step back, only right, two steps forward-one step back, two steps forward-two steps
back, and their variations. In each case, Lisitsian examines the semantic, symbolic, and ritualistic
layers of the dances. For instance, when discussing the snake-like movements in dances, she talks
about the dual meaning of serpents in Armenian beliefs.'® She reveals the symbolic meaning of
the closed circle used in many of the ancient Armenian dances: ‘Witches, shamans, priests, and
priestesses believed that by drawing a circle or standing in it, as well as by placing certain objects
within the circle, they could impose a taboo on the entry of evil spirits or enemies into the circle.
The formation of a circle was considered to offer protection against evil forces and to “guarantee”
the successful outcome of a ritual. The act of drawing a circle and standing within one was also
a mimicry of the astral cult. It imitated the shape and cycle of the day and night celestial bodies -
the sun and the moon’"’

The booK’s appendix includes the verbal text of the dance (where applicable), along with its
Armenian translation if the text is in another language.

The second volume of the book, published in 1972, presents, under a separate subheading,
the Armenian people’s conceptions of evil and benevolent spirits, as well as magical (ritual) dances.
The significance of this section lies in the fact that Srbuhi Lisitsian combines the information we
have inherited from Armenian medieval historiography with the traditions and customs preserved
in the villages until the twentieth century. The researcher specifically refers to the legends passed
down from Moses of Khoren, the ‘father of Armenian historiography’ (a fifth-century historian
who was the first to present the complete history of Armenia," from its origins to his contem-
porary times, drawing from not only Armenian but also Greek and other sources).

A particular point of interest in Lisitsian’s Ancient Dances and Theatrical Performances of
the Armenian People is the accompanying illustrative material. The visual material is so rich and
diverse that it could easily serve as the basis for several independent studies. The material can be
divided into several parts:

16 Ibid., p. 355.
17 Ibid., p. 399.
18 S. Lisitsian, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy armyanskogo naroda, vol. 2, Yerevan 1972.

19 M. Khorenats’i, History of the Armenians, Translation and Commentary on the Literary Sources by
R.W. Thomson, Cambridge, Massachusetts, London 1978.
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a) Photographs of ancient artwork samples, such as Hittite and Babylonian rock carvings,
Greek vase paintings and reliefs, Egyptian murals and reliefs. The scenes of ritual dances
and ceremonies depicted here complement the textual content. At the same time,
Lisitsian notes that the dances themselves were the original inspiration for the appearance
of these scenes in visual art.?

b) Images and photographs of Armenian national costumes (‘taraz’). This is significant
because the costume had particular importance in the performance of national dances.

c) Photographs of ethnic communities. Lisitsian also uses the illustrative material to
draw parallels between Armenian culture and the intangible cultural heritage of other
ethnic groups.

d) Pictures of musical instruments.

e) Architectural layouts. These are presented to more vividly demonstrate where national
dances were performed - both in closed and open spaces, which are discussed in detail
in the textual section.

Srbuhi Lisitsian’s studies were never published in full during her lifetime. Following her
death in 1979, the third volume of Ancient Armenian Dances?' was published in 1983. This volume
was compiled by Lisitsian’s student, art historian Emma Khachatryan. It presents five chapters
on tightrope dancers’ performances, mourning dances, military dances, travel dances, and chil-
dren’s dances.

Conclusion

The key achievements of Srbuhi Lisitsian’s work can be divided into three major areas. The first
of these is her monograph Movement Notation (Kinetography) which is a foundational work in
two respects: first in the context of the history of movement notation; and secondly, and more
significantly, in the creation of an entirely new system of kinetography. “The new system had sev-
eral notable advantages over previous systems, including the use of just 32 symbols, simplicity in
notation, and directionality from left to right. This system not only records movement, but also
the degree of muscular tension and facial expressions. All of this is recorded on grid paper, using
three primary spatial parameters: length, width, and height. The depiction of body positions is
volumetric, accurately indicating the angles of movement. The positions of the head, shoulders,
arms, wrists, and torso are also clearly noted. Movement accompanied by music is recorded under
musical notes, and movement accompanied by words is recorded under the text.??

However, Lisitsian’s kinetography system seems to have been overlooked in the works of
Western researchers in the years following its creation and remains largely unrecognized even
today (this may be due to geographical and language barriers). For instance, a detailed article
entitled Introduction to Dance Notation** published in 1946 in the magazine Dance Index presents
the history of dance notation from the fifteenth century to modern times, yet fails to mention
Lisitsian’s system. In the publication Laban’s Principles of Dance and Movement Notation,?* there
are no comparisons with other systems of movement notation. Notably, Ann Hutchinson’s
chapter entitled ‘A Brief History of Dance Notation'?® makes no mention of Lisitsian’s extensive
work. Among other well-known twentieth-century works on movement notation, such as An

N

o S. Lisitsian, Starinnye plyaski i teatrdlne predstavy armyanskogo Naroda, vol. 2, p. 78.

21§, Lisitsian, Armianskie starinnye pliaski, Yerevan 1983.

N

2 N. Kilichyan, ‘Srbuhi Lisitsian: Bemadrog i hetazotog’ [Srbuhi Lisitian: Choreographer and Researcher], Hay
azgagrutyun yev banahyusutyun: Nyuter yev usumnasirutyunner, 2009, no. 26, p. 127.

23 J. de Laban, Introduction to Dance Notation’, Dance Index, vol. V, nos 4, 5, April-May 1946, pp. 89-127.
24 R.von Laban, Laban’s principles of dance and movement notation, London 1957 (first edition 1956).

25 A. Hatchinson, Labanotation: The System of Analyzing and Recording Movement, New York 1977, pp. 1-5.
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Armenian Dance ‘Ashiru Gyovnd; restored by the ‘Karin' Scientific Center
according to the notes of Srbuhi Lisitsian. Photo from the archive of the ‘Karin'
Scientific Center

Taniec ormianski Ashiru Gyovnd odtworzony przez Centrum Naukowe Karin”
wedtug zapiskow Srbuhi Lisitsian. Fot. z archiwum Centrum Naukowego Karin'

Introduction to Benesh Movement Notation: Dance?® by Rudolf and Joan Benesh, there is no men-
tion of Lisitsians system. Although her kinetography system would have been a valuable example
for Margaret Abbie’s Movement Notation report,?” which discusses issues faced by researchers of
movement notation, Lisitsian’s name is absent. Despite the fact that her contributions have still
not received the level of scholarly attention they deserve in the international literature, a notable
Western acknowledgment can be found in Roderyk Lange’s 1995 manual Podrecznik kinetografii.?®

At the same time, Lisitsian’s cinematography found application in the countries of the former
USSR. For instance, Maria Zhornitskaya used Lisitsian’s method in her book Folk Choreographic Art
of the Indigenous People of Northeast Siberia.”” ‘It is worth noting that in her description of dances,
M.Y. Zhornitskaya applied the dance notation methodology of S.S. Lisitsian, which contributed
to the accurate transmission of the main movements of Eskimo dances®° Lisitsian’s system was
also used by Lydia Nagaeva in her book Bashkir Folk Choreography®' and by Natalia Alekseevna

26 R.and J. Benesh, An Introduction to Benesh Movement Notation: Dance, New York 1969.

27 M. Abbie, ‘Movement Notation, The Australian Journal of Physiotherapy, June 1974, vol. XX, no. 2,
pp. 61-69.
28 R. Lange, Podrecznik kinetografii, Poznan 1995, p. 17.

29 M. Zhornitskaya, Narodnoe khoreograficheskoe iskusstvo korennogo naseleniya Severo-Vostochnoy Sibiri,
Moscow 1983.

30 A. Lukina, ‘M. Y. Zhornitskaya - Issledovatel' tantsyevogo fol'klora narodov Sibiri i Severa, Culture and
Civilization, 2020, vol. 10, p. 52.

31 L. Nagayeva, Bashkirskaia narodnaia khoreografiia, Ufa 1995.
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Armenian Dance ‘Karno Kochart, restored by the ‘Karin' Scientific Center
according to the notes of Srbuhi Lisitsian. Photo from the archive of the Karin’
Scientific Center

Taniec ormianski Karno Kochariodtworzony przez Centrum Naukowe Karin”
wedtug zapiskow Srbuhi Lisitsian. Fot. z archiwum Centrum Naukowego Karin”

Levotchkina in Traditional Folk Choreography of the Siberian Tatars of the Barabinsk Steppe and
the Omsk Pre-Irtysh Region (Late 19th - 20th century)?? to describe Tatar choreography. Lisitsian’s
works provided the foundation for Davlat Ismagilovich Umerov’s monograph Choreographic
Folklore of Astrakhan Tatars as a Factor in the Formation and Preservation of Cultural Identity.®?

Srbuhi Lisitsian'’s movement notation system provides a detailed framework for documenting
traditional Armenian dances. Her works have also been fundamental to Gagik Ginosyan, the
founder of the Karin ethnographic ensemble. Ginosyan’s efforts have resulted in the creation of
a digital version of Lisitsian’s kinetography system enabling the recording of dances via computer
programs. This program has already facilitated the recording of twenty dances. The use of her
notation system not only serves to preserve dance as a living cultural form and also its revitaliza-
tion, it also allows future generations to learn and appreciate these dances in their original forms.

The most fundamental outcome of Lisitsian’s work remains the preservation of Armenian
dances. Her contributions have paved the way for a deeper understanding of the significance
of dance in Armenian culture and its preservation as an intangible form of heritage. By docu-
menting traditional dances, Lisitsian has provided a vital link to Armenia’s cultural past, ensuring
that these dances can be preserved for future generations and studied in their original forms.
Her work has been largely continued by her students, including Emma Petrosyan and Genya

32 N. Lyovochkina, ‘Traditsionnaia narodnaia khoreografiia Sibirskikh tatar Barabinskoi stepi i Omskogo
Priirtysh'ya (konets XIX -XX v.), Kultura narodov Rossii series, vol. 8, Novosibirsk 2002.

33 D. Umerov, Khoreograficheskii fol'klor astrakhanskikh tatar kak faktor formirovaniia i sokhraneniiia kul'turnoi
identichnosti [Choreographic Folklore of the Astrakhan Tatars as a Factor in the Formation and Preservation
of Cultural Identity], Kazan 2022.
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Khachatryan. The documentation of national dances in their original form plays an invaluable
role, especially when, during the Soviet era, Armenian national ethnic dances gave way to staged
folk dances. While these staged dances incorporated some national elements, they began to be
supplemented with classical dance elements, which resulted in a shift from their original national
character. While staged dances may be more artistic and visually appealing, they unfortunately
lose the underlying symbolism and layers of meanings and significance found in national ethnic
dances. Another problematic issue here is that, as Anthony Shay states: ‘Many individuals among
the public largely believe the fiction that the choreographies they view on stage reflect actual
dances as they would experience in a traditional field setting’* Preserving the national dance
was generally challenging during the Soviet years. It is worth noting that, after the publication
of the first volume of Lisitsian’s Ancient Armenian Dances, an article appeared in the newspaper
Pravda which criticized the book for being overly comprehensive.3®

The importance of recording national dances has grown in parallel with the rapid develop-
ment (or rather, perhaps more accurately, the transformation) of modern life. Once integral to the
cultural identity of a nation, and passed down from generation to generation, national dances are
now isolated from their original environment due to the impact of urbanization and globalization.

Another of Lisitsian’s professional achievements relates to her methodological approach
to dance preservation, which marks a significant step towards ethnochoreology. While docu-
menting dances, she meticulously studied and classified Armenian dance heritage by form and
content, while also applying broader analytical perspectives. She connected dances to the beliefs,
customs, rituals, and celebrations of the Armenian people, explaining the origins of each dance
or theatrical performance.

For example, her study of Tightrope walking performances® is distinguished by its analysis of
dance acrobatic performances from the perspective of genre genesis. Using historical, linguistic,
and ethnographic evidence, she traced their origins to prehistoric society’s culture, rituals, and
totemic theatrical performances related to fertility and ancestor worship. Based on the fact that
ancient Armenia had a cult of birds and winged animals, Lisitsian suggested that elements of reli-
gious rituals were incorporated into such performances. For mythological winged figures, an ‘aerial
space for actions’ was required, and the rope stretched at a certain height between trees served as
such a ‘stage’ Modern dance scholars have emphasized the challenges involved in reconstructing
past performances based solely on visual artefacts. For instance, Judy Van Zile notes that many
Korean dance images are artistically stylized rather than accurate records of actual performances.?’

A distinctive feature of Lisitsian’s research was her use of folk terminology related to art
and ethnography. Many of these terms are not included in standard Armenian dictionaries. She
uncovered the original meanings of numerous terms, which had evolved over time due to shifts
in people’s way of thinking. Lisitsian compiled an extensive collection of folk and literary terms
related not only to dance and theatre, but also to other forms of art.

Her ethnographic data and linguistic analysis of terms revealed not only Armenian dance
principles but also aspects of cultural perception. According to Lisitsian, just as word roots evolve to
reflect changes in daily life over time, the roots of dance movements also acquire new significance.

By documenting ancient Armenian dances, Lisitsian has ensured that they can be studied,
revived, and performed in the future, thus safeguarding them against the threat of cultural loss.
Her work also highlights the importance of recognizing the role of women in maintaining cul-
tural traditions.

34 A. Shay, Choreographic Politics: State Folk Dance Companies, Representation, and Power, Middletown 2002,
p- 39

35 E. Petrosyan, ‘Uchitel’: Vospominaniia o Srbuhi Lisitsian’, Literaturnaya Armeniya, 2020, n0. 1, p. 148.

36 S. Lisitsian, Armianskie starinnye pliaski, pp. 9—68.

37 B. Sparti, J. van Zile, Iimaging Dance: Visual Representations of Dancers and Dancing, Ziirich 2011, p. 47.
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W 2006 roku uzyskata tytut magistra historii sztuki na Panstwowym Uniwersytecie w Erywaniu, a nastepnie ukon-
czyta studia podyplomowe w Instytucie Sztuki Armeniskiej Akademii Nauk. W 2013 roku uzyskata stopier doktora
historii sztuki. W latach 2014-2016 petnita funkcje zastepcy dyrektora ds. naukowych w Muzeum Etnograficznym
w Armenii. W latach 2017-2022 byta wyktadowczynig na Armenskim Pafistwowym Uniwersytecie Pedagogicznym.
0d 2009 roku pracuje jako badaczka w Instytucie Sztuki Armenskiej Akademii Nauk, a obecnie zajmuje stanowisko
zastepcy dyrektoraw Teatrze Narodowym im. Sundukiana w Armenii. Opublikowata ponad 20 artykutow naukowych.
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Abstract

Helena Koenigsmarkovd was a director of the Museum of Decorative Arts in Prague
(Uméleckoprimyslové museum v Praze; upm) for more than thirty years, since 1991. This
exceptional woman was instrumental in providing the institution with a new vision that
has proven to be of great significance for the institution and for conservation practices.’
Upon achieving an understanding of the context, history, and material nature of the
works of art, objects of art, craft and design, specific methodologies for conservation
were introduced, including those associated with care, study and display. This paper
will build upon the efforts already made in this field, with a view to introducing a new
perspective of the object’s conservation history that reflects the professional situation
and the hierarchical structure of object conservation in the Czech Lands.

The present study is based on a series of conversations conducted over the past
several months. We agreed on three main areas that had transformed the museum:
1) Where (collection management and preservation); 2) What (the material nature of
the collection objects); 3) Who (reorganization of the museum hierarchy). In instances
where further elaboration is required, the museum’s available and important strategic
and archival documents, annual reports and selected media sources, are quoted and
analysed. This period in the history of conservation demonstrates how museum man-
agement influenced the rearrangement of preservation activities. This signalled a pivotal
moment in the development of conservation practices within a museum setting, paving
the way for new forms of collaboration. This paradigm shift is being addressed through
the framework of a newly introduced academic programme at the Academy of Arts,
Architecture and Design in Prague.

* Academy of Arts, Architecture and Design in Prague
e-mail: zuzana.bauerova@umprum.cz

! For the purposes of this contribution I use English terminology ‘conservation, ‘conservation studios/labora-
tories, ‘conservator. In Czech terminology we rather apply terms: ‘conservation-restoration, ‘conservation-
restoration studios/laboratories, ‘conservator-restorer’
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Abstrakt

Helena Koenigsmarkova byla dyrektorka Muzeum Sztuki Uzytkowej w Pradze (Umélec-
kopriimyslové museum v Praze — upM) przez ponad 30 lat, poczawszy od 1991 roku. Ta
wyjatkowa kobieta odegrata kluczows role we wprowadzeniu tej instytucji na nowe tory.
Wizja Koenigsmarkovej okazata si¢ niezwykle istotna zaréwno dla samego muzeum,
jak i dla praktyk konserwatorskich. Za jej kadencji potozono nacisk na zrozumienie
kontekstu, historii oraz materialnego charakteru dziet sztuki, obiektow rzemiosta
i designu i wprowadzono okres$lone metody konserwacji, obejmujace troske o obiekt,
jego badania oraz odpowiednie sposoby prezentacji. Niniejszy artykul nawigzuje
do dotychczasowych dziatan prowadzonych w tym obszarze i zmierza do ukazania
historii konserwacji obiektéw z nowej perspektywy, uwzgledniajacej sytuacje zawodowa
konserwatoréw oraz hierarchiczno$¢ w dziedzinie konserwacji zabytkéw w Czechach.

Artykut powstal na podstawie serii rozmoéw przeprowadzonych w ciggu ostatnich
kilku miesiecy. Udalo si¢ ustali¢ trzy gtéwne obszary, ktore wplynety na transformacje
muzeum: 1) miejsce (gdzie?) - zarzadzanie kolekcja i jej ochrona; 2) przedmiot (co?) -
materialna natura obiektow z kolekcji; 3) podmiot odpowiedzialny (kto?) - reorgani-
zacja struktury muzealnej. W kwestiach wymagajacych szerszego oméwienia cytowane
i analizowane sg dostepne istotne dokumenty strategiczne oraz archiwalne dotyczace
muzeum, sprawozdania roczne oraz wybrane materiaty z mediow.

Opisany okres w historii konserwacji pokazuje, w jaki sposob zarzadzanie muzeum
wplyneto na modyfikacje dziatan z zakresu ochrony zbioréw. Byt to przefomowy mo-
ment w rozwoju praktyk konserwatorskich w srodowisku muzealnym, torujacy droge
nowym formom wspdtpracy. Ta zmiana paradygmatu jest obecnie widoczna w nowo
wprowadzonym programie akademickim na Akademii Sztuk Pieknych, Architektury
i Designu w Pradze.

Stowa kluczowe
konserwacja, historia, zarzadzanie, sztuka, rzemiosto, design

TRACING THE DEVELOPMENT OF ANY PROFESSION IS ALWAYS CHALLENGING. IN THE COMPLEX FIELD
of conservation, the history of object conservation and its practitioners has been impacted by
the evolution of conservation practices, philosophical approaches to the care of collections, and
the specific methodologies employed for treatment and study. Different political, philosophical,
and scientific tendencies, resulting from cultural and political situations, are fundamental to
understanding the status of conservators of decorative objects and applied arts within museums
and society. Decisions taken to eliminate the deterioration of objects and applied arts are linked
to particular objects, sets of objects, or artefacts, and their values. In our Western society, these
could generally refer to questions such as, ‘Why do we take care of these objects?, and “‘Why do
we keep them?’? When answering these questions, we must not only consider a list of values (as
defined by Alois Riegl in his work The Modern Cult of Monuments: Its Character and Its Origin,?
published at the beginning of the twentieth century, which formed the basis of our monument
preservation theory, practice and legislation), we inevitably have to examine the content of
partial specific activities from different angles. These could be based on various methodological
approaches to theory and practice. Including an interpretation based on female protagonists is
certainly welcome, as supplementing the history of ‘great men’ with the history of (great) women
opens up new perspectives on the status of conservators and conservation practice.

2 L. Giombini, Artworks and Their Conservation. A (Tentative) Philosophical Introduction, Aesthetica
Edizioni/Preprint/ 2019, pp. 13-25.

3 A. Riegl, “The Modern Cult of Monuments: Its Character and Its Origin, trans. K.W. Forster, D. Ghirardo,
Oppositions 1982, N. 25, pp. 21-50.
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Helena Koenigsmarkova on the
construction site. Photo: Ondrej
Kocourek, UPM

Helena Koenigsmarkova na placu
budowy. Fot. Ondrej Kocourek, UPM

I would like to take this opportunity to introduce the conservation history of decorative
objects and applied arts from the perspective of an extraordinary woman who has represented
the Museum of Decorative Arts in Prague for more than thirty years. I will present the approach
of Helena Koenigsmarkova, now emeritus director of the museum, to the development of the
conservation of objects within the museum’s hierarchy. Therefore, this study will focus on the
conservation of objects in this important national cultural institution, as the work of Helena
Koenigsmarkova may serve as a valuable starting point for reflecting on the role of conservation
theory and education - especially in light of the growing disconnect between the formal frame-
works of conservation practice and the practical needs of cultural institutions and society.

The accreditation in the field of applied arts conservation (February 2025), is a significant
stimulus for the development of the conservation profession; it introduces a Master’s programme
in applied arts conservation at the Academy of Arts, Architecture and Design in Prague. This is
a turning point in our conservation history. Due to cultural and political situations, object con-
servation was never introduced at an academic level in Czechoslovakia (nor later in the Czech
Republic). After almost 80 years, the idea of Jaromir Pecirka, the former head of the Academy
of Arts, Architecture and Design in Prague, to establish an arts and crafts restoration school or
department,* has been given the opportunity to be implemented.® The coming years will bring
great responsibility for educators and students alike. How will we rise to the challenge?

4 Z. Bauerova, ‘Pre¢co UMPRUM nemd UMPRUM katedru re$taurovania? Ako sa nepresadil model dvoch
konzervatorsko-restauratorskych akademickych pracovisk v Ceskoslovensku v rokoch 1945-1948, in: Uméni
a revoluce. Pro Milenu Bartlovou, ed. J. Lomova, J. Vybiral, Prague 2018, pp. 450-473.

5 Although the decorative arts, arts and crafts and object’s conservation programmes were introduced within
some Czech universities (e.g. Silesian University Opava, University of Pardubice, University of Chemistry and
Technology Prague and Masaryk University in Brno), their curriculums either cover only some materials,
or are not introduced as artistic and humanistic academic disciplines within the higher education system.
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Education should reflect professional situations and hierarchal structures. Ideally, the new
educational curriculum should reflect the professional situation in this and other public cultural
institutions. Historically, the Academy of Arts, Architecture and Design in Prague and the
Museum of Decorative Arts in Prague have been closely related since their very beginnings. In
an interview, Lada Hubatova-Vackova stated that the museum and the school were historically
created in direct cooperation, and therefore she sees great potential for close inter-institutional
cooperation in the future.® This mutual support is already inspirational in terms of defining the
possibilities and limits of applied arts conservation practice, and its methodological approaches,
and will be even more so in the future. Furthermore, I believe it has the potential to establish
a shared platform and a creative incubator for new conservation and monument preservation
practices.” This is very similar to what Jorge Otero Pailos introduces in his ‘Experimental
Monument Care Platform’ at Columbia University’s Graduate School of Architecture, Planning,
and Preservation. He presents the act of creativity as the starting point for creative reflection on
the needs of contemporary society. Accordingly, active monument care based on artistic principles
‘explores the intersection of art, architecture, and preservation, by collaborating on the creative
restoration and interpretation of landmark sites’ ® Such an experimental approach can only be
realized through close cooperation between academic and cultural institutions.

Therefore, it is very important (not only for the Academy of Arts, Architecture and Design
in Prague) to examine the influences and developments of the Museum of Decorative Arts in
Prague, as closely associated public institutions. However, due to the patchy records of the early
history, overall responsibilities and day-to-day routines of the first restorers at the Museum of
Decorative Arts in Prague, it is difficult to reconstruct these aspects. It is not yet possible to
make comparisons with other museum institutions or regions. The development of conservation
practices at the Museum of Decorative Arts in Prague since its opening in 1901 has been greatly
influenced by the scholarly interests of its earliest directors, craftsmen, and curators.” However,
to uncover more details requires closer investigation. From this perspective, it is very important
to document the historical circumstances directly from those who participated in them.

Consequently, this study is primarily based on interviews I conducted with the emeritus
director Helena Koenigsmarkova over the past few months. Also included are some important
strategic and archival documents from museums, annual reports, and a selection of media sources.
These were, however, re-evaluated in relation to the situation in object conservation at the mu-
seum. Helena Koenigsmarkova (born in 1947) headed the Museum of Decorative Arts in Prague
for more than thirty years, since 1991. After completing her studies in 1971, she joined the museum
as a curator of the furniture, metals and other materials collection. As director, she successfully
expanded the museum’s collection, re-defined its personnel and organizational structure, over-
saw the construction of a new Central Repository in Prague’s Stodulky administrative district,
and the reconstruction of the historical museum building in the city centre, among many other
achievements. Thanks to this, she legitimately ranks among the ‘great women of the Museum
of Decorative Arts in Prague, to whom the museum owes its reputation: these include Dagmar

The MA programme at the Academy of Arts, Architecture and Design in Prague represents a model of
conservation-restoration education covering a wide range of applied arts materials.

o~

T. Bibova, Odbornici hodnoti éru Heleny Koenigsmarkové v UPM i volbu nového teditele. Co se nejvétsi
sbirkotvorné instituci v CR podatilo, a co naopak nepovedlo?, Czech Design, 27/09/2023, czechdesign.cz,
tinyurl.com/bdzyrtpn (accessed 16/02/2025).

~

In this close collaboration and common sharing practical and theoretical demands and outcomes within the
two institution, I see the opportunity to develop new, modern and forward-thinking conservation education
in the Czech Republic.

©

J. Otero-Pailos, ‘Experimentalni pamétkové péce; in: Zivd pamdtka, ed. P. Melkovd, Prague 2022, pp. 12-31.
Presentation of the Faculty: Columbia GSAPP, Jorge Otero-Pailos, arch.columbia.edu, tinyurl.com/4vxpg7xc
(accessed 16/02/2025).

9 More information about the museum’s history in the exhibition catalogue: 110 let UPM v Praze - vice
prostoru sbirkdm, Prague 1995.
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Hejdova (the first female director 1973-1988), Jifina Vydrova, Jarmila Blazkova, Milena Zemi-
nova, Alena Adlerova, Olga Herbenova, Dagmar Tu¢nd, Jarmila Brozova, Libuse UreSova, Véra
Vokécovd, Olga Drahotova, Milena Lamarovd, Anna Farovd, and Jana Kybalova.' Although she
is an art historian by profession, she has made a significant contribution to the current character
of the decorative objects and applied arts conservation profession, as well as to the hierarchical
structures in place within this cultural institution. Therefore, I truly believe that transcribing our
conversations will help to achieve the goal of this issue of Ochrona Zabytkow."

Our meetings took place at a significant moment in Helena Koenigsmarkova’s career: she was
closing the final chapter of her three-decade tenure as a museum manager. This enables her to
reflect on the various political, social and cultural situations that greatly impacted her decisions
to realize her vision of a museum as an institution of national and international importance. We
decided to conduct our conversations with unfolding ideas rather than adhere to strict outlines.
I encouraged her to share her personal view of the transformation of the Museum of Decorative
Arts in Prague into ‘a place for innovative education that conveys an understanding of applied
art and design in relation to architecture and the visual arts.'? I was interested in how the conser-
vation profession of decorative objects and applied arts has changed within this framework, and
how it has contributed to the conviction she mentioned in 2018: ‘Everything that affects lifestyle
in a changing world contributes positively to improving quality of life and preserving creativity
in an increasingly uniform, digitized environment’"

We agreed that the answers to this set of questions revolve around three “Ws’ (where, what
and who) representing three main areas: 1) Where: Collection management and preservation;
2) What: The material nature of the collection objects; and 3) Who: Reorganization of the museum
structure. In retrospect, Koenigsmarkova identifies these three areas, together with the collection,
as her priorities during her more than thirty years in the position.

Where: Collection management and preservation

The Central Repository and the reconstructed historical building of the Museum of Decorative Arts
in Prague - a dignified and representative space, suitable for collections and people

The Museum was finally established in 1885 by the Chamber of Commerce, which managed it
until 1948. This was proof of the current wave of interest in handicrafts and artistic work in op-
position to machine production. At the end of the nineteenth century, the Rudolfinum House of
Art (1876-1881) opened to the public in 1885, today’s Academy of Arts, Architecture and Design
in Prague (1885) and the Museum building, designed by Josef Schulz in 1897, were constructed
on the modernized and regulated bank of the Vltava River, now known as Palach Square in the
centre of the city. At the beginning of the 1930s, the square was completed with the construction of
the Faculty of Arts of Charles University. The Rudolfinum building, which was commissioned by
Cesk4 spotitelna (Czech Savings Bank) to celebrate its soth anniversary in 188, offered exhibition
space there to the Chamber of Commerce and Trade, which is how the museum’s activities began.
It subsequently opened its first permanent exhibition in 1886, followed by a library with a study
room the following year. Upon completion of the building’s construction by the company Schlaffer

10 UPM, O muzeu, upm.cz, tinyurl.com/kusdamrg (accessed 16/02/2025)

1 Tam aware of the positive and enthusiastic feedback that has been expressed, the outcomes of the oral history,
and the main methodology applied in this contribution. The development of conservation practice at the
museum has been greatly influenced by the interests of its directors and therefore the last one should not
be excluded. Furthermore, I admit to taking advantage of the situation when the main protagonist closed
her professional career at the museum. I am aware of the limitations of the statements and perspectives
presented. I would therefore ask you to consider the matter further and provide additional questions
and interpretations.

12 Uméleckopriimyslové museum v Praze. Koncepce rozvoje organizace 2018-2023, Prague 2018, p. 3, upm.cz,
tinyurl.com/4xeevwsz (accessed 16/02/2025).

13 Tbid.
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and Hubschmann in 1898, and the subsequent furnishing of the interiors in 1900, the museum was
opened to the public. In 1901 it presented objects from the 1900 Jubilee Exhibition in Paris. The
museum sought to build an administrative building, but these plans were thwarted several times
during the twentieth century. An attempt in 1941 failed to establish the Protectorate of Bohemia
and Moravia; the post-war situation resolved problems resulting from forced acquisitions and
confiscations, and in 1949 the museum was nationalized. Consequently, in 1970, after a ten-year
period during which the museum was connected to the National Gallery, both politically and
administratively, the permanent exhibition was cancelled. At that time, partial reconstruction
began in the basement of the building, with spaces being created for collections, a library and
workshops. Just 17 years later, to mark the 100th anniversary of the museum’s establishment, a new
permanent exhibition opened in the historic building in 1985. However, the political situation
did not support the museum’s development and spatial plans. As Koenigsmarkova wrote in the
document entitled ‘More space for collections! Chances for the Museum of Arts and Crafts in
2009’: “The overcrowded building was literally bursting at the seams, and after the subway was
put into operation in the 1970s, its statics were definitively threatened’'

Following the political changes of 1989 and Koenigsmarkovd’s appointment as director,
resolving this unfortunate situation became the main priority of the institution’s new manage-
ment."® An honest and detailed examination of the situation in the late-nineteenth and twentieth
centuries reveals the difficulties that would be encountered in implementing her vision for the
development of the museum.

The history of the Museum of Decorative Arts in Prague was written predominantly by
its directors, as was common practice throughout the nineteenth and twentieth centuries. The
directors were associated with the institution, as were some other professionals who were familiar
with artists’ materials and, to a certain extent, their preservation. Later, from the 1930s onwards,
material studies became fundamental to the development of scientific methods that allowed for
measurements according to objective criteria. These approaches had a striking impact on the
treatment of objects and the limits of interventions. The museum’s early directors participated in
the study and preservation of the collection’s materials. However, this involvement was probably
an outcome of their particular backgrounds and the more intimate nature of the museum."” While
the role of science had increased significantly over the years, applied arts conservation practice
suffered from an incongruous training situation in Czechoslovakia. Further research is required
to establish the methodology behind the building of the first conservation networks. However,
there were insufficient premises for collections and conservation studios in the historical build-
ing, which led to further concerns regarding chemical, physical and biological deterioration. The
situation was hindering the institution’s ability to develop further.

Koenigsmarkovd’s initial plans, which included the preservation of the garden and the con-
struction of underground garages, (fortunately in the light of subsequent events), were cancelled by
the flood in 2002. It demonstrated the limits of regulation on the banks of the Vltava River, a fact
that the architect Schulz was probably aware of during the nineteenth century. Consequently, the
use of underground spaces was deemed unfeasible. The building, located in the vicinity of the Old
Jewish Cemetery in Prague’s Jewish Town, remained overcrowded with collection items, offering
inadequate conditions for exhibitions, repositories, and a substandard workplace for museum

14 H. Koenigsmarkova, ‘Uvod; in: E. Matyasova (ed.): Uméleckopriimyslové museum v Praze. Privodce, Prague
2005, pp. 4-5. More information available: op. cit. 10.

15 H. Koenigsmarkovd, Vice prostoru sbirkdam! Sance pro Uméleckopriimyslové museum, Prague 2009,
cz-museums.cz, tinyurl.com/426pvxf3 (accessed 16/02/2025). More on the topic: E. Noskova: ‘Reditelka
UPM Helena Koenigsmarkovd vypravi o zméndch muzea v uplynulych 30 letech) in: Dim a zahrada,
22/11/2024, dumazahrada.cz, tinyurl.com/es82fuaa (accessed 16/02/2025).

16 P, Wittlich, ‘Uvod;, in: Centrum dokumentace sbirek UPM, Vyroéni zprdva 1998 (Annual report 1998).

17 This practice was common in the museums, compare e.g. with: L. Becker, D. Schorsch, “The Practice of
Objects Conservation in the Metropolitan Museum of Art (1870-1942)] in: Metropolitan Museum Studies
in Art, Science, and Technology 2010, N. 1, pp. 11-12.

78


https://www.cz-museums.cz/UserFiles/file/muchang III/muchang upgrade/koenigsmarkova_muchang.doc
http://tinyurl.com/426pvxf3
https://www.dumazahrada.cz/zajimavosti/rozhovor-reditelka-upm-helena-koenigsmarkova-o-zmenach-upm/
http://tinyurl.com/es82fuaa

Helena Kaenigsmarkova: A living profession in the Museum of Decorative Arts in Prague

UPM building by Josef Schulz. Photo:
Jind¥ich Eckert, 190o1. Source: 1170 let UPM
v Praze - vice prostoru sbirkam, Prague

1995

Budynek Muzeum Sztuki Dekoracyjnej
w Pradze projektu Josefa Schulza.

Fot. Jind¥ich Eckert, 1gon. Zrodto: 110 let
UPM v Praze - vice prostoru sbirkam,
Prahaiggg

staff. Despite numerous plans to build a repository outside the main building and outside Prague
(including a former brewery in Brandys nad Labem or the Kamenice nad Lipou Chateau since
1998), or leased premises (such as those in Chlumin, Chvatéruby Chateaus and other locations),
these endeavours did not resolve the problem.

The museum embarked on a new chapter in 1999. At that time, the museum management
presented a project for the construction of a modern workplace and a repository outside the city
centre, while respecting the requirement of efficiency and economy of the building and its equip-
ment. That is to say, passive buildings (with easy maintenance, ensuring climatic conditions at
the lowest possible energy costs and type of technology used). The museum was able to develop
an investment plan and project thanks to the political support of the Ministry of Culture and
its programme called ‘Care of the National Cultural Treasure (2001)’'® This support enabled the
museum to purchase a suitable investment plot in Prague’s Stodulky district and to proceed with
the development of two projects: ‘New Repository in Prague 2004-2007" and ‘Reconstruction
of the Main Building and Rehabilitation of its Space 2007-2010’ Despite the initial plans for the
construction of a new repository'? and the reconstruction of the main historical building not being
realized, the Central Repository was opened in 2016 (2014-2016).2° Following a reconstruction and
modernization project, the main building reopened to the public the following year (2014-2017).

18 Since the year 2003, UPM has been perceived as a state cultural institution of national importance. There
were also attempts to incorporate ‘national’ into the name of the museum.

19 V. Joskové Stefanovd, UPM md novy Centrdlni depozitdr. Zakladni kdmen pochdzi z historické budovy staré
vic nez 100 let, 5/04/2016, vltava.rozhlas.cz, tinyurl.com/338hjozh (accessed 16/02/2025).

20 The Central Depository, upm.cz, tinyurl.com/mstfn3mk (accessed 16/02/2025): “The central depository of
the Museum is designed as a low-energy building with a unique circular ground plan, where its monolithic
structure forms two underground floors and three above-ground floors. The depository itself, with its own
mode of operation, is situated on an inscribed square-shaped ground plan. The total floor area of the premises
amounts to 5,770 square metres.
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Regulated river bank in Prague, early 20th c. Source: Archive UPM

The museum collection was relocated from the main building (following a two-year storage
period in crates) to new premises that are better suited to its needs. These new premises offer
modern, well-equipped conservation laboratories, a collection register, dedicated research and
curatorial areas, and modern facilities for the care of the collection. Following a century of
operations, the historic building has expanded its exhibition spaces and made the attic available
for administrative use by the museum.

Thus, the director’s vision for the museum building’s restoration to its original representative
form, and the provision of professional care for all collection objects was realized. The creation
of a dignified workspace for museum employees was also prioritized and fulfilled.?’

Uregulowany brzeg rzeki w Pradze, poczatek XX wieku. Zrddto: Archiwum UPM

What: The material nature of the collection

Collections, design, materials

Today, the Central Repository houses half a million items from antiquity to the present day.
The museumss collections include glass, porcelain and ceramics, graphic art and photography,
textiles, fashion and design, furniture, woodwork, clocks and watches, as well as a collection of
precious metalwork, gold and jewellery, children’s toys and a large amount of written and visual
documentation. The centralized management and care of the collection ensures efficiency, while
also facilitating access to items in the collections by curators, collection managers, conservators,
photographers and documentation and recording staff.

The Museum of Decorative Arts in Prague, as a state-funded institution of the Ministry of
Culture, had to deal with several systemic changes during the period of our interest. From the
perspective of Koenigsmarkova, the political museum transformations were used by the insti-
tution’s leadership to manage the museum’ core activities. The museum’ collections have been
registered in the Central Collection Register of the Ministry of Culture since 12 April 2002. The
museum has used a registration system since that time, initially Demus, and subsequently Musaion

21 Op. cit. 12, p. 2.
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2 Extension of UPM - competitive
design by Pavel Smetana, 1941.
Source: 1170 let UPM v Praze - vice
prostoru sbirkdm, Prague 1995
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¥ Frantigek Strachal, UPM
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Source: 170 let UPM v Praze - vice
prostoru sbirkdm, Prague 1995

Frantigek Strachal, studium
rozbudowy Muzeum Sztuki
Dekoracyjnejw Pradze, wariant B,
1969. Zrédto: 110 let UPM v Praze -
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avn. PNIRGH

(both commercial names). This administrative step made it possible to draw funds from the state
budget through the s.c. ISO program in accordance with the applicable legislation (application
of Act 122/2000 Coll.). Over the years, the museum has been successful in raising funds for the
equipment of the repository, for acquisitions and professional conservation treatment of collection
items (often as part of larger scientific and research projects). Following the implementation of
the new legislation, the museum underwent organizational restructuring, which included the
introduction of a new facility for the documentation and registration of collections, known as
the Collections Documentation Centre, which is currently located within the building of the
Central Repository.??

According to Helena Koenigsmarkova, until the beginning of the 1990s, the material of
collection objects was perceived as a ‘silent bearer’ After 1990, thanks to her coordination, it has
gradually gained importance; the vision of building suitable spaces for collections and people

22 Centrum dokumentace sbirek UPM, Annual report 2009: “The main task of the Collections Documentation
Centre is the registration and documentation of the UPM collection fund, and the care of collection objects and
documents stored in the department, as well as methodical supervision of Demus, maintenance of addition
and inventory books.
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arising precisely from the need for suitable storage of collection items. In other words, with regard
to their material nature and the efforts to restrict or slow down the processes of their degradation.
It is perhaps for this reason that the museum has also maintained a chemical laboratory to this
day. Unfortunately, the position of chemical analyst has not been filled since the retirement of
chemical engineer Alena Samohylova a few years ago. A more detailed analysis is required to
ascertain how museum conservators were able to carry out research in line with global practice.
However, during Helena Koenigsmarkova’s tenure, there were significant advancements in the
field of understanding and handling a variety of materials. These include acquisitions made of
various materials, including novel materials such as nanomaterials. These include new experi-
mental conservation materials, and innovative ways of preserving the collection of objects.
That museum’s decision to cooperate with the departments of the University of Chemistry and
Technology, Prague?® and other specialized workplaces was driven by the need to improve the
operational efficiency of the museum and to optimize the preparation of the new repository
project (Central Repository).?

Thanks to various exhibition projects and its new interpretations, this shift towards materials
has become much more visible in the museum’s outward communication. The most notable of
these was the permanent exhibition, which was installed in the still unreconstructed premises of
the main building opened on 15 November, the 115th anniversary of the museum’s foundation.
This event was part of the ‘Prague — European City of Culture 2000’ project. The title, ‘Stories of
Materials, was chosen for a good reason.

As Helena Koenigsmarkova writes in the introduction to the Guide to this permanent ex-
position: “The basis of the new concept was based on the requirement to divide the exposition
according to the collections. The aim was to create specific conditions for the display of individual
materials.?® The preferred perception of the historical perspective (often presented chronologic-
ally) gradually changed to an interpretation of the historical development of the materials. The
selection for exhibition was determined by the conditions of their degradation. The material of
the collection object thus became a guide for understanding the imaginary life of the collection
object and grasping its current and future care.

This has led to new challenges for conservators in museums. In this context, the demand for
labour costs (addressed to the Ministry of Culture) and for specialization, education and training
of the museum’s conservators has been identified. The amount and nature of professional
conservation work increased. This gradually gained importance, which led to the profes-
sion of conservators being better recognized in the museum sector. As part of the museum’s
re-organization process (further details of which will be provided below), conservation has moved
away from being viewed as a practical craft and is now being recognized as a field with its own
decision-making processes for defining preservation and conservation interventions. Given the
long-standing tradition of collaboration between art history and conservation in museums, this
has often led to tensions between different professional groups. In the decades that followed, the
rivalry between conservators and art historians has gradually waned.

Furthermore, the high level of specialization among conservators was fully utilized in the
professional training of high school and university students in the years to come. The implemen-
tation of the inventory of the collection, its packing and moving during the reconstruction of the
historical building and subsequent placement in the new premises of the Central Repository, has
already been described.

23 . Kiiz, The University of Chemistry and Technology Prague, vscht.cz, tinyurl.com/t7ysz8wv (accessed
16/02/2025).

24 Helena Koenigsmarkova mentioned an important cooperation with Joachim Huber and Karin von Lerber
from the company Prevart (prevart.ch/wir) when designing and planning the new repository building.

25 Qp. cit. 14.
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Helena Koenigsmarkova during
the ceremony, foundation stone.
Photo: Ondrej Kocourek, UPM

Helena Koenigsmarkova podczas
ceremonii wmurowania kamienia
wegielnego. Fat. Ondrej Kocourek,

UPM

Opening of new Central
Repository in 2016. Photo: Ondrej
Kocourek, UPM, 2016

Otwarcie nowego magazynu
centralnego w2016 roku.
Fot. Ondrej Kocourek, UPM

Who: Reorganization of the museum structure

Political requirements, international cooperation, inspiration, museum hierarchy

The professionalization of decorative objects and applied arts conservators would not have been
possible without the fundamental and, in this context, the most significant change that took place
in 1995. This was related to the essential reorganization of the institution. Within its framework,
the director established the conservation studio as a separate sub-department of the museum.
This change has had a significant impact on the existing structure of the museum.

Historically, conservators were based in studios connected to specific collections and art
historians. They were employed in various collection sections, and also in the technical exhib-
ition departments (craftsmen, joiners). This corresponded to the role of conservators of works
of art in the second half of the twentieth century in Czechoslovakia. This was once again due to
the prevailing social situation in the country. In the late 1940s, the restoration of paintings and
sculptures (then considered ‘high art’) was recognized as an independent section within the
educational system at the Academy of Fine Arts in Prague.?¢ As part of school reforms from
the 1950s, only secondary schools and apprenticeship schools were designated for different fields
of materials and arts and crafts.?’

26 7. Bauerova, Proti ¢asu. Konzervovanie-restaurovanie v Ceskoslovensku 1918-1971, Prague 2015, pp. 181,
187-201.

27 Op. cit. 4.
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Following the establishment of the Museum of Decorative Arts in Prague as an independ-
ent entity from the National Gallery in 1970, there were periodic calls for the dedicated training
of conservators specializing in decorative objects and applied arts.?® However, we are not yet
aware of any other activities that would elevate the profession within the institutional hierarchy.
According to Helena Koenigsmarkova, the conservation workshops functioned in conjunction
with administrators and curators of collections, when these positions were mainly occupied by
high and secondary art school graduates. The level of recognition they received from the mu-
seum was inconsistent. The focus was on personal relationships, and conservation and restoration
works were frequently allocated among Prague’s museums (for example: the National Museum
and the Prague City Museum) due to the collaboration between the conservation workshops.
It is also worth noting that the Centre for Arts and Crafts, which was a centralized, state-
coordinated workshop, was granted full permission to intervene in the matter.?? Their goal was
to create conditions for the preservation and advancement of artistic craftsmanship, to ensure the
maintenance of a ‘correct ideological focus and high level of artistic work] to conduct research,
documentation and development, including the enhancement of ‘practical skills’ among young
people and students. This Centre was involved in the production and sale of arts and crafts
artefacts. During the 1980s, 55 smelters, workshops and studios were operating within the Centre,
employing over 700 masters and artisans. Part of their work was the preservation of the cultural
and artistic legacy of the past, preserved in the territory of Czechoslovakia.** However, this aspect
of our conservation history also merits further research.

According to Helena Koenigsmarkova, some of the museum’s conservation workshops
functioned as centres of resistance against the state and its ideology. The curators were united by
personal friendship and a shared desire to learn more about specific materials, which they then
used in their curatorial work.

As part of the reorganization in 1995, the activities of the professional restorers previously
working in individual collections were organizationally combined into a Conservation Department.
This provided a broader structure of collection care than just the preservation of the relevant ma-
terials.?’ The Conservation Department was established as a separate sub-department within the
Section of Collection Care, alongside the Collection Presentation Department and the Collection
Department and later the Central Records and Documentation of Collections. It had five studios
(according to the material) and a chemical laboratory. Since that time, the section has been directly
subordinated to the museum’s director. In 1995, Alena Samohylova, a conservator and chemical
engineer, was appointed to the position of head of the newly established department. Since 1996,
the wood conservator, Petr Spaéek, held this position for many years.

The re-organization elevated the profession of conservators to a level on a par with that of
museum curators, giving them independence and expanded competences. They were directly
responsible for decision-making with regard to the care of the collection and its presentation. As
previously mentioned, this social change was then fully utilized during the preparations for the
new Central Repository project, especially during the collection’s relocation after its completion.

Helena Koenigsmarkova, who drew on her experience from the 1990s, was responsible for the
reorganization. During our discussions, she repeatedly emphasized that her expertise in museum

28 Centrum dokumentace sbirek UPM, Ndvrh k feseni vyuky konservace a restaurace objektii uméleckého
femesla, uzitého uméni a uméleckopriimyslovych vyrobkii (9/2/1972).

29 The activity of the Centre for Arts and Crafts, based in Prague, as a professional organization of artistic and
craft work was defined by Act No. 56/1957 Coll. about artistic craft work and folk-art production. It was
established in conjunction with the Centre for Folk Art Production, and both were subordinated to the
Ministry of Education and Culture. According to the law, it ‘used professionally qualified workers for artistic
and craft work’, which this legislative norm defined as ‘the manual execution of artistic works of visual,
decorative and building arts by professional workers who create these works based on classical methods
with master techniques directly or according to designs’

30 K. Augusta, ‘Ustfedi uméleckych femesel a restaurovani pamétek’, Staletd Praha 1982, p. 35.

3

Centrum dokumentace sbirek UPM, Annual report 1998, p. 3.
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UPM repository and collection
before reconstruction. Photo:
Lenka Sedlackova, UPM

Magazyn i zbiory muzealne
przed rekonstrukcja. Fot. Lenka
Sedlackova, UPM

and collection management was developed through close cooperation with Dutch institutions,
including the Dutch Association of Museums and the consultancy firm Berenschot, based in Utrecht.
She herself describes this cooperation, which the Czech institutions established with Dutch
partners, immediately after 1990. According to Koenigsmarkova, the Dutch cultural institutions
encountered a similar problem concerning the new understanding and interpretation of collection
preservation and museum administration. Consequently, it was a time the dynamic exchange of
ideas on common trips, at workshops and conferences. The subsequent Matra project, initially

85



Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1 HISTORY

UPM conservation studios in the
new Central Repository. Photo:
Ondrej Kocourek, UPM, 2024

Pracownie konserwatorskie
Muzeum Sztuki Dekoracyjnej

w Pradze w nowym magazynie
centralnym. Fot. Ondrej Kocourek,
UPM, 2024

sponsored by the Ministry of Culture and later by the Association of Museums and Galleries of
the Czech Republic, continued until its conclusion in 1998. The project encompassed additional
educational activities within our environment and primarily addressed the needs of smaller
museums. All of these were essential for her and her further work at the Museum of Decorative
Arts in Prague.

Following the museum’s transformation and its shift in focus to materials and design, the
institution was well-positioned to accept and initiate the newly introduced state funding (the
ministerial subsidy programme) in 1996. It was agreed that grant schemes should be created to
cover partial activities, scientific research and educational projects. All of these were essential for
financing the subsequent major investments, namely the Central Repository and the Historical
Main Building.

Conclusion

And with the Central Repository and Historical Main Building of the Museum of Decorative Arts
in Prague, we return to the beginning of our conversations with Helena Koenigsmarkova. The
circle of three ‘W’ closes. It is evident that the implementation of the vision, which was introduced
by the director when she assumed the position, has been successful. She leaves the institution of
our ancestors to our followers, so they may develop it further.
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This period in the history of conservation at the Museum of Decorative Arts in Prague
demonstrates how museum management influenced the rearrangement of preservation activ-
ities. This marked a significant milestone on the road to the professionalization of conservation
services within a museum setting. Furthermore, the museum can offer a reputation as a unique
place for people interested in learning about the care of works of art and their conservation to gain
hands-on experience. In collaboration with the museum and the Academy of Arts, Architecture
and Design in Prague, the creative platform aims to enhance formal education through teaching,
research and collaborative initiatives.
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The phenomenon of ancient buildings
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Abstrakt

Dawne budowle sg obiektami o wielkiej zazwyczaj warto$ci historycznej i artystycznej.
Jako struktury budowlane s3 $wiadectwem madrosci swoich tworcow. Ich wiedza, zbie-
rana wylacznie empirycznie, wynikajaca takze z obserwacji i znawstwa praw przyrody,
zastuguje na najglebszy szacunek i podziw, zwlaszcza na tle dzisiejszych uproszczen,
ulatwien technologicznych, czesto wrecz bylejakosci. Stad w tytule artykulu termin
»fenomen”, ktéry postuzyt do proby opisania nie tylko wartosci tej wiedzy, lecz takze
zjawisk zachodzacych w obiektach historycznych.

Niezwyklo$¢ wiedzy i umiejetnosci dawnych budowniczych wyraza si¢ w tym, ze
potrafili oni tworzy¢ budowle zdrowe, o idealnie stabilnym klimacie i korzystnym bilansie
energetycznym, skutecznie zabezpieczone przed niszczacym dzialaniem wody i nieby-
wale trwale. Artykul dokumentuje te fenomenalne cechy dawnych budowli — zwtaszcza
zdolnos¢ akumulacji ciepta stonecznego oraz pobierania ciepla z ziemi - gléwnie na
podstawie wynikéw badan klimatu w dwu kosciotach z zachowanymi pierwotnymi
rozwigzaniami. Trzeci przebadany koscidl, réwniez przywolany w tekscie, to przypadek
utraty tych znakomitych cech budowli na skutek niefortunnych modernizacji.

Stowa kluczowe
fenomen, zabytki, trwalo$¢, klimat, stabilno$¢ klimatu, analiza klimatu, ocena klimatu

Abstract

Ancient buildings are typically structures of great historical and artistic value. From
a structural standpoint, they are a testament to the ingenuity of their designers. Their
knowledge, acquired exclusively through empirical means, resulting also from obser-
vation and expertise in the laws of nature, deserves the deepest respect and admiration,
especially when compared to today’s simplifications, technological facilitations and,
often, mediocrity. The term ‘phenomenon’ in the title of the article was used to describe
both the value of this knowledge, and the phenomena occurring in historical buildings.
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The knowledge and skills of ancient builders are unique, as demonstrated by
their ability to create healthy buildings with a perfectly stable climate and favourable
energy balance. These buildings are effectively protected against the destructive effects
of water and are extremely durable. The article documents the remarkable features of
old buildings - particularly their capacity to accumulate solar heat and draw heat from
the ground. These findings are mainly derived from the climate studies conducted in
two churches with preserved original solutions. The third church studied, which is also
mentioned in the text, is an example of these excellent features being lost as a result of
unfortunate modernization.

Keywords
phenomenon, monuments, durability, climate, climate stability, climate analysis, climate
assessment

LUDZIE W DAWNYCH CZASACH FUNKCJONOWALI NIECO INACZE]J NIZ MY DZISIAJ, ALE §WIETNIE
sobie radzili, a budowle, ktére po sobie pozostawili, sa tego dowodem. Fenomen akumulacji cie-
pla stonecznego przez grube ceglane mury, a potem diugie, powolne oddawanie go do wnetrza
w okresie jesieni i zimy to tylko jedna z cech tych budowli.

Drugim fenomenem sg systemy samowentylacji przez krypty lub piwnice' (dzialajace jak
swego rodzaju pompy ciepta), gdzie naptywajace przez okienka powietrze w zaleznosci od pory
roku ulega albo schiodzeniu, albo ogrzaniu cieplem ziemi, a nastepnie przedostaje si¢ do wnetrza
kosciola (na przyktad przez nieszczelnosci klapy krypty) i uruchamia cyrkulacje, by na koncu
uj$¢ przez otwory w sklepieniu i okienka strychowe?. Ten typ wentylacji pozwala utrzymac stan
zdrowia $wigtyni, dworu czy domu, chroni przed SBS?® i poprawia bilans cieplny budynku. Wsp6t-
czesne systemy wentylacji sa kosztowne, generuja wibracje i hatas, zuzywaja energie. Nie maja
zalet tego oryginalnego systemu wietrzenia — bezkosztowego, bezawaryjnego, bezobstugowego
i niezawodnego.

Trzecim skladnikiem decydujacym o zdrowiu i trwalosci budowli, zwlaszcza $wiatyni, jest
oddychajaca posadzka na podsypce piaskowej. Ona réwniez umozliwia w zimie pobieranie ciepta
z ziemi, a w lecie - chlodzenie.

Czwartym wreszcie elementem skladajacym sie na fenomen dawnych budowli jest sposéb
zabezpieczania przed woda - nie poprzez uszczelnianie, jak robimy to obecnie, ale wylacznie
przez szybkie i sprawne jej odprowadzanie od murdw.

Do tego mozna jeszcze dodac fenomen estetyki otulajacej, fenomen bezpieczenstwa mi-
krobiologicznego, osiggany za sprawg malowania wnetrz w czystej technice wapiennej, a takze
fenomen znakomitej akustyki.

! Na te zagadnienia zwrdécil mi przed ponad 20 laty uwage dr inz. Tomasz Najder. W tym czasie, gdy wspot-
pracowat z prof. Janem Tajchmanem, wykonat on rysunki obja$niajace mechanizm prawidtowego wenty-
lowania ko$ciota oraz mechanizm zawilgacania ko$ciota po polozeniu szczelnej posadzki i szczelnej opaski
na zewnatrz. Rysunki te znalazly si¢ we wczesniejszych publikacjach Jana Tajchmana, ale sg takze zamiesz-
czone w najnowszym wydaniu ksigzki: J. Tajchman, A. Jurecki, Historia technik budowlanych. Fundamenty,
rusztowania, mury, wigzby, sklepienia, Warszawa 2020, s. 29—30. Obserwujac stan obiektow zabytkowych,
na ktdre si¢ natykalam na swojej drodze, zawsze znajdowalam potwierdzenie tych prawidtowosci.

[N}

We wszystkich przypadkach, ktére dane mi bylo obserwowac, ruch powietrza zawsze odbywat si¢ z krypty
do wnetrza ko$ciota. Nie mozna jednak wykluczy¢, ze w okreslonych warunkach pogodowych i przy okres-
lonym ci$nieniu kierunek ruchu powietrza moze ulec zmianie, podobnie jak to si¢ niekiedy dzieje, gdy
w pewnych warunkach bardzo nagrzane powietrze z przestrzeni strychowej jest wttaczane przez otwory
wentylacyjne do wnetrza kosciota, zamiast by¢ wywiewane na zewnatrz. Te zagadnienia z cala pewnoscia
moga sie sta¢ tematem badan specjalistow.

w

SBS (od ang. sick building syndrome) — syndrom chorych budynkow. Zespot dolegliwosci zdrowotnych
zwigzanych z przebywaniem ludzi w budynkach ze zbyt matg iloécig §wiezego powietrza oraz z powietrzem
zlej jakosci spowodowanej obecnoscig rdznego typu zanieczyszczen.
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Kogciét Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu. Fot. ks. Andrzej Kulesza

Fenomen akumulacji ciepta przez mury

Church of St Peter and St Paul in Torun. Photo: Rev. Andrzej Kulesza

Fenomen akumulacji ciepta przez mury i potem oddawania go do wnetrza najlepiej wida¢ na
wykresach z badan klimatu, zwlaszcza z wrzesnia, pazdziernika i listopada, kiedy na zewnatrz
powietrze juz jest chtodne, a wewnatrz ciagle jest cieplo. Mozna to zilustrowaé wynikami badan
klimatu w siedemnastowiecznym kosciele Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu - budowli
ceglanej, otynkowanej (fot. 1). Pomiary parametréw klimatu w tym kosciele trwaly od stycznia
2022 do marca 2023 roku. Opracowywanie wynikéw zakonczylo sie w sierpniu 2023 roku (wykresy
1-2)*. Ko$cidl nie jest ogrzewany.

Podczas wczesniejszych wieloletnich badan parametréw klimatu w kosciele w Skepem tak-
ze mozna bylo obserwowac te zjawiska. We wrzesniu i w pazdzierniku temperatura powietrza
wewnatrz byla zawsze wyraznie wyzsza od panujacej na zewnatrz, czasem nawet wyzsza od
temperatury zewnetrznej w potudnie® (wykres 3).

4 Badania, analize wynikow i ich interpretacje opracowali$my wraz z mgr. Adamem Kazmierczakiem. Podczas
badan w tym obiekcie do wspdlnej interpretacji wynikéw, analizy i dyskusji zostat zaproszony nieformalny
zespot zlozony z zainteresowanych studentéw, asystentéw i pracownikéw WUOZ-6w, a takze ks. Andrzej
Kulesza. Opracowanie Dokumentacja bada# klimatycznych, kosciét pw. Swigtych Apostotéw Piotra i Pawla
w Toruniu (Torun 2023) jest przechowywane w BMKZ w Toruniu.

5 Szersze omodwienie klimatu kosciota w Skepem mozna znalez¢ w: B.J. Rouba, Analiza klimatu w obiektach
zabytkowych - kryteria oceny. Na przykladzie kosciola w Skepem, ,Ochrona Zabytkéw” 2023, nr 1, s. 193-228.
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Wykres 1. Parametry klimatu we wnetrzu kosciota Swietych Apostotdw Piotra i Pawta w Toruniu na tle klimatu
zewnetrznego. Miedzy 12 a18 wrzesnia 2022 roku utrzymywata sie tam temperatura okoto 20°C, mimo ze na
zewnatrz przez caty czas powietrze byto znacznie chtodniejsze - na przyktad w nocy 13 wrzesnia na zewnatrz
panowata az 013 stopni nizsza temperatura niz wewnatrz. Oprac. Adam Kazmierczak
Fig.1. Climate parameters inside the Church of St Peter and St Paul in Torun compared to the external climate.
Between 12 and18 September 2022, the temperature remained around 20°C, despite the outside air being signif-
icantly cooler throughout the entire period. For instance, on the night of 13 September, the outside temperature
was as much as 13 degrees lower than the indoor temperature. Compil.: Adam Kazmierczak
100
95
90
85
80
5 A K’%\
70
65 \‘\’—\
60 '\r\.vz
55
50
as
a0
35
30
25
20 Pl ‘\:
15 W | r—
w = %& T
Pt —
5 LT
0
3877303933 393839323733933883338333373383 7203739 39883332837333938393337397388333333%
BHEBEONSEEONSRAS e Rt A AN bECN I E NS AN AN R N e N A AR AARA NS 885N EREY
H58555558555555559959559559559995595955995955955955555995599955999995999999959§895§855§5535§

FE NN SN RN NN IR R R R E RS RO 2232 2RRRRARRRRRARRRANANRANARNANARNANANSNANAANNSNYATAAAAARAN
Tw [°C] temperatura powietrza wewnatrz - oftarz giéwny ——— RHW [%] Wil ¢ wzgledna powietrza natrz - ottarz gléwny
e Ty [*C] temperatura powietrza wewnatrz - ambona e RHW [%5] Wil §¢ wzgledna powietrza 3trz - ambona
Tz [°C] temperatura powietrza na zewnatrz - wirydarz RHz [%] wil powi na atrz - wirydarz
== Ts [*C] temperatura powierzchni Sciany pd. - ambona == DP [°C] temperatura punktu rosy powietrza - ambona

Wykres 2. Wypromieniowywanie ciepta przez nagrzane mury we wnetrzu kosciota Swietych Apostotéw Piotra
i Pawta miedzy 17 a 23 pazdziernika 2022 roku. Temperatura okoto 15°C utrzymuje sie na statym poziomie mimo
nocnych, juz bardzo wyraznych chtodéw na zewnatrz. Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 2. Heat radiation from the heated walls inside the Church of St Peter and St Paul between 17 and 23 October
2022. Despite the very cold nights, the temperature remains constant at around 15°C. Compil.: Adam Kazmierczak
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Wykres 3. Klimat we wnetrzu kosciota klasztornego w Skepem na tle warunkow zewnetrznych miedzy

16 wrzesnia a 15 pazdziernika 2019 roku. Na wykresie widac, ze przez wiekszos¢ dni temperatura powietrza
w kosciele jest znacznie wyzsza niz na zewnatrz, na przyktad 6 pazdziernika (niedziela) w nocy na zewnatrz
byto 0°C, awewnatrz - 15°C. Oprac. Magdalena Kapka, Adam Kazmierczak

Fig 3. Climate inside the monastery church in Skepe compared to external conditions between 16 September and
15 October 2010. The graph illustrates that on most days the air temperature inside the church is significantly
higher than that outside. For instance, on 6 October (Sunday) at night it was 0°C outside and 15°C inside.

Compil.: Magdalena Kapka, Adam Kazmierczak

Fenomen samowentylacji i pobierania ciepta z ziemi®

Fenomen samowentylacji, kojarzacy sie z dzialaniem pompy ciepta, jest najbardziej czytelny
w miesigcach zimowych.

Koscioét Swietych Apostotéw Piotra i Pawla w Toruniu, jak wspomniano wyzej, nie jest ogrze-
wany. Niewielkie ilosci ciepta moga jedynie przenika¢ do wnetrza z korytarza taczacego prezbite-
rium z klasztorem. Jednak ten sam korytarz umozliwia takze dostawanie si¢ zimnego powietrza
przy kazdym otwarciu drzwi prowadzacych bezposrednio na zewnatrz. Drugim zrédtem chiodu
jest naptyw powietrza przez wielkie drzwi wejsciowe i drzwi kruchty zlokalizowanej od pétnocy.
Mimo to klimat kosciota jest bardzo stabilny. Wieksze fluktuacje sg nastepstwem niekorzystnych
proporcji kubatury do liczby wiernych uczestniczacych w wydarzeniach religijnych’. Na wszyst-
kich wykresach obrazujacych klimat w kosciele wida¢ zjawisko destabilizacji klimatu w malym
wnetrzu przez bardzo duza liczbe wiernych w niedziele i dni §wigteczne. Kosciét ma zachowany
pierwotny system wentylacji przez krypty, a najprawdopodobniej takze przez kanaty wentylacyjne

¢ Mechanizm wentylowania budowli, w ktorych krypty lub piwnice sa zamkniete, bez okienek zapewnia-
jacych doplyw powietrza, to odrebny temat badawczy. Z takimi sytuacjami mamy do czynienia gléwnie
w kosciotach romanskich i gotyckich. Jak zwraca uwage dr hab. inz. arch. Piotr Samdl, prof. Politechniki
Gdanskiej: ,W biedniejszych, bardziej prowincjonalnych o$rodkach szklenia byly wprowadzane z opdz-
nieniem, a w oknach (nawet z prostym maswerkiem) zakltadano drewniane okiennice, ktére dopiero po
czasie zastgpowano blonami szklanymi. By¢ moze takie okiennice, likwidowane poza sezonem zimowym
(lub poza okresem niekorzystnych zjawisk pogodowych), stanowily najlepszy sposéb samowentylacji”
(korespondencja prywatna).

~

Kubatura kosciota wynosi zaledwie okoto 3253,56 m*. W codziennych mszach $wietych porannych i wie-
czornych uczestniczy lacznie okolo 150 0séb. W mszach niedzielnych i §wigtecznych uczestniczy od okoto
1400 do okoto 2200 0sdb.
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w $cianach?®, dlatego podwyzszana przez wiernych temperatura i wilgotno$¢ wzgledna powietrza
stosunkowo szybko ulegaja wyréwnaniu (wykresy 4-6).

Tak korzystny bilans termiczny jest nie tylko nastepstwem akumulacji ciepta przez grube
mury, lecz takze wynikiem wspomnianego wyzej pierwotnego systemu wentylowania przez
krypty, dostarczajacego w zimie cieplo pobrane z ziemi. Dlatego nawet w lutym i marcu, po calej
zimie, w kosciele ciggle jest ciepto (wykres 7). Nalezy tu tylko doda¢ wyjasnienie, ze ze wzgledu
na bezpieczenstwo miernik klimatu zewnetrznego zostal zlokalizowany na wirydarzu klasztor-
nym przylegajacym do kosciota od strony poludniowej. Nocne spadki temperatury rejestrowane
w oslonietej przestrzeni wirydarza sg nieco mniejsze niz rejestrowane przez inne stacje pomiaro-
we w Toruniu. W rzeczywisto$ci wiec pozostale $ciany kosciota takze dostawaty wigksza dawke
chtodu. Skuteczno$¢ systemu samoogrzewania wnetrza kosciota Swietych Apostotéw Piotra
i Pawta w Toruniu jest tym bardziej szokujaca, ze w ostatnich latach w wyniku nieprzemyslanych
dziatan w otoczeniu budowli stworzono warunki do tego, by zawilgoci¢ przyziemie jej murdw
obwodowych, co zawsze bardzo pogarsza bilans energetyczny.

Badania w torunskim kosciele realizowano w zwigzku z koncepcja wprowadzenia tam ogrze-
wania. Ich wyniki pokazaty, ze byloby to ekonomicznym absurdem, a dogrzewanie kosciota tylko
podczas mszy zdestabilizowaloby klimat jeszcze bardziej niz obecno$¢ duzej liczby wiernych’.
Temperatura w zimie utrzymujaca si¢ (za darmo!) na stalym poziomie okoto +10°C niezaleznie od
temperatury na zewnatrz, nawet podczas okresow mroznych niespadajaca ponizej +8°C, zapewnia
bezpieczne warunki przechowywania wyposazenia i dzief sztuki zgromadzonych w kosciele. Jest tez
wystarczajgca dla ciepto ubranych ludzi, nie powinno si¢ wiec jej w zadnym wypadku podwyzszac.
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Wykres 4. Zapis warunkéw klimatycznych we wnetrzu koéciota Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu na
tle warunkow zewnetrznych od 28 lutego do 6 marca 2022 roku. Wnocy 1, 21 6 marca na zewnatrz panowat mréz
(okoto -5, -6°C), a wewnatrz - stabilna temperatura na poziomie od okoto 8,5 do 10°C. Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 4. Record of the climatic conditions inside the Church of St Peter and St Paul in Torur compared to the external
conditions from 28 February to 6 March 2022. On the nights of 1, 2 and 6 March, it was freezing outside (around -5,
-6°C), while inside the temperature remained consistent at around 8.5 to 10°C. Compil : Adam KaZmierczak

8 Kanaly istniejg, jeden z nich jest widoczny na fot. 1, jednak nie zostaly zinwentaryzowane ani przebadane,
trudno wigc dokladnie oszacowac ich udzial w wentylowaniu kosciota.

9 W tej sytuacji zaproponowano sezonowe nieznaczne dogrzewanie wylacznie przestrzeni kruchty, by poprawi¢
bilans termiczny kosciota poprzez ograniczenie naptywu zimnego powietrza zewngtrznego, wdzierajacego
sie z kruchty do wnetrza przy kazdym otwarciu drzwi.
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powietrza na -wirydarz

e Tz [*C] temperatura powietrza na zewnatrz - wirydarz RHz [%]

Ts [*C] temperatura powierzchni $ciany pd. - ambona —— DP [°C] temperatura punktu rosy powietrza - ambona

= Ts [*C] temperatura powierzchni éciany wsch. - kaplica pn. DP [°C] temperatura punktu rosy powietrza - kaplica pn.

Wykres 5. Zapis warunkdw klimatycznych we wnetrzu koéciota Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu na
tle warunkow zewnetrznych 17-27 listopada 2022 roku. W nocy 19 i 21 listopada temperatura na zewnatrz spadata
do -5°C, awewnatrz utrzymywata sie stabilnie na poziomie 12,13°C. Temperatura powierzchni sciany w nawie
byta niemal taka sama jak temperatura powietrza, natomiast nieznacznie nizsza byta temperatura sciany

w kaplicy, zlokalizowanej od strony potnocnej (ciemnozielona krzywa na wykresie). Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 5. Record of climatic conditions inside the Church of St Peter and 5t Paul in Torun compared to external
conditions between 17 and 27 November 2022. On the nights of 1g and 21 November, the outside temperature
dropped to -5°C, while inside it remained consistent at 12-13°C. The surface temperature of the walls in the nave
was almost the same as the air temperature, while the temperature of the walls in the chapel, located on the
north side, was slightly lower (dark green curve in the chart). Compil.: Adam Kazmierczak
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Ts [*C] temperatura powierzchni $ciany pd. - ambona = DP [*C] temperatura punktu rosy powietrza - ambona
= Ts [*C] temperatura powierzchni $ciany wsch. - kaplica pn. DP [°C] temperatura punktu rosy powietrza - kaplica pn.

Wykres 6. Parametry klimatu wewnatrz kosciota Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu na tle klimatu
zewnetrznego miedzy 12 a18 grudnia 2022 roku. W nocy temperatura na zewnatrz wynosita -9°C, a wewnatrz -
+8,+9°C. Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 6. Climate parameters inside the Church of St Peter and St Paul in Torun compared to the outside climate be-
tween 12 and 18 December 2022. At night, the outside temperature was -g°C, while the inside temperature ranged
from +8to +g°C. Compil : Adam Kazmierczak
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Wykres 7. Parametry klimatu wewnatrz koéciota Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu na tle klimatu
zewnetrznego miedzy 6 a12 lutego 2023 roku. W nocy temperatura na zewnatrz spadata do okoto -7°C,

awewnatrz wynosita od +8 do +10°C. Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 7. Climate parameters inside the Church of St Peter and St Paul in Torun compared to the external climate
between 6and 12 February 2023, At night, the outside temperature dropped to around -7°C, while inside it ranged

from +8to +10°C. Compil.: Adam Kazmierczak

Znakomite wlasciwosci klimatyczne ko$ciota mozna zobrazowac takze zestawieniami para-

metrow wilgotnosci wzglednej powietrza (ocena bezpieczenstwa wilgotnosciowego) obliczonych
dla calego czasu badan oraz dla wybranych miesiecy — suchego czerwca i wilgotnego grudnia.

Zostaly one przedstawione w tab. 11 2.

Tabela1. Ocena powietrza we wnetrzu koéciota Swietych Apostotdw Piotra i Pawta w Toruniu
pod wzgledem bezpieczenstwa wilgotnosciowego w catym okresie pomiarowym (od 19 stycznia 2022

do 23 lutego 2023 roku)

Procent czasu pomiarowego

Wilgotnos¢ wzgledna powietrza w nawie kosciota (na ambonie) z ogdlnej liczby 115 076 rekordow
(393dni)

Miedzy najnizsza zarejestrowang wartoscia (27%) a 45% 0,6%

Miedzy 45 a 55% 8,4%

Optymalna wartos¢ - miedzy 55 a 65% 56,6%

Miedzy 65a75% 33,2%

Miedzy 75 a 85% (najwyzsza zarejestrowana wartos¢: 81,5%) 1,2%

Miedzy 85a 95% 0%

Powyzej 95% 0%

Oprac. Adam Kazmierczak
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Tabela 2. Ocena powietrza we wnetrzu kosciota Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu
pod wzgledem bezpieczenstwa wilgotnosciowego w czerwcu i grudniu 2022 roku

Okres od1do 30 czerwca Okres od1do 31grudnia
2022 roku 2022roku

Wilgotnos¢ wzgledna powietrza w nawie kosciota Procent czasu Procent czasu

(naambonie) pomiarowego z ogélnej pomiarowego z ogélnej
liczby 8640 rekordéw liczby 8928 rekordow
(30 dni) (31dni)

Mi jniz j Sci :

iedzy naJnlzsz.q zarejestrowang wartoscia (w czerwcu 0% 0%

50,8%, w grudniu: 53,9%) a 45%

Miedzy 45a55% 1,1% 0,5%

Optymalna wartos¢ - miedzy 55 a 65% 61,9% 41,7%

Miedzy 65a75% 36,9% 40,8%

Miedzy 75a85%

(najwstza zarejestrowana wartosc - w czerwcu: 75,9%, 0,1% 17,0%

w grudniu: 83,1%)

Miedzy 85a 95% 0% 0%

Powyzej 95% 0% 0%

Oprac. Adam Kazmierczak

Fenomen samowentylacji i pobierania ciepla z ziemi mozna takze zilustrowa¢ przykladem
klimatu sanktuarium Matki Bozej Cierpliwie Stuchajacej w Rokitnie. Ta ceglana, otynkowana
budowla powstata w polowie XVIII wieku. Nie jest ogrzewana. Tu réwniez w nieodleglej prze-
szto$ci postarano si¢ o to, by zepsu¢, co si¢ da, i doprowadzi¢ do zawilgocenia murdéw (fot. 2-10).
Badania klimatu w sanktuarium w Rokitnie'® prowadzono z niewielkimi przerwami (trudnos$ci
techniczne i pandemia) miedzy 28 wrzesnia 2019 a 4 maja 2020 roku. Powodem wykonania tych
badan byl zty stan obrazu z przedstawieniem Matki Bozej Cierpliwie Stuchajacej, zamknietego
w metalowej, pancernej, przeszklonej kasecie w oftarzu gtéwnym najprawdopodobniej od lat go.
XX wieku, kiedy przeprowadzono jego gruntowng konserwacje. Badania klimatu mialy na celu
wyjasnienie przyczyn pogorszenia si¢ w ostatnich latach stanu obrazu.

Analiza zebranych danych pozwolila ustali¢, ze kosciét w Rokitnie ma wyrazisty wlasny na-
turalny klimat - prawidlowy, bezpieczny i stabilny". Wilgotno$¢ wzgledna powietrza w miejscu

10 B.J. Rouba, M. Kapka, Opracowanie danych klimatycznych z kosciota w Rokitnie wraz z analizqg warunkéw
przechowywania obrazu Matki Bozej Cierpliwie Stuchajqgcej. Badania zostaly wykonane na zlecenie lubuskiej
wojewddzkiej konserwator zabytkéw dr B. Bielinis-Kopec¢.

Artykul nie jest wprawdzie poswiecony szczegétowemu oméwieniu klimatu Zadnego z prezentowanych
obiektéw, jednak warto przytoczy¢ wyniki oceny stabilnoéci klimatu w koéciele w Rokitnie dokonanej na
podstawie zestawienia jego dobowych amplitud. Przez caly okres prowadzenia badan wzorzec idealnej
stabilno$ci temperatury (dobowe amplitudy mniejsze niz 1°C) dotyczyl 61,3% dni pomiarowych (w ka-
secie — tylko 11,7%), a w 38,7% dni pomiarowych odnotowano wahania od 1 do 2°C. Wigkszych wahan
temperatury nie stwierdzono. Zatem w 100% dni pomiarowych parametry stabilnoéci temperatury miescity
sie w przedziale pozwalajacym klasyfikowac te stabilnos¢ jako dobra lub bardzo dobra. Dobowe amplitudy
wilgotnos$ci wzglednej (RH) powietrza w kosciele rowniez przez 61,3% czasu badan byly nizsze niz 5%. Gdy
dodamy do tego 26,7% czasu z wahaniami w granicach warunkéw dobrych (miedzy 5 a 7,5% RH), mozemy
stwierdzi¢, ze 88% pomiaréw wilgotnoséci wzglednej powietrza wykazalo stabilnos¢ dobra i bardzo dobra.
Natomiast przez 8% czasu pomiarowego panowaly warunki gorsze niz dobre, w ktérych wahania wilgotnosci
wzglednej powietrza dochodza do 10% w ciagu doby. Kolejne 4% stanowit za$ czas niebezpiecznych wahan
wilgotnosci. W catym okresie badawczym w ogéle nie bylo dni o bardzo duzych wahaniach wilgotnosci.
Dobowe amplitudy wilgotnoéci wzglednej powietrza w kasecie (kontrolowane przez 188 dni) odpowiadaty
wzorcowi idealnemu w 78,7% (148 dni). Lacznie warunki dobre i bardzo dobre w kasecie panowaly przez
95,7% czasu badawczego. Wahania do 7,5% RH dotyczyly 17% wszystkich dni pomiarowych (32 dni).
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Sanktuarium Matki Bozej Cierpliwie
Stuchajacej w Rokitnie. W przesztosci
wokaét budowli wykonano drenaz

w klasycznym typie ,wanna na wode”,
czyliz wysokimi kraweznikami
uniemozliwiajgcymi szybkie odptywanie
wody, ze zwirkiem, ktory dtugo uwazano
(aniektdrzy do dzis tak sadza) za
srodek zaradczy na wode odpryskowa,
z podziemnymi odprowadzeniami wody
zrur spustowych. Fot. Bogumita J. Rouba

Sanctuary of Our Lady of Patient Listening
inRokitno. In the past, the building was
fitted with a traditional ‘tub'drainage,
comprising high kerbs to impede rapid
water drainage, gravel long-believed (and
which some still believe) to absorb splash
water, and underground drainage pipes.
Photo: Bogumita J. Rouba

Obecnie w sanktuarium w Rokitnie trzeba
juz byto podjac akcje ratunkowa, gdy
okazato sie, ze jedna z podziemnych rur
ulegta uszkodzeniu i woda z dachu wlewa
sie w niekontrolowany sposab, wyptukujac
grunt, na ktérym jest posadowiony kosciot.
Fot. Bogumita J. Rouba

Currently, rescue work has been
undertaken at the sanctuary in Rokitno
after it was discovered that one of the
underground pipes had been damaged
whichresulted in water from the roof
pouring in uncontrollably, washing away
the ground on which the churchis built.
Photo: Bogumita J. Rouba
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4 Cokdt budowli w Rokitnie zostat ocieplony
styropianem, a metalowe opierzenia -
uszczelnione silikonem. Dzi$ uszczelnienia
sg popekane, w zasadzie catkiem zniszczone.
Podczas deszczu woda sptywa po scianach
wprost miedzy styropian a zabytkowy mur.
Na catym obwodzie kosciota widoczne
sg zniszczenia tynku nad styropianowym
ociepleniem, czyli tam, gdzie woda moze
odparowywac. Fot. Bogumita J. Rouba

The base of the building in Rokitno has been
insulated with styrofoam and the metal base
flashings have been sealed with silicone. At
present, the seals are cracked and virtually
destroyed. When it rains, water runs down the
walls directly between the polystyrene and the
historic wall. Damage to the plaster above the
polystyrene insulation is visible around the
entire perimeter of the church, i.e. where water
can evaporate. Photo: Bogumita J. Rouba

Okienko wentylacyjne krypty w sanktuarium w Rokitnie jest
zlokalizowane w zachodniej scianie nawy bocznej (kosciot nie jest
orientowany). Fot. Bogumita J. Rouba

The ventilation window of the crypt in the sanctuary in Rokitno
is located in the westernwall of the side aisle (the churchis not
oriented). Photo: Bogumita J. Rouba

6 Przez charakterystyczna szyje otworu wentylacyjnego powietrze
zewnetrzne sptywa do krypty, gdzie w lecie ulega schtodzeniu,
aw zimie - podgrzaniu. Fot. Bogumita J. Rouba

Through the characteristic neck of the ventilation opening, outside
air flows into the crypt, where it is cooled in summer and heated in
winter. Photo: Bogumita J. Rouba

7 W nawie bocznej sanktuarium w Rokitnie od strony zachodniej
znajduje sie drewniana klapa przykrywajaca zejscie do krypty.
Fot. Bogumita J. Rouba
In the side aisle of the sanctuary in Rakitno, on the west side, there is

awooden hatch covering the entrance to the crypt. Photo: Bogumita
J.Rouba
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Przez nieszczelnosci miedzy deskami wyczuwa sie bardzo
wyrazny cigg powietrza ptynacego z krypty do wnetrza
kosciota. Fot. Bogumita J. Rouba

Through the gaps between the boards, there is a significant air

flow which originates in the crypt and permeates the interior
of the church. Photo: Bogumita J. Rouba

We wnetrzu kosciota w Rokitnie zachowata sie pierwotna
posadzka z kamienia szwedzkiego. Fot. Bogumita J. Rouba

The original Swedish stone floor has been preserved inside the
church in Rokitno. Photo: Bogumita J. Rouba

Dawne technologie uktadania posadzek - kamiennych, ceramicznych, czasem takze drewnianych -
pozwalaja zachowac zdolnos¢ réwnomiernego przepuszczania pary wodnej z gruntu pod kosciotem,
przez co nie dochodzi do wypychania wody i jej wnikania w mury. Dodatkowo takie posadzki umozliwiajg
pobieranie ciepta z ziemiw zimie i chtodzenie wnetrza w lecie. Fot. Bogumita J. Rouba

Old technologies of laying floors - stone, ceramic, and sometimes also wooden - allow for the even
transmission of water vapour from the ground under the church, thereby preventing water from being
pushed out and penetrating the walls. In addition, such floors facilitate the extraction of heat from the
ground during winter and the cooling of the interior in summer. Photo: Bogumita J. Rouba
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pomiaréw (oltarz gléwny) w miesigcach zaréwno jesiennych i zimowych, jak i wiosennych oscy-
lowata we wnetrzu przez wigkszo$¢ czasu badawczego w granicach 55, 60, 69%. Bardzo rzadko
przekraczata poziom 70% (na przyklad w listopadzie i grudniu 2019 roku), a nigdy nie zblizala

sie do 80%. Najlepiej ilustruja to tab. 31 4.

Tabela 3. Ocena powietrza we wnetrzu kosciota w Rokitnie pod wzgledem bezpieczenstwa wilgotnosciowego

w okresie pomiarowym od 14 listopada do 5 grudnia 2019 roku

P t i 5lnej
Wilgotnos¢ wzgledna powietrza w nawie kosciota (na ottarzu gtéwnym) ligzgjgz‘;;rs:kzc:c;jvmwego Z0gomne]
Miedzy najnizsza zarejestrowang wartoscig (61,1%) a 45% 0%
Miedzy 45a55% 0%
Optymalna wartos¢ - miedzy 55 a 65% >4,30%
Miedzy 65 a 75% (najwyzsza zarejestrowana wartosc: 74,2%), w tym: 95,70%
miedzy 65a70% 68,35%
miedzy 70 a72% 1537%
miedzy 72a73% 10,00%
miedzy 73 a74% oraz: 1,81%
4 x70% 0,06%
5x74,1% 0,08%
2X74,2% 0,03%
Miedzy 75a 85% 0%
Miedzy 85a 95% 0%
Powyzej 95% 0%

Oprac. Bogumita J. Rouba

Tabela 4. Ocena powietrza we wnetrzu kosciota w Rokitnie pod wzgledem bezpieczenstwa wilgotnosciowego

w okresie pomiarowym od 12 marca do 4 maja 2020 roku

Wilgotnos¢ wzgledna powietrza w nawie kosciota (na ottarzu gtéwnym) Ecrz;j:; ;TglriePkC;Tdizxwego zogolnej
Miedzy najnizsza zarejestrowang wartoscia (43,1%) a 45% 0,15%

Miedzy 45a55% 18,22%

Optymalna wartos¢ - miedzy 55 a 65% 67,20%

Miedzy 65a75% 13,63%

Miedzy 75 a 85% (najwyzsza zarejestrowana wartosc: 77,2%) 0,80%

Miedzy 85a 95% 0%

Powyzej 95% 0%

Oprac. Bogumita J. Rouba

Jak pokazuje tab. 3, w najbardziej mokrym okresie roku wilgotnos¢ wzgledna powietrza nie
przekroczyla ani razu granicznej wartosci 75%, a w okresie wiosennym przez prawie 70% czasu
panowaly optymalne warunki (tab. 4). Zatem poziom bezpieczenstwa wilgotnosciowego i termicz-
nego w tym kosciele, podobnie jak w kosciele torunskim, jest bardzo wysoki, a tamtejszy klimat
mozna uznac za wrecz wzorcowy. Tak samo nalezy oceni¢ klimat w kasecie, jednak przez prawie

Przedzialy amplitud wilgotnosci miedzy 7,5 a 10 oraz miedzy 10 a 15% stwierdzono w obu przypadkach
W 2,1% dni. Zle i ekstremalnie zle warto$ci amplitud w kasecie nie wystapity.
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Wykres 8. Parametry klimatu wewnatrz kasety z obrazem oraz wewnatrz kosciota w Rokitnie na tle warunkdw
zewnetrznych w okresie pomiarowym od 14 listopada do 5 grudnia 2019 roku. Widac codzienne wibracje
wilgotnosciw kasecie wieksze niz na ottarzu. Oprac. Magdalena Kapka, Adam Kazmierczak

Fig. 8. Climate parameters inside the protective casing with the painting and inside the church in Rokitno,
measured against the background of external conditions during the measurement period from14 November to

5 December 2019, Daily humidity fluctuations in the casing are higher than on the altar. Compil.: Magdalena Kapka,
Adam Kazmierczak

caly okres réwnoleglych pomiaréw parametréw powietrza w kasecie i kosciele dobowe ampli-
tudy temperatury w kasecie byly wigksze niz w kosciele, co oznacza, ze pod wzgledem
stabilnosci klimatu kaseta okazata si¢ jednak gorszym miejscem niz wnetrze kosciota. Klimat w ka-
secie destabilizowalo bowiem codzienne wigczanie oswietlenia, ktdre powodowalo podgrzewanie
powietrza w kasecie i w nastepstwie spadek jego wilgotnosci wzglednej. Kazdej nocy nastepowat
proces odwrotny — ochladzanie powietrza i wzrost wilgotnosci. Poniewaz w metalowej kasecie nie
ma zadnych innych materialéw higroskopijnych oprécz samego obrazu, ten musiat za kazdym
razem bra¢ na siebie wyréwnywanie wibracji klimatu. A cho¢ byly one niewielkie, to przez lata
doprowadzily do powaznych zniszczen. Nalezy tu doda¢, ze badania pirometrem sprawdzajace po-
tencjalne zagrozenie kondensacja pary wodnej w kasecie wykazaty, ze w okresie pomiarowym takie
zagrozenie nie zaistnialo. Krzywa punktu rosy na kazdym z wykreséw pozostawata w bezpiecznej
odlegtosci od krzywej temperatury powierzchni obrazu (bezpieczna réznica miedzy punktem rosy
a temperaturg powietrza) (wykres 8). Nawet zima, kiedy prawdopodobienstwo kondensacji jest
bardzo duze, zwlaszcza w czasie $wiat Bozego Narodzenia, pomiary pirometryczne nie wykazaly
zagrozenia.

Dane pomiarowe unaocznily takze, ze klimat kosciota w Rokitnie jest stosunkowo odporny
na zmiany zewnetrzne. Mimo duzych okien nie obserwujemy w nim szczegélnych wahan zwia-
zanych z operacjg stoneczng i spadkami wilgotno$ci zewnetrznej w godzinach potudniowych'.
Jedynie w wyjatkowo suchych dniach marca i w kwietniu 2020 roku na wykresach wida¢ duze
spadki wilgotnosci powietrza we wnetrzu, co najprawdopodobniej bylo wynikiem szerokiego
otwierania drzwi wejsciowych.

Te obserwacje, a ponadto przykltady z innych kosciotéw pozwolily sformutowa¢ zalecenie
o charakterze ogolnej wskazowki — w kosciotach bardzo potrzebne jest stale, chocby pobiezne

12 Duzg wrazliwo$¢ na zmiany warunkéw zewnetrznych mozna bylo obserwowa¢ na przyklad w kosciele
w Skepem. Patrz przypis 5 oraz wykres 3.
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i uproszczone, monitorowanie klimatu'? oraz §wiadome reagowanie korygujace jego parametry.
Na podstawie obserwacji klimatu i jego wplywu na stan koscioléw mozna przyja¢, ze zimowa
temperatura na poziomie okofo +10°C jest optymalna i nie powinna by¢ przekraczana. Wilgot-
nos¢ wzgledna powietrza we wnetrzach miedzy 55 a 65% takze jest optymalna. Wartosci miedzy
65 a 75% sa jeszcze dopuszczalne. Wartos$¢ 75%, wystepujaca incydentalnie, stanowi juz gérna
granice bezpieczenstwa'®.

Z tego powodu zaréwno przy wilgotnym powietrzu na zewnatrz (wigcej niz 75% RH), jak
i w okresach suszy i upalow (przy wilgotnosci wzglednej powietrza zewngtrznego nizszej niz 45%)
koscioly nie powinny by¢ wietrzone ani przez okna, ani przez szeroko otwarte drzwi. W takich
warunkach konieczne jest spowalnianie wymiany powietrza z wnetrzem chocby przez ograniczanie
otwierania wielkich drzwi wej$ciowych. Pozwala to unika¢ niekorzystnych zjawisk zaburzajacych
naturalny klimat wnetrza.

Dane méwigce o bezpieczenistwie wilgotno$ciowym kosciota Swietych Apostotéw Piotra
i Pawla w Toruniu oraz sanktuarium w Rokitnie przedstawione w tab. 1-4 warto zestawic z ze-
branymi w tab. 5 wyliczeniami dla kosciola w miejscowosci W., ktory stanowi wrecz antywzorzec
bezpieczenstwa klimatycznego.

Tabela 5. Ocena powietrza we wnetrzu kosciota w miejscowosci W. pod wzgledem bezpieczenstwa
wilgotnosciowego w okresie pomiarowym od 17 listopada 2023 do 18 czerwca 2024 roku

Wilgotnoé¢ wzgledna powietrza we wnetrzu w nawie (na ambonie) :T;é;rg] ;Zzazst]epkzrrﬁz\r/:gfg Z;;) golne]
Miedzy najnizsza zarejestrowang wartoscia (35,2%) a 45% 0,05%

Miedzy 45a55% 1,10%

Optymalna wartos¢ - miedzy 55 a 65% 16,11%

Miedzy 65a75% 23,72%

Miedzy 75 a 85% 32,23%

Miedzy 85a 95% 26,70%

Powyzej 95% (najwyzsza zarejestrowana wartos¢: 95,5%) 0,09%

Oprac. Adam Kazmierczak

Komentujac wyniki wyliczen z kosciola w W.,, trzeba zwrdci¢ uwage, ze przez prawie 60%
czasu badawczego wilgotno$¢ we wnetrzu utrzymywata sie na poziomie wyzszym niz graniczna
warto$¢ 75%, dopuszczalna jedynie incydentalnie. Nalezy zatem wyjasni¢, Ze osiemnastowieczny
kosciot w W. zostal doprowadzony do powaznego zawilgocenia, a wykonane w ostatnich latach
prace osuszeniowe nie dos¢, ze okazaly sie nieskuteczne, to jeszcze pogorszyly sytuacje. W na-
stepstwie zawilgocenia kosciol bardzo szybko traci ciepto zakumulowane w murach latem i juz
na poczatku grudnia temperatura §cian we wnetrzu potrafi spas¢ do 0°C, a nawet ponizej'®. Dane

13 Przez uproszczone monitorowanie klimatu nalezy rozumie¢ wykonywanie pomiaréw przy uzyciu najprost-
szych, najtanszych i powszechnie dostepnych termohigrometréw (byle wyposazonych w pamie¢ maksiméw
i miniméw klimatycznych). Codziennie o tej samej porze (najlepiej przed rozpoczeciem pierwszej porannej
mszy) nalezy spisac biezace parametry klimatu oraz wartosci minimalne i maksymalne temperatury i wilgot-
nosci wzglednej powietrza, zarejestrowane w ciaggu doby. Pozwala to fatwo obliczy¢ dobowe amplitudy i tym
samym oceni¢ stabilnos¢ klimatu. Dzieki tym danym mozna takze w przyblizeniu oceni¢ bezpieczenstwo
wilgotnos$ciowe wnetrza.

14 Naturalny, historyczny klimat we wnetrzach ko$ciotéw jest optymalny na przyklad dla stanu drewnianego
wyposazenia. Parametry klimatu w ko$ciotach sg nieco inne niz przyjete dla muzedw, gdzie istotnym kry-
terium jest komfort zwiedzajacych i wynikajaca z tego potrzeba utrzymywania wyzszej temperatury. Rodzi
to skutek w postaci obnizania sie wilgotnosci wzglednej powietrza i w rezultacie — koniecznosci dowilzania.

15 Podczas badan prowadzonych w koéciele Swietych Apostotéw Piotra i Pawta w Toruniu w miesigcach zimo-
wych (styczen i luty 2022 roku) temperatura powietrza wewnatrz wahala si¢ miedzy +8 a 10°C, z przewaga

103



BADANIA

Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1

2023 00:01
2023 01:56

2023 03:51

2023 05:46

2023 07:41

2023 09:36

l
|
|

{

2023 11:31
2023 13:26
2023 15:21
2023 17:16
2023 19:11
2023 21:06
2023 23:01
2023 00:56
2023 02:51
2023 04:46
2023 06:41
2023 08:36
2023 10:31
2023 12:26
2023 14:21
2023 16:16
2023 18:11
2023 20:06
2023 22:01
2023 23:56
2023 01:51
2023 03:46
2023 05:41
2023 07:36
2023 09:31
2023 11:26
2023 13:21
2023 15:16
2023 17:11
2023 19:06
2023 21:01
2023 22:56
2023 00:51
2023 02:46
2023 04:41
2023 06:36
2023 08:31
2023 10:26
2023 12:21
2023 14:16
2023 16:11
2023 18:06
2023 20:01
2023 21:56
2023 23:51
2023 01:46
2023 03:41
2023 05:36
2023 07:31
2023 09:26
2023 11:21
2023 13:16
2023 15:11
2023 17:06
2023 19:01
2023 20:56
2023 22:51
2023 00:46
2023 02:41
2023 04:36
2023 06:31
2023 08:26
2023 10:21
2023 12:16
2023 14:11
2023 16:06
2023 18:01
2023 19:56
2023 21:51
2023 23:46
2023 01:41
2023 03:36
2023 05:31
2023 07:26
2023 09:21

2023 11:16

2023 13:11

2023 15:06

2023 17:01
2023 18:56

2023 20:51

2023 22:46

18.
18
18
18,
18.
18

NN E RIS 0030023 3RARRRARRRARRARNARNNNANNNRNAANNRNANANNNAANNANAANRGRAAQA "R ass3ass
Tw [*C] temperatura powietrza wewnatrz - oftarz gtéwny e RHW [%6) Wil §¢ led - oftarz gléwny
~———Tw [°C] temperatura powietrza wewnatrz - ambona ——— RHw [%] wil 5¢ i atrz - ambona
== Tw [°C] temperatura powietrza wewnatrz - konfesjonal zach. e RHW [%] Wil s¢ led i gtrz - konfesjonat zach.
Tz [°C) p p na zewnatrz - d. i RHz [%] wil p na d

= Ts [*C] temperatura powierzchni $ciany pd. - ambona DP [°C] temperatura punktu rosy powietrza - ambona

Wykres 9. Parametry klimatu wewnatrz kosciota w miescie W. miedzy 18 a 24 grudnia 2023 roku. W nocy tem-
peratura na zewnatrz spadata do okoto 0°C i nieco ponizej, a wewngtrz wynosita okoto 4, 5°C, natomiast tempe-
ratura sciany - okoto 2°C. Krzywa temperatury punktu rosy biegnie bardzo blisko krzywej temperatury sciany
mierzonej na ambonie, na wysokosci 3 m, co oznacza, ze w zimnych strefach przy podtodze kondensacja w tym
czasie na pewno zachodzita. Zwraca tez uwage bardzo wysoka wilgotnosc powietrza w catym kosciele.

Oprac. Adam Kazmierczak

Fig. 9. Climate parameters inside the church inW. (town) between 18 and 24 December 2023. At night, the outside
temperature dropped to around 0°C and slightly below, while the indoor temperature remained around 4.5°C and
the wall temperature at around 2°C. The dew point temperature curve aligns closely with the wall temperature
curve measured on the pulpit at a height of 3m, indicating that condensation was definitely occurring in the cold
areas near the floor at that time. The church's notably high air humidity is also worth mentioning. Compil.: Adam
Kazmierczak

z okresu zimowego pokazaly wielokrotne przechodzenie przez wartos¢ o stopni, co jest oczywiscie
ogromnym zagrozeniem dla zawilgoconych muréw budowli i intensyfikuje przebieg proceséw
ich niszczenia. W kosciele temperatura powietrza jest bardzo niska, wystepuja takze problemy
z kondensacjg'® (wykres 9).

Dzisiejszy dramatyczny stan kosciota jest w pelni ,,zastugg” kolejnych modernizacji, ktore
krok po kroku burzyly jego integralnos¢ techniczng. Do zawilgocenia doszlo w wyniku nalozenia

tej ostatniej warto$ci, nawet przy nocnych mrozach na zewnatrz. Natomiast w kosciele w miejscowosci
W. tylko w okresie pomiarowym od 11 listopada do 19 stycznia temperatura $ciany ujemna lub wyno-
szaca 0°C zostala zarejestrowana az 2250 razy, co oznacza, ze facznie taki stan trwat przez 187,5 godziny.
19 stycznia po nocy z lekkim mrozem (-3, —-4°C) temperatura na zewnatrz o godzinie 7.36 spadta do -6°C,
by po polgodzinie znowu zaczaé lekko wzrastaé, a temperatura $ciany wewnatrz o godzinie 7.06 spadla
do najnizszej odnotowanej wartosci: —1,3°C. W kolejnych miesigcach zimowych incydenty przemarzania
$cian rowniez si¢ zdarzaly.

16 Na wielu wykresach zostala zarejestrowana bardzo mala réznica temperatury $ciany i wartosci punktu rosy
(DP) lub wrecz zblizenie si¢ krzywych na odlegto$¢ dziesietnych czeéci stopnia. Wprawdzie dane liczbowe
w kazdym z przypadkow rejestrowaly jeszcze minimalng réznice od punktu rosy (podczas pasterki wynosita
ona zaledwie 0,7 stopnia), jednak pomiar pirometryczny dokonywany byl (ze wzgledu na bezpieczenstwo
urzadzenia) na ambonie, na wysokosci okoto 3 m. W tym samym czasie w przyziemiu kosciola i w jego
chlodniejszych zakatkach z cala pewno$cia zachodzita kondensacja. Ciagly pomiar pirometryczny pokazat,
ze w kodciele bardzo dlugie sg okresy roznicy temperatury $ciany od wartoéci punktu rosy wynoszacej zale-
dwie 1-2 stopnie, czyli mniej niz warto$¢ uwazana za minimalng bezpieczng - 3 stopnie. Zgodnie z norma
PN-EN ISO 13788:2013-05 — Cieplno-wilgotnosciowe wlasciwosci komponentéw budowlanych i elementow
budynku. Temperatura powierzchni wewnetrznej konieczna do uniknigcia krytycznej wilgotnosci powierzchni
i kondensacji miedzywarstwowej. Metody obliczania oznacza to warunki umozliwiajace juz rozwoj grzybow
ple$niowych i powazne zagrozenie mikrobiologiczne.
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Fenomen dawnych budowli

sie kilku czynnikéw. Podczas budowy kosciofa na szczycie wzgdérka wymurowano ceglane funda-
menty i obsypano je luzng ziemig. W latach 70. XX wieku unowoczesniono otoczenie kosciota,
pokrywajac niemal caly wzgoérek grubymi, wielkimi ptytami betonowymi. Obecnie na starych
plytach betonowych ulozono szczelnie ptyty granitowe. Spadki w wielu miejscach skierowane sa
ku $cianom kosciota. W rezultacie caly wzgorek jest oplastrowany betonem i nawierzchnia ka-
mienng, co uniemozliwia odparowanie wody z gruntu. Rury spustowe spigte sa z podziemnymi
odprowadzeniami. Przeglad stanu rur podziemnych z uzyciem mikrokamery pokazal, ze dziewigé
z dziesigciu rur jest popekanych, podziurawionych, poprzerastanych korzeniami drzew. W rezultacie
przy kazdym deszczu dziesigtki ton wody z dachu kosciola wlewaja si¢ w strefe fundamentowa .
Zachowany drzewostan troche ratuje sytuacje, ale z pewnoscia nie jest w stanie poradzic sobie z taka
iloscig wody, jaka trafia pod utwardzong nawierzchnig. Sytuacja jest grozna dla statyki budowli.

Prawdopodobnie jeszcze pod koniec XIX wieku we wnetrzu utozono ceramiczng bar-
dzo adng, ale tez bardzo szczelng posadzke, przez co odcigto facznos¢ z ziemia i krypta. Juz
w XX wieku krypte kosciola przeznaczono na kotlownie, z ktdrej ciepte powietrze wyprowadzane
byto kanatem z kratkag nadmuchowa, zlokalizowana miedzy prezbiterium a nawa. Przed kilku
laty zrezygnowano ze starego pieca i zamontowano w kosciele grzejniki promiennikowe, a ka-
nal nawiewny umozliwiajacy naptyw powietrza z krypty zaslepiono, co catkowicie zatrzymato
cyrkulacje powietrza. Cho¢ kosciét ma otwory wentylacyjne w sklepieniach kazdego z przeset
nawy, od strony strychu wyposazone w starannie wykonane drewniane kominki, to wobec braku
nawiewu system nie dziala, a powietrze we wnetrzu stoi w bezruchu.

Tego rodzaju dzialania dotknety nie tylko ten ko$ciol. Sa one wynikiem zatracenia wiedzy
o dawnych sposobach wentylowania budowli. Znakomite umiejetnosci rozwigzywania tych
zagadnien przez $redniowiecznych i pdzniejszych budowniczych w XIX i XX wieku zostaly
zapomniane i przestano je rozumie¢. Koscioly juz najczesciej buduje si¢ bez krypt. Poradniki
dla opiekunéw koscioldéw z tego okresu polecajg tylko wietrzenie przez okna i lufciki'®. W tym
czasie zaleca si¢ wykonywanie uchylnych lufcikéw nawet w oknach, ktére wczesniej ich nie
mialy — nie byly potrzebne, poniewaz budowniczowie potrafili nada¢ catej budowli wenty-
lacyjnos$¢ (zdolnos¢ do samowentylacji). Najwicksza zaleta dawnego systemu wentylowania
jest to, ze do wnetrza naptywa powietrze o zestandaryzowanych, ustabilizowanych w krypcie
parametrach temperatury — w przeciwienstwie do wietrzenia przez okna, kiedy do wnetrza
naplywa powietrze o przypadkowych parametrach. Oczywiscie wspdlczesna technika pozwala
rozwigzac problem dostarczania do wnetrza powietrza odpowiednio ogrzanego i osuszonego lub
nawilzonego, ale po co ja do tego zaprzega¢, skoro sama budowla potrafi to zrobi¢, byle jej w tym
nie przeszkadzano.

Fenomen oddychajacej posadzki'®

Posadzka wykonana w dawnej technologii ma temperature pochodzacy z gruntu, wlasciwie
niezalezna od pogody na zewnatrz. Dzigki temu w zimie staje si¢ grzejnikiem utrzymujacym
temperature dodatnig, a w lecie taka sama lub niewiele zmieniona temperatura chtodzi wnetrze.
W okresie mrozéw tylko w pasie przysciennym jest mozliwe poziome przenikanie chtodu, wieksze,

17 Powierzchnia dachu kosciota wynosi 45 x 15 = 675 m*. Oznacza to, ze podczas deszczu o natezeniu 30 mm/m?
przez dziurawe rury splynie, czg§ciowo zostajac we wzgorku, 20 250 litréw wody, a deszcz o natezeniu
40 mm/m? dostarczy w strefe fundamentowa jakas czes¢ z 27 ooo litréw wody — bez mozliwoséci odparowania
z powodu szczelnej nawierzchni.

18 Szerzej omawiam to zagadnienie w: B.J. Rouba, Ogrzewanie — problem opiekuna kosciofa, [s.1.] 2019, ma-
terial niepublikowany, przekazany Radzie ds. Kultury i Ochrony Dziedzictwa Kulturowego Konferencji
Episkopatu Polski do udostepniania zainteresowanym ksi¢zom, online: wuoz.malopolska.pl, tinyurl.
com/ye6sbp7d, dostep: 2.06.2025. Na s. 5 przywoluje tam podrecznik ks. Leona Goscickiego, ktory pisze:
»[...] wentylacja ko$cioldw jest sprawa wybitnie wazna, badz ze wzgledu na zdrowie kaplandw i wiernych,
badz ze wzgledu na konserwacje murdw $wiatyni, dziet sztuki, utensyliow koscielnych”, sam zaleca jednak
wietrzenie ko$cioléw przez uchylanie okien.

19 Na to zagadnienie zwrdcil uwage inz. arch. Pawel Filipowicz.

105


http://wuoz.malopolska.pl
https://tinyurl.com/ye6sbp7d
https://tinyurl.com/ye6sbp7d

Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1 BADANIA

Kosciot w Dulsku moze stuzy¢
jako przyktad skutecznego
zabezpieczenia budowli przed
woda - ostry spadek terenu

od scian kosciota, dochodzaca
do samego cokotu trawa,

ktora zabezpiecza przed woda
odpryskowa, oraz obejscie
wtopione w grunt, nieutrudniajgce
odptywania wody. Fot. Bogumita
J.Rouba

ChurchinDulsk, example of
successful protection of abuilding
fromwater - the sharp drop in

the terrain, away from the walls

of the church, the grass reaching
its base - which protects against
splash water - and the bypass

in the ground, which allows water
todrainaway. Photo: Bogumita
J.Rouba

jesli mury sg zawilgocone. Cata srodkowa powierzchnia posadzki pelni funkcje stabilizatora
klimatu w kosciele podczas mrozdw lub upatow.

Parametry klimatu w budowlach z historycznymi posadzkami zawsze sa lepsze niz w tych,
gdzie ulozono wspolczesne posadzki na betonowych wylewkach?®. W niektérych warunkach
wpuszczenie masy cieptego, wilgotnego powietrza do chfodnego wnetrza sprawi, ze nawet na takiej
posadzce mozemy wywola¢ zjawisko kondensacji, ale to nie wina budowli, lecz btad opiekuna,
ktory wietrzy wychtodzone wnetrze, nie pamietajac zasady: ,,Dopiero po Bozym Ciele wietrzy
sie w ko$ciele?'.

Fenomen skutecznego zabezpieczenia przed wodg

Zabezpieczanie budowli przed wodg wylacznie przez szybkie i sprawne jej odprowadzanie od
murdéw to najprostsze i zarazem najskuteczniejsze rozwigzanie, stosowane wlasciwie od zawsze.
Spotkac je mozemy przy sredniowiecznych budowlach, ale tez na przyklad przy goralskich chatach,
co $wiadczy o tym, ze réwniez w budownictwie $§wieckim stosowano te dobre praktyki.

Dzi$ bardzo problematyczne s3 obiekty utopione w narostym przez stulecia gruncie. Do-
chodzi wtedy do bocznej infiltracji wody w mury, a potem jej transportu kapilarami. Czesto nie
ma mozliwosci obnizenia gruntu, ale istniejg inne rozwigzania — kanaly dystansujace, obnizanie
tylko waskiego pasa przy samych $cianach, powiazane z precyzyjnym odprowadzaniem wody

20 W jakim zakresie jest to wynik braku zawilgocenia murdw ze wzgledu na szczelne posadzki, a w jakim -
nastgpstwo pobierania ciepla lub chlodu z ziemi pod oddychajaca posadzka, to zagadnienie, nad ktérym
mogliby sie pochyli¢ specjalisci.

2

Zob. B.]. Rouba, Pielegnacja swigtyni i innych zabytkéw. Ksigzka nie tylko dla ksiezy, Torun 2014, s. 282.
Dr hab. inz. arch. Piotr Samdl, prof. Politechniki Gdanskiej, zwraca uwage, ze: ,,[...] ciekawym momentem
w cyklu zycia $wiatyn (zwlaszcza sredniowiecznych, pozbawionych przewaznie krypt wentylowanych) byt
poczatek wiosny (kwiecien), kiedy zazwyczaj dochodzito do kondensacji pary wodnej na posadzkach. Szcze-
golnie w przypadku tych niejednorodnych - np. flizéw ceramicznych z XV-XVI w. i paséw (»chodnikdw«)
uktadanych z olandéw zwlaszcza chetnie w XVII/XVIII w. — $wietnie wida¢, jak ceramika na piasku lepiej
radzita sobie z nadmiarem wody w przypadku takich ko$ciotéw pozbawionych krypt. Osobna kwestig jest
realizowana pdzniej, zwlaszcza na pocz. XX w., tendencja do uszczelniania posadzek kamiennych i kfa-
dzenia wapieni nawet na zaprawach cementowych/cementowo-wapiennych” (korespondencja prywatna).
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Spadek odcinka terenu od muru do linii
opadania wody z okapéw i rynien powinien
wynosié¢ nie mniej niz 10, nawet do 20°. Na

linii spadania kropel wody teren powinien
ukosnie opadaé¢ pod mozliwie najbardziej
ostrym katem (nawet do ok. 30 — 40%). Ma to
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é na celu kisrunkowanie odpryskn w odwrotng
b
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strong ,,od sciany”. Dalej, spadek moze by¢
mniejszy (ok. 5 — 10°), ale utrzymany do
minimum 1.5 m od $cian kosciola.

punkt 0

— = H —H

Na linii spadania kropel wody konieczny jest
‘bardzo ostry spadek i brak twardego podloza

opr. Bogumila J. Rouba 2021

Wykres 10. Schemat prawidtowego uksztattowania terenu przy budowli, z uwzglednieniem koniecznosci
specjalnego spadku na linii opadania wody z rynien. Oprac. Bogumita J. Rouba

Fig.10. Diagram of the correct configuration of the terrain around a building, incorporating the need for
a designated slope along the line of water flow from the gutters. Compil.: Bogumita J. Rouba

z obnizenia i tym podobne?? (fot. 11, wykres 10). Woda w gruncie zapewnia jego spoisto$¢ i wla-
$ciwe oparcie dla fundamentéw. Dawne budowle staly przez setki lat na odpowiednio nawilzonym
gruncie i taki stan powinni$my sie stara¢ zapewnia¢ im nadal. Naleznej budowli wody nie mozna
ani wysyla¢ rurami do rzeki, ani odprowadza¢ niedajacymi sie skontrolowa¢, pouszkadzanymi
rurami podziemnymi, co skutkuje nadmiernym rozmiekczeniem gruntu. Trzeba tylko zadbac
o to, aby woda nie trafiata w $ciany budowli.

Czescig systemu zabezpieczenia przed wodg byla troska o sprowadzenie jej z dachu w taki
sposob, aby spadata jak najdalej od scian budowli. Czesto stosowanym rozwigzaniem bylo kierun-
kowanie jej odrzutu przez zmianeg kata okapu lub dolnej czesci polaci dachowej. Efekt wyrzutni
dla wody uzyskiwano za pomocg przypustnic, niekiedy zwanych takze nasuwnicami, nabijanych
na koncowki krokwi. Jeszcze do lat 70.-80. XX wieku kazdg decyzje o montazu orynnowania
w zabytkowym budynku poprzedzano gleboka refleksja i analizg zasadnosci tego kroku. Dzi$ za-
ktadanie rynien stalo si¢ oczywistoscig. Niestety czesto popelniany jest przy tym biad, wynikajacy
z braku zrozumienia istoty systemu historycznych dachéw przypustnicowych, widoczny na fot. 12.

Innym elementem systemu panowania nad woda, zwlaszcza nad podnoszong przez wier-
nych wilgotnoscig powietrza w kosciele, jest mechanizm wykraplania nadmiaru pary wodnej na
wewnetrznych powierzchniach szyb, tym skuteczniejszy, im chlodniejsze sg ich powierzchnie.
W kosciotach, zwtaszcza niewielkich, zgromadzenie duzej liczby wiernych sprawia, ze czgsto tuz
po rozpoczeciu pierwszej mszy dochodzi do kondensacji wody na oknach?. Splywajaca wode

22 Fotografie i rysunki oraz wigcej objasnien mozna znalez¢ w: B.]. Rouba, Zawilgocenie — problem opiekuna
kosciota, ,Renowacje i Zabytki” 2021, nr 1, s. 122-137.

23 Gdy w 1997 roku prowadzilam kompleksowe badania ko$ciota parafialnego w Bierzglowie kolo Torunia,
w grudniowg mrozng niedziele obserwowatam, jak zaledwie 15 minut po rozpoczeciu pierwszej mszy $wigtej
juz dochodzilo do kondensacji wody na powierzchni szyb okiennych.
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Przyktad dachu przypustnicowego, do ktérego dodano wspotczesne orynnowanie.
Zarowno ptotki sSniegowe, jak i sama rynna stanowia przeszkode dla wody, ktéra zamiast
zostac daleko odrzucona, ulega rozbiciu, a pyt wodny moczy Sciany, o czym swiadcza
widoczne na tynku zacieki. Dolna czes¢ budynku jest zawilgocona na skutek wykonania
betonowej nawierzchni dochodzacej do samej sciany. Fot. Bogumita J. Rouba

Example of a bonnetroof with modern guttering added. Both the snow fences and the
gutter itself prevent water from being thrown far away. This results in water breaking
up and causing the walls to become wet, as evidenced by the water stains visible on the
plaster. The lower part of the building is damp due to the concrete surface reaching the
wall itself. Photo: Bogumita J. Rouba

zbierano do rynienek umieszczanych na parapetach, rynienek ze spadkiem i szufladka lub rynie-
nek, z ktérych rurka wyprowadzano jg bezposrednio na zewnatrz. Stosowano takze rozwiazania,
w ktorych szczelina migdzy ramiakiem a dolng czescig futryny okiennej umozliwiata swobodne
wyplywanie wody na zewnatrz?*. Te zdolno$¢ usuwania nadmiaru wilgoci z powietrza mozna wiec
uznac za kolejny fenomen dawnych budowli - mechanizm samoregulacji klimatu wewnatrz?.

24

25
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Takie rozwigzanie zastosowano w oknach wymienionych najprawdopodobniej w pierwszej polowie
XIX wieku w kosciele klasztornym w Skepem. Dzi$ zachowane sg one tylko w prezbiterium, gdyz w nawie
zastgpiono je nowymi w 1998 roku. W oknach w pierwszym przgéle prezbiterium (liczac od wschodu)
zachowalo si¢ pierwotne rozwiazanie z czaséw barokowej przebudowy kosciota w pierwszej potowie
XVIII wieku. Zastosowano wowczas wpuszczone w parapet drewniane skrzyneczki o gltebokosci i szero-
kosci okolo 20 cm, a dtugosci odpowiadajacej wymiarowi parapetu. Ich wnetrze byto wypelnione wiérami
drzewnymi i przykryte od géry cienka, lekka deseczka, nieco wezsza od skrzynki, co umozliwiato swobodne
sptywanie wody do wnetrza, a potem jej powolne odparowywanie. Podczas wymiany okien w pierwszej
potowie XIX wieku we wszystkich przestach oprocz pierwszego skrzyneczki zamurowano. Zostaly zamie-
nione na system odprowadzania wody szczeling migdzy ramiakiem a futryna.

Na znaczenie kondensacji na oknach dla ochrony wnetrza przed zawilgoceniem zwrdcili uwage krakowscy
konserwatorzy Ryszard Rolewicz i Piotr Biatko. Jaki doktadnie jest udzial tego procesu w ksztaltowaniu
klimatu wnetrza kosciota, to oczywiscie kolejny temat badawczy. Przyszte badania powinny takze obejmo-
wa¢é poréwnanie z warunkami klimatycznymi w kosciotach, w ktérych historyczne, pojedyncze szklenia
zastapiono podczas termomodernizacji szybami zespolonymi, w zasadzie wykluczajacymi kondensacje.



Fenomen dawnych budowli

Nasze dzisiejsze metody walki z zawilgoceniem przez uszczelnianie, izolacje, twarde nawierzch-
nie dochodzace do samych $cian - réznego typu zwirki, otoczaki, kostki granitowe, krawezniki
blokujace szybkie odptywanie wody, przez odkopywanie i izolowanie fundamentéw, drenaze,
zwlaszcza zasilane dodatkowo woda z dachu, przepony, podcinki — wymagaja pilnej weryfikacji.
Nie maja one nic wspolnego z pierwotnymi rozwigzaniami. W wigkszosci przypadkow okazuja
sie nieskuteczne, a niejednokrotnie niestety wrecz szkodliwe dla zabytkéw?®. Szczegélnie grozne
w skutkach jest odkopywanie fundamentéw, bowiem nieodwracalnie niszczy to ich stabilne
oparcie w gruncie. Tak wigc przed specjalistami otwiera si¢ pole do nowych badan, niezbednych
dla rzeczywistej ochrony zabytkow.

Bardzo grozne dla bezpieczenstwa budowli s3 tez podziemne systemy odprowadzenia wody
z rur spustowych. W stosunkowo kroétkim czasie ulegaja one uszkodzeniom, ktére pod powierzchnia
ziemi sg niezauwazalne, a poniewaz nie praktykuje si¢ systematycznego sprawdzania stanu rur,
w wielu obiektach tony wody z dachéw wylewaja si¢ w niekontrolowany sposéb pod fundamenty.
Prowadzi to do zawilgocenia, a z czasem wrecz do zagrozenia statyki budowli.

Fenomen estetyki otulajgcej

Fenomen estetyki otulajacej najtatwiej jest zrozumie¢, poréwnujac wrazenia, jakich doznajemy
we wnetrzu katedry gotyckiej i neogotyckiej.

W kosciele gotyckim wszystko jest krzywe — od nieregularnych zeber i koslawo wymurowy-
wanych wysklepkow po tynki ciagnione, powtarzajace, wrecz jak gdyby owijajace fakture watku
muru. Wida¢ to szczegoélnie wtedy, kiedy dane nam jest znalez¢ si¢ na rusztowaniach pod samym
sklepieniem. Nie oznacza to, oczywiscie, ze mistrzowie gotyccy nie pracowali starannie. Czgsto
mozna na przyktad oglada¢ kilometry zacinanych spoin, opracowanych z niezwykla wprost
starannoscig, czy perfekcyjnie wyprowadzane geometryczne azury maswerkow, nie méwiac juz
o staranno$ci, z jakg stawiano gigantyczne mury tych swiatyn. Jednak ogdlna estetyka gotyku jest
rozwichrzona i miekka. Ta pozorna niefrasobliwos¢ budowniczych i tynkarzy stanowi wlasnie
o fenomenie gotyku — monumentalnego, a zarazem lekkiego i ludzkiego. Stojac na posadzce i spo-
gladajac w kierunku sklepienia czy $cian, nie widzimy poszczegdlnych nieréwnosci — widzimy
przestrzenny, migkki obraz utkany z wigzek swiatta odbitego pod réznymi katami od tych wia-
$nie wzbogaconych przestrzennie powierzchni. W takim wnetrzu czujemy si¢ otuleni przyjazna
delikatnoscig (fot. 13-19).

Natomiast w architekturze neogotyckiej juz nie bylo miejsca i czasu na murowanie wysklep-
kow z reki. Wiele elementdw zaczeto wowczas wytwarzaé metoda prefabrykacji, poza placem
budowy, na przyktad obramienia okienne, stad ich absolutna doktadno$¢ i powtarzalnos¢. Tynki
zacierano juz duzymi pacami, dzieki czemu uzyskiwano ich réwnomiernos¢ i gladkos¢. Tech-
nika budowlana osiagneta twardy perfekcjonizm. Takie tez s3 nasze odczucia, kiedy stajemy we
wnetrzu neogotyckim: konkret gladkiej, prostej $ciany, idealna powtarzalnos¢ rytmu sklepien.
I cho¢ garnitur elementéw dekoracyjnych, tych réznych fial, kwiatonéw, czotganek, wimperg i tym
podobnych, jest taki sam jak w kosciotach gotyckich, to wrazenie estetyczne — zawsze odmienne.
Zadnego rozwichrzenia, zadnego poczucia otulenia. Czasem urode wnetrz neogotyckich budowli
kreuje niekwestionowane piekno architektury, a czasem — niezwykle polichromie, co nadaje tym
obiektom nieprzecigtny charakter i wartos¢, ale to juz inne zagadnienie.

Migkkos¢ i przestrzennos¢ historycznych tynkow tak wewnetrznych, jak i zewnetrznych sa
masowo niweczone. Tak jak na przestrzeni ostatniego ¢wier¢wiecza utracili§my niemal wszystkie
piekne dachy z wielobarwnych, zréznicowanych dachéwek, tak samo tracimy historyczne tynki.
Wiele z naszych zabytkow zostalo splaszczone za sprawa wielkiej pacy robotnika budowlanego,
a na koniec pomalowane kryjaca, ahistoryczng farba, by ostatecznie zacza¢ wygladac jak pro-
dukt zabytkopodobny.

26 Szersze omowienie problematyki zawilgocen znalez¢é mozna w: Optymalizacja metod konserwacji. Zagad-
nienie nieréwnowagi wilgotnosciowej w obiektach zabytkowych, Warszawa 2022. Opracowanie zawiera aneks
Wzor metodyki badat przyczyn zawilgocenia.
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Niezwyktosc wnetrza gotyckiej kaplicy zamkowej w Lublinie,
pokrytego polichromiami ufundowanymi przez Wtadystawa
Jagiette, wykreowana zostata od podstaw, od zatozenia
tynkow o charakterystycznej, miekkiej fakturze. Fot. Bogumita
J.Rouba

The interior of the Gothic castle chapelin Lublin, covered with
polychromes funded by Wtadystaw Jagietto, is unique and was
created from scratch, starting with the application of plaster

with a characteristic soft texture. Photo: Bogumita J. Rouba

Przestrzenna faktura podtoza sprawia, ze nawet elementow
geometrycznych obecnych w polichromiach lubelskiej kaplicy
nie odbieramy jako sztywnych podziatow. Fot. Bogumita
J.Rouba

The spatial texture of the substrate means that even the
geometric elements present in the polychromes of the Lublin
chapel are not perceived asrigid divisions. Photo: Bogumita
J.Rouba




Fakturalne siedemnastowieczne
tynkiwe wnetrzu kosciotaw Nowym
Miescie nad Warta nadajg mu wrecz
bajkowy charakter. Fot. Bogumita
J.Rouba

The textured17th-century plaster
in the interior of the churchin
Nowe Miasto nad Warta lends the
structure an almost fairy-tale
quality. Photo: Bogumita J. Rouba

Whnetrze prezbiterium kosciota
w Skepem z polichromiami

po pracach konserwatorsko-
-restauratorskich. Usuniecie
przemalowan z kolejnych trzech
odnowien pozwolito odzyskac
petnie wartosci artystycznej
delikatnych rokokowych malowidet
Walentego Zebrowskiego,
powstatych krétko przed 1755
rokiem. Fot. Waldemar Grzesik,
Bogumita J. Rouba

Interior of the presbytery of the
church in Skepe with polychromes
following conservation and
restoration work. The removal of
repaintings from three successive
renovations has allowed the
delicate Rococo paintings by
Walenty Zebrowski, executed
shortly before 1755, to be restared
to their full artistic value. Photo:
Waldemar Grzesik, Bogumita
J.Rouba
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Pozornie gtadkie tynki przy odpowiednim oswietleniu
ujawniajg cate bogactwo faktury. Jest to tym bardziej
warte namystu, ze wnetrzu kosciota w Skepem po
przebudowie w pierwszej potowie XVIIl wieku nadano
charakter wytwornej elegancji. Estetyczne wzorce
tamtego czasu, nawigzujace do elegancji sali balowej,
kojarzylibysmy raczej z gtadkoscia tynkow, gdy tymczasem
przemyslane operowanie fakturg pozwalato éwczesnym
budowniczym i artystom bardzo Swiadomie kreowa¢
bogate zjawiska estetyczne. Fot. Waldemar Grzesik,
Bogumita J. Rouba

Under appropriate lighting, the seemingly smooth plaster
reveals its full texture. This is particularly impressive
given that the interior of the churchin Skepe was given
arefined elegance after its recanstruction in the first half
of the18th century. The aesthetic standards of the time,
reminiscent of the elegance of aballroom, would be more
likely to be associated with smooth plaster, whereas the
thoughtful use of texture allowed the builders and artists
of the time to cansciously createrich aesthetic effects.
Photo: Waldemar Grzesik, Bogumita J. Rouba

Charakterystyczna faktura tynkéw Walentego Zebrowskiego zostata uzyskana przez naktadanie, a wrecz naklejanie ich na
wczesniejszg, starszg warstwe tynku za pomoca matych drewnianych pacek, ktérych slady zachowaty sie w wielu miejscach.
Fot. Waldemar Grzesik, Bogumita J. Rouba

The distinctive texture of Walenty Zebrowski's plaster was achieved by applying, or even sticking it onto an earlier, older layer of plaster
using small wooden trowels, of which there are traces remaining in numerous places. Photo: Waldemar Grzesik, Bogumita J. Rouba

Artysta malowat w technice freskowej na mokrym tynku. Prowadzit pedzel delikatnie i lekko, cho¢ zdarzaja sie miejsca (tak jak tu
skrzydetko putta), gdzie silniejsze przycisniecie lekko wgniotto wilgotny, plastyczny tynk. To bogactwo faktury tynkow postuzyto
Walentemu Zebrowskiemu do uzyskania efektu lekko$ci, przestrzennoci i wrecz powietrznosci malowidet. O intencjonalnosci
dziatan Zebrowskiego éwiadczy fakt, ze tynkina $cianach pokryte iluzjonistycznie malowanymi formami architektonicznymi

i dekoracjami typu groteska zostaty opracowane znacznie bardziej gtadko. Bogata, przestrzenna fakture artysta przewidziat
wytacznie pod partie niebianskich scen na sklepieniu. Fot. Bogumita J. Rouba, Waldemar Grzesik

The artist used the fresco technique on wet plaster. He applied the brush with a gentle and delicate touch, although there are

areas (such as the wing of the putto here) where he used a slightly firmer touch to slightly indent the moist, malleable plaster. In

his paintings, Zebrowski skilfully used the rich texture of the plaster to create a light, spacious and airy effect. The intentionality

of W. Zebrowski's actions is evidenced by the fact that the plaster on the walls, covered with illusionistic architectural forms and
grotesque decorations, was finished much more smoothly. The artist reserved the rich, spacious texture exclusively for the celestial
scenes on the vault. Photo: Bogumita J. Rouba, Waldemar Grzesik
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Fenomen bezpieczeristwa mikrobiologicznego

Bezpieczenstwo mikrobiologiczne dawnych budowli osiagano za sprawg malowania wnetrz w czy-
stej technice wapiennej. Zadne wspdlczesne farby, nawet fabrycznie produkowane wapienne (1),
nie gwarantujg calkowitego bezpieczenistwa. We wnetrzach - zwlaszcza koécielnych, szczegélnie
z problemami klimatycznymi lub wcze$niej juz porazonych przez mikroorganizmy - nawet nie-
wielkie dodatki emulgatoréw stosowane w procesie produkgji farb, takze mineralnych, staja si¢
pozywka wystarczajacg do rozwoju mikroorganizméw?’.

Fenomen znakomitej akustyki

Dla porzadku nalezatoby tu jeszcze wspomnie¢ o fenomenie znakomitej akustyki, cho¢ dzis, gdy
wyszly z uzycia dawne ambony, pewnie niewielu ksi¢zy pamieta, w ktora strong nalezy kierowa¢
usta i na ktérym filarze katedry znajduje si¢ punkt odbijajacy i wzmacniajacy glos kaznodziei,
aby byl slyszany w calym wielkim wnetrzu?.

Fenomen trwatosci

Na koniec warto tez krotko wspomnie¢ o fenomenie trwatosci. Patrzac na liczace czasem wiecej
niz 8oo lat koscioty, gotyckie zamki, kamienice i ratusze, nie mamy watpliwosci, ze ich budow-
niczowie potrafili stawia¢ obiekty odporne na dzialanie czasu. Nie s3 one jednak odporne na

Pierwsza teznie solankowa w Ciechocinku zaczeto budowac w1824 roku. Przez 200 lat kazda
ztrzech tezni obiegaty zwirowe alejki spacerowe, proste, zwyczajne, dobrze stuzace kuracjuszom
i niesprawiajgce szczegdlnych probleméw w utrzymaniu. Podczas niedawnego remontu
unowoczesniono alejki, obramiajac je kraweznikami. Dzi$ po kazdym deszczu nawierzchnie stajg
sie rozmiekte i grzaskie, a koniecznos¢ ich naprawiania bedzie nieustajgco generowac koszty. Tak
wtasnie sami potrafimy uczyni¢ nasze zabytki drogimiw utrzymaniu. Fot. Bogumita J. Rouba

The construction of the first graduation tower (or thorn house) in Ciechocinek began in1824. For
200 years, each of the three graduation towers was surrounded by gravel walking paths, simple,
ordinary, well-suited to the needs of spa guests and easy to maintain. During a recent renovation,
the pathways were modernized and kerbs installed along their edge. Today, after each rainfall, the
surfaces become soft and muddy, necessitating regular, costly maintenance. This is an example of
how we can make our monuments expensive to maintain. Photo: Bogumita J. Rouba

27 Wiecej na ten temat mozna znalez¢ w: B.J. Rouba, Pielegnacja Swigtyni i innych zabytkéw..., op. cit., s. 40-46.

28 Ten szczego6t znam z opowiesci nieco starszych ksiezy, absolwentéw Seminarium Duchownego w Pelplinie,
ktorych jeszcze uczono umiejetnosci korzystania z tej formy wzmacniania glosu, jaka dawni budowniczowie
dla nich stworzyli.
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niszczycielskie dzialania czlowieka. Okazuja si¢ calkowicie bezbronne wobec niedbalstwa lub
niewiedzy swoich opiekunéw, niekompetencji wykonawcéw rozmaitych prac, wobec drapiez-
nosci i bezceremonialnosci przeréznych modernizatoréw, ktoérzy nie szanuja ich integralnosci.
Szczegdlnie przykre s sytuacje, gdy w dobrej wierze, wielkim nakladem sit i srodkéw wykonane
zostaja prace, ktore po kilku latach prowadza do optakanych skutkéw. Przyktadéw mozna byloby
pokaza¢ niestety wiele. Tu przytocze tylko jeden - btad popelniony podczas prac remontowych
przy tezniach ciechocinskich (fot. 20).

Podsumowanie

Z mocy prawa mamy obowiazek chroni¢ wartosci zabytkéw. Szczegdlnie zalezy nam na ochronie
dwu najistotniejszych: autentycznosci i integralnosci. Autentyczno$¢ — prawda zabytku - to orygi-
nalna materia z cechami jej wytworzenia i obrébki oraz jej oryginalny uktad (forma, faktura, kolor)
nadany przez tworce i czas. Natomiast integralno$¢ to zachowane rozwigzania estetyczne i techniczne
typowe dla czasu, w ktérym powstat zabytek?. Mozemy, oczywiscie, sens ochrony zabytkéw, po-
trzebe zachowywania ich wartosci uzasadnia¢ nakazami doktrynalnymi. Jednak w kontekscie tego,
co pokazujg nam same zabytki, ochrona ich pierwotnych cech i rozwigzan technicznych powinna
by¢ nastepstwem swiadomosci, Ze cechy te warunkuja ich zdrowie i dalsze istnienie.

Bledy popetniamy z niewiedzy, tradycje budowlane zostaty bowiem zerwane. Nie rozumiemy
dawnych struktur i wdrazamy rozwigzania, ktére sg dla zabytkow szkodliwe, a dla ich opieku-
néw — wyniszczajace finansowo. Wiedza o dawnych materiatach i dawnych technikach budow-
lanych jest wigc nam dzi$ szczegolnie potrzebna, bysmy mogli lepiej rozumie¢ te struktury, by
nie popelnia¢ pomytek podczas prowadzenia prac, by przezwyciezy¢ przymus nieprzemyslanego
modernizowania, nieodwracalnie pozbawiajacego zabytki autentycznosci i ich niesamowitych
cech. Oczywiscie w praktyce nieustannie mierzymy si¢ z koniecznoscig modernizowania, przy-
stosowywania zabytkéw do odgrywania nowych rdl i tak dalej. Rzecz jednak w tym, by robi¢ to
madrze, z szacunkiem i zrozumieniem pierwotnych rozwiazan, filozofii i charakteru zabytku, by
funkcje dopasowywac do zabytku, a nie zabytek do funkcji. Jesli nie szanujemy cech, ktére stanowia
istote zabytku, wprowadzamy rozwiazania sitowe, bezceremonialnie podporzadkowujemy sobie
zabytek, to wkrodtce go tracimy, wraz z wszystkimi pieniedzmi wlozonymi w jego modernizacje.
Fenomenalne wlasciwosci dawnych budowli bardzo latwo jest zniszczy¢. Wystarczy przeciac jedno
ogniwo na przykiad tancucha przeptywu powietrza — uszczelni¢ pokrywe krypty lub zamkna¢
otwory wentylacyjne w sklepieniu — by caly system przestal dziata¢®. Starczy polozy¢ posadzke
na wylewce betonowej czy zrobi¢ betonowa posadzke w krypcie, by zatrzymac pobieranie ciepta
z ziemi i jeszcze doprowadzi¢ do zawilgocenia muréw?®'. Wystarczy odkopaé fundamenty, by nie-
odwracalnie utracic ich stabilne oparcie w gruncie, co za kilka, a najdalej kilkanascie lat zaowocuje
pekaniem budowli. Jeszcze gorsza rzecza jest wzmacnianie fundamentéw betonem. Warstwa
betonu staje si¢ bowiem knotem ciaggnagcym wod¢ w mury, a usztywnienie dawnej ,,plywajace;j”
budowli®*? sprawi, ze zacznie ona jeszcze szybciej pekac.

29 Wiele zagadnien dotyczacych integralnoéci oméwitam w: B.J. Rouba, Wartos¢ integralnosci w ochronie
zabytkow [w:] Zachowanie i konserwacja zbioréw muzealnych, Poznan-Szreniawa 2021, s. 133-144.

3

=3

W kosciotach, w ktérych mozna przywrdcié¢ pierwotny system wentylacji przez krypty, nalezy postepowac
w sposob bardzo ostrozny i przemyslany. To zagadnienie opisano w publikacji: B.J. Rouba, Zawilgocenie...,
op. cit., s. 60, przypis 18.

3

Jeden z najbardziej drastycznych przypadkow, jaki widziatam, to krypta grobowa Radziwiltow w ko$ciele
w Nie$wiezu. Jej opiekun, na co dzieft uwaznie obserwujacy wnetrze, z pelnym zrozumieniem analizowat
i relacjonowat zjawisko kondensacji i zawilgocenia, co zaczelo si¢ po pracach remontowych, w trakcie
ktorych w krypcie wylano betonowsg posadzke.

3

N

Dawne budowle majg charakter struktur ,,ptywajacych’. Cechuje je elastycznoé¢, ktéra pozwala w okreslo-
nym zakresie kompensowa¢ na przyktad mikroruchy podtoza wynikajace ze zmian stopnia nawilzenia, ze
zmiennych warunkow atmosferycznych i tym podobnych. Praktyka pokazuje, ze nastgpstwa wspolczesnie
wprowadzanych usztywnien, zwlaszcza asymetrycznych, sa nieciekawe. Jest to wigc znowu kolejne pole do
badan dla specjalistow.
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Na zakonczenie przytocze wiec mysl, ktora sformulowatam juz jakis czas temu, a ktdra ciagle
jest aktualna: podstawg dobrych rozwigzan jest umiejetne taczenie nowoczesnosci, kompetencji
i wiedzy z madroscia tradycji!

Podziekowania

Przez lata prowadzenia badan w dziesigtkach zabytkowych budowli bytam wspierana przez moich wspoétpracowni-
kow - dr Barbare Kobusirfiska-Behal, mgr Ludmite Tyminska-Widmer, dr Terese £ekawe-Wystouch, mgr Magdalene
Kapke i aktualnie wspotpracujacego ze mng mgr. Adama Kazmierczaka. To dziekiich pomocy udato mi sie zebrac tyle
doswiadczen i wiedzy, by zrozumiec, z czego wynika niezwyktos¢ dawnych budowli i skad sie biorg ich niesamowite
cechy. Sktadam tym osobom najserdeczniejsze podziekowania. Wdzieczna jestem takze gospodarzom obiektdw,
w ktorych prowadzitam badania, pracownikom urzedéw ochrony zabytkow i wszystkim zyczliwym, wspaniatym
osobom, ktére miatam szczescie nieustannie spotykac. Dziekuje przyjaciotom, ktorzy poswiecili swdj czas na
konsultowanie tekstu przed ztozeniem go do publikacji. Dziekuje wreszcie za cenne uwagi recenzentom.
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Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie
1976-1977 - idea przestrzeni spotecznej
w teorii i praktyce

Zielona Gora Sculpture Meetings 1976-1977 -
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Marta Ktaczkowska, Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie 1976-1977 - idea przestrzeni spotecznej w teorii i prak-
tyce, ,Ochrona Zabytkéw” 2025 , nr 1, s. 117-135.

Abstrakt

Tematem artykutu sg Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie, ktore odbywaly sie w latach
1976-1977, zainicjowane i poprowadzone przez zielonogorskiego rzezbiarza Tadeusza
Dobosza. Zaprosit on do wspolpracy blisko 40 artystow z kraju, wérdd ktorych znalezli sie
najwazniejsi tworcy tego czasu, reprezentujacy rézne postawy we wspolczesnej rzezbie,
miedzy innymi: Jan Berdyszak, Jerzy Beres, Barbara Koztowska, Magdalena Wigcek,
Barbara Zbrozyna, Marian Kruczek, Grzegorz Kowalski, Maciej Szafikowski, Anna
i Krystian Jarnuszkiewiczowie oraz Jézef Marek. W ramach spotkania inauguracyjnego
w listopadzie 1976 roku artysci zapoznawali si¢ miastem - jego historig, architekturs,
ukladem i planami urbanistycznymi - oraz dyskutowali nad rolg sztuki w przestrzeni
publicznej. W rezultacie powstalo ponad 60 propozycji rzezbiarskich, w duzej mierze
stworzonych z myslg o konkretnych miejscach w Zielonej Gérze, zaprezentowanych na
wystawie w galerii BWA w lutym i marcu 1977 roku. Do realizacji wybrano kilkanascie
projektow, z czego jedynie kilka zostalo wykonanych i zachowalo sie do dzis.

Artykul stanowi pierwsze rozpoznanie i probe analizy Zielonogérskich Spotkan
Rzezbiarskich w odniesieniu do innych zielonogérskich inicjatyw artystycznych z tego
okresu, ktdre poruszaja temat przestrzeni spolecznej i jej ksztaltowania poprzez sztu-
ke (sympozjum Zlote Grono, organizowane w latach 1963-1981, Karta tagowska oraz
wystawa Moje miasto w galerii BWA w 1975 roku).

Stowa kluczowe
plener rzezbiarski, rzezba lat 70. XX wieku, Zielona Géra

* (Oddziat Terenowy Narodowego Instytutu Dziedzictwa w Zielonej Gorze
e-mail: mklaczkowska@nid.pl
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Abstract
The subject of this article is the Zielona Géra Sculpture Meetings, which took place in
1976-1977, and were initiated and led by Tadeusz Dobosz, a sculptor from Zielona Géra.
He invited nearly forty artists from Poland, among whom were the most prominent art-
ists of the time, representing various attitudes in contemporary sculpture, including Jan
Berdyszak, Jerzy Beres, Barbara Koztowska, Magdalena Wiecek, Barbara Zbrozyna, Marian
Kruczek, Grzegorz Kowalski, Maciej Szankowski, Anna and Krystian Jarnuszkiewicz, and
Jozef Marek. As part of the inaugural meeting in November 1976, the artists studied the
city — its history, architecture, urban layout and plans - and discussed the role of art in
public space. The result was more than sixty sculptural proposals, the majority of which
were devised with specific locations in Zielona Géra in mind, presented in an exhibition
at the BWA gallery in February and March 1977. A dozen or so projects were selected for
implementation, of which only a few were executed and have survived to the present day.
The article constitutes the first attempt to recognize and analyse the Zielona Goéra
Sculpture Meetings in relation to other artistic initiatives in Zielona Géra of the period,
which dealt with the theme of social space and its shaping through art (the Zlote Grono
[Golden Grape] symposium, organized between 1963 and 1981, the Karta tagowska
[Lagow Charter] and the Moje miasto [My Town] exhibition at the BWA gallery in 1975).

Keywords
open-air sculpture workshop, sculpture of the 1970s, Zielona Géra

ZIELONA GORA JAKO STOLICA NOWEGO WOJEWODZTWA, UTWORZONEGO W 1950 ROKU Z POLACZENIA
kilku regionow tak zwanych Ziem Odzyskanych, nie wyrdzniala si¢ na powojennej mapie Polski
ani wielkoscig, ani architekturg, ani zadng lokalng specyfika. Podobnie jak w innych o$rodkach
zachodniej i péInocnej czesci kraju dopiero tworzyla sie tu nowa tozsamos¢ kulturowa, oparta na
przybyszach przede wszystkim ze wschodnich kreséw dawnej Rzeczypospolitej oraz z Wielkopolski
i Mazowsza. Nowi mieszkancy stopniowo oswajali poniemieckie dziedzictwo. Akcja zasiedlania
ziemi lubuskiej skierowana byta réwniez do artystow, ktérych 6wczesna wladza zachecata do
zamieszkania na terenach okreslanych jako biafa plama na kulturalnej mapie Polski, oferujgc im
mieszkania i wsparcie finansowe. I to wlasnie srodowisko artystyczne, ktére tworzyli powojenni
absolwenci uczelni z Krakowa, Warszawy i Torunia, odegralo istotng rol¢ w budowaniu powo-
jennego krajobrazu kulturowego miasta’.

Wydarzenia artystyczne poprzedzajace Zielonogdrskie Spotkania Rzezbiarskie

Charakterystyczna dla Polski lat 60. i 70. XX wieku relacja miedzy wladza a artystami, z ktdrej
obie strony czerpaly korzysci (wladza uzyskiwata legitymizacj¢ poprzez kulture, a artysci - moz-
liwos¢ tworzenia) przejawiala si¢ roznego rodzaju imprezami artystycznymi?. W Zielonej Gorze
pierwszym i najwazniejszym rezultatem tego ukladu bylo ogélnopolskie biennale Ztote Grono?.

' Wigcej o historii zielonogoérskiego srodowiska artystycznego w: J. Muszynski, W dwudziestopieciolecie
Zielonogorskiego Okregu Zwigzku Polskich Artystow Plastykoéw (I), ,Nadodrze” 1979, nr 10, s. 9-10; idem,
W dwudziestopigciolecie Zielonogorskiego Okregu Zwigzku Polskich Artystow Plastykéw (II), ,Nadodrze”
1979, nr 11, s. 6—7; H. Szczegota, Zielona Géra. Rozwdj miasta w Polsce Ludowej, Poznan 1984, s. 212-216;
L. Kania, Sztuka w pejzazu Zielonej Géry [w:] 10 lat Instytutu Sztuki i Kultury Plastycznej w Zielonej Gérze,
1991-2001, red. J. Berdyszak, Zielona Gora 2002, s. 11-18; 100 lat Zwigzku Polskich Artystéw Plastykow.
Monografia Okregu Zielonogérskiego, Zielona Gora 2011.

N

Wiegcej na ten temat w kontekscie rzezby plenerowej w: K. Chrudzimska-Uhera, Rzezba w miescie. Pomie-
dzy politykg a estetykg - wybrane zagadnienia z historii polskiej rzezby pomnikowej i plenerowej w latach
1945-1980 [w:] Pod dyktando ideologii. Studia z dziejow architektury i urbanistyki w Polsce Ludowej,
red. P. Knap, Szczecin 2013, s. 277-287.

3 Monograficzne opracowanie tematu: K. Schiller, Awangarda na Dzikim Zachodzie. O wystawach i sympozjach
Zlotego Grona w Zielonej Gorze, Warszawa-Zielona Goéra 2015.
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Byl to jeden z najwczesniejszych przegladéw polskiej sztuki wspoélczesnej, zaliczany do najwigk-
szych. Odbywal si¢ 0d 1963 az do 1981 roku. Organizowane wystawy prezentowaly najwazniejszych
polskich twércow, natomiast towarzyszace im sympozja stanowily forum wymiany pogladéw na
temat sztuki wspélczesnej. W kontekscie tematu artykutu wyjatkowo wazne byly zwlaszcza dwie
wystawy w ramach Zlotego Grona - Przestrzen i wyraz z 1967 roku oraz Przestrzen czlowieka z 1975
roku. Skupialy sie one wokdt zagadnien przestrzeni spolecznej i wplywu sztuki na jej ksztaltowanie.

Niezwykle istotnym teoretycznym rozwinieciem tych dwdéch ekspozycji byta Karta tagowska,
ktorej idee zostaly sformutowane w 1974 roku, w trakcie zwigzanego ze Ztotym Gronem IV Ogol-
nopolskiego Pleneru Plastycznego w pobliskim Lagowie*. Dokument opracowany przez artystow
Stanistawa Pappa i Jana Berdyszaka byl poklosiem interdyscyplinarnego spotkania architektow,
urbanistow, socjologdw, psychologdw i artystow, ktérego tematem przewodnim byla przestrzen
zyciowa czlowieka. Karta fagowska miata decydujacy wptyw na podejscie do problemu przestrzeni
miejskiej w Zielonej Gorze, a co wiecej, stanowila inspiracje dla innych miast — dawata poczatek
nowatorskiemu mysleniu o procesie planowania przestrzennego, opartego na doswiadczeniach
z roznych dziedzin nauki, techniki i sztuki®. W okresie dynamicznego rozwoju urbanistyczno-
-przestrzennego miast kosztem naturalnego srodowiska przyrodniczego oraz historycznych
struktur zaproponowano konkretne rozwiazania, bedace w opozycji do Karty atenskiej z 1933
roku, definiujacej styl miedzynarodowy. Gtéwny nacisk potozono na kreacj¢ wynikajaca ze wspot-
dzialania réznych dziedzin zycia spolecznego, dzigki ktérej mozliwe byloby powstanie obszaru
wspolnego otwartego na dialog. Ksztaltowanie tak rozumianej przestrzeni spofecznej widziano
jako dlugi i wielowymiarowy proces, w ktéorym decydujaca role mial odgrywac artysta jako ten,
ktory dostarczal tej przestrzeni idei.

Kolejnym istotnym zielonogdrskim wydarzeniem poruszajacym zagadnienia relacji przestrzeni
miasta i sztuki byta prezentowana w galerii BWA od 14 lutego do 12 marca 1975 roku ekspozycja
Moje miasto. Impresje i propozycje. Zostala ona zorganizowana przy okazji obchodéw trzydzie-
stolecia wyzwolenia Zielonej Gory i miata charakter konkursowy. Byla to prezentacja blisko
50 form artystycznych i uzytkowych oraz dziel inspirowanych pejzazem Zielonej Gory autorstwa
28 zielonogorskich tworcow. Wérdd propozycji znalazty sie¢ modele rzezb i pomnikéw, koncepcje
opracowan elewacji budynkow czy projekty zagospodarowania placéw, ulic, terenéw zielonych,
a takze formy malej architektury. Do tej pory w przestrzeni miasta funkcjonowaly pojedyncze
realizacje rzezbiarskie bez tresci komemoratywnych, takie jak przedwojenna rzezba z bragzu Hansa
Kriickeberga, przedstawiajaca chlopca ze Zrebigciem, przez mieszkancéw zwana ,,Konikiem’, czy
Winiarka Leszka Krzyszowskiego z 1963 roku, obie pofozone w parku Winnym przy restauracji
Palmiarnia. Efektem wystawy Moje miasto s3 juz trwale wpisane w krajobraz Zielonej Géry
rzezby zaprojektowane przez Tadeusza Dobosza — Baby przed amfiteatrem i Rodzina na osiedlu
mieszkaniowym przy ul. Rydza-Smigtego — oraz rzezba Nieskoriczonos¢ Jana Palki, pierwotnie
znajdujaca sie przed budynek Filharmonii Zielonogérskiej, obecnie przechowywana na sktadowisku
elementéw betonowych Zakladu Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej w Zielonej Gorze®.

Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie

Plener rzezbiarski zorganizowany pod koniec 1976 roku pod nazwa Zielonogodrskie Spotkania
Rzezbiarskie byt kontynuacja rozwazan na temat przestrzeni miasta, jej estetyzacji oraz realnego
ksztaltowania poprzez sztuke. Gléwnym spiritus movens Spotkan byl rzezbiarz Tadeusz Dobosz,
ktory we wszystkich wymienionych wydarzeniach bral udzial jako uczestnik badz organizator.

4 Dokumentacja pleneru wraz z tekstem Stanistawa Pappa w: Archiwum Panstwowe w Zielonej Gorze, Zespot
ZPAP Zarzad Okregu w Zielonej Gorze, sygn. 284.

5 K. Schiller, Awangarda na Dzikim Zachodzie..., op. cit., s. 396.

¢ Artykuly na temat wydarzenia: E. P, Oferta plastykéw dla Zielonej Géry, ,Gazeta Zielonogorska. Magazyn Lubuski”
1975, 0r 39, s. 4; E. Jakubaszek, Zielona Géra - Moje Miasto, ,Gazeta Zielonogérska. Magazyn Lubuski” 1975,
Nr 44, s. 4; A. Kinaszewski, Manifest w formie ksztaltki, ,Nadodrze” 1975, nr 5, s. 10. Dokumentacja wystawy
w: Archiwum Panstwowe w Zielonej Gorze, Zespot ZPAP Zarzad Okregu w Zielonej Gorze, sygn. 185.
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Dobosz po ukonczeniu studiéw na Akademii Sztuk Pieknych w Krakowie w 1963 roku, za
namowg prof. Hanny Rudzkiej-Cybisowej, przeniost sie do Zielonej Gory”. Aktywnie wiaczyt sie
tam w dziatalnos¢ lokalnego Srodowiska artystycznego i zaangazowal w organizowanie najwaz-
niejszego wydarzenia artystycznego w mieécie - wystawy i sympozjum Zlote Grono. Od pierwszej
edycji wielokrotnie uczestniczyt w wystawach, a takze w Ogolnopolskim Plenerze Plastycznym
w Lagowie. Byl réwniez kuratorem poszczegélnych wystaw, miedzy innymi Przestrzer czlowieka
w 1975 roku. Swéj wklad w tworzenie Ztotego Grona mial takze jako autor medalu przyznawane-
go laureatom. Razem z Witoldem Michorzewskim byt kuratorem wystawy w galerii BWA Moje
miasto. Impresje i propozycje w 1975 roku. Swojej aktywnosci artystycznej nie ograniczal jednak
tylko do Zielonej Goéry - bral udzial w ogélnopolskich plenerach rzezbiarskich, miedzy innymi
w Plenerze Rzezbiarskim w Oronsku (1968), w Poznanskich Spotkaniach Rzezbiarskich (1969,
1970) i w Sympozjum Plastycznym Wroctaw "7o.

Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie nie mialyby jednak szans zaistnie¢, gdyby nie postawa
wiadz miejskich. Okolicznosci zorganizowania pleneru wyjasnial Tadeusz Dobosz w rozmowie
z dziennikarzem ,Gazety Lubuskiej”, przeprowadzonej na miesigc przed otwarciem wystawy,
na ktdrej prezentowano projekty powstale w ramach Spotkan:

Zielonogorskie $rodowisko plastyczne juz kilkakrotnie podejmowalo préby zainteresowania wladz
zielonogorskich idea wyposazenia miasta w rzezbe plenerowa. Nasze postulaty nie przekroczyty
jednak nigdy etapu realizacji. [...] Tym razem [...] inicjatywa wyszlta od prezydenta miasta i spo-
tkata si¢ nie tylko z naszym poparciem, lecz znalazla réwniez mecenaséw w osobach dr. Mariana
Skarbka — przewodniczacego Komitetu Organizacyjnego Swieta Prasy oraz dyrektoréw niektérych
fabryk. Jest tu tez miejsce dla Towarzystwa Przyjaciol Zielonej Gory. Sg to okolicznosci, ktére
wr6za powodzenie zielonogdrskiej inicjatywie. Mamy tez po raz pierwszy architekta miejskiego,
Bogustawa Jaskulowskiego, ktdry potrafi patrzel szerzej i nowoczesniej niz jego poprzednicy®.

Oweczesny dyrektor galerii BWA Wiestaw Myszkiewicz, wspominajac te impreze, potwierdzit:
»10 byla wlasciwie inicjatywa prezydenta Ostregi, ktory zwrdcil uwage, ze w tym miescie [Zielonej
Gorze] wlasciwie nie ma rzezby. [...] chcial w pierwszej fazie, zeby zrobi¢ to w formie zaméwien
bezposrednich, myslal, ze mozna bedzie uzyskac jakie$ projekty, przedstawi¢ je zakltadom, ktore
mialy to sfinansowac, i zrobi¢ dostowne zamdwienia. Przekonano go, zeby zrobi¢ jednak Spotka-
nia Rzezbiarskie™. Aktywno$¢ miejscowego srodowiska artystycznego, a takze otwartos¢ i cheé
wspolpracy lokalnych decydentéw oraz urzednikow, przynajmniej na etapie zatozen, zaowocowaty
pierwszym i jedynym na skale krajowa plenerem rzezbiarskim w Zielonej Gorze.

Ogolne zatozenia programowe oraz idea pleneru zostaly sformulowane w swoistym manife-
$cie’®. Mowa w nim o potrzebie stworzenia przestrzeni dopasowanej do rozwijajacej si¢ urbani-
stycznie i gospodarczo Zielonej Gory, w ktdrej to przestrzeni powinny sie znalez¢ szeroko pojete
tresci humanistyczne. Miatyby one przejawic sie w czyms wigcej niz konkretna forma przestrzenna,
bardziej by¢ kreacjg miejsca umozliwiajacego odpoczynek i kontemplacje. Przestrzen ta miataby
wyjatkowy, indywidualny charakter, $cisle zwigzany z historia i specyfika miasta. Zaznaczono,
ze Spotkania sg nastawione na diugofalowy proces plastyczno-przestrzenny, a nie pojedyncza
akcje. Zaplanowano, by stworzone przez artystow projekty zostaly zaprezentowane na wystawie
i poddane konsultacjom spotecznym. Tadeusz Dobosz w wywiadzie dla ,,Gazety Lubuskie;j”
dodawal: ,W zamysle Spotkan Rzezbiarskich bylo ratowanie i tworzenie poprzez rzezbe i formy

=

T. Dobosz [wywiad w:] Przestrzet spoteczna. Historie méwione Ztotego Grona i Biennale Sztuki Nowej,
red. P. Stodkowski, Zielona Géra 2014, s. 42-81.

8 H. Ankiewicz, O co chodzi w Zielonogorskich Spotkaniach Rzezbiarskich, ,Gazeta Lubuska” 1977, nr 2, s. 3.

©

W. Myszkiewicz [wywiad w:] Przestrzen spoleczna..., op. cit., s. 182-183.

10 Tekst prezentujacy idee Zielonogdrskich Spotkan Rzezbiarskich jest niepodpisany, ale jego autorem byt
Tadeusz Dobosz (rozmowa autorki z Tadeuszem Doboszem z 7.11.2023). Maszynopis w: Archiwum
Panstwowe w Zielonej Gorze, zespot ZPAP Zarzad Okregu w Zielonej Gorze, sygn. 290, Zielonogorskie
Spotkania Rzezbiarskie (dalej ZSR).
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plastyczne takich sytuacji, ktore tworza tozsamo$¢ miejsca i ludzi”''. Natomiast w dokumentacji
wydarzenia odnajdujemy réwniez zapisy, w ktérych skonkretyzowano cel Spotkan — miatoby
nim by¢ stworzenie w Zielonej Gorze plenerowej galerii rzezby, wkomponowanej w strukture
przestrzenng miasta, ktéra reprezentowalaby jednoczesnie gtéwne zjawiska i nurty w polskiej
rzezbie wspolczesnej'?.

Tadeusz Dobosz jako komisarz pleneru zaprosit do udzialu najwazniejszych tworcow rzezby
z calego kraju. Pod koniec 1976 roku, 29 i 30 listopada, odbylo si¢ spotkanie inauguracyjne, w kto-
rym wziglo udzial 23 artystow (z zaproszonych 38), miedzy innymi: Jan Berdyszak, Jerzy Beres,
Barbara Koztowska, Barbara Zbrozyna, Marian Kruczek, Jozef Marek, Grzegorz Kowalski, Maciej
Szankowski, Wiestaw Miildner-Nieckowski, Adolf Ryszka i Michal Gasienica-Szostak. Zielong
Gore reprezentowali: Halina Koztowska-Bodek, Marek Przectawski, Leszek Krzyszowski, Jan
Patka, Mirostaw Patecki i sam kurator pleneru Tadeusz Dobosz. W trakcie dwudniowych spotkan
artysci zapoznawali si¢ z miastem — zwiedzali je i spotykali si¢ z osobami, ktére opowiadaly o jego
historii, specyfice i planach na przyszios¢. O randze kulturalnej miasta méwit dyrektor muzeum
Jan Muszynski, z historig i zabytkami Zielonej Gory zapoznawal uczestnikow pleneru wojewddzki
konserwator zabytkéw Stanistaw Kowalski, natomiast rozwdj przestrzenny przyblizyl architekt
miejski Bogustaw Jaskulowski. W trakcie Spotkan zaproponowano artystom konkretne miejsca
do zaaranzowania'®. Z dokumentacji zdjeciowej oraz wspomnien uczestnikéw wynika, ze byto
to centrum miasta - ul. Zeromskiego i Niepodlegtosci, plac Pitsudskiego, przy ktérym znajduje
sie urzad wojewodzki, teren za urzedem - skarpa na Winnym Wzgdrzu, park Tysigclecia, skwer
przy dawnym budynku KW PZPR oraz prawdopodobnie 6wczesne nieuzytki przy ul. Sule-
chowskiej. Ostateczny wyboér miejsc, takze spoza propozycji organizatoréw, nalezal do artystow.
Oprocz spotkan i zwiedzania przewidziano tez czas na dyskusje w galerii BWA. Organizatorami
wydarzenia byty: Urzad Miejski, Komitet Organizacyjny ,,Swieta Prasy”, Towarzystwo Przyjaciot
Zielonej Gory, Okreg Zielonogdrski Zwigzku Polskich Artystéw Plastykow, galeria BWA oraz
zielonogodrski oddzial Przedsigbiorstwa Panstwowego Pracownie Sztuk Plastycznych.

Uczestnicy Spotkan otrzymali dokumentacje fotograficzne wybranych miejsc. Projekty, na
ktoérych wykonanie ustalono kroétki termin, bo niecate dwa miesigce, prezentowano w galerii
BWA od 15 lutego do 10 marca 1977 roku. Byla to duza wystawa, bo pokazano na niej ponad
60 propozycji 33 artystow. Na pojedynczych fotografiach dokumentujgcych to wydarzenie mozna
zauwazy¢, ze projekty byly urozmaicone makietami oraz planszami z wizualizacjami rzezb w wy-
branych przestrzeniach (il. 1, 2). Projekty prezentowano na postumentach o réznej wysokosci,
na ktorych zostalty umieszczone takze zdjecia — portrety ich autoréw. Nie wszyscy prezentowani
tworcy pojawili sie na spotkaniu inauguracyjnym, a cz¢$¢ propozycji nie zostala przypisana do
konkretnych lokalizacji.

W metryce dokumentacyjnej wystawy odnotowano, ze frekwencja byla duza. Wydarzenie
komentowano w lokalnych gazetach'. W artykulach nie opisano jednak kontrowersji zwia-
zanych z praca Jerzego Beresia. Na Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie krakowski artysta
zaproponowal cykliczne dzialanie: raz w roku w okresie Winobrania - zielonogérskiego $wieta
miasta - chcial przeprowadzi¢ swoja akcje ,,Rytual romantyczny”'®. Na wystawie miat by¢ poka-
zany obiekt, ktory bytby wykorzystywany w tej akcji — Wozek romantyczny — ale w nocy tuz przed
wernisazem drewniana konstrukcja zostala usunieta z ekspozycji na wyrazne polecenie wladz.

" H. Ankiewicz, Zielona Gora moze byc¢ pigkniejsza, ,Gazeta Lubuska” 1977, nr 197 [wlasc. 198], s. 3.
12 ZSR.
3 G. Kowalski [wywiad w:] Przestrzes spoleczna..., op. cit., s. 256.

4 (han), Wartosciowe propozycje rzezbiarzy, ,Gazeta Lubuska. Magazyn” 1977, nr 40, s. 4; [H. Ankiewicz]
Andabata, Okolica artystéw, ,Gazeta Lubuska. Magazyn” 1977, nr 51, s. 8; Z. Makarewicz, Zielonogérskie
pole gry, ,Nadodrze” 1976-1977, nr 25-26, s. 10; idem, Alea iacta est..., ,Nadodrze” 1977, nr 5, s. 6; idem,
Rzezba, ,Nadodrze” 1977, nr 8, s. 1, 5; H. Ankiewicz, Zielona Géra moze by¢ pickniejsza, op. cit.

15 Tadeusz Dobosz [rozmowa w:] Przestrze# spoleczna..., op. cit., s. 65-76; rozmowy autorki z Markiem
Przectawskim i Tadeuszem Doboszem z 10.2023.
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Wystawa Zielonogdrskich
Spotkan Rzezbiarskich w galerii
BWA, 15.02-10.03.1977 roku.
Fot. Czestaw tuniewicz, Archi-
wum Panstwowe w Zielonej
Gorze (1), Czestaw tuniewicz (2)

Exhibition of the Zielona Goéra
Sculpture Meetings at the BWA
gallery, 15/02-10/03/197;.
Photo: Czestaw tuniewicz, State
Archives in Zielona Gdra (1),
Czestaw kuniewicz (2)

Beres byl obserwowany przez funkcjonariuszy Urzedu Bezpieczenstwa ze wzgledu na dziatalno$¢
wspierajacg Komitet Obrony Robotnikéw i zostat wykluczony z grona oséb prezentujacych swoja
tworczos¢ w zielonogorskiej galerii. Oburzeni artysci postanowili jednak zaznaczy¢ jego obecnos¢
w wydarzeniu - Marek Przectawski bialg farbg namalowal na podlodze krag ze strzatka skiero-
wang w strone drzwi zaplecza i napisem informujacym, Ze tym miejscu znajdowal si¢ projekt
Jerzego Beresia. Wladze prowadzily dochodzenie w tej sprawie, zamknigte adnotacjg ,,sprawca
nieznany”. Nie byla to jedyna interwencja milicji w trakcie wystawy, poniewaz z ekspozycji
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Kazimierz Zywuszko, Kosmogonia.
Fot. Czestaw tuniewicz, Archiwum
Panstwowe w Zielonej Gorze

Kazimierz Zywuszko, Cosmogony.
Photo: Czestaw kuniewicz, State
Archivesin Zielona Gora

zostal skradziony model z brazu rzezby Winiarka Haliny Kozlowskiej-Bodek, artystki, ktorej
projekty zdobyly pierwsza nagrode publicznosci'.

W Archiwum Panstwowym w Zielonej Gorze przechowywana jest dokumentacja fotograficzna
wystawy Zielonogorskich Spotkan Rzezbiarskich'. Jest to zbiér pojedynczych zdje¢ znacznej czesci
projektéw pokazywanych na wystawie, ktére w wigkszosci udalto si¢ opisa¢ dzieki Tadeuszowi Do-
boszowi. Niestety zbidr jest niekompletny — cze$¢ prac mozna zobaczy¢ tylko na ogélnych ujeciach
ekspozyciji, a kilka zdjec¢ przedstawiajacych projekty pozostalo niezidentyfikowanych. Brakuje tez
opiséw prac, co utrudnia odczytanie ich idei. Gdy si¢ analizuje fotografie, nasuwa si¢ wniosek, ze
duzg czegs$¢ propozycji stanowily formy abstrakcyjne w typie geometrycznym. W tej grupie mozna
wymieni¢ takie prace, jak: Zagiel Jerzego Koczewskiego, Rytmy Antoniego Hajdeckiego, Kosmogo-
nia Kazimierza ZywuszKki (il. 3) czy prace Michata Gasienicy-Szostaka i Wojciecha Nawrockiego.
Réwnie powszechne byty formy na pograniczu abstrakeji i sztuki figuratywnej, siegajace do form
organicznych, na przyktad projekty Barbary Zbrozyny (il. 4), Kazimierza Karpinskiego, Grazyny
Romanoéwny czy Marka Przectawskiego. W nurt sztuki figuratywnej, czesto idacej w kierunku
dalekich uproszczen czy stylizacji, wpisywaly si¢ propozycje rzezb Haliny Koztowskiej-Bodek,
Magdaleny Wiecek, Ryszarda Wojciechowskiego (il. 5) i Jana Sieka czy projekt Barbary Falender
(il. 6). Marian Kruczek przedstawil charakterystyczne rzezby w duchu sztuki przedmiotu. Niestety
nie zachowal si¢ opis pracy Barbary Kozlowskiej, przetrwalo jedynie jej zdjecie (il. 7), co szcze-
golnie w przypadku tej artystki, postugujacej sie czesto dziataniami konceptualnymi, moze nie
oddawac istoty projektu. Ponadto na wystawie widzowie mieli okazj¢ zapozna¢ si¢ z koncepcjami

16 [H. Ankiewicz] Andabata, Okolica artystéw, op. cit.
17 ZSR.
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Barbara Zbrozyna, Rydwan. Fot. Czestaw tuniewicz, Archiwum Parnstwowe
w Zielonej Gorze

Barbara Zbrozyna, Chariot. Photo: Czestaw tuniewicz, State Archives in Zielona Gora

5 Ryszard Wojciechowski, Zwiastun ciszy. Fot. Czestaw tuniewicz, Archiwum Panstwo-
we w Zielonej Gorze

Ryszard Wojciechowski, Harbinger of silence. Photo: Czestaw tuniewicz, State Archives
in Zielona Gora

aranzacji przestrzennych z pogranicza planowania przestrzennego, architektury i rzezby. Byly
to projekty zespotu tworzonego przez Jana Berdyszaka, Anne i Krystiana Jarnuszkiewiczow,
Grzegorza Kowalskiego i Macieja Szankowskiego dla Winnego Wzgoérza i placu Stowianskiego.
Ukazane w formie makiet i plansz pomysty byly zainspirowane tezami zawartymi w Karcie ta-
gowskiej, a takze ideg formy otwartej Oskara Hansena'®. Projekty te mozna sklasyfikowa¢ jako
land art i site-specific - rozwijajacych si¢ wowczas nurtéw sztuki wspotczesnej.

18 Opis obu koncepcji w: G. Kowalski, Program uksztattowania wschodniej czesci Parku Winnego i Placu Sto-
wianskiego w Zielonej Gérze, 1976 ., ,Rzezba Polska’, R. 1986, s. 119-120. Zaréwno makiety, jak i plansze
mozna bylo obejrze¢ ponownie w zielonogorskiej galerii BWA w 2013 roku na wystawie Przestrzeri spoteczna.
Projekty zagospodarowania Parku Winnego i Placu Stowiariskiego w Zielonej Gorze. Ponadto wspomnienia
Jana Berdyszaka i Grzegorza Kowalskiego dotyczace projektow, a takze reprodukeje plansz znajduja sie
w ksigzce Przestrzeri spoleczna..., op. cit., s. 222-267. Temat koncepcji zespotu zostal podjety w artykule:
M. Danowska [obecnie Ktaczkowska], Przeglgd wybranych pomnikow i rzezb w Zielonej Gérze w kontekscie
symboliki przestrzeni publicznej [w:] W stuzbie wladzy czy spoteczeristwa? Wybrane problemy kultury i nauki
na Srodkowym Nadodrzu w latach 1945-1989, red. P. Bartkowiak, D. Kotlarek, Zielona Géra 2010, s. 44-54.
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Barbara Falender, LeZaca.

Fot. Czestaw t.uniewicz, Archi-
wum Panstwowe w Zielonej
Gorze

Barbara Falender, Woman lying
down. Photo: Czestaw tunie-
wicz, State Archives in Zielona
Gora

Projekt Barbary Koztowskiej.
Fot. Czestaw tuniewicz, Archi-
wum Panstwowe w Zielonej
Gorze

Design by Barbara Koztowska.
Photo: Czestaw tuniewicz, State
Archivesin Zielona Gdra

Zielonogarskie Spotkania Rzezbiarskie 1976-1977
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Wyboru projektéw rzezb do realizacji mial dokona¢ prezydent Zielonej Gory Stanistaw
Ostrega, z pomoca zespotu doradcow, w ktérego sktad wchodzili urzednicy i przedstawiciele in-
stytucji kultury i sSrodowiska artystycznego, miedzy innymi: Jan Muszynski — dyrektor muzeum
jako przewodniczacy zespolu, Stanistaw Kowalski — wojewddzki konserwator zabytkéw, Wiestaw
Myszkiewicz — dyrektor BWA, Ewa Lukas — przedstawicielka Biura Dokumentacji Zabytkow,
Wiestaw Nodzynski — redaktor ,Nadodrza’, a takze Jozef Burlewicz — prezes zielonogorskiego
oddziatu Zwiazku Polskich Artystow Plastykéw. Decyzja miata uwzgledni¢ wyniki plebiscytu
publiczno$ci. W dokumentacji archiwalnej istnieje kilka list wybranych projektow, ktére réznig sie
od siebie pojedynczymi obiektami. Wedtug protokotu z posiedzenia zespotu doradcéw z 1 marca
1977 roku wyboru dokonano z propozycji 21 artystéw oraz jednego kilkuosobowego zespotu ar-
tystow (Berdyszak, Jarnuszkiewiczowie, Kowalski i Szankowski). Sposrdd tej wyselekcjonowanej
grupy 12 projektow zyskalo poparcie calego zespotu doradcow (14 oséb). Byly to prace Leszka
Krzyszowskiego, Tadeusza Dobosza, Marka Przectawskiego (dwa projekty), Ryszarda Wojciechow-
skiego, Haliny Koztowskiej-Bodek (trzy projekty), Bogustawa Gabrysia, Kazimierza Zywuszki oraz
Kazimierza Karpinskiego. Nastepnie, 4 marca 1977 roku, odbyto si¢ kolejne spotkanie u prezy-
denta miasta z udzialem organizatoréw Zielonogorskich Spotkan Rzezbiarskich oraz dyrektorow
zielonogorskich zaktadéw odpowiedzialnych za finansowanie powstania wybranych propozycji.
Do realizacji zakwalifikowano 17 projektow rzezbiarskich wraz z podaniem ich lokalizacji oraz
przypisaniem im konkretnego inwestora. Wczesniejsza grupe powiekszono o projekty Jozefa Marka
(dwa projekty) i Magdaleny Wiecek, a takze dodatkowe projekty Leszka Krzyszowskiego, Ryszar-
da Wojciechowskiego i Kazimierza Zywuszki. Jednocze$nie zanotowano, ze koncepcja zespotu
tworzonego przez Jana Berdyszaka, Anne i Krystiana Jarnuszkiewiczéw, Grzegorza Kowalskiego
i Macieja Szankowskiego co do zagospodarowania terenu Winnego Wzgdrza zostanie wykorzy-
stana przy opracowywaniu projektu architektoniczno-urbanistycznego dla tego miejsca i zostanie
sfinansowana przez wojewodzkie centrum telekomunikacyjne. Nad realizacjg i aranzacja rzezb
w wybranych przez artystow przestrzeniach miat sprawowac nadzor miejski architekt.

Rezultaty Zielonogérskich Spotkan Rzezbiarskich

Materialnym efektem Zielonogdrskich Spotkan Rzezbiarskich bylo jedynie siedem rzezb w prze-
strzeni miasta, z czego pig¢ autorstwa zielonogorskich artystow. Z zachowanej korespondencji
wynika, ze proces realizacji byl rozciagniety w czasie, wymagajacy interwencji organizatoréw
i przypominania inwestorom o ich zobowigzaniach.

Pierwszym zrealizowanym projektem byto Grono Magdaleny Wiecek (il. 8), jednej z najwaz-
niejszych polskich powojennych rzezbiarek. Artystka ,,w formie przeskalowanej kisci winogron
wspartej na dwoch prostopadlosciennych blokach™? odniosta sie do historii Zielonej Gory i jej
tradycji zwigzanej z uprawg winorosli i produkcja wina, a takze do idei wspdlistnienia natury
(grona) i techniki (pylony). Wedlug pierwotnego zamystu twoérczyni rzezba miala by¢ wykonana
w wielobarwnym granicie i usytuowana na Winnym Wzgdrzu, obok restauracji Palmiarnia. Po
zmianie materialu Wigcek wskazala, ze beton w partii kisci owocdw ma by¢ pokryty barwnymi
tworzywami sztucznymi. Ostatecznie nie zastosowano si¢ do zalecen artystki i betonowa rzezba
o wysokosci 6,5 m zostata ustawiona na dwczesnych rogatkach miasta, przy ul. Poznanskiej — drodze
wylotowej z Chynowa do Zawady. Jej powstanie sfinansowala Zielonogérska Fabryka Mebli. Wie-
cek osobiscie nie wykonywata rzezby i wedlug Tadeusza Dobosza nie byta zadowolona z efektu?®.
Grono po latach zarosty samosiewy drzew i krzewdw, wiec pozostawalo ono niewidoczne z drogi.
Kilka lat temu uporzadkowano teren wokot rzezby, odslonigto jg i oczyszczono jej powierzchnie.

Kolejne rzezby, ktore powstaly w ramach Zielonogérskich Spotkan Rzezbiarskich, to Ptaki
i Winiarka, prace zielonogorskiej rzezbiarki Haliny Koztowskiej-Bodek, zwycigzczyni plebiscytu

9 1. Myszkiewicz, Signum Temporis. Zielonogérskie pomniki i rzezby plenerowe, Zielona Gora 2015, s. 37.

20 Rozmowa autorki z Tadeuszem Doboszem z 7.11.2023.
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Magdalena Wiecek, Grono.
Fot. Czestaw tuniewicz, Archi-
wum Panstwowe w Zielonej
Gorze

Magdalena Wiecek, Grape
Cluster. Photo: Czestaw
tuniewicz, State Archives in
Zielona Gora

publicznosci. W 1978 roku na osiedlu Wazdéw, na skwerze przy skrzyzowaniu ulic Warynskiego
i Zamenhofa, ustawiono rzezbe Ptaki (il. 9), sfinansowang przez przedsi¢ebiorstwo Transbud. Grupa
trzech zelbetowych ptakéw wzorowanych na flamingach pierwotnie stala posrodku basenu fon-
tanny, a obecnie znajduje si¢ na zakomponowanych klombach?'. Druga rzezba, Winiarka, w 1979
roku ozdobita niewielki teren zieleni w centrum miasta, przed schodami do budynku sadu, miedzy
ulicami Sobieskiego i Jednosci (il. 10). Wykonang z plyt ceramicznych forme ufundowal Komitet
Organizacyjny ,,Swieta Prasy”. Przedstawiona w kontraposcie posta¢ mlodej kobiety trzymajgcej
w obu rekach dzbany nawigzuje do winiarskiej i targowej historii miasta?2.

Marek Przectawski na Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie przygotowal trzy propozycje
z cyklu Wzrastanie - inspirowane §wiatem roélin formy utrzymane w nurcie abstrakcji organicznej.
Rzezby byly przeznaczone do ustawienia na Winnym Wzgdrzu, a ideg ich powstania byto wskrze-
szenie pamieci terendw historycznych winnic, ktore w latach powojennych zostaly zdegradowane.
Przedsigbiorstwo Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej w Zielonej Gérze sfinansowato dwie
ceramiczne grupy rzezbiarskie na Winnym Wzgdrzu - w 1978 roku Wzrastanie I, a w 1980 roku
Wzrastanie 1I?®. Wzrastanie I to grupa trzech form o zblizonej wysokosci przypominajacych
makowki (il. 11), natomiast Wzrastanie II réwniez sklada si¢ z trzech elementdw, ale o bardziej
zroznicowanej wysokosci i nawigzujacych do kietkujacych roslin (il. 12). Rzezby zostaly wykonane

21 T. Czyzniewski, Ptaki brodzgce w stawie i fontannie, ,Lacznik Zielonogorski’, 5.09.2021, s. 12, tinyurl.
com/4vfutzvy, dostep: 10.2024.

22 ] Myszkiewicz, Signum Temporis..., op. cit., s. 37.
23 Tbidem, s. 38.
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Rzezba PtakiHaliny Koztow-
skiej-Bodek na ul. Warynskiego
w Zielonej Gdrze, okoto 1978
roku. Fot. Bronistaw Bugiel

Sculpture Birds, by Halina
Koztowska-Bodek on ul. Waryn-
skiego in Zielona Gora, c.1978.
Photo: Bronistaw Bugiel

Rzezba WiniarkaHaliny Koztow-
skiej-Bodek na ul. Sobieskiego

w Zielonej Gorze, okoto 1979
roku. Fot. Czestaw tuniewicz,
Archiwum Panstwowe w Zielonej
Gorze

Sculpture Wine Maker by Halina
Koztowska-Bodek on ul. Sobie-
skiego in Zielona Gora, c.1970.
Photo: Czestaw kuniewicz, State
Archivesin Zielona Géra
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Marek Przectawski, Wzrastanie |.
Fot. Czestaw tuniewicz, Archi-
wum Panstwowe w Zielonej Gorze

Marek Przectawski, Growing|.
Photo: Czestaw tuniewicz, State
Archives in Zielona Gora

Rzezba Wzrastanie Il Marka
Przectawskiego na Winnym Wzgo-
rzuw Zielonej Gdrze w 2023 roku.
Fot. Marta Ktaczkowska

Marek Przectawski's sculpture
Growing Ilon the Winne Wzgorze
in Zielona Gorain 2023.

Photo: Marta Ktaczkowska
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z plyt ceramicznych wypelnionych betonem. Trzecia rzezba nie powstata, mimo ze jej projekt
zostal zakwalifikowany do realizacji. Byla ona pomyslana jako kompozycja kamiennych okragtych
form o réznej wielkosci, ustawionych w linii, kojarzacych sie z nasionami?*.

W 1981 roku na skwerze przy budynku sidstr elzbietanek przy al. Wojska Polskiego stanat
jedyny pomnik zrealizowany w ramach Zielonogoérskich Spotkan Rzezbiarskich — ukazywal
Kazimierza Lisowskiego, lokalnego dziatacza narodowo-spotecznego, zalozyciela (w 1898 roku)
i prezesa Towarzystwa Rzemieslnikéw Polskich w Zielonej Gérze, czltonka Zwigzku Polakéw
w Niemczech?®. Tworcg monumentu jest Leszek Krzyszowski, a jego fundatorem — Cech Rzemiost
Réznych w Zielonej Gorze. Pierwotnie ten granitowy obiekt w formie realistycznie przedstawionej
glowy umieszczonej na obelisku mial si¢ znajdowac w centrum starego miasta przy ulicy noszacej
nazwisko sportretowanego.

Pod koniec lat 70. XX wieku wykonano jeszcze jeden projekt zwigzany z Zielonogorskimi
Spotkaniami Rzezbiarskimi. Byta to drewniana rzezba krakowskiego artysty Jézefa Marka Ich
dwoje w formie dwoch dziesigciometrowych postaci — uproszczonych wizerunkéw kobiety i mez-
czyzny, zlokalizowanych przy zespole budynkow Wyzszej Szkoly Pedagogicznej przy ul. Wojska
Polskiego (il. 13). Niepoddawane konserwacji obiekty stopniowo niszczaly, az na przetomie 2006
i 2007 roku ulegly uszkodzeniu podczas wichury?é. Pozostalosci zdemontowano i zutylizowano,
zachowujac fragmenty, miedzy innymi jedng z dloni, ktéra obecnie znajduje si¢ w siedzibie
Akademickiego Radia Index.

Do rezultatéw Zielonogdrskich Spotkan Rzezbiarskich mozna réwniez dopisa¢ powstanie
galerii autorskiej Mariana Kruczka w Muzeum Ziemi Lubuskiej. Jak relacjonowal Henryk An-
kiewicz (pseudonim Andabata) w swoim cyklu ,,Listy z Palmiarni” dla ,Gazety Lubuskiej”, na
wernisazu wystawy plenerowej ,[...] dyrektor Muzeum Okregowego dr J. M. [Jan Muszynski]
ubil pewny interes z wybitnym rzezbiarzem Marianem Kruczkiem z Krakowa. Interes polega na
tym, Ze Marian [...] bedzie mial w naszym Muzeum swoja galeri¢. W tym miejscu mozna powie-
dzie¢, ze koszty zielonogdrskiej inicjatywy juz sie przez to zwrdcity”?’. Galeria Mariana Kruczka
w zielonogorskim muzeum, w ktdrej zgromadzono ponad 100 rzezb artysty, funkcjonuje do dzis.

Propozycje na Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie, zaréwno te zrealizowane w przestrzeni
miasta, jak i projekty jedynie pokazane na wystawie, to w przewazajacej czesci tradycyjne formy
rzezbiarskie, reprezentujace gtownie nurty abstrakcyjne i figuratywne w rzezbie lat 70. XX wie-
ku. Niepelna dokumentacja wydarzenia nie pozwala na poglebiong analize¢ niezrealizowanych
propozycji, mozna jednak zatrzymac sie nad proba charakterystyki wydarzenia na podstawie
zachowanych archiwaliow i zrealizowanych rzezb.

W zaltozeniach programowych Spotkan podkreslano przede wszystkim che¢ humanizacji
i estetyzacji przestrzeni. Artefakty mialy nie tylko urozmaicac¢ miejski pejzaz — zabytkows zabu-
dowe, nowe osiedla i tereny rekreacyjne — ale réwniez ,,zaspakaja¢ spoleczng potrzebe bliskiego
kontaktu ze sztukg?®. Odnoszaca si¢ do naturalnego krajobrazu rzezba, w polaczeniu z aranzacjg
zieleni, miala pomdc w wykreowaniu zindywidualizowanej i harmonijnej atmosfery. Przykladem
realizacji tych postulatéw jest grupa Ptaki Haliny Kozlowskiej-Bodek. Ta dekoracyjna w formie
rzezba ptakéw przypominajacych flamingi podkreslita walory otoczenia - istniejacego wowczas
zbiornika wodnego, w ktérym zostata ustawiona, dzigki czemu powstato miejsce zachecajace do
odpoczynku i wyrdzniajace si¢ w pejzazu osiedla identycznych blokéw wielorodzinnych. Pomyst
stworzenia kompozycji z elementami rzezby, zieleni i wody przy$wiecal réwniez projektowi Alojzego
Gryta. Na odcinku deptaka na Starym Miescie, miedzy budynkiem teatru a placem Bohaterdw,

2 Dokumentacja w: Archiwum Panstwowe w Zielonej Gorze, zespdt ZPAP Zarzad Okregu w Zielonej Gorze,
sygn. 972.
25 Nowy pomnik, ,Gazeta Lubuska” 1981, nr 194, s. 6.

26 @G. Biszczanik, Zielonogérskie ,,Enty” [Nieznana Zielona Géra], wZielonej.pl, 13.10.2023, tinyurl.com/
4sy4bfoe, dostep: 10.2023.

~

7 [H. Ankiewicz] Andabata, Okolica artystéw, op. cit.
28 ZSR.
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Rzezba Ich dwoje Jozefa
Marka przy budynkach dawnej
WSP na al. Wojska Polskiego
w Zielonej Gérze, okoto 1978
roku. Fot. Czestaw tuniewicz,
Archiwum Panstwowe w Zie-
lonej Gorze

Sculpture The Two of Themby
Jézef Marek near the buildings
of the former WSP on

al. Wojska Palskiego in Zielona
Gora, c.1978. Photo: Czestaw
kuniewicz, State Archives in
Zielona Gora

miala powstac realizacja przestrzenna, ktora zostala ogolnie opisana w lokalnej gazecie jako ,.ciag
wyposazony w elementy form o duzym zréznicowaniu i napieciu z udzialem wody i zieleni, co
w sumie ma da¢ klimat sprzyjajacy ksztaltowaniu si¢ wiezi spolecznych”?. Trudno powiedzie¢,
czy ten opis odnosi si¢ do jedynego udokumentowanego fotograficznie projektu Gryta, przed-
stawiajacego rzad ceramicznych elementéw w ksztalcie poduszek o réznej wielkosci i w réznych
kolorach. Ciag alei Niepodleglosci byt lokalizacja takze dla projektu fontanny Tadeusza Dobosza
oraz kompozycji Marka Przectawskiego i Barbary Kozlowskiej. Ostatecznie zaden z projektow
nie zostal zrealizowany.

I dla organizatordw, i dla uczestnikéw Zielonogdrskich Spotkan Rzezbiarskich istotnym aspek-
tem przy projektowaniu propozycji dla miasta byla swiadoma inspiracja historig i krajobrazem
kulturowym miasta. Artysci siggali zwlaszcza do wielowiekowej tradycji uprawy winoroéli - stop-
niowo odradzajacej si¢ w nowej, powojennej rzeczywistosci — ktora z czasem stala si¢ wizytowka
miasta. Interpretacje tego tematu mozna odnalez¢ w Winiarce Haliny Kozlowskiej-Bodek, Gronie
Magdaleny Wigcek, w cyklu Wzrastanie Marka Przectawskiego, a takze w niezrealizowanych
propozycjach, takich jak rzezba Winobranie Jana Sieka (realistycznie ukazana ki§¢ winogron
otoczona dfonimi) czy akcja performatywna Jerzego Beresia (nazywana przez niego manifestacjg).
Dziedzictwo wcze$niejszych, niemieckich mieszkancow, ktore czgsto bylo pomijane czy wrecz
wymazywane przez komunistyczng wladze, stalo si¢ tematem dla Grzegorza Kowalskiego. Artysta
poruszony likwidacjg starego cmentarza w centrum miasta zaproponowal stworzenie lapidarium
z ocalalych pamiatek po dawnym Griinbergu, w ramach zespolowo opracowanej aranzacji skarpy
przy Winnym Wzgérzu. Projekt ten, mimo wstepnej akceptacji wladz, nie zostal zrealizowany.

29 (han), Wartosciowe propozycje rzezbiarzy, op. cit.
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Ostatecznie historie miasta sprzed 1945 roku upamietniono tradycyjnym pomnikiem prezentu-
jacym postac lokalnego dziatacza Kazimierza Lisowskiego. W ten sposéb polozono nacisk na
obecnos¢ polskiego zywiotu na tych terenach, co wpisywalo si¢ w oficjalng narracje pod hastem
powrotu ziemi lubuskiej do macierzy.

Na Zielonogoérskie Spotkania Rzezbiarskie mozna takze spojrze¢ w kontekscie dyskusji na
temat nowoczesnych sposobdw prezentacji sztuki. Modernistyczny paradygmat white cube jako
idealnej przestrzeni wystawienniczej byl coraz czesciej krytykowany przez artystow, ktérzy chcieli
wychodzi¢ ze swojg sztuka w miasto, wplywac na otoczenie i wchodzi¢ z nim w interakcje®.
Z wykonanych obiektéw rzezbiarskich mozna w tym miejscu przywota¢ drewniang rzezbe
Ich dwoje J6zefa Marka czy Grono Magdaleny Wiecek, ktdre ze wzgledu na kilkumetrowa wysoko$¢
nie mogly by¢ zaprezentowane w zadnej tradycyjnej przestrzeni wystawienniczej, narzucajacej
ograniczenia skali rzezby. Takze projekt rzezby Bogustawa Gabrysia (gtazy narzutowe zawieszone
nad ziemig na kilkumetrowych stelazach) zaktadat przeskalowang forme przeznaczona do ekspo-
zycji w przestrzeni miasta, a dokladnie — w parku Tysiaclecia. Formy te mozna uzna¢ - zgodnie
z my$la Grzegorza Dziamskiego - za takie, ktdre rozszerzyly muzealne i galeryjne ramy, przenoszac
sztuke do pozainstytucjonalnych przestrzeni®'. Jednak jak zauwazyt Dziamski, ten rodzaj sztuki
nie podwazyt dotychczasowych konwencji jej prezentacji, to jest sytuacji pozbawionej wymiany
miedzy twodrca a odbiorca, wymagajacej biernej akceptacji.

Glosy poruszajace szerszy problem zwigzany z procesem redefinicji pojecia sztuki mozna
odnalez¢ wérdd propozycji, ktére pozostaly jedynie w fazie projektu. Przykladem takiej postawy
sa dwie koncepcje zespotu Jana Berdyszaka, Anny i Krystiana Jarnuszkiewiczéw, Grzegorza Ko-
walskiego oraz Macieja Szantkowskiego, zaktadajace polaczenie dzialan z zakresu rzezby, architek-
tury krajobrazu i planowania przestrzennego do aranzacji terenéw w centrum miasta, o duzym
znaczeniu pod wzgledem historycznym i urbanistycznym. Jedno opracowanie dotyczylo miejsca
wskazanego przez organizatoréw — dawnego wyrobiska we wschodniej czesci Winnego Wzgérza.
Przedmiotem drugiego byl za$ teren, ktory zaintrygowat artystow — plac Stowianski, a wiec obszar
w centrum miasta otoczony gmachami uzytecznosci publicznej. Oba projekty byly artystyczna
forma rewitalizacji tych miejsc. W pierwszym z nich artysci, by potaczy¢ zdegradowany teren
z parkiem wokdt Palmiarni, pod hastem materializacji pojecia czasu zaproponowali stworzenie
miejsca kontemplacji, w ktérym mialy wystepowaé kompozycja zieleni (Jarnuszkiewiczowie),
struga wodna (Berdyszak), otwarte lapidarium z przedmiotéw opowiadajacych historie dawnych
mieszkancow (Kowalski) oraz obiekt rzezbiarski o charakterystycznej formie ramy, kadrujacej
wybrany widok (Szankowski). Z kolei w aranzacji placu Stowianskiego skupili si¢ na przecinajagcym
go wydeptanym ciagu komunikacyjnym miedzy starym miastem a nowo powstatlymi blokami.
W jego miejscu chcieli stworzy¢ czteropasmowy trakt, przy czym kazde pasmo miato stanowi¢
indywidualng propozycje innego artysty (il. 14). Szczegélnie ciekawy byt projekt Grzegorza Ko-
walskiego, ktory wymyslit konstrukcje z plyt utozonych na kanale rezonujacym zakonczonym
otwartymi rurami, bazujaca na dzwieku krokéw przechodniéw. Pomyst ten byt wcieleniem w zy-
cie idei aktywnego uczestnictwa i wspdttworzenia sztuki przez odbiorcéw, a wiec idei obecnej
w zalozeniach Karty tagowskiej oraz w teorii formy otwartej Oskara Hansena®2. Te dwie propo-
zycje stanowia odzwierciedlenie hasta z manifestu zielonogérskiego pleneru, ktdre glosito, ze
sztuka w przestrzeni spofecznej ma by¢ czyms wigcej niz dodatkiem — ma stac si¢ ideg organi-
zujaca i komponujacy caloé¢, wspolgrajac z lokalnym srodowiskiem naturalnym i miejscowym

30 Wiecej na temat sztuki lat 60. 1 70. XX wieku w kontekscie przestrzeni publicznej i krytyki instytucji
w: G. Switek, Gry sztuki z architekturg. Nowoczesne powinowactwa i wspélczesne integracje, Toruti 2013.

31 G. Dziamski, Sztuka publiczna, ,Kultura i Spoteczenstwo” 2005, t. 49, nr 1, s. 47-55.

32 Jan Berdyszak byl wspétautorem opracowania tekstu Karty lagowskiej, natomiast Grzegorz Kowalski
zaznacza, ze inspirowal si¢ teoriami Oskara Hansena, ktorego byl studentem, a p6zniej asystentem —
zob. G. Kowalski [wywiad w:] Przestrzeri spoleczna..., op. cit., s. 264-265. Wypowiedzi na temat teorii formy
otwartej zostaly zebrane w: O. Hansen, Zobaczy¢ swiat. Forma Zamknigta czy Forma Otwarta? Struktury
wizualne o wizualnej semantyce, red. J. Gola, Warszawa 2005.
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Makieta projektu dla placu
Stowianskiego autorstwa zespotu
w sktadzie: Jan Berdyszak, Anna

i Krystian Jarnuszkiewiczowie,
Grzegorz Kowalski oraz Maciej
Szankowski. Fot. Czestaw
tuniewicz, Archiwum Panstwowe
w Zielonej Gorze

Mock-up of the designfor

pl. Stowianiski by the team com-
prising: Jan Berdyszak, Anna and
Krystian Jarnuszkiewicz, Grzegorz
Kowalski and Maciej Szankowski.
Photo: Czestaw kuniewicz, State
Archives in Zielona Gdra

genius loci. W tym miejscu warto przytoczy¢ wypowiedz Grzegorza Kowalskiego na temat zielono-
gorskiego pleneru: ,Moze tym si¢ rozniliémy od pozostatych uczestnikéw, ze szukali$my miejsca,
ktére wpisywalo sie juz w istniejaca tkanke spoteczna, a nie jak wigkszo$¢ kolegdw — [miejsca
odpowiedniego] do postawienia swojej rzezby, mozliwie dobrego wyeksponowania jej na deptaku.
To jest zasadnicza réznica; kolejna zas wynika z tego, ze starali$my si¢ — skoro byly cztery osoby
w grupie — po pierwsze, pracowac zespotowo, z zachowaniem indywidualnosci kazdego z nas,
a po drugie, zeby powstal projekt kompleksowy, tzn. zZeby nie byto to tylko postawienie czegos
[w przestrzeni], i niech sie dzieje co chce, tylko [chodzilo o to], zeby zaréwno otoczenie, jak i sama

interwencja — nazwijmy to — rzezbiarska czy przestrzenna [stanowily calos¢]”33.

Podsumowanie

Zielonogorskie Spotkania Rzezbiarskie to interesujacy przyklad pleneru rzezbiarskiego z lat 7o.
XX wieku, ktdry jak dotad nie doczekal sie¢ monograficznego opracowania. Mimo ze z ponad
60 projektow pokazanych na wystawie i z 17 prac wybranych do realizacji powstalo jedynie 7 rzezb,
wydaje sig, ze Spotkania stanowig wazny przeglad postaw i tendencji w 6wczesnej rzezbie. Wielowy-
miarowe podejscie do zagadnienia sztuki w przestrzeni publicznej, oparte na nowatorskich ideach
sprecyzowanych w Karcie fagowskiej i podkreslajace lokalny kontekst, wyrdznia zielonogoérski
plener w dyskusji o rzezbie wspodtczesnej. Wyjatkowos¢ Zielonogoérskich Spotkan Rzezbiarskich
wynika przede wszystkim z podejscia do ksztaltowania przestrzeni miejskiej, opartego na zalozeniu

33 G. Kowalski [wywiad w:] Przestrze# spoleczna..., op. cit., s. 254-255.
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$cistej wspolpracy artysty, architekta miejskiego i urzednikéw, z uwzglednieniem glosu mieszkan-
cow, w tym przypadku w formie plebiscytu publicznosci w trakcie wystawy projektow. Wprawdzie
w praktyce idei tej wspolpracy nie udalo si¢ w pelni urzeczywistni¢, ale stanowi ona wazny glos
w rozwazaniach na temat sztuki i przestrzeni zyciowej czlowieka. Ponadto projekty przygotowane
na Spotkania stanowig wachlarz postaw i tendencji w dwczesnej rzezbie, od dominujacych form
abstrakcyjnych, przez tendencje realistyczne, po inspiracje sztukg przedmiotu i poszukiwania
z nurtu land art i site-specific oraz performance’u. Temat, ktéry wymaga poglebionych badan
w odniesieniu do innych pleneréw rzezbiarskich tego czasu oraz zjawisk we wspolczesnej rzezbie,
pozostaje inspiracja dla wspotczesnych dziatan i sposobow myslenia o przestrzeni publicznej.
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Abstrakt

Pod koniec 2023 roku odbyla si¢ IIT Konferencja Naukowa Dziedzictwo Kulturowe wobec
Zmian Klimatu, ktorej temat przewodni brzmial: Wplyw duzych inwestycji na sytuacje
hydrologiczng na obszarach podlegajgcych ochronie konserwatorskiej. Spotkanie stalo si¢
impulsem do opracowania artykutu na temat zieleni miejskiej w kontekscie zagrozen
wynikajacych z realizacji inwestycji liniowych. Niniejszy tekst dotyczy oddzialywania
takich inwestycji na warunki siedliskowe drzew rosnacych na terenach zurbanizowa-
nych, w szczegdélnosci na obszarach podlegajacych ochronie konserwatorskiej. Stanowi
takze zrddlo informacji na temat sposobow ograniczenia negatywnego wplywu tych
zagrozen. Artykut jest przeznaczony dla osob, ktére nie sg specjalistami z zakresu ani
dendrologii, ani budownictwa, ale zajmuja si¢ ochrona konserwatorska budowli i tere-
noéw stref staromiejskich podlegajacych takiej ochronie.
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Abstract
The 3rd Conference on Cultural Heritage and Climate Change - The Impact of Large
Investments on Hydrological Conditions in Areas Subject to Conservation Protection
was held at the end of 2023. This provided the basis for an article on urban greenery in
the context of threats posed by linear civil engineering projects. The article addresses the
impact of such projects on the habitat conditions of trees growing in urban areas, with
a particular focus on areas subject to conservation protection. Furthermore, it provides
information on ways to reduce the adverse effects of these threats.

The article is intended for a general readership, including those with no specialist
knowledge of either dendrology or construction, but with an interest in the conservation
and protection of structures and areas of old urban zones subject to such protection.

Keywords
conservation protection, old urban zone, tree habitat conditions, root system, elevated
pavements

WIELKIE AGLOMERACJE GENERUJA OGROMNE ILOSCI ZANIECZYSZCZEN STALYCH, CIEKLYCH
i gazowych, ktore negatywnie oddziatuja na zdrowie cztowieka, a takze wplywaja ograniczajaco
na mozliwo$¢ wzrostu roslin. Kumulacja tych czynnikéw jest obecnie zauwazalna w negatywnym
wplywie na zielen miejska. Tymczasem w wielu wypadkach ztych efektéw urbanizacji daloby sie
unikna¢. Potrzeba jednak do tego znajomosci przyczyn zagrozen oraz sposobdéw ograniczenia
negatywnego wplywu inwestycji infrastrukturalnych. W artykule zawarto wskazéwki dotyczace
uwarunkowan siedliskowych drzew rosnacych na terenach zurbanizowanych, w szczegélnosci
na obszarach podlegajacych ochronie konserwatorskiej.

Specyfika miejskich inwestycji liniowych

Definicja obiektu liniowego znajduje si¢ w ustawie Prawo budowlane i zgodnie z nig jest to:

obiekt budowlany, ktérego charakterystycznym parametrem jest diugos¢, w szczegolnosci
droga wraz ze zjazdami, droga kolejowa, wodociag, kanal, gazociag, cieptociag, rurociag,
linia i trakcja elektroenergetyczna, linia kablowa nadziemna i, umieszczona bezposrednio
w ziemi, podziemna, wal przeciwpowodziowy oraz kanalizacja kablowa, przy czym kable
zainstalowane w kanalizacji kablowej, kable zainstalowane w kanale technologicznym oraz
kable telekomunikacyjne dowieszone do juz istniejacej linii kablowej nadziemnej nie stanowia
obiektu budowlanego lub jego czesci ani urzgdzenia budowlanego'.

W kontekscie zagrozen dla zieleni miejskiej nalezy pamieta¢, ze obiekt liniowy ze wzgledu na
wspomniany w ustawie charakterystyczny parametr, czyli dlugos¢, moze stanowi¢ bariere eko-
logiczng w zwigzku z powodowang fragmentacja siedlisk.

Zabudowa miejska i trasy komunikacyjne

Miasta, wigksze i mniejsze, charakteryzuja si¢ podobnym zagospodarowaniem przestrzeni, ktore
umozliwia pelnienie rozmaitych funkcji uzytkowych - réznice wynikaja ze skali miast. Wigksze
lub mniejsze zgrupowanie zabudowy, w tym migdzy innymi mieszkaniowej, handlowej, ustugowej
czy uzytecznosci publicznej, wymusza budowe tras komunikacyjnych (ulic, placéw, $ciezek rowe-
rowych). Powstawaniu miast od zawsze towarzyszyly inwestycje liniowe, czyli te zwigzane z trans-
portem naziemnym ludzi i towar6éw oraz te zlokalizowane na powierzchni lub pod powierzchnia
terenu, stuzace na przyklad doprowadzeniu wody, a wspolczesnie takze innych mediéw. Ulice
z jezdniami i torowiskami tramwajowymi oraz chodnikami dla pieszych i éciezkami rowerowymi

1 Art. 3 pkt 3a Ustawy z dnia 7 lipca 1994 r. - Prawo budowlane (Dz.U. 1994, nr 89, poz. 414).
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Przyktadowe nawierzchnie zabytkowe
zkamieni polnych (a), kostek zuzlobetonowych
(b) i kostek bazaltowych (c). Zrédto: K.J. Walug,
P. Gryszpanowicz, B. Rymsza, Ocena odpornosci
na poslizg zabytkowych nawierzchni chodnikdw,
Materiaty Budowlane" 2023, nr 4,5.13

Examples of historic pavements made of
fieldstones (a), slag cement cubes (b), and basalt
cubes (c). Source: KJ. Walus, P Gryszpanowicz,
B.Rymsza, 'Ocena odpornoscina poslizg
zabytkowych nawierzchni chadnikow, Materiaty
Budowlane 2023,n0. 4,p.13

to dzisiaj powszechny widok. W centrach starej zabudowy, czesto podlegajacej ochronie konser-
watorskiej, zdarzaja si¢ jednak takie ulice i place, ktore nie spelniajg wspdtczesnych standardow
iz tego wzgledu sa poddawane przebudowie. Czesto wyrazane jest takze spoleczne oczekiwanie
ponownego wprowadzenia na te tereny zieleni miejskie;j.

Konstrukcja nawierzchni chodnika

Konstrukcja nawierzchni drogi to uktad warstw umozliwiajacych przeniesienie obcigzenia ruchem
drogowym (samochodowym, rowerowym lub pieszym). Na gruncie rodzimym lub nasypowym
sa ukfadane kolejne warstwy konstrukcji dostosowane do rodzaju podtoza, kategorii ruchu oraz
rodzaju nawierzchni (na przykfad asfaltowej lub betonowej). W konstrukeji nawierzchni rozréznia
sie trzy warstwy. S3 to:

« warstwa $cieralna — gérna wierzchnia warstwa konstrukcji nawierzchni, po ktérej odbywa sie
ruch drogowy i ktora jest poddana bezposredniemu dziataniu czynnikéw atmosferycznych;

» warstwa wigzgaca — warstwa znajdujaca si¢ pomiedzy warstwa $cieralng a podbudowa, ktorej
funkcja jest lepsze rozlozenie naprezen w nawierzchni;

» podbudowa — warstwa lezaca pod warstwa wigzaca, majaca za zadanie przenoszenie wywo-
tanych ruchem obciazen na podloze gruntowe, na ktérym spoczywa cata konstrukcja na-
wierzchni.

Ponadto, jezeli wymagaja tego warunki gruntowo-wodne, niekiedy wystepuja dodatkowe warstwy,
na przyktad mrozoochronna lub odsgaczajaca, a do wykonania konstrukcji nawierzchni chodnika
moze by¢ konieczne wykorytowanie podtoza gruntowego do glebokosci 30-50 cm.

Nawierzchnie tras komunikacyjnych w staromiejskich strefach zabytkowych

W ciagach tras inwestycji liniowych w miastach wystepuje wiele niekorzystnych warunkéw dla
rozwoju drzew. W historycznych strefach miast dodatkowo mamy do czynienia z niestosowanymi
wspolczesnie nawierzchniami tras komunikacyjnych. Przykladowo sa to nawierzchnie z kamieni
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Zastosowanie pasa z ptyt granitowych.
Fot. Piotr Gryszpanowicz

Application of strip granite slabs.
Photo: Piotr Gryszpanowicz

Nawierzchnia chodnika wokét
drzew przepuszczalna dla wody.
Fot. Piotr Gryszpanowicz, 2022

The surface of a pavement
around trees permeable to water.
Photo: Piotr Gryszpanowicz, 2022

polnych czy kostek bazaltowych (il. 1), ktére dodatkowo nie spelniaja wymagan odnosnie do potrzeb
0s0b z niepelnosprawnosciami. W takich sytuacjach konieczne jest poszukiwanie kompromisowych
rozwigzan, pozwalajacych zachowa¢ walory historyczne danego miejsca, a zarazem dostosowac
to miejsce do potrzeb oséb z niepelnosprawnosciami (mozna na przyklad utworzy¢ pas z plyt
granitowych, ktéry pozwoli porusza¢ sie¢ osobom na wézku inwalidzkim - il. 2) lub zapewni¢
ochroneg drzew rosnacych w pasie chodnika dla pieszych w strefie parkowania pojazdéw (il. 3).

Uwarunkowania siedliskowe drzew

Wymagania glebowe

Przez setki lat w wyniku dzialalnosci czlowieka dochodzito do przeksztalcen i zanieczyszczen
podloza, a to wlasnie gleba jest jednym z najwazniejszych czynnikéw wplywajacych na rozwdj
drzew. To od gleby, migdzy innymi od jej wilgotnosci, napowietrzenia, aktywnosci biologicznej,
temperatury czy tez zyznosci, zalezy prawidtowy rozwdj systemu korzeniowego.

W glebach naturalnych faza ciekla zajmuje 25% objetosci - w wodzie rozpuszczone s3 zwigzki
mineralne i organiczne tworzace roztwor wodny. Faza stata stanowi 50% objetosci gleby, przy czym
45% to cze$¢ mineralna, a 5% — organiczna. Faza gazowa, czyli mieszanka gazéw i pary wodnej,
zajmuje 25% objetosci gleby?. Taki skfad objetosciowy trzech gléwnych skfadnikow gleby pozwala

2 KUL, Fizyczne wlasciwosci gleb, tinyurl.com/efsaxkap, dostep: 4.02.2024.
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Zastoj wody na zageszczonym
podtozu gruntowym.
Fot. Tomasz Maksym, 2019

Accumulation of water on
compacted soil substrate.
Photo: Tamasz Maksym, 2019

na wlasciwy rozwdj systemu korzeniowego drzew. W miastach ze wzgledu na wielowiekowe
przeksztalcenia trudno znalez¢ glebe, ktorej struktura bytaby dla roslin optymalna.

Zageszczenie gruntu powoduje zniszczenie struktury gleby, przez co zachodza w niej nieko-
rzystne zmiany fizyko-chemiczne, a to si¢ przeklada na gorszy rozwdj drzew i zamieranie organi-
zmow glebowych. Zast6j wody na glebach silnie zageszczonych moze powodowac przyspieszone
obumieranie korzeni drzew (il. 4).

Problem przegrzania

Miasta sg przestrzenig mocno zurbanizowana, przeksztalcong przez cztowieka, ktory dostosowat
ja do swoich potrzeb. Zyjemy w betonowych domach, a nasze $ciezki i drogi s3 pokryte nawierzch-
niami asfaltowymi albo z plyt betonowych lub kamiennych. Z uwagi na zwarta zabudowe oraz
wykorzystanie wymienionych materialéw budowlanych, ktére majg zdolnos¢ do akumulacji ciepta,
tworzy si¢ miejska wyspa ciepta. Taka nagrzana przestrzen oddzialuje negatywnie nie tylko na
ludzi, lecz takze na drzewa. Miarg odbicia promieni stonecznych jest wspdtczynnik zwany albe-
do. Swiezy $nieg potrafi odbi¢ do 95% promieni stonecznych, wobec czego jego powierzchnia sie
nie nagrzewa. Czarna powierzchnia drég odbija tylko 5-10% promieniowania, natomiast suchy
beton - 17-27% $wiatla, co sie wigze takze z silnym nagrzaniem tych nawierzchni w ciepte letnie
dni (oraz z akumulacjg ciepta)?.

Drzewa wytworzyly mechanizmy chlodzenia si¢ przez transpiracje wody, czyli proces pa-
rowania wody z nadziemnych czgsci roliny przez aparaty szparkowe, kutykule i przetchlinki.
Dzigki duzemu cieplu wlasciwemu wody podczas parowania pochlaniana jest duza ilos¢ energii
cieplnej, co chtodzi calg rosline. Szacuje sie, ze dorosta brzoza moze wypompowac z gleby do
450 1l wody na dobe. Mechanizm chlodzenia drzew sprawnie dziata wéwczas, kiedy drzewa maja
wode w glebie, a nawierzchnia pod korona drzewa nie nagrzewa si¢ nadmiernie. Niestety drze-
wa posadzone w przestrzeniach silnie zabetonowanych i zaasfaltowanych musza sobie poradzi¢
z nagrzanym, suchym powietrzem unoszacym sie znad rozgrzanych jezdni i ciagdéw pieszych®.
Mechanizm chtodzacy drzewa w pewnych przypadkach zawodzi i nie jest w stanie ochlodzi¢ lisci,

3 M. Obrzut, Bilans cieplny Ziemi, tinyurl.com/cfzamhzn, dostep: 4.02.2024.

4 M. Suchocka, Inzynieryjne metody poprawy warunkéw wzrostu i ochrony drzew miejskich, Warszawa 2016.

141


http://tinyurl.com/cfzamhzn

Ochrona Zabytkéw | 2025, nr1 ARCHITEKTURA KRAJOBRAZU

Nekroza brzegowa blaszki lisciowej
moze by¢ wynikiem niewydolnosci
procesu chtodzenia drzewa.

Fot. Tomasz Maksym, 2018

Marginal necrosis (tipburn) of the

leaf blade may be attributedto the
inefficiency of the cooling process within
the tree. Photo: Tomasz Maksym, 2018

co skutkuje zamieraniem brzegowym czesci liscia (zwanym nekrozg). Niektdre gatunki drzew,
takie jak lipy (Tilia spp. - il. 5, z wyjatkiem lipy srebrzystej Tilia tomentosa) oraz klon pospolity
(Acer platanoides), sa bardziej narazone na uszkodzenia tego typu.

Drzewa moga by¢ panaceum na przegrzane centra duzych miast, w tym place centralne,
jednak aby tak si¢ stalo, trzeba im zagwarantowa¢ odpowiednie warunki wzrostu. Szczegélnie
istotne jest zapewnienie odpowiedniej ilosci biologicznie czynnej, zdrowej i dobrze nawodnionej
gleby. Tylko w takich warunkach rosliny moga bowiem intensywnie chtodzi¢ przestrzen wokaét
siebie. Nalezy o tym pamietac rowniez podczas prowadzenia prac rewaloryzacyjnych na przyktad
przy zabytkowych rynkach.

Problem zanieczyszczen

Dobre warunki glebowe pozwalajg drzewom efektywniej neutralizowa¢ zanieczyszczenia samej
gleby i powietrza, a tym samym drzewa stajg si¢ naturalnymi, efektywnymi i tanimi filtratorami
terenow zurbanizowanych. Oczyszczanie sSrodowiska przez rosliny zwane jest fitoremediacja.
Drzewa majg unikalne zdolnosci do absorpcji i akumulacji substancji chemicznych, ktére znajduja
sie zarowno w glebie, jak i w atmosferze. Proces ten obejmuje zdolnoé¢ korzeni do wychwyty-
wania i zatrzymywania substancji chemicznych z gleby, a takze zdolnos¢ lisci do absorbowania
zanieczyszczen z powietrza. W miastach, gdzie problem zanieczyszczenia powietrza jest szcze-
gblnie palacy, obsadzanie obszaréw miejskich drzewami i krzewami fitoremediacyjnymi moze
sie przyczyni¢ do poprawy jakosci powietrza i redukeji szkodliwych pyléow zawieszonych®.

Czynniki stresogenne

Drzewa jako rosliny zdolne do przystosowywania si¢ do warunkéw siedliskowych wykazuja poten-
cjal do radzenia sobie ze stresem wynikajacym z antropopresji, czyli z wplywu dzialalnosci ludzkiej
na $rodowisko. Odporno$¢ drzew na pewne czynniki stresogenne, takie jak zmiany klimatyczne,

5 B. Rymsza, S. Gawronski, H. Gawronska, Fitoremediacja szansg na przyjazne srodowisko wokét drég i ulic,
»Iransport Miejski i Regionalny” 2013, nr 3, s. 3-7; B. Rymsza, K. Kaperczak, Zmiany klimatyczne a moz-
liwosci fitoremediacji w miastach, materialy z IV Forum Przestrzenie Miejskie, Gdansk 2017 [CD].
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zanieczyszczenia powietrza i gleby czy urbanizacja, jest czesto bardzo wysoka, a zalezy miedzy
innymi od gatunku drzewa. Warto jednak zaznaczy¢, ze mimo tej zdolnosci kumulacja réznych
czynnikow stresowych moze powodowac synergie, czyli wzajemne potegowanie si¢ negatywnych
efektow®. Poddawane cigglemu wplywowi antropopresji drzewa moga z czasem wykazywa¢ oznaki
osfabienia, ktore objawiaja si¢ zmniejszong odpornoscig na choroby, nieregularnym wzrostem
czy nawet utratg lisci.

Wplyw réznorodnych czynnikéw stresowych niekiedy prowadzi do sytuacji, w ktdrej drzewo
traci zdolno$¢ do efektywnego radzenia sobie z kolejnymi wyzwaniami. Najczgstszymi przykta-
dami podawanymi, aby zobrazowac efekt synergii, sa dlugotrwala susza i zanieczyszczenie gleby
solami uzywanymi do ods$niezania drég i chodnikéw, co prowadzi do suszy fizjologicznej. Oba
te czynniki wywoluja stres wodny, czyli sytuacje, w ktorej zasoby wodne sg niewystarczajace lub
niedostepne dla korzeni.

Ucigcie czesci korzeni drzewa spowoduje powstanie kolejnego czynnika stresowego, ktéry
niewatpliwie odbije si¢ na witalno$ci drzewa. A moze by¢ on juz czynnikiem przesadzajacym
o tym, Ze drzewo obumrze.

Kluczowe jest zrozumienie, ze kumulacja czynnikéw stresowych moze ostabic¢ system obronny
drzewa, co z kolei powoduje atak patogendéw, takich jak owady czy grzyby. Cho¢ drzewa maja
wbudowane mechanizmy adaptacyjne, to nadmierne obcigzenie przyspiesza procesy degene-
racyjne, skracajac naturalny cykl zycia drzew. Bardzo czesto obserwujemy to w miastach, gdyz
drzewa przyuliczne zazwyczaj nie doczekujg etapu starzenia sig.

Aby drzewa dobrze spelniaty swoje funkcje w fagodzeniu zmian klimatycznych oraz niwelo-
waniu zanieczyszczen, nalezy ograniczy¢ im inne czynniki stresowe pojawiajace si¢ miedzy innymi
w czasie realizacji inwestycji. Ludzie w miastach, jezeli chca zZy¢ w przyjaznym zielonym otoczeniu,
muszg wypracowac rozwigzania technologiczne w zakresie budowy szarej infrastruktury, ktéra
jednoczesnie nie bedzie istotnie oddzialywala na stan zadrzewien. By wypracowa¢ rozwigzania
inzynieryjne, ktore ogranicza wplyw budowy oraz zrealizowanych juz obiektéw budowlanych na
drzewostan, nalezy jednak mie¢ swiadomo$¢, jakie czynniki powoduja ostabienie i zamieranie drzew.

Zagrozenia wynikajace z budowlanych prac inwestycyjnych
Korytowanie

Jedna z najczestszych inwestycji realizowanych w miastach jest budowa, rozbudowa lub moderni-
zacja ciggdw komunikacyjnych. Inwestycje liniowe z uwagi na swoj charakter, a wigc konieczno$¢
wykonania wykopow pod nawierzchnie (korytowanie), powoduja nierzadko usunigcie systemow
korzeniowych drzew, ktore rozrosty sie w przestrzeni wyznaczonej pod cigg komunikacyjny.

Do rozwoju korzeni potrzebny jest tlen, ktdrego brakuje w mocno zmienionych i zageszczonych
glebach paséw drogowych. Z tego tez powodu wigkszo$¢ korzeni zywicielskich drzew w glebach
miejskich rozwija si¢ na glebokosci 7-30 cm pod powierzchnig terenu’. Z uwagi na mata glebokosé¢
rozrostu systemu korzeniowego budowa nawierzchni ciagéw komunikacyjnych w standardowej
technologii, z gtebokim korytowaniem prowadzi nierzadko do usuniecia znacznej czesci systemu
korzeniowego (il. 6, 7). Usuniecie liniowe powyzej 25% systemu korzeniowego starego drzewa
pogarsza jego stan zdrowotny i moze spowodowac wczesniejsze jego obumarcie. Im mlodsze
drzewa, tym lepiej radzg sobie z czg¢sciowym usunigciem systemu korzeniowego.

Korzenie pelnig kluczowsa funkcje w dostarczaniu wody i sktadnikéw odzywczych do rosliny
oraz utrzymywaniu jej stabilnosci. Usuniecie korzeni ostabia zdolnoé¢ drzewa do pobierania
wody wraz z mineralami, co moze prowadzi¢ do usychania konkretnych obszaréw korony. Po
uszkodzeniu systemu korzeniowego substancje zapasowe zgromadzone w tkankach drzewa sg
wykorzystywane nie tylko do wspierania wzrostu, lecz takze do regeneracji zniszczonych tkanek

6 J. Borowski, P. Latocha, Dobdr drzew i krzewow do warunkéw przyulicznych Warszawy i miast centralnej
Polski, ,Rocznik Dendrologiczny” 2006, vol. 54, s. 83-93.

7 M. Suchocka, Inzynieryjne metody poprawy warunkéw wzrostu..., op. cit.
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Wiekszos¢ korzeni zywicielskich drzew
w glebach miejskich rozwija sie na gtebo-
kosci7-30 cm pod powierzchnia terenu.
Fot. Tomasz Maksym, 2018

The majority of tree roots inurban soils
develop between7and 30 cmbelow the
surface. Photo: Tamasz Maksym, 2018

Gtebokie korytowanie moze prowadzi¢ do
usuniecia do1009% korzeni, ktére rozwi-
nety sie pod trasa ciggu komunikacyjnego.
Fot. Tomasz Maksym, 2018

Deep trenching may result in the removal
of up to100% of the roots that have
developedunder a traffic route.

Photo: Tomasz Maksym, 2018

i aktywna walke z patogenami infekujacymi miejsce uszkodzenia. W miare trwania tych proce-
séw dochodzi do stopniowego wyczerpywania zasobow, co z kolei negatywnie wplywa na ogélna
kondycje drzewa. Proces ten, jezeli trwa stosunkowo diugo, moze si¢ przyczyni¢ do ostabienia
drzewa i z czasem do jego $mierci®. W skrajnych wypadkach drzewo z podcietymi korzeniami
stanowi takze realne niebezpieczenstwo dla uzytkownikéw przestrzeni publicznej, gdyz w wyniku
utraty stabilno$ci moze si¢ wywrdcié jeszcze przed calkowitym obumarciem.

Zageszczenie podtoza

Jak juz wspomniano, gleba w miastach w wyniku poruszania si¢ ludzi i pojazdéw ulega ubiciu,
przez co traci mozliwosci akumulacji wody i gazéw. Zageszczenie gleby powoduje takze szereg
niekorzystnych zmian chemicznych. W tak zmienionych warunkach korzenie drzew stabo sie
rozwijaja lub zaczynajq si¢ rozwija¢ bardzo plytko, przy powierzchni gruntu, gdzie mimo ubicia
panuja najkorzystniejsze warunki do ich rozwoju. Brak tlenu w glebie powoduje, ze korzenie

8 H.B. Szczepanowska, Drzewa w miescie, Warszawa 2001.
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niektoérych drzew produkuja toksyczny dla roslin etanol. Problem samozatruwania si¢ komoérek
rodlinnych alkoholem poteguje stagnacja wody na nadmiernie zbitych glebach. Jedynie drzewa
tolerujace okresowe zalewanie wytworzyly mechanizmy obronne przed toksycznym dzialaniem
etanolu’. Optymalna dla wzrostu korzeni gesto$¢ gleby wynosi od 1,0 do 1,4 g/cm?'°. W przypadku
gleb gliniastych, ktorych gestos¢ jest wieksza i wynosi 1,5-1,8 g/cm?, obserwuje si¢ redukeje przy-
rostu korzeni, co negatywnie wplywa na zywotnos¢ drzewa.

Ponadto kazda inwestycja, w tym inwestycja liniowa, wymaga zageszczenia podloza, aby
zwigkszy¢ jego no$nosé¢. Jak wynika z tab. 1, w zasadzie kazde zageszczenie gruntu (o réznych
sktadach granulometrycznych) bedzie wptywalo negatywnie na rozwdj korzeni drzew, a ponadto
moze powodowac ich obumieranie. Jesli system korzeniowy napotyka trudnosci w penetracji
ubitej gleby, to korzenie roslin maja mniejszy dostep do sktadnikéw pokarmowych i wody. Po
pewnym czasie prowadzi to do zamierania i uschnigcia roéliny''. Problemem w glebach zbitych
staje si¢ wypieranie tlenu z przestrzeni glebowej. Zaklada sig, Ze przy objetosci tlenu w glebie:

« 21% — korzenie rozwijaja si¢ prawidtowo,
* 10% — korzenie przestajg si¢ rozwija¢,
« mniejszej niz 3% — korzenie zamieraja'2.

Nie nalezy zapominac, ze poruszanie si¢ ciezkim sprzetem budowlanym lub skladowanie mate-
rialéw budowlanych pod koronami drzew nie tylko prowadzi do trwalego zniszczenia struktury
gleby, lecz takze moze by¢ przyczyna mechanicznego zmiazdzenia korzeni.

Jak juz wspomniano, podczas kfadzenia chodnika dochodzi do usunigcia korzeni drzew ros-
nacych na przyklad przy ciggu pieszym. Drzewa, jezeli nie dojdzie do krytycznie duzej redukeji
systemu korzeniowego, wytworza wéwczas wtorny system korzeniowy, ktéry bedzie penetrowat
podbudowe chodnika. Zageszczenie warstw ciggu pieszego istotnie ograniczy wzrost systemu
korzeniowego i go zdeformuje. W takiej sytuacji korzenie drzew zazwyczaj rozrastaja si¢ bezpo-
$rednio pod warstwa $cieralng (ptytkami chodnikowymi, nawierzchnig bitumiczng), poniewaz
ubicie oraz brak tlenu w dolnych warstwach chodnika uniemozliwia im wzrost. Z czasem, w wy-
niku zwigkszenia sie¢ ich grubosci, korzenie powoduja pofalowanie nawierzchni (wypietrzenie
warstwy $cieralnej), co w konsekwencji sprawia, ze konieczny staje si¢ ponowny remont chodnika.

Tabela1.Optymalne ikrytyczne zageszczenie podtoza ze wzgledu najego nosnosc lub warunki siedliskowe drzew*

Sktad granulometryczny Zageszczenie ze wzgledéw Zageszczenie powodujace
budowlanych [g/cm?] zamieranie korzeni drzew [g/cm3]
Dobrze zageszczony piasek gliniasty lekki 1,85 175
Dobrze zageszczona glina piaszczysta 1,74 1,70
Srednio zageszczona glina piaszczysta 1,64 1,70
Glina piaszczysta pylasta 1,56 1,50
It pylasty 1,45 1,40
Glina lekka pylasta 1,45 1,40
Glina cigzka 1,40 1,40
Bardzo stabo zageszczony piasek 1,37 1,75

*J M. Lichter, PA. Lindsey, Soil Compaction and Site Construction. Assessment and Case Studies [w:] The
Landscape Below the Ground, ed. GW. Watson, D. Neely, Savoy 2005, s.126-130.

9 M. Suchocka, Inzynieryjne metody poprawy warunkéw wzrostu..., op. cit.

10 J. Lloyd (co-author), Plant health care for woody ornamentals, Champaign 1997.

1 C. Dennis, W.R. Jacobi, Protecting Trees During Construction, tinyurl.com/ymprnzdy, dostep: 8.02.2024.
12 K.D. Coder, Soil Compaction & Trees — Causes, Symptoms ¢ Effects, Athens 2000.
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Trwate nadsypanie gruntu

Duzym problemem, czesto nieoczywistym, jest trwale nadsypanie gruntu w miejscu, w ktérym
rosna drzewa, lub dlugotrwatle sktadowanie materialéw budowlanych (albo gruntu z wykopu) pod
koronami drzew. Nadsypanie terenu materiatem pochodzacym z wykopu, w ktérym rozwijaja si¢
korzenie, prowadzi do ubicia gleby oraz ogranicza przenikanie wody i tlenu w warstwe pierwotna
gruntu. Ponadto brak tlenu w glebie powoduje stres, ktory zwieksza ryzyko ataku patogenow.

Uwaza sie, Ze przy minimalnym nadsypaniu warstwa gleb ilastych lub gliniastych nastepuja
najbardziej niekorzystne zmiany warunkow tlenowych w glebie. Juz przy warstwie nadsypania
gliny o grubosci 2 cm dochodzi do ograniczenia rozwoju korzeni i ich sukcesywnego zamierania,
natomiast nadsypanie warstwa gliny o grubosci 8 cm powoduje rozlegte, istotne dla witalnosci
drzewa obumarcie systemu korzeniowego.

Nadsypanie powoduje nie tylko ograniczenie dyfundowania tlenu w glebsze warstwy gruntu,
gdzie rozwinal si¢ pierwotny system korzeniowy, lecz takze przesuszenie warstwy gruntu rodzi-
mego. Jezeli drzewo w wyniku nadsypania nie obumrze, to moze wytworzy¢ korzenie wtdrne,
ktore wrosng w warstwe nadsypang. Te korzenie wtérne przejmuja funkcje pobierania skfadnikéw
odzywczych z wodg i moga zapewnic¢ zdrowy wzrost drzewu. Istnieje jednak ryzyko, ze mimo roz-
woju korzeni wtérnych zasypany pierwotny system korzeniowy obumrze. Diugotrwatle zasypanie
szyi korzeniowej moze by¢ takze przyczyna obumarcia drzewa oraz powstania choréb zwigzanych
z infekcja szyi korzeniowej przez grzyby pasozytnicze, co przy$piesza proces starzenia si¢ drzewa,
a w niektérych wypadkach prowadzi do wykrotu (utraty stabilno$ci i wywrdcenia drzewa) (il. 8).
Ochrona pni i obszaru, w ktérym rozwinal si¢ system korzeniowy przed nadsypaniem gruntu,
powinna by¢ priorytetem podczas wykonywania prac ziemnych w trakcie realizacji inwestycji
drogowych, w tym strefach podlegajacych ochronie konserwatorskiej (tab. 2.).

Tabela 2. Wartos¢ progow krytycznych nasypania réznych rodzajéw gleby wedtug metody oceny uszko-
dzen budowlanych*

Sktad granulometryczny gleby | Grubos¢ warstwy gleby, ktorej Grubos¢ warstwy gleby, ktorej
nasypanie wywotuje poczatkowe nasypanie powoduje rozlegte
objawy uszkodzenia korzeni [cm] zniszczenia korzeni [cm]

Piasek 20 61

Piasek luzny pylasty 15 45

Piasek stabo gliniasty 10 30

Piasek gliniasty lekki pylasty 8 25

Piasek gliniasty lekki 5 15

Pyt piaszczysty 4 10

Pyt gliniasty 4 10

Glina 2 8

*K.D. Coder, Construction Damage Assessment - Trees and Sites, Athens 1996.

Alkalizacja podtoza

Jednym z istotnych czynnikow, ktéry wplywa na rozwoéj systemu korzeniowego drzew, jest po-
ziom pH gleby (czyli w ujeciu inzynierskim podtoza). W czasie wykonywania inwestycji czesto
dochodzi do zanieczyszczenia gleby odpadami budowlanymi zawierajagcymi wapn lub cement,
ktory przedostaje si¢ do podloza w postaci sypkiej lub w formie roztworu wodnego. Przygoto-
wywanie mieszanek betonowych oraz mycie narzedzi lub maszyn budowlanych na terenie, gdzie
rosng drzewa, prowadza do dtugotrwalych negatywnych zmian warunkéw glebowych. Zmiany
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Dtugotrwate zasypanie korzeni i odziomka prowadzi do zamierania drzew.
Fot. Tomasz Maksym, 2019

The consequence of long-termroot and tree stub burial is tree dieback.
Photo: Tomasz Maksym, 2019

te skutkuja ograniczeniem dostepnosci innych sktadnikéw pokarmowych dla roslin. Co wiecej,
wraz ze zmianami struktury gleby powodujg zamieranie mikroorganizméw glebowych, w tym
grzybow mykoryzowych'. O tym, jak wazne s organizmy glebowe dla prawidtowego wzrostu
drzew, niech $wiadczy to, ze wedtug szacunkéw drzewa przekazuja do gleby 20-30% asymilatow
w celu dokarmiania mikroorganizméw glebowych', bo to one tworza optymalne warunki do
rozwoju korzeni, sg antagonistami w stosunku do organizméw pasozytniczych oraz odpowiadaja
za prawidlowy wzrost roélin.

Zanieczyszczenie gleby odpadami budowlanymi to niejedyna mozliwos¢ podwyzszenia pH
podtoza. W pewnym stopniu za alkalizacje gleby odpowiadaja takze s6l drogowa, pyly pochodzace
ze spalania wegla'®, a takze uzywanie skal dolomitowych jako podbudowy ciggéw komunikacyj-
nych. W przypadku wykonywania podbudowy drég z kamieni dolomitowych — materialu fatwo
dostepnego i taniego - czgsto moze dochodzi¢ do uwalniania znacznych ilo$ci wapnia i magnezu.
Niestety, pierwiastki te moga si¢ okazac toksyczne dla drzew. Wapn i magnez, chociaz niezbedne
w umiarkowanych ilo$ciach, w nadmiarze stajg sie trujace. Powodujg zahamowanie wytwarza-
nia chloroplastéw, co si¢ przyczynia do obnizenia witalnosci drzew i zwigksza ich podatno$¢ na
choroby, susze oraz inne czynniki stresowe (il. 9).

Ograniczenia ilosci gleby

Budowa obiektow liniowych w standardowej technologii niewatpliwie nie tylko powoduje redukcje
systemu korzeniowego, lecz takze moze trwale ograniczy¢ dostepna przestrzen dla rozwijajacych
sie korzeni wtornych. Optymalna ilos¢ gleby dla drzew o réznej wielkosci przedstawiono na il. 10.

13 W. Bres$, Czynniki antropopresji powodujgce zamieranie drzew w krajobrazie miejskim, ,Nauka, Przyroda,
Technologie” 2008, t. 2, z. 4, tinyurl.com/2bs436hg, dostep: 8.02.2024.

14 P. Tyszko-Chmielowiec, Podstawy biologii, ekologii i biomechaniki drzew. Podrecznik dla inspektoréw drzew
i arborystéw, Wroclaw 2021.

5 W. Bres, Czynniki antropopresji powodujgce zamieranie drzew..., op. cit.
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Uzywanie kruszyw dolomitowych jako wysciotki moze prowadzi¢ do niekorzystnych
dlaroslin zmian chemicznych gleby. Fot. Tomasz Maksym, 2017

The use of dolomite aggregates as a liner canresult in alteration to soil chemicals
that are detrimental to plants. Photo: Tomasz Maksym, 2017

Standardowa technologia budowy obiektow liniowych wymaga czesto glebokich wykopow,
betonowych glebokich obrzezy oraz zageszczania gleby pod nowo powstajace obiekty. Te praktyki
prowadza do powstania mechanicznych przeszkéd uniemozliwiajacych rozrost nowych korzeni
drzew. Drzewo traci dostep do odpowiedniej ilosci przestrzeni do rozwoju korzeni, co skutkuje
nierzadko obnizeniem stabilno$ci drzewa oraz zmniejszeniem niezbednych zasobdw, takich jak
woda, sktadniki mineralne oraz tlen.

Ograniczenie przestrzeni dla korzeni ma bezposredni wpltyw na zdolnos$¢ drzewa do ab-
sorpcji skladnikéw odzyweczych, kiedy system korzeniowy zostal uszkodzony podczas realizacji
inwestycji. Drzewu po uszkodzeniu powinno si¢ zapewni¢ jak najlepsze warunki siedliskowe,
aby mialo szanse na szybkie odtworzenie uszkodzonych czesci korzeni, ktére zagwarantowalyby
niezbedne zasoby do prawidlowego funkcjonowania drzewa, miedzy innymi do wzrostu i rozwoju
czesci nadziemnych i podziemnych oraz tworzenia barier fenolowych w miejscach powstatych
ran. Ograniczenie wzrostu korzeni wtornych oslabia ogdlna kondycje roslin i przyczynia sie do
ich wczesniejszego zamierania'®.

¢ M. Kosmala, E. Roston-Szeryniska, M. Suchocka, Metoda oceny kondycji drzew z uwzglednieniem bezpieczeristwa
i uszkodzen mechanicznych, Warszawa 2009.
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Niewystarczajgca przepuszczalnos¢ nawierzchni

Zbyt mata ilo$¢ miejsca lub zfa technologia wykonania nawierzchni przynosi szkod¢ zaréwno
dla drzewa, jak i dla infrastruktury. Drzewa do prawidlowego wzrostu potrzebuja odpowiednio
duzo podloza - tym wiecej, im wigksze jest drzewo. W poszukiwaniu lepszych warunkéw (miedzy
innymi tlenu) korzenie podczas wzrostu wypietrzajg i niszczg istniejgce nawierzchnie. Ulozenie
warstw nieprzepuszczalnych na podbudowie powoduje, ze korzenie rozwijaja si¢ jeszcze plycej,
czesto bezposrednio pod powierzchnig $cieralna, co w perspektywie prowadzi do pofalowania
nawierzchni i jej uszkodzenia (il. 11). Wazne jest wigc, aby stworzy¢ taki system nawierzchni, ktory
dawalby drzewom optymalne warunki do rozwoju korzeni - a wigc nawierzchnie przepuszczalne dla
wody i powietrza oraz wykonane w sposdb jak najmniej ingerujacy w systemy korzeniowe drzew.

Nawierzchnie nieprzepuszczalne powoduja takze sptyw wody opadowej do kanalizacji,
a to ujemnie si¢ odbija na Zywotno$ci drzewa. Zwigkszony sptyw wody do kanalizacji ogranicza
naturalne procesy retencji wody w glebie, co jest istotne dla utrzymania odpowiedniego pozio-
mu wilgotnosci wokét drzew. Diugotrwale braki wodne moga prowadzi¢ do ostabienia drzewa,
obumarcia jego galezi, a w konsekwencji — skrécenia jego zycia. Dlatego tez unikanie tworzenia
duzych obszaréw nawierzchni nieprzepuszczalnych to kluczowy aspekt wspierania zdrowia i diu-
gowieczno$ci drzew w miescie. Nalezy o tym pamietac takze przy rewaloryzacji stref objetych
ochrong konserwatorska.

Wspomniane w tekscie przyczyny zamierania drzew w czasie prac inwestycyjnych oraz na kilka
lat po ich zakonczeniu nie sg jedynymi czynnikami negatywnie wplywajacymi na stan zadrzewien
miejskich. Niniejszy artykutl jedynie ogélnie zarysowuje problem oddziatywania wybranych czyn-
nikow na zielen. Istnieje tez jednak wiele innych czynnikow, ktére moga dodatkowo si¢ przyczynié
do ostabienia drzew miejskich. Warto zauwazy¢, ze zmiany klimatyczne negatywnie wplywaja na
zielen miejska przez pojawienie sie dtugotrwatych susz oraz sg przyczyna migrowania wielu choréb
i szkodnikéw, ktoére z uwagi na warunki klimatyczne panujace dotad w naszym kraju wcze$niej
nie wystepowaly. Pelne zrozumienie zalezno$ci miedzy roslinami a klimatem, srodowiskiem oraz
czynnikami antropogenicznymi sg kluczowe dla ochrony i zachowania zadrzewien miejskich.

Proces urbanizacji musi uwzglednia¢ strategie ochrony drzew i gleby, zapewniajac réwnowage
pomiedzy potrzebami rozwoju miasta a koniecznoscig zachowania ekosysteméw miejskich. W ten
sposdb mozemy si¢ przyczyni¢ do tworzenia trwatych i przyjaznych dla srodowiska obszaréw
miejskich, gdzie drzewa pelnig kluczowa funkcje w poprawie jakosci zycia mieszkancow.

Sposoby zaradcze

Nieustanny rozwoj miast moze negatywnie wptywac na drzewa, ktére sa dobrem trudno od-
nawialnym i dlatego nalezy je chroni¢ w procesie urbanizacji. Drzewa w miastach powinny
stanowi¢ nieodlgczny element drég i ciaggdw pieszych, a takze placow miejskich i bulwarow. Jak
juz wspomniano, drzewa nie tylko wplywaja pozytywnie na zdrowie mieszkancéw, lecz takze
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W poszukiwaniu lepszych warunkéw do wzrostu korzenie podczas rozwoju
wypietrzaja i uszkadzaja nawierzchnie. Fot. Tomasz Maksym, 2021

In search of better conditions for growth, roots dislodge and damage
pavements during their development. Photo: Tomasz Maksym, 2021

przedtuzaja zywotnos¢ elementéw drogowych i architektonicznych przez niwelowanie duzych
zmian temperatury czy ograniczanie nagrzewania powierzchni, co przy$piesza procesy erozji
i odksztalcen materialéw budowlanych.

Aby jednak zielen miejska mogla pelnic te pozytywna funkcje dla srodowiska, trzeba jej za-
pewni¢ warunki, o ktérych méwi niniejszy artykul. Ale srodowisko przyjazne dla drzew oznacza
zarazem problem w zapewnieniu wymagan stawianych przez drogowcow. Konieczny jest zatem
kompromis, czyli rozwigzanie, przy ktérym Zadna ze stron nie bedzie w pelni usatysfakcjonowana.

Wychodzac naprzeciw oczekiwaniom Zarzadu Drog Miejskich w Warszawie, Zarzad Zieleni
m.st. Warszawy w 2019 roku zlecit Instytutowi Badawczemu Drég i Mostéw opracowanie Ka-
talogu typowych konstrukcji nawierzchni chodnikéw przyjaznych drzewom. W opracowaniu tym
zostaly zaproponowane nowatorskie pomysty wskazujace kierunek dalszych prac, ktére stuza
kompleksowemu rozwigzaniu problemu rozwoju drzew w $rodowisku miejskim. Propozycje te,
w szczegolnosci dotyczace chodnikéw wyniesionych (il. 12), nalezy poddac¢ weryfikacji doswiad-
czalnej podczas badan na odcinkach prébnych z uzyciem elementéw prototypowych. Przyjeto,
ze nawierzchnie przyjazne drzewom powinny by¢ bardziej wodoprzepuszczalne niz tradycyjnie
stosowane nawierzchnie (betonowe, kamienne, asfaltowe).

Przewidziano dwa rodzaje posadowien:

« bezposrednie — nawierzchnia uktadana na gruncie po jego wymianie na bardziej przepusz-
czalny, bez wzmocnienia podloza cementem (il. 13);
o punktowe - nawierzchnia wyniesiona wsparta na fundamentach punktowych (il. 14).
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Schematyczna wizualizacja chodnika wyniesionego.
Zrédto: B. Rymsza, Katalog typowych konstrukdji
nawierzchni przyjaznych drzewom. Nawierzchnie chod-
nikéw przyjazne drzewom przeznaczonym do zachowa-
nia, Warszawa 2020, s. 37

Schematic representation of an elevated pavement.
Source: B.Rymsza, Katalog typowych konstrukcji
nawierzchni przyjaznych drzewom. Nawierzchnie
chodnikow przyjazne drzewomn przeznaczonym do
zachowania, Warsaw 2020, p. 37

nawierzchnia z warstwa scieralng

warstwa Scieralna podparcie punktowe nawierzchni

podbudowa przestrzen pod nawierzchnig

warstwa mrozoochronna/ ulepszone podtoze (pustka powietrzna lub wypetnienie kruszywem)
podtoze podtoze gruntowe

(k] Schematyczne przedstawienie idei konstrukcji chodnika posadowionego bezposrednio na podtozu ro-

13 dzimym (13) i wyniesionego, posadowionego na podporach punktowych (14). Zrédto: B. Rymsza, Katalog
typowych konstrukcji nawierzchni przyjaznych drzewom. Nawierzchnie chodnikdéw przyjazne drzewom
przeznaczonym do zachowania, Warszawa 2020, s.12

Schematic representation of the concept of a pavement structure founded directly on native soils
(13) and an elevated pavement constructed on supports (14). Source: B.Rymsza, Katalog typowych
konstrukcji nawierzchni przyjaznych drzewom. Nawierzchnie chodnikdw przyjazne drzewom
przeznaczonym do zachowania, Warsaw 2020, p. 12
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Podsumowanie

Podczas realizacji inwestycji liniowych w czasie budowy i przebudowy na przyktad chodnikéw
oraz placéw zlokalizowanych na terenach podlegajacych ochronie konserwatorskiej powinno si¢
zwracac szczegdlng uwage na koniecznos$¢ zapewnienia optymalnych warunkow siedliskowych
drzewom od lat rosngcym na tych terenach.

Nalezy pamietac, ze:

ubita gleba ogranicza przepuszczalnos¢ i utrudnia wymianeg gazowa, co sprawia, ze korzenie
roélin majg ograniczony dostep do wody i skladnikéw pokarmowych;

nawierzchnie nieprzepuszczalne dla wody i powietrza pogarszajg zywotno$¢ drzew;

nadsypanie gruntu wokol drzewa powoduje zamieranie korzeni;

podczas robot trzeba zachowaé mozliwie nieuszkodzony system korzeniowy;

istniejg technologie umozliwiajace budowe chodnikéw wyniesionych;
trzeba zapewnic¢ optymalng ilos¢ gleby dla pojedynczego drzewa rosngcego w miescie (w od-

niesieniu do powierzchni rzutu korony lub $rednicy pnia);
« w miescie mozna zastosowac rozwigzania utatwiajace retencje wody z opaddéw.

dr hab. inz. Barbara Rymsza, prof. IBDiM

Wieloletnia nauczyciel akademicka Politechniki Poznanskiej, obecnie zatrudniona w Instytucie Badawczym Drog
{Mostow w Warszawie. Reprezentuje dziedzine nauk inzynieryjno-technicznych w dyscyplinie inzynieria ladowa,
geodezjaitransport. £aczy wspotprace winterdyscyplinarnych zespotach badawczych z pasja popularyzatora historii
techniki, miedzy innymi utworzyta pierwsze na swiecie Pontiseum - rodzaj statej ekspozycji konstrukcji mostdw.

Dr Hab. Barbara Rymsza, Prof. IBDiM

Along-time academic lecturer at the Poznan University of Technology, currently working at the Road and Bridge Re-
search Institute in Warsaw. She represents the field of engineering and technical sciences in the following disciplines:
civil engineering, geodesy and transport. She combines collaboration in interdisciplinary research teams with her
passion for popularizing the history of technology, including the creation of the world's first Pontiseum - a permanent
exhibition dedicated to bridge structures.

mgr inz. Tomasz Maksym

Absolwent lesnictwa w Szkole Gtodwnej Gospodarstwa Wiejskiego i studiow podyplomowych z zakresu oceny i wy-
ceny zasobdw przyrodniczych prowadzonych przez SGGW i SGH. Od 2012 roku zajmuje sie dendrologia i prawem
ochrony zadrzewien najpierw w Regionalnej Dyrekcji Ochrony Srodowiska w Warszawie, a nastepnie w Urzedzie
Marszatkowskim Wojewodztwa Mazowieckiego i w Zarzadzie Zieleni m.st. Warszawy. Uczestniczyt w tworzeniu
standarddéw Karty praw drzew oraz standardu nawierzchni przyjaznych drzewom. Jest wspotautorem instrukcji
dokonywania przegladow drzew, obowigzujgcej wszystkie jednostki miejskie.
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Abstrakt

W latach 2021-2023 byly prowadzone prace budowlane majace na celu odbudowe dwéch
budynkdéw zachodniego ciagu zabudowy przedzamcza zamku w Malborku. Odbywalo
sie to pod nadzorem archeologicznym. Jednoczesnie w 2023 roku zorganizowany zostal
pierwszy sezon badan archeologicznych, ktérego celem bylo szersze naukowe rozpo-
znanie przedzamcza. Prace te przyniosty wiele nowych danych dotyczacych zabudowy
tej cze$ci zamku.

Artykut przedstawia zachodni cigg zabudowy przedzamcza zamku w Malborku
w okresie Sredniowiecza (w czasach krzyzackich) na podstawie badan archeologicznych
(obecnych i wynikéow dawnych), obserwacji stratygrafii nawarstwien, analizy zachowa-
nej substancji murowanej, a takze Zrédet pisanych i ikonograficznych. Dostarczyly one
istotnych informacji o formie i zagospodarowaniu terenu przed rozpoczgciem budowy -
do jej realizacji wybrano teren miedzy naturalng doling a obnizeniem, ciggnacym si¢
réwnolegle do Nogatu, nad ktérym znajdowalo si¢ uprzednio drewniane nabrzeze. Cata

* Muzeum Zamkowe w Malborku
ORCID: 0000-0002-2968-3015
e-mail: b.wasik@zamek.malbork.pl
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zabudowa ciggu byla zasadniczo od poczatku zaplanowana, ale realizowano ja etapami.
Wiréd nich mozna wskazaé dwa gléwne. Cigg wiekszych budynkéw posadowiono na
wschodnim stoku Mlynéwki (wzdluz muru obronnego), a po ich wschodniej stronie
ciagnely sie obszerne podworza. Podczas badan i nadzoréw zadokumentowano relikty
murdéw podworzy, co umozliwilo ich rekonstrukeje zgodnie z pierwotng wielkoscig oraz
weryfikacje ukfadu i chronologii niektérych budynkow.

Stowa kluczowe
Malbork, zamek w Malborku, przedzamcze, zabudowa gospodarcza, architektura $re-
dniowieczna, technika budowy, Krzyzacy

Abstract

In the years 2021-2023, construction work was undertaken to rebuild two buildings in the
western part of the outer ward (Low Castle) of Malbork Castle. The work was carried out
under the supervision of archaeologists. At the same time, the first season of archaeological
research was organized in 2023 with the objective of conducting a more comprehensive
scientific examination of the Low Castle. This work resulted in a substantial amount of
new data pertaining to the development of this part of the castle.

This article presents the western row of buildings in the Low Castle of Malbork Castle
during the Middle Ages (Teutonic times) based on archaeological research (both present
and past results), stratigraphic observations, an analysis of the preserved masonry, as well
as written and iconographic sources. These provided important insights into the form
and development of the area prior to the commencement of construction work. The site
selected for development was situated between a natural valley and a depression extend-
ing parallel to the River Nogat, over which a wooden wharf had previously existed. The
entire development of this section was meticulously planned from the very outset, but it
was implemented in stages with two identifiable main phases. A row of larger buildings
was erected on the eastern slope of the Miyndwka canal (along the defensive wall), with
spacious courtyards on the eastern side. During the research and survey work, relics of the
courtyard walls were documented, which made it possible to reconstruct them according
to their original size and to clarify the layout and chronology of some of the buildings.

Keywords
Malbork, Malbork Castle, outer ward (Low Castle), utility buildings, medieval architecture,
construction technique, Teutonic Knights

ZACHODNI CIAG ZABUDOWY PRZEDZAMCZA ZAMKU W MALBORKU TO OBECNIE ZESPOL CZTERECH
budynkéw (oznaczanych, poczynajac od potudnia, a wigc od kosciota §w. Wawrzynca, literami
A-D), usytuowanych w linii poludniowy zachdd - péinocny wschdéd (w przyjetym dla zamku
w Malborku uproszczeniu kierunkéw $wiata jest to linia pétnoc — potudnie). Obecny podziat
stanowi efekt gruntownych dziewietnastowiecznych przebudéw i jest nieadekwatny do sytuacji
ze $redniowiecza i nowozytnosci, kiedy bylo wydzielonych wiecej budynkéow. W zwiazku z tym
w artykule zastosowano nowy system numeracji, ktéry ma sukcesywnie obejmowac kolejne od-
krywane podczas prac archeologicznych zabudowania. Na podstawie historycznych podziatow
wyroznione zostaly budynki: 11" (kosciét §w. Wawrzynca), 1.2 i 1.3 (dotychczas B), 1.4 i L5 (do-
tychczas C) i 1.6 (dotychczas D), a dalej na pétnoc - znany tylko z badan archeologicznych I.7.
Dla wiekszosci badaczy zamku w Malborku przedzamcze stanowito drugorzedny obszar
zainteresowan?. Sytuacje te niedawno nieco poprawily badania Stawomira Jézwiaka i Janusza

' Rzymska cyfra I oznacza zabudowe zachodniego ciagu przedzamcza.

2 Zob. B. Schmid, Die Befestigungsanlagen der Marienburg, ,,Altpreuf8ische Forschungen” 1928, Bd. s,
s. 56-64; idem, Fiihrer durch das SchlofS Marienurg in Preuflen, Berlin 1925, s. 80; idem, Die Marienburg. Ihre
Baugeschichte, Wiirzburg 1955, s. 76; W. Schwandt, Marienburg. Schlof und Stadt in PreufSen, Danzig 1908,
s. 67-68. Podsumowanie stanu badan - zob. T. Torbus, Die Konventsburgen in Deutschordensland Preussen,
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Wspotczesny plan przedzamcza zamku w Malborku z zaznaczeniem lokalizacji
wykopdw badawczych z 2020 (kolor niebieski) i 2023 roku (kolor czerwony).
Rys. Bogusz Wasik

Contemporary plan of the outer ward (Low Castle) of Malbork Castle, indicating
the location of trial pits dating from 2020 (blue) and 2023 (red). Drawing:
Bogusz Wasik

Trupindy®. W rejonie zachodniego ciggu zabudowy przedzamcza byly tez prowadzone badania
archeologiczne. Pierwsze odbyly sie w latach 1981-1985 pod kierunkiem Mariusza Mierzwinskiego,
w zwigzku z planowang odbudowg i zagospodarowaniem ruin“. Nastepnie w latach 1991-1992
pod kierunkiem Antoniego Pawlowskiego prowadzono prace archeologiczne we wnetrzu bu-
dynku I.6 (D)°. Z kolei w latach 1994-1995 ten sam archeolog przy $cianie potudniowej kosciola

Miinchen-Oldenbourg 1998, s. 508-509; idem, Zamki konwentualne patistwa krzyzackiego w Prusach,
cz. 2: Katalog, Gdansk 2023, s. 317. Po wojnie powstala tez dokumentacja historyczno-konserwatorska
zachodniego ciaggu przedzamcza, ktdrej autorka — Hanna Domanska — zebrata znane 7Zrédta historyczne
i ikonograficzne: eadem, Budynki gospodarcze na Przedzamczu Zamku w Malborku, woj. gdatiskie, [s.1.]
1960, maszynopis w archiwum Muzeum Zamkowego w Malborku (dalej: MZM).

3 S. Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku w czasach wielkich mistrzow
(1309-1457), Malbork 2011, 5. 391-394, 431-433, 496-499.

4 Dostepna w archiwum MZM dokumentacja jest bardzo ograniczona — zob. M. Mierzwinski, Cigg budynkow
gospodarczych zachodni. Dokumentacja naukowa. Badania archeologiczne 1984-198s, [s.1.] 2011, maszynopis
w archiwum MZM.

5 Poza planem zamieszczonym w sprawozdaniu Marii Dabrowskiej (Malbork - zamek. Przedzamcze pétnocne.

Cigg gospodarczy na terenie zamku niskiego. Badania archeologiczno-architektoniczne lipiec—sierpieri 2005,
[s..] 2005, s. 2, maszynopis w archiwum MZM) i kilkoma zdj¢ciami dokumentacja z nich jest niedostgpna.
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$w. Wawrzynca odstonil fundamenty zewnetrznych schodéw oraz wiezy przybramnejé. Dostepna
jest tylko szczatkowa dokumentacja tych inwestycyjnych i ratowniczych prac. Inaczej byto w przy-
padku badan Marii Dabrowskiej, podyktowanych w pelni naukowymi motywacjami. Prace te
byly prowadzone w latach 2005-2010 w pdinocnej czesci zabudowy”.

W latach 2021-2023 realizowano odbudowe dwdch poétnocnych budynkow zachodniego
ciagu gospodarczego przedzamcza (dotychczasowych C i D). Prace inwestycyjne prowadzono
pod nadzorem archeologicznym?®. Niezaleznie od niego w 2023 roku odbyt sie pierwszy sezon
regularnych badan archeologicznych w ramach projektu majacego na celu szersze rozpoznanie
przedzamcza®. Wykonano wéwczas cztery wieksze wykopy badawcze (nr 2-4') i trzy mate son-
daze (nr 5-7) (il. 1). Wniosly one wiele nowych informacji o tej zabudowie, ktére w polaczeniu
z wynikami starszych prac (zwlaszcza Marii Dagbrowskiej) pozwalajg na nowa analiz¢ zabudowy
zachodniej przedzamcza.

Zachodni rejon przedzamcza przed powstaniem murowanej zabudowy

Aktualne badania dostarczyly nowych informacji, dowodzacych odmiennej od pdzniejszej to-
pografii terenu sprzed budowy zamku i przedzamcza. Zamek Wysoki i pierwotne przedzamcze
(Zamek Sredni) posadowiono na wyniesieniu morenowym opadajacym ku pétnocy na teren
Zutaw. Dookota znajdowaly sie rozlewiska rzeczne i mokradta. Taka zabagniona dolina znaj-
dowata si¢ po wschodniej stronie zamku, na obszarze zajetym podzniej przez tak zwany Wat
von Plauena'". Po zachodniej stronie Zamku Sredniego podczas badan w 1990 roku stwierdzono
natomiast obecno$¢ dwdch poziomodw fosy, przy czym nawarstwienia starszego koryta byly wy-
pelnione namutami i piaskami naturalnymi, zalegajacymi ponizej poziomu budowlanego'?. Moze
to wskazywac na naturalny charakter dolnego poziomu, niewykluczone, ze bedacego odnoga

¢ B. Pospieszna, Kafle piecowe z wiezy przy kaplicy sw. Wawrzyrica w Malborku [w:] Archaeologia et historia
urbana, red. R. Czaja et al., Elblag 2004, s. 435, przyp. 1; K. Pospieszny, Program i forma architektoniczna
krzyzackich infirmerii zamkowych w Prusach [w:] Szpitalnictwo w dawnej Polsce, ,Studia i Materialy z Historii
Kultury Materialnej”, t. 66, red. M. Dgbrowska, J. Kruppé, Warszawa 1998, s. 130-132.

~

M. Bis, W. Bis, M. Dabrowska, Badania archeologiczno-architektoniczne na terenie Zamku Niskiego — pé61-
nocna strona tzw. ciggu gospodarczego. Lipiec—sierpie#i 2006, [s.l.] 2006, maszynopis w archiwum MZM;
M. Dabrowska, Badania archeologiczno-architektoniczne w rejonie dziatajgcej w koticu XVI w. mennicy
na przedzamczu potnocnym zamku malborskiego. Lipiec—sierpieri 2007 r., [s.l.] 2007, maszynopis w ar-
chiwum MZM; idem, Malbork - zamek..., op. cit.; eadem, Malbork - Zamek Niski - cigg gospodarczy.
Sprawozdanie z badan archeologicznych prowadzonych w 2010 roku, [s.1.] 2010, maszynopis w archiwum
MZM; eadem, Muzeum Zamkowe w Malborku. Zamek Niski - cigg gospodarczy. Sprawozdanie z bada#
archeologiczno-architektonicznych lipiec-sierpie#i 2009, [s.1.] 2009, maszynopis w archiwum MZM; eadem,
Zamek Niski, pétnocna strona tzw. Ciggu Gospodarczego. Kontynuacja bada# archeologiczno-architek-
tonicznych w rejonie dzialajgcej w koficu XVI w. mennicy, lipiec-sierpiefi 2008 ., [s.1.] 2008, maszynopis
w archiwum MZM.

©

B. Wasik, Sprawozdanie z nadzoru archeologicznego na terenie Przedzamcza zamku w Malborku (stan. nr 3;
AZP 18-47/10), Malbork 2023, maszynopis w archiwum MZM i Wojewé6dzkiego Urzedu Ochrony Zabytkéw
(dalej: WUOZ) w Gdansku.

Badania finansowane przez Muzeum Zamkowe w Malborku. B. Wasik, Sprawozdanie z badan archeologicz-
no-architektonicznych zamku w Malborku przeprowadzonych na terenie przedzamcza w 2023 roku (stan. 3;
AZP 18-47/10), Malbork 2023, maszynopis w archiwum MZM i WUOZ w Gdansku.

10 Przyjeto numeracje ciagla od wykopu nr 1 z 2020 roku. B. Wasik, Zachodnie migdzymurze zamku w Malborku
w $wietle badan archeologicznych z 2020 roku. Przeksztalcenia topografii i zabudowy, ,Ochrona Zabytkow”
2021, 1 1, S. 71-104.

©

B. Bobowski, P. Muntowski, P. Micyk, Wyniki badat archeologicznych na wale von Plauena w Malborku [w:]
XVIII Sesja Pomorzoznawcza. Materialy z konferencji 16-18 listopada 2011, cz. 2: Od péznego Sredniowiecza
do czaséw nowozytnych, red. E. Fudzinska, Malbork 2013, s. 32.

12 A J. Pawlowski, Dokumentacja z badan nad podtozem gruntowym i sposobem fundamentowania $ciany
zachodniej skrzydta zachodniego, prowadzonych metodg szybikéw gorniczych w 1990 r., Malbork 1990,
maszynopis w archiwum MZM, s. 8, 12-13; idem, Dotychczasowe wyniki badan geologicznych i archeolo-
giczno-architektonicznych, prowadzonych w rejonie sciany zachodniej Zamku Sredniego zamku w Malborku,
Malbork 1989, maszynopis w archiwum MZM, s. 12.
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Wybrane plany archiwalne przedzamcza zamku w Malborku: fragment planu Malborka
z162groku (a), fragment planu Malborka z 1659 roku (b) i fragment planu zamku z 1745 roku
(c). Zrédto: RA, sygn. SE/KrA/o425/02/012 (a), RA, sygn. SE/KrA/o425/06/023 (b),
A.Dobry, Dwa osiemnastowieczne plany zamku malborskiego, ,Studia Zamkowe" 2019,
t.6,s.65-70(c)

Selected archival plans of the outer ward (Low Castle) of Malbork Castle: part of a plan of
Malbork dating from 1629 (a), part of a plan of Malbork dating from 165g (b) and part of
aplan of the castle dating from 1745 (c). Source: RA, ref. SE/KrA/o425/02/012 (a), RA, ref.
SE/KrA/o425/06/023 (b), A Dabry,'Dwa osiemnastowieczne plany zamku malborskiego,
Studia Zamkowe 2019, vol. 6, pp. 6570 (c)

Nogatu'. Znajduje to potwierdzenie w obserwacjach poczynionych w wykopie nr 2, gdzie -
jak stwierdzono - juz przed budowa murowanego przedzamcza zdazyly si¢ wyksztalci¢ czyste
pod wzgledem archeologicznym nawarstwienia osadowe w korycie fosy (Mlynowki). Przemawia
to za tym, ze w tym miejscu znajdowalo si¢ naturalne zaglebienie, ciagnace si¢ rownolegle do
Nogatu. Przy potnocnym krancu ciggu, gdzie badania Marii Dabrowskiej objely wschodnig skarpe
i dno Mlyndéwki, takich nawarstwien nie stwierdzono'. Wskazuje to, ze naturalne koryto zareje-
strowane na wysokosci budynkéw .11 I.2 raczej nie siegalo na wysokos¢ budynku I.6. Tak wiec
od zachodu wzdluz Zamku Sredniego i przedzamcza ciggnelo si¢ naturalne obnizenie terenu'®.

Kolejne, jak si¢ okazalo, naturalne podmokle obnizenie terenu znajdowalo si¢ w centralnej
przestrzeni przedzamcza. Na planie z 1629 roku' (il. 2a) zaznaczono tam podluzny staw, ciagnacy
sie wzdtuz zabudowy ciaggu zachodniego — budynkéw L.1-1.5. Jego dlugo$¢ mozna ostroznie szaco-
wad na mniej wiecej 100 m. W wykopie nr 4 potwierdzono wiarygodno$¢ planu, ustalajac, ze staw

13 Na obecno$¢ starorzecza po zachodniej stronie zamku zwrécit juz uwage Bernard Jesionowski: idem, Uwagi
nt. wynikow ostatnich badati we wsch. czesci gtownej kondygnacji Patacu Wielkich Mistrzow w Malborku [w:]
Praeterita Posteritati. Studia z historii sztuki i kultury ofiarowane Maciejowi Kilarskiemu, red. M. Mierzwinski,
Malbork 2001, s. 182, przyp. 4.

4 M. Dabrowska, Malbork — Zamek Niski..., op. cit., s. 3-4, 8; eadem, Muzeum Zamkowe w Malborku...,
op. cit., s. 3.

15 Przeprowadzone w 2024 roku badania geologiczne potwierdzily naturalny charakter, wskazujac na geneze
polodowcowa.

16 Riksarkivet (dalej: RA), sygn. SE/KrA/o425/02/012, tinyurl.com/bdsuys sy, dostep: 7.02.2024.
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nawarstwienia painosredniowieczne sprzed powstania
murowanego przedzamcza, zwigzane ze strefg nabrzeing

wn

poziom terenu z 2. twierci XIV w. N - budynek prostopadty do infirmerii

15 m n.p.m. Staw 15 m n.p.m.
Fosa (Mtynowka)
10 m n.p.m. - 10 m n.p.m.
L_ﬁ\ —
5mn.p.m. 5mn.p.m.
L 1 | B - belki drewnianego nadbrzeia
——— wspdlczesny poziom terenu 1 - mur zachodni przedzameza: fundament kamienny bez zaprawy
Y] poznonowoiytne nawarstwienia akumulacyjne w stawie [T nasypy budowlane (niwelacyjne) z 2. éwierci XIV w., 2 - mur zachodni przedzameza: fundament kamienny z zaprawg
odkryte w wykopach i rekonstrukcja zasiegu
§ iowi ieni ji 3 - mur zachodni przedzamcza: mur ceglan:
[T éredniowieczne nawarstwienia akumulacyjne w stawie 5 nierozpoznany nasyp budowlany z 2. éwierci XIV w. p glany
777 nawarstwienia akumulacyjne naturalnego zbiornika we wnetrzu budynku Zachodniego (infirmeri) 4 - budynek dawnej infirmerii

poziom nawarstwieri naturalnych (calec) 6 - mur ogradzajacy podworze

pdznosredniowieczne i nowozytne nawarstwienia akumulacyjne
na skarpie Miynéwki

Przekroj zachdd-wschdd (widok na pdtnoc) przez zachodnirejon przedzamcza
na wysokoscibudynku |.2 z zaznaczeniem poziomu calca, sredniowiecznych

i nowozytnych nawarstwien nasypowych i akumulacyjnych oraz poziomu terenu
po zbudowaniu przedzamcza. Rys. Bogusz Wasik

West-east cross-section (view looking northwards) through the western area of
the outer ward (Low Castle) at the level of building .2, showing the level of the
sterile layer, medieval and early modern earthworks and accumulation layers,
and the ground level after the construction of the outer ward (Low Castle).
Drawing: Bogusz Wasik

mial geneze naturalng (il. 1, 3)". Pod nawarstwieniami akumulacyjnymi z okresu $redniowiecza
stwierdzono bowiem obecno$¢ osaddéw naturalnych (piaskowych i mulistych). Ich strop, a wiec
poziom dna zbiornika, u schytku XIIT wieku znajdowat si¢ okofo 8,6 m n.p.m. Nawarstwienia
naturalne rozpoznano odwiertami na mniej wigcej 2,3 m glebokosci, nie siegajac dna. W wykopie
uchwycono wnetrze obnizenia terenu — jego brzegi nie zostaly rozpoznane. W wykopie wyko-
nanym podczas prac budowlanych w 2023 roku blisko na wschéd od terenu dawnego cmentarza
$w. Wawrzynca zaobserwowano jednak podobne nawarstwienia jak w wykopie nr 4. Wynika to
stad, Ze naturalne podmokle obnizenie terenu byto szersze od stawu z nowozytnego planu, ktory
to staw byl owego obnizenia pozostaloscia (il. 4).

Na podstawie poczynionych obserwacji mozna stwierdzié, ze teren miedzy obnizeniem
znajdujacym sie w centrum przedzamcza a drugim, ciggnacym sie wzdluz Nogatu stanowit
podluzne wyniesienie o szeroko$ci okoto 50 m. Jego kulminacja znajdowata si¢ na wschod od
pOzniejszego ciggu zabudowy zachodniej: na wysokosci budynku I.2 okolo 10 m n.p.m., a na
wschdd od budynkéw I.511.6 - 10,8-11 m n.p.m., by bezposrednio po ich péinocno-wschodniej
stronie opada¢ do 9,6-9,8 m n.p.m."8.

Kiedy w ostatniej ¢wierci XIII wieku wznoszono zamek w Malborku (jako siedzibe komtura
i konwentu), omawiany teren znajdowal si¢ poza jego obrebem, ograniczonym wéwczas do Zamku
Wysokiego (domu konwentu) oraz Zamku Sredniego (6wczesnie bedacego przedzamczem').
Obszar na pélnoc od tego zespotu, zajety pdzniej przez nowe przedzamcze, nie byl jednak

17 Potwierdzily to nastepnie badania geologiczne przeprowadzone w 2024 roku.
18 Por. dokumentacje¢ z ostatnich badan i dokumentacje Marii Dabrowskiej z 2005 i 2008 roku.

19 Por. T. Torbus, Zamki konwentualne..., op. cit., s. 322.
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Plan zachodniego ciggu zabudo-
wy przedzamcza. Rekonstrukcja
uktadu w drugiej potowie XIV
wieku na podstawie nadzorow
ibadanzlat 2021-2023.

Rys. Bogusz Wasik

Plan of the westernrow of
buildings in the outer ward (Low
Castle) area. Reconstruction

of the layout in the second half
of the 14th century based on
surveys andresearch carried out
in 2021-2023. Drawing; Bogusz
Wasik

Zachodni ciag zabudowy przedzamcza zamku w Malborku w sredniowieczu

wtedy zupelnie pusty. Wiadomo, ze migdzy wschodnig doling bagienng a obnizeniem w centrum
(pdzniejszym stawem) miescilo sie zaplecze budowlane?’. Ostatnie badania wniosty natomiast
nowe dane. W wykopie nr 2 (il. 1) natrafiono bowiem na ulozong na calcu konstrukcje drewniang
(il. 5a). Wykonana zostata z pétokraglakéw (o przekroju okolo 15 x 30 cm), utozonych obla strong
ku gérze na prostopadlym legarze. Konstrukcje t¢ mozna interpretowac jako nabrzeze ciggnace
sie wzdtuz réwnolegtego do Nogatu, zachodniego naturalnego obnizenia (wykorzystanego jako
kanal Mlynowki). Jego powierzchnia uzytkowa znajdowata si¢ okoto 6,10 m n.p.m., a wiec okoto
1,2 m powyzej obecnego poziomu rzeki. Uzytkowano je przez jakis czas i prawdopodobnie byto
narazone na zalewanie, gdyz poziom brzegu podniesiono pdzniej nasypami (warstwy nr 16-18)
o mniej wiecej 0,95 m (do okoto 7 m n.p.m.) (il. 3, 6). Urobek do tych prac pozyskano ze strefy
nabrzeznej, na co wskazuje charakter nawarstwien, zwlaszcza warstwy nr 18 (szarego mulistego
piasku), zawierajacej muszle omutkéw i pozostatosci roslinne. Niewykluczone, ze wigzalo sie
to z regulacja toru wodnego Mlynéwki. Funkcjonowanie nabrzeza mozna datowac na wczesny

okres dzialalnosci krzyzackiej, a wiec umiesci¢ w przedziale czasowym miedzy rozpoczeciem
budowy zamku (druga potowa lat 70. XIII wieku) a rozpoczeciem budowy nowego przedzamcza
(trzecia dekada XIV wieku). Powstanie konstrukcji drewnianej nalezy datowa¢ na czwartg ¢wier¢

20 M. Dabrowska, Badania archeologiczno-architektoniczne na terenie Zamku Niskiego w Malborku w la-
tach 1998-2004 [w:] XV Sesja Pomorzoznawcza. Materialy z konferencji 30 listopada-o2 grudnia 2005,
red. G. Nawrolska, Elblag 2007, s. 303-304.
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Wykop nr 2. Nawierzchnia drewnianego nabrzeza przecieta (po lewej) przez wykop funda-
mentowy muru obronnego (a) i fundament zachodniego muru obronnego przedzamcza -
widok od zachodu (b). Fot. Bogusz Wasik

Trial pit no. 2. The surface of the wooden quay cut (on the left) by the excavation of the
foundations for the defensive wall (a) and the foundations of the western part of the Low
Castle's defensive wall - view fram the west (b). Photo: Bogusz Wasik

XIII wieku, a prawdopodobnie wrecz na sam poczatek budowy zamku. Analiza dendrochronolo-
giczna probki z wykopu nr 2 wskazala na okres po 1269 roku, przy czym nie byto zewnetrznych
stojow, co kaze te chronologie nieco przesungé w czasie?’. Owo nabrzeze ciagneto sie wzdiuz
budynkéw L.1i I.2, nie siegajac do budynku I.6, gdyz nie natrafiono na jego slady podczas badan
prowadzonych przez Mari¢ Dabrowska. Podobne przeksztalcenia odkryto jednak w 2020 roku
na przedzamczu zewnetrznym poludniowo-zachodnim (na pétnocny zachéd od Zamku Sred-
niego) (il. 1). Takze tam odnotowano nawierzchnie z drewna (okofo 8,1 m n.p.m.), ktérej poziom
podniesiono nastepnie nasypami (do okoto 8,65 m n.p.m.). Z datowania probki drewna metoda
14C uzyskano nast¢pujace wyniki: prawdopodobienstwo 68,3% — 1280AD (59,5%) 1300AD,
1372AD (8,7%) 1376 AD; prawdopodobienstwo 95,4% — 1274AD (69,1%) 1309AD, 1362AD (26,3%)
1386 AD??, co ogdlnie wskazuje na ostatnig ¢wier¢ XIII stulecia. Tam jednak nie odnotowano
obecnosci tak solidnej konstrukeji drewnianej jak w wykopie nr 2, stwierdzono jedynie pozio-
my nieregularnie zalegajacych desek i fragmentéw drewna. Mozliwe, Ze byla to grobla z droga
wzdluz rzeki?3. Wskazuje to, ze gtéwne nabrzeze znajdowalo si¢ bardziej na potnoc — w rejonie
pézniejszej bramy i budynkow L1 i L.2. Nie wiadomo, czy siegata budynkéw 1.3 i I.4. Przystan
ta, funkcjonujaca miedzy zamkiem (w poblizu wjazdu na 6wczesne przedzamcze, to jest Zamek
Sredni) a zapleczem budowlanym po jego péinocnej stronie, odgrywata najpewniej wazng role
W procesie wznoszenia zamku - umozliwiala dogodny transport materiatéw i utatwiala komu-
nikacje. Juz w tym okresie (przetom XIII i XIV wieku) powstal tez najpewniej pierwszy poziom

21 'T. Wazny, Analiza dendrochronologiczna drewna z przedzamcza zamku w Malborku [w:] B. Wasik, Sprawoz-
danie z badan..., op. cit., s. 262.

22 N. Piotrowska, Raport 16/2023 z wykonania datowania metodg radioweglowg [w:] B. Wasik, Sprawozdanie
z badan..., op. cit., s. 263.

23 B. Wasik, Zachodnie miedzymurze..., op. cit., s. 75-76.

162



Zachodni ciag zabudowy przedzamcza zamku w Malborku w sredniowieczu

9 mn.p.m.
@
8 mn.p.m.
7 mn.p.m.
6 mn.p.m.
/ 5 m n.p.m.
e -~ e D0ZIOM Nawarstwien naturalnych (calec)
I: nasypy nabrzeza sprzed budowy
przedzamcza
l:l wypethisko wykopu fundamentowego
i nasyp budowlany przed murem obronnym

Malbork, gm. loco
Stan. 3, zamek

wykop nr 2

profil potudniowo-zachodni
data: 17.08.2023

rys. Tomasz Teinert

obr. komp. Bogusz Wasik
nrinw. 3/23

Legenda:

1 - brunatny piasek préchniczy (humus)

2 - przemieszany piasek siwozdtty z drobnym gruzem ceglanym i zaprawa
3 - przemieszany zielony i brazowy piasek gliniasty z gruzem i zaprawg

4 - przemieszana brunatna i zielona spiaszczona glina z drobnym gruzem
5 - brunatny piasek z drobnym gruzem

6 - ciemnabrunatny piasek z gruzem ceglanym i zaprawg

7 - zaprawa

9 - ciemnobrunatna spiaszczona glina i piasek gliniasty z drobnym gruzem
9a - gruby gruz ceglany z brunatnym piaskiem

10 - czarnobrunatny piasek gliniasty z wtretami brazowego piasku (zwiru)
11 - szarobrunatny piasek gliniasty z drobinami cegiet i wegli drzewnych
11a - j.w. z wiekszg iloscig grubego gruzu ceglanego

12 - szarozielona glina (nasyp budowlany)

13 - brunatna spiaszczona glina

14 - szary piasek ze $rednim gruzem i zaprawg

15 - szarozielony piasek gliniasty z wtretami siwego i wegli drzewnych
(wykop fundamentowy)

16 - zielony i szary piasek

17 - szara spiaszczona glina z wtretami rdzawego piasku gruboziarnistego
i weglami

18 - szary piasek mulisty

19 - brgzowa glina

20 - gruboziarnisty 26ity piasek (wykop fundamentowy)

21 - niebieskoszara glina (calec)

22 - jasnoniebieski piasek

23 - ciemnobrunatna spiaszczona glina

24 - szaroniebieski piasek

Wykop nr 2. Profil potudniowy (potudniowo-zachodni) z zaznaczeniem nawarstwien
nabrzeza sprzed powstania przedzamcza oraz nasypu budowlanego z okresu budowy muru
obronnego. Rys. Tomasz Teinert, oprac. Bogusz Wasik

Trial pit no. 2. Southern (south-western) profile showing the layers of the embankment prior
to the canstruction of the outer ward (Low Castle) and the earthworks from the period of
the construction of the defensive wall. Drawing: Tomasz Teinert, ed. Bogusz Wasik

nasypu niwelacyjnego, zaobserwowanego po wschodniej stronie pozniejszego zachodniego ciagu
zabudowy przedzamcza (w wykopie nr 3)?. Z dziatalnoscia z konca XIII wieku taczy¢ wpierw

nalezy tu jednak réow o nieznanym przeznaczeniu, wykopany w calcu. Zakrywajaca go najstarsza
sekwencje nasypu tworzyly warstwy piasku (warstwa nr 21) i spiaszczonej gliny (warstwa nr 19).
Mialy one 0,3-0,4 m grubosci (strop opadajacy w kierunku pétnocno-zachodnim od okoto 10,6
do 9,83 m n.p.m.).

24 Wskazuje na to datowanie radioweglowe: prawdopodobienstwo 68,3% — 1270AD (68,3%) 1295AD; praw-
dopodobienstwo 95,4% — 1260AD (91,5%) 1305AD, 1365AD (3,9%) 1380AD (analiza tej i kolejnych prob

wykonana zostata w Instytucie Fizyki Politechniki Slaskiej).
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W podmoklym obnizeniu terenu w centralnej czeéci przedzamcza takze odnotowano $lady
dzialalno$ci, ktére najpewniej mozna taczy¢ juz z tym okresem, a wiec koncem XIII - poczat-
kiem XIV wieku. Postuzyto ono wowczas jako $mietnik pobliskiego zaplecza budowlanego.
Spagiem nawarstwien $redniowiecznych byl bowiem poziom gruzu ceglanego (warstwa nr 3s;
strop 8,75-8,85 m n.p.m.), stanowigcego odpad w postaci nieudanego materialu budowlanego
(zle wypalone i znieksztalcone cegly).

Budowa zachodniego ciggu zabudowy przedzamcza

Wprowadzenie si¢ do Malborka wielkich mistrzéw spowodowato zmiany w ukladzie funkcjonalno-
-przestrzennym zalozenia. Pierwotne przedzamcze (Zamek Sredni) stracito gospodarczy charakter.
Stalo sie to ostatecznie w latach 30. XIV wieku, kiedy po jego zachodniej stronie wzniesiono re-
zydencje wielkich mistrzow (przed 1333 rokiem) wraz z Wielkim Refektarzem (najpézniej do 1337
roku?®). Nowe przedzamcze zbudowano na péinoc od dotychczasowego. Czas jego budowy nie
jest doktadnie znany. Bernhard Schmid datowat go poczatkowo na 1310-1325 rok?, potem jednak
zmienil zdanie i powstanie zasadniczego obwodu obronnego przedzamcza sytuowal w czasach
wielkiego mistrza Wernera von Orselna (1324-1330), podczas gdy za Dietricha von Altenburga
(1335-1341) mialy powsta¢ wzdluz rzeki zewnetrzne fortyfikacje z basztami okragtymi®’. Skrajnie
odmienny poglad zaprezentowata Hanna Domanska, ktéra budowe muréw przedzamcza datowata
na trzecig ¢wier¢ XIV wieku?®. Trudno jednak to datowanie przyja¢, cho¢by w zwiazku z poja-
wieniem sie wzmianki o kosciele sw. Wawrzynca juz w 1358 roku?’. Jednoczesnie relacja obwodu
przedzamcza z obwarowaniami zwigzanymi z Bramg Mostowa wskazuje, zZe rozpoczecie budowy
tego pierwszego nastapilo wczesniej niz wznoszenie muréw nad Nogatem, a wigc przed urzedo-
waniem Dietricha von Altenburga®. Datowanie radioweglowe probek z rowu fundamentowego
muru przedzamcza (wykop nr 2) zdaje si¢ wskazywac na stusznos¢ pierwszych ustalen Schmida
i sytuowania budowy zachodniego muru obwodowego przedzamcza przed 1325-1330 rokiem*'. Mur
obronny wznoszono etapami, zachodni powstal na koncu. Z dostawianej do niego sukcesywnie
zabudowy kosciol §w. Wawrzynca zrealizowano jako ostatni, co mogto nastapi¢ okoto potowy
stulecia. Pierwsza wzmianka o nim pochodzi bowiem, jak juz wskazano, dopiero z 1358 roku.
Zabudowe przy zachodnim murze obwodowym przedzamcza wzniesiono na zachodnim stoku
podluznego wyniesienia. Mur obronny posadowiono u jego podnéza. Réznica poziomdw terenu
po obu stronach zabudowy byta znaczna. Gdy si¢ poréwna uklady warstw zadokumentowanych po
obu stronach budynku I.2 (na linii wykopdw nr 2-3), okazuje sie, ze na odcinku 17-18 m spadek
terenu (do poziomu nasypu nabrzeza) wynosit okoto 3 m (od okoto 10 m n.p.m. od wschodu do

25 Ch. Herrmann, Der Hochmeisterpalast auf der Marienburg. Konzeption, Bau und Nutzung der modernste-
neuropdischen Fiirstenresidenz um 1400, Petersberg 2019, s. 52-57; S. Jozwiak, A. Szweda, Dwor wielkich
mistrzow zakonu krzyzackiego w Malborku. Siedziba i Swieckie otoczenie sredniowiecznego wladcy zakonne-
go, Torun 2022, s. 84-90; S. Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja Zycia na zamku krzyzackim w Malborku...,
op. cit., s. 204.

26 B, Schmid, Die Befestigungsanlagen..., op. cit., s. 58-61. Zob. tez: T. Torbus, Die Konventsburgen..., op. cit.,
s. 512; idem, Zamki konwentualne..., op. cit., s. 335.

2

=

B. Schmid, Die Marienburg..., op. cit., s. 75.
28 H. Domanska, Zesp6t umocnieri Malborka z XIII-XV wieku, ,Kwartalnik Architektury i Urbanistyki” 1977,
t.22,nr1,s. 13-14.

29 S, Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 496.

3

=

S. Jozwiak, Der Bau, Wideraufbau und Ausbau der Nogatbriicke gegeniiber der Marienburg vom 14. bis zu
den anfingen des 15. Jahrhunderts [w:] Studies on the military orders, Prussia, and urban history. Essays
in honour of Roman Czaja on the occasion of his sixtieth birthday. Beitrigezur Ritterordens-, PreufSen- und
Stadteforschung. Festschrift fiir Roman Czajazum 6o. Geburtstag, ed. J. Sarnowsky et al., Debrecen 2020,
s. 261-262. Zob. tez B. Wasik, Zachodnie migdzymurze..., op. cit., s. 77-78.

3

‘Wyniki sg niejednoznaczne, ale biorac pod uwage cytowang wzmianke o kosciele sw. Wawrzynca z 1358 roku,
jako najbardziej prawdopodobne nalezy wskaza¢ wyniki: 1300AD (30,2%) 1330AD (prawdopodobienstwo
68,3%) i 1280AD (45,4%) 1325AD (prawdopodobienstwo 95,4%).
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wspotczesny poziom terenu

poziom terenu po zakoriczeniu budowy
poziom nawarstwien naturalnych (calec)

7 \ [ nasypy budowlane i wypetnienia rowéw
fundametowych

1 - mur zachodni przedzamecza: fundament kamienny bez zaprawy
/ N 2 - mur zachodni przedzamcza: fundament kamienny z zaprawa

7 \ 3 - mur zachodni przedzamcza: mur ceglany

4 - fundament ceglany

/ _ \ 5 - przyblizony, $redniowieczny poziom posadzki piwnicy

wykop nr 1/05 Fosa (Miyndwka)

11 mnp.m. 11 m n.p.m

wykop nr 13/09 wykop nr 14/10

9mn.p.m. amn.p.m

7mn.p.m. 7 mn.p.m.

5mn.p.m. 5 mn.p.m.

Przekroj wschod-zachdd (widok na pétnoc) przez podpiwniczona czes¢ budynku 1.6 oraz
fose (Mtyndwke), z zaznaczeniem poziomu calca, Sredniowiecznych nawarstwien nasypo-
wych oraz uktadu terenu po zakonczeniu budowy w drugiej ¢wierci XIV wieku. Rys. Bogusz
Wasik (profile wykopow wedtug dokumentacji z badan Marii Dgbrowskie))

East-west cross-section (view looking northwards) through the cellars of building 1.6 and
the moat (Mtyndwka), indicating the level of the sterile layers, medieval earthwork layers
and the layout of the area after the completion of the construction work in the second
quarter of the 14th century. Drawing: Bogusz Wasik (profiles of the trial pits according to
Maria Dabrowska's research documentation)

okoto 7 m n.p.m. od zachodu) (il. 3). Jak wynika z badan Marii Dabrowskiej, przy budynku 1.6
ta roznica byla jeszcze wigksza. Miedzy wykopem nr 1/05 a wykopem nr 13/09 wynosila bowiem
okoto 5 m (spadek od okoto 10,4 do okoto 5,5 m n.p.m.) na odcinku o dtugosci okoto 18 m (il. 7)*2.

Zachodni mur obronny przedzamcza mierzyl okoto 253 m. Przylegta do niego zabudowa
miala okolo 15,4 m szerokosci, ale nieznany jest jej zasieg poinocny (il. 4). Gmachy znajdujace
sie dalej w tym kierunku od budynku 1.6 nie istnialy juz w nowozytnosci (nie wspominaja o nich
opisy inwentarzowe ani nie widnieja one na mapach). Marii Dabrowskiej nie udalo si¢ uchwyci¢
kranica budynku I.7. Tym samym znane jest mniej wigcej 160 m niepelnej dlugosci omawianego
ciagu zabudowy, a catkiem prawdopodobne, ze za budynkiem I.7 miata ona jeszcze kontynuacje.
Budynki ciggu (z wyjatkiem kosciota sw. Wawrzynca) miaty dwie kondygnacje naziemne, z ktérych
druga pelnila najpewniej przede wszystkim funkcje obronno-magazynowe, jako ze obejmowala
ganek obronny. Nowozytne opisy wymieniaja bowiem gléwne pomieszczenia zasadniczo na
parterze. Kondygnacje te zaopatrzono w drewniane stropy. Powyzej wszystkie budynki mialy
magazynowe poddasza przykryte dwuspadowymi dachami. Ponadto wigkszo$¢ z nich (1.2, moze
I.4, 1.5, 1.6 i I.7) zaopatrzono w mniejsze lub wigksze piwnice, z ktérych zadna nie obejmowata
calej przestrzeni danego budynku. Poszczegdlne gmachy zostaly ponadto rozdzielone $cianami
ogniowymi ze szczytami. Budowe tych wszystkich budynkéw przy murze przedzamcza od razu

32 M. Dabrowska, Malbork - zamek..., op. cit., s. 2-5; eadem, Muzeum Zamkowe w Malborku..., op. cit.,
s. 1-4. Uklad pierwotnego stoku we wnetrzu zabudowy zostal zadokumentowany jedynie w budynku 1.7
(wykopy nr 5-6/07; eadem, Badania archeologiczno-architektoniczne w rejonie dziatajgcej w koricu XVI w.
mennicy..., op. cit.).
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Fazal

Etap | A

Etap | B Plan ciagu zabudowy zachpdniej
przedzamcza z zaznaczeniem

Etap | C etapow budowy w ramach fazy

Etap | D [ (XIV wiek) i fazy Il (okoto XV/
XVl wieku):1- podposadzkowe

Etap I A kanaty piecowe w budynku 1.6;

Etap I B 2-podwdrza; 3 - relikt schodow (?);

Etap Il C 4 -cmentarz; 5 - schody przy

elewacjikosciota sw. Wawrzynca;
6 - wieza i brama przy kosciele
sw. Wawrzynca; 7 - naturalne
obnizenie terenu i staw.

Rys. Bogusz Wasik

Plan of the western section of
the row of buildings in the outer
ward (Low Castle) indicating the
stages of construction during
phase | (14th century) and phase |l
(c.15th/16th century): 1 - under-
floor heating ducts in building
.6; 2 - courtyards; 3 - relic of
astaircase (?); 4 - cemetery;

5 - staircase onthe facade of the
St Lawrence Chapel; 6 - tower
and gate of the StLawrence
Chapel; 7 - natural depression
inthe terrain and the pond.
Drawing: Bogusz Wasik

zaplanowano (faza I zabudowy), ale kolejne jej elementy stawiano etapami, ktérych byto wiele (il. 8).
Wskazuje na to jednoznacznie fakt, ze w murze obronnym i w dalszych $cianach przygotowywano
otwory okienne, otwory drzwiowe, opory i strzgpia pod dostawiane p6zniej $ciany i budynki. Na
podstawie wymiardw cegiel mozna wskaza¢ dwa gtoéwne etapy. Etap I obejmowal budowe muru
obronnego oraz budynkow I.4-1.7 (cegly o wymiarach 80-95 x 140-150 x 300-320 mm), a etap
IT - obiektow I.1-1.3 i 1.8 (cegly o wymiarach 80-90 x 135-145 x 290-320 mm). To zréznicowanie
moze wskazywa¢ nawet na jaka$ przerwe w budowie.

EtapIA

Etap ten obejmowal budowe poinocnego odcinka, o dlugosci okolo 131 m, a wiec nieco ponad
polowe zachodniego muru obronnego. Wiacznie z nim realizowano piwnice i przynajmniej po-
ziom parteru budynku 1.6 (il. 8). W murze tym na styku budynkéw 1.5 1 1.6 widoczny jest bowiem
wyrazny pionowy szew (il. 9a). Znajduje si¢ on po péInocnej stronie potudniowej $ciany szczytowe;j
budynku I.6. Jednoczesnie $ciany obwodowe budynku 1.6 sg przewiazane z murem obronnym
(il. 9¢). Potwierdza to logike kolejnosci wznoszenia obwodu obronnego przedzamcza od frontéw
najbardziej dostepnych i narazonych, a wiec od wschodu i pétnocy, po odcinek zachodni (osto-
niety przez Mtynéwke i Nogat), budowany w kierunku potudniowym. Zachodni odcinek muru
obwodowego nie zachowal sie na calej dtugosci. Poniewaz jednak w jego potudniowym ciagu
(mierzacym okotlo 122 m) nie dostrzezono sladéw podzialu na etapowe odcinki, prawdopodobnie
takze pdtnocng jego czgs$¢ realizowano w ramach jednego etapu.
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Wybrane wezty architektoniczne: a - pétnocnego odcinka muru obronnego wraz

ze szczytem budynku 1.6 (1) { dostawionego potudniowego odcinka muru obronnego (2),
b - sciany wschodniej budynku |.2 wraz ze szczytem (1) i dostawionej Sciany kosciota (2),
€ - muru obronnego (1) i pétnocnej sciany szczytowej (2) w pdtnocno-zachodnim narozni-
ku budynku |.6. Fot. Bogusz Wasik (a, c), zrédto: H. Domanska, Budynki gospodarcze na
Przedzamczu Zamku w Malborku, woj. gdanskie, [s.1] 1960, il.16, maszynopis w archiwum
Muzeum Zamkowego w Malborku (b)

Selected architectural nodes: a - the northern section of the defensive wall with the gable
wall of the building |.6 (1) and the added southern section of the defensive wall (2), b~ the
easternwall of building |.2 with the gable wall (1) and the added church wall (2), c- the defen-
sive wall (1) and the northern gable wall (2) in the north-western corner of building 1.6. Photo:
Bogusz Wasik (a, ¢), source: H. Domanska, Budynki gospodarcze na Przedzamczu Zamku
wMalborku, woj. gdanskie, (s..) 1960, fig. 16, typescript in the archives of the Castle Museum
inMalbork (b)

Dzigki posadowieniu muru obwodowego przedzamcza wzdluz dolnej czgsci pierwotnego
stoku mozliwe stalo si¢ wykorzystanie znajdujacego sie po jego wschodniej stronie spadku terenu
do budowy piwnicy przylegtego budynku. Technike fundamentowania pétnocnego odcinka muru
obronnego rozpoznano podczas badan prowadzonych przez Mari¢ Dabrowska (w wykopach
nr 2/05 i13/09). Stwierdzono tam réw fundamentowy glebokosci okoto 1 m i szerokosci okolo 2,8 m
(il. 7). Wykop byt od zachodu na calej glebokosci szerszy od muru i rozszerzat sie lekko ku gorze,
pozostawiajac przed licem fundamentu wolng przestrzen (0,2-0,6 m). Stopa muru obwodowego
przedzamcza w potnocnej czeéci ciagu gospodarczego znajdowala sie okoto 4,45 m n.p.m.*3.
Fundament kamienny byt szerszy (mial do okolo 2,5 m) od wyzszej partii muru (1,4-1,5 m).
W obrebie wykopu fundamentowego (do okoto 1,3 m wysokosci; okoto 5,85 m n.p.m.) fundament
wzniesiono ze $redniej wielkosci eratykow, utozonych warstwowo i uzupetnionych drobnymi
kamieniami oraz gruzem ceglanym, bez wykorzystania zaprawy. Wyzej cokét kamienny spojono
zaprawa wapienng (blisko 1 m). Fundament ten zakonczono wylewka zaprawy z drobnym gruzem
i zwienczono czterema warstwami cegiel. Na odcinku budynku 1.6 byty one ulozone glowkowo
na plask i w rolke. Odsadzka wienczaca fundament znajdowala si¢ na poziomie 7,2 m n.p.m.

33 Na tym poziomie po wewnetrznej stronie muru stwierdzono stope fundamentu w wykopie nr 2/0s.
M. Dabrowska, Malbork - zamek..., s. 8.
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Rekonstrukcja rzutu poziomu piw-
nicznego budynku 1.6 okoto potowy
XIV wieku. Rys. Bogusz Wasik

Reconstruction of the floor plan of
the cellar level of building 1.6 c. mid-
14th century. Drawing: Bogusz Wasik

0 10m m
t I T T T T i

Po wymurowaniu réw fundamentowy zasypano piaskiem i gling. Jednoczesnie nieco pod-
niesiono poziom gruntu po zewnetrznej stronie muru, wykonujac nasyp migzszosci okoto 0,6 m.
W rezultacie poziom terenu u stopy muru znajdowal si¢ 6,1 m n.p.m. i tworzyl horyzontalng
potke ciagnacy si¢ wzdiuz muru obronnego. Ponadto okoto 2,9 m od niego w wykopie nr 13/09
uchwycono brzeg fosy. Ponizej jej niskiej i ostrej krawedzi stok opadat tagodnie w kierunku za-
chodnim?®*. Koreluje to z przedstawieniem wzdtuz muru bliskiego przeptywu Mlynéwki, ukazy-
wanego na mapach archiwalnych (na przykfad z 1629, 1745 i 1765 roku; il. 2), a takze z mozliwoscia
jej szerokiego rozlania przy spietrzeniu, widocznego na planie z 1755 roku. Przestrzen zalana
woda dochodzita wowczas, jak wynika z tego planu, do okoto 18 m szerokosci. Maria Dgbrowska
odslonita w wykopie nr 14/10 ptaskie dno fosy 4,8-4,9 m n.p.m.*® (il. 7). Nie byla ona wiec szcze-
golnie gteboka, miata bowiem okoto 1 m. Uklad stoku zadokumentowanego w wykopie nr 13/09
wskazuje jednak, ze 6-8 m od muru fosa byta bardziej pogtebiona i siggala przynajmniej 1,5 m.

Po wykonaniu nasypu poziom odsadzki fundamentu muru obronnego znajdowat sie przy
budynku I.6 okoto 1 m nad poziomem gruntu. Powyzej mur, podobnie jak budynki don przylegte,
wzniesiono z cegiel w watku gotyckim.

Sciany budynkéw posadowiono znacznie wyzej od muru obronnego i w zaleznosci od obec-
nosci podpiwniczenia — na réznych poziomach. Wznoszony w pierwszej kolejnosci budynek .6,
o wymiarach okolo 15,4 x 21,7 m, zostal podpiwniczony w dwdch trzecich od potudnia (il. 7, 10).
Konieczne bylo do tego splantowanie stoku — wykopanie szerokoprzestrzennego wykopu funda-
mentowego, ktory w najwyzszej czesci stoku (od wschodu) mial 2,3-2,4 m glebokosci. Od zachodu
wigksze prace ziemne nie byty natomiast konieczne, bo stok przy murze obronnym schodzit do
poziomu posadowienia piwnicy. Stopa wschodniego fundamentu podpiwniczonej partii znajduje
sie okoto 7,25 m n.p.m., a wiec na podobnym poziomie co opisana wyzej korona fundamentu
muru obronnego. Poniewaz posadzka piwnicy znajdowala si¢ okoto 77 m n.p.m.*¢, pod Sciany
obwodowe trzeba bylo jeszcze od jej poziomu wykopac waskoprzestrzenne rowy o glebokosci
0,4-0,5 m. Odstoniety podczas nadzoru fundament $ciany wschodniej ma okoto 2,45 m wyso-
kosci i jest wykonany w calosci z cegly (il. 11a). Poniewaz budulec dopychano do przyleglej od
zewnatrz $ciany wykopu fundamentowego, jego powierzchnia jest catkowicie nieréwna i pokryta
zaprawg, a fundament tak jak wykop zweza si¢ ku dotowi. Jest on szerszy od wyzszej partii muru
o mniej wiecej 0,4 m (odsadzka ma 9,7-10 m n.p.m.). Ponadto wykracza okolo 1,3 m poza obrys

3 M. Dabrowska, Muzeum Zamkowe w Malborku..., op. cit., s. 3.
35 Eadem, Malbork - Zamek Niski..., op. cit., s. 3.

36 Podczas ostatniego nadzoru archeologicznego uchwycono niewielki fragment trzeciego, najnizszego poziomu
posadzki w zachodniej czgsci piwnicy.
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Wybrane odcinki fundamentow scian wschodnich zabudowan ciagu (widok od wschodu)
odstoniete podczas nadzoru archeologicznego w latach 2021-2022: a - pdtnocna czesc fun-
damentu budynku |.6 z czescig podpiwniczong (1) i niepodpiwniczong (2) oraz fundamentem
pdtnocnego muru ogrodzenia podwdrza (3); b - pozostatos¢ kosza okna piwnicy; c- funda-
ment budynku |.4. Fot. Bogusz Wasik

Selected sections of the foundations of the walls of the eastern row of buildings (view from
the east) uncovered during the archaeological survey in 2021-2022: a - northern part of the
foundations of building 1.6 with cellars (1) and the part without cellars (2) and the foundation
of the northern wall of the courtyard wall (3); b - remnant of the cellar window well; ¢ - foun-
dations of building |.4. Photo: Bogusz Wasik

budynku I.6 w kierunku potudniowym, co moze $§wiadczy¢ o tym, Ze na tym etapie planowano
wzniesienie dalszego podpiwniczenia, ktdrego jednak nie zrealizowano.

Wykonano tez wowczas przewigzang z zewnetrznymi $cianami poinocng $ciang dzialowa
budynku 1.6, stanowiaca zamknigcie piwnicy od tej strony (il. 8). Co ciekawe, w sondazu wy-
konanym w 2007 roku we wnetrzu budynku 1.6 odstonigto starannie wykonane jej zewnetrzne
lico w watku gotyckim. U dotu miala odsadzke szerokosci pét cegly, pod ktdra ulozono jeszcze
cztery (miejscami pie¢) warstwy cegiel, a glebiej — fundament z jednej warstwy kamieni (stopa
6,3 m n.p.m.)*”. Brak wykonczenia spoin potwierdza fundamentowy charakter muru. Odmienna

37 M. Dabrowska, Malbork - zamek..., op. cit., s. 8.
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technika wynika z tego, Ze te cze$¢ konstrukeji murowano na otwartej przestrzeni, w ktorej
pierwotny stok znajdowat si¢ nizej. Dopiero w dalszej kolejnosci przysypano catkowicie ten
fundament, niwelujac nasypem poinocng jedna trzecig budynku i wyréwnujgc poziom do posa-
dowienia posadzki parteru.

Od poziomu wskazanej odsadzki fundamentu wschodniego przystapiono do budowy funda-
mentu poinocnej niepodpiwniczonej partii budynku 1.6 (okoto 10 m n.p.m.) (il. 11a). W tym celu
wykopano réw fundamentowy glebokosci okoto 0,9 m, rozszerzajacy si¢ na zewnatrz budynku
do okolo 1 m od lica. Od wnetrza budynku 1.6 wykop fundamentowy $ciany wschodniej, jak
stwierdzono w 2005 roku, byt ciasny, natomiast $ciana péinocna miata wykop szerszy o mniej
wigcej 0,8 m. Fundament wykonano calkowicie z cegty w watku gotyckim, bez odsadzki (spoina
nieopracowana). Najnizszy poziom cegiet ufozono w rolke i gtéwkami na plask. Poniewaz $ciana
pétnocna przebiegata w poprzek stoku, fundamentowi nadano uktad schodkowy. Pierwszy stopien
przy narozniku pétnocno-wschodnim odnotowano 9,35 m n.p.m., podczas gdy od zachodu stopa
fundamentu $ciany potnocnej znajdowata si¢ niemal na poziomie muru obronnego - 4,9 m n.p.m.®.

Piwnica omawianego budynku dostepna byla przez szyje piwniczng od wschodu (il. 10).
Zostala ona w znacznym stopniu przebudowana w XIX wieku, ale mimo to po odstonieciu
podczas budowy byla czytelna jej oryginalna konstrukcja. Fundament szyi posadowiono na
odsadzce fundamentowej podpiwniczonej czesci budynku I.6. Dolna potowa jej fundamentu
zostala wykonana z cegiel w ukladzie nieregularnym i pokrytych od zewnatrz zaprawa (ciasny
wykop fundamentowy). Od 0,8-0,9 m powyzej odsadzki mur szyi budowano, wyréwnujac cegly
do lica, ale nie opracowujac spoin. Dolna warstwa cegiel ulozona zostata gtéwkowo, a wyzsze -
wozdéwkowo z pojedynczymi glowkami.

Piwnica powstala na planie zblizonym do kwadratu, o wymiarach wewnetrznych okoto 12,5 x
12,7 m (il. 10). Od zachodu w zamknietych tukami odcinkowymi niszach znajduja sie¢ dwa waskie
otwory okienne. Poniewaz teren z tej strony byl nisko, umieszczone zostaly powyzej poziomu
gruntu (il. 7). Od wschodu (w przesle pétnocnym) wykonano jeden otwoér okienny o podobnej
formie. Poziom dziedzinca znajdowal si¢ tu jednak znacznie wyzej, dlatego konieczne byto nadanie
otworowi formy schodkowego szybu. Réznica pozioméw byla na tyle duza, ze nalezalo ponadto
wykona¢ kosz od zewnatrz budynku (il. 11b). Miat on 1,7 m szerokosci i byt przewigzany ze $ciang.
Posadowiono go (podobnie jak szyje piwniczng) na odsadzce fundamentu $ciany wschodniej.

Przy potudniowej $cianie piwnicy znajduje si¢ prostokatne pomieszczenie o wymiarach
zewnetrznych 2,47 x 3,9 m i wewnetrznych 1,4 x 2,36 m (il. 10). Ustalono, ze jest to komora pieca
(il. 12). Jej lica od poziomu okolo 0,5 do 1,4 m powyzej posadzki komory (okoto 8,27 m n.p.m.)
zostaly catkowicie wymienione na nowe, z matej cegly nowozytnej. U dotu komora miata pierwot-
nie odsadzki: w krétszym boku (od zachodu) o szerokosci okoto 25 cm, a przy dluzszych - okoto
15 cm. Od potudnia nowe lico dostawiono do starego muru, co zwezilo komore i pierwotng od-
sadzke. Dostawione lico zamurowalo tez dwa kanaly stuzace do odprowadzania dymu, znajdujace
sie u nasady sklepienia kolebkowego. Laczyly si¢ one najpewniej z kanalem kominowym, ktéry
byt widoczny wyzej, w $cianie poludniowo-zachodniej budynku I.6. Kolejny otwdr znajdowal si¢
w centralnej czgsci sklepienia i prowadzit do kanaléw pod posadzka parteru.

Etap IB

Budynki ciggnace si¢ na potudnie od 1.6 dostawiano kolejno (il. 8). Biorac pod uwage te pra-
widlowo$¢, mozna byloby sadzi¢, ze budynek 1.7 wzniesiono wczesniej lub jednoczesnie z 1.6.
Wschodnig $ciang budynku I.7 oparto jednak na odsadzce w zewnetrznym licu péinocnej $ciany
budynku I.6. Widoczne w tym miejscu zakldcenia pozioméw warstw cegiet pozwalaja wnioskowac,
ze dostawiono go najpewniej do strzepi. Wtérne umieszczenie w nim piwnic jeszcze w ramach
I etapu inwestycji moze natomiast przemawiac¢ za wczesniejsza jego realizacja niz obiektéw po-
wstatych na etapie IC.

38 Jbidem,s. 8, 11-12.
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Malbork, gm. loco
Stan. 3, zamek

budynek D
rzut kanatow pieca i posadzki
data: 01.02.2022

rys. Agata Momot

obr. komp. Bogusz Wasik
nrinw. 8/22

Niwelacje:

A-11,56 m n.p.m.
B-11,54 mn.p.m.
C-11,52 mn.p.m.
D-11,37 mn.p.m.
E-11,38 mn.p.m.
F-11,37 m n.p.m.
G-11,45mn.p.m.
H-11,49 m n.p.m.

Piec w potudniowej czesci budynku 1.6 (stan w 2022 roku): a - widok ogélny od wscho-
du nakomore i kanaty podsadkowe na parterze przed odbudowa sklepienia piwnicy,

b - wnetrze komory (widok od wschodu); ¢ - rzut poziomy kanatéw podposadzkowych
z fragmentem ceglanej posadzki; d - widok od pétnocy na kanaty i fragment zachowa-
nej posadzki. Fot. B. Wasik (a, b, d), Rys. Agata Momot, oprac. Bogusz Wasik (c)

Furnace in the southern part of building 1.6 (state in 2022): a - general view from the
east of the furnace chamber and the underfloor ducts an the ground floor before the
reconstruction of the basement vault, b - interior of the chamber (view from the east);
c - floor plan of the underfloor ducts with a fragment of the brick floor; d - view from
the north of the ducts and a fragment of the preserved floor. Photo: Bogusz Wasik
(a,b, d), Drawing: Agata Momot, ed. Bogusz Wasik (c)

Jak wspomniano wczesniej, nie jest znany pétnocny zasieg budynku I.7, ktéry nie istnial juz
w nowozytnosci. Prawdopodobnie popadl w ruing i zostal rozebrany po wojnie trzynastoletniej.
Jego pozostatosci zostaly odkryte przez Marie Dabrowska i czeSciowo ponownie odstonigte
w 2021 roku. Byt to pierwotnie budynek niepodpiwniczony. Jego $ciane wschodnig fundamento-
wano podobnie ptytko (8,95-9 m n.p.m.) jak niepodpiwniczonych partii pozostatych budynkéw
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Pozostatosci piwnic budynku |.7 (widok od pdtnocy, stan w 2021 roku). Fot. Bogusz Wasik

a) Sciana wschodnia w $wietle szyi piwnicznej: 1 - pierwotny fundament (wraz ze stopa na
warstwie gruzu ceglanego z piaskiem) budynku przed podpiwniczeniem; 2 - dostawiona,
gtebiej posadowiona wschodnia sciana piwnicy z oporem sklepienia; 3 - gtebiej posadowio-
na od pierwotnego fundamentu i dostawiona potudniowa $ciana szyi piwnicznej

b) Widok ogolny na centralng czes¢ piwnic: 1 - dostawiony do szczytu budynku 1.6 opdr skle-
pienia piwnicy wschodniej; 2 - wkuty w starsze mury kominek; 3 - piec z wczesniejszego
etapu; 4 - piwnica zachodnia

Remains of the cellars of building | 7 (view from the north, state in 2021). Photo: Bogusz Wasik
a) East wall in the interior of the stairway to the cellar: 1 - original foundations (including
apad footing on alayer of brick rubble with sand) of the building before cellars were added;
2 - added, more deeply sunk easternwall of the cellar with support for vault; 3 - added
south wall of the cellar entrance located deeper than the original foundation. b) General
view of the central part of the cellars: 1~ support for vault in the eastern cellar added to the
gable wall of building 1.6; 2 - fireplace cut out from the older walls; 3 - stove from an earlier
stage; 4 — western cellar

(il. 13a). Miala ona calkowicie ceglany fundament, w ktérym kazda z trzech najnizszych warstw
cegiet tworzyla kolejng delikatng odsadzke. Najnizsza ulozona byta gtéwkowo (wykop nr 9/08%).

Omawiany obiekt wyposazono w piec usytuowany w osi (prostopadle) $ciany szczytowej
budynku 1.6 (il. 13b). W zwiazku z pierwotnym brakiem podpiwniczenia musiat by¢ catkowicie
zaglebiony w ziemi i mial dwa poziomy komor. Poniewaz komora pieca zaglebiona byta w lico
$ciany poinocnej budynku 1.6 i w murze tym znajdowal si¢ wlot kanalu dymnego, piec musiat
by¢ od poczatku przewidziany. Przez odkrywcéw zostal wstepnie zinterpretowany jako piec do
pieczenia chleba®’.

W tym okresie kontynuowano bez watpienia takze prace budowlane w budynku I.6. Wpro-
wadzono ostateczny podzial parteru na trzy analogiczne waskie pomieszczenia (il. 4, 8). Polu-
dniowa $ciana dzialowa zostata bowiem dostawiona do muréw zewnetrznych (do strzepi w murze
zachodnim i na styk do muru wschodniego) i powstata wraz z realizacja sklepienia piwnicy. Byto
ono czteroprzegstowe, krzyzowe z masywnymi gurtami i wsparte na centralnym filarze.

Na tym etapie nalezy tez umiejscowi¢ najpewniej wykonanie posadzki nad opisanym wczesniej
piecem. Kanaly przebiegajg na ksztalt kratownicy i obejmuja cztery wewnetrzne pola (il. 12¢, 12d).
Wskazany otwdr w centralnej czesci sklepienia komory ma wylot mniej wigcej na skrzyzowaniu

39 Eadem, Zamek Niski..., op. cit.

40 M. Bis, W. Bis, M. Dabrowska, Badania archeologiczno-architektoniczne na terenie Zamku Niskiego...,
op. cit., s. 3.
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$rodkowych kanatéw. Od potudniowego zachodu zachowat sie¢ tez fragment posadzki z cegiet
konstrukcyjnych. Tym samym poziom uzytkowy parteru budynku 1.6 mozna okresli¢ na mniej
wiecej 11,5 m n.p.m.

Parter byt przykryty drewnianym stropem, na co wskazywaly $lady bruzd i gniazda belek
w $cianie poludniowo-zachodniej (il. 7). Jednocze$nie znajdowata si¢ tam wysoka wneka siggajaca
poziomu poddasza, pierwotnie podzielona najpewniej na dwie kondygnacje. By¢ moze miescila
sie tam jedna z szaf w murze wymienianych w nowozytnych opisach. Powyzej parteru znajdowata
sie jeszcze jedna kondygnacja, na ktorej opisy z 1675 i 1711 roku wymieniajg izdebke*'. Pierwotnie
pelnila ona jednak bez watpienia funkcje magazynowa z gankiem obronnym.

Etap IC

Etap ten obejmowat budowe potudniowego odcinka (okofo 122 m) muru obronnego wraz z bu-
dynkamiI.41i15 (il. 8). Technike fundamentowania muru obwodowego rozpoznano w obecnym
wykopie nr 2 (il. 5b, 6). Nie udalo si¢ jednak osiagna¢ poziomu stopy. Pod mur wykonano wykop,
ktéry w dolnej czesci (ponizej okolo 5,7 m n.p.m., gdzie przecinal gliniasty calec), byt waskoprze-
strzenny i ciasno dopasowany do fundamentu. Wyzej, przecinajac drewniang konstrukeje i nasyp
pierwotnego nabrzeza, rozszerzal si¢ tréjkatnie do okoto 1,4 m szerokosci od lica. Do poziomu
6,17 m n.p.m. fundament wymurowano z duzych i $redniej wielo$ci eratykdw, przysypujac je
piaskiem*?. Powyzej budowano ze $redniej wielkosci kamieni uzupelnionych mniejszymi i ta-
czonych zaprawg. Tworzyly one dwie warstwy (okoto 0,4 m grubosci) z wylewkami zaprawy na
ich granicach. Wypelnienie wykopu fundamentowego na tym poziomie (do okoto 7 m n.p.m.)
stanowila warstwa piasku gliniastego z wtretami siwego i wegli drzewnych (nr 15). Wyzej zwien-
czenie fundamentu wykonano z cegiel. Odsadzka fundamentu znajdowala si¢ 7,37 m n.p.m. Na
tym samym poziomie stwierdzono j3 podczas nadzoru archeologicznego na wysokosci budynkéw
I.4 i L5. Wida¢ tu wiec pewne rdéznice w poziomach w stosunku do odcinka muru z etapu IA.
Poziom, do ktdrego siegal mur kamienny i - co si¢ z tym wigzalo — wysokos¢ ceglanego zwien-
czenia fundamentu, byt zréznicowany. Jak stwierdzono w wykopie nr 2, a takze podczas badan
w 1985 roku, w budynkach I.1i I.2 owa partia koronujaca skladala sie¢ z trzech warstw cegiet
w watku gotyckim (czg¢$ciowo dwie dolne zastgpiono rolka). Tymczasem na wysokosci budynku
I.4 konstrukcja kamienna siggata wyzej, pozostawiajac do poziomu odsadzki miejsce na jedna,
a miejscami dwie warstwy cegiel ulozonych gtéwkami (na plask lub w rolke). Niektore kamienie
siegaly tam wrecz poziomu odsadzi — bez ceglanego zwienczenia.

Jak w przypadku starszego odcinka muru obronnego wyzsza partia stanowita pelny mur
ceglany w watku gotyckim. Obecnos$¢ otworéw maczulcowych (zamurowanych przez Conrada
Steinbrechta) w licu péinocno-zachodniego muru koéciota $w. Wawrzynca wskazuje, ze mur
obronny budowano z rusztowan jednosztandarowych. Czytelne sg trzy poziomy otworéw — co
1,5-1,6 m (co 13-15 warstw cegiel). Co ciekawe, otwory maczulcowe byly tez czytelne w dolnej
partii muru obronnego we wnetrzu budynku I.4 (w poziomie obecnej piwnicy).

Po wzniesieniu muru przynajmniej do pewnej wysokosci powyzej fundamentéw dodano
ostatnig partie nasypu, ksztaltujacg teren przed murem obronnym. Wskazuje na to fakt, ze nasyp
przykryt odsadzke fundamentowg na 10-20 cm*? (il. 6). Zbadany w wykopie nr 2 nasyp budowlany
zostal wykonany z szarozielonej gliny (warstwa nr 12). Mial on przy murze okoto 0,5 m grubosci
(strop okolo 7,45 m n.p.m.) i tworzyt, podobnie jak to odnotowala Maria Dabrowska przy bu-
dynku L.6, horyzontalng potke, ktora byta jednak wezsza niz tam, mierzyla bowiem okoto 1,4 m
szerokosci. W tej odlegtosci od muru znajdowat sie wyrazny uskok, nastepnie warstwa opadala,
zmniejszajac na stoku swojg miazszo$¢, i zanikala 3-4 m od muru. W tej przestrzeni mozna tez

4 Zrédla do dziejéw ekonomii malborskiej, t. 4, wyd. W. Hejnosz, J. Waluszewska, Torun 1967 (dalej: Zrédla
4), 8. 64; Zrédla do dziejéw ekonomii malborskiej, t. 5, wyd. W. Hejnosz, Toruri 1971 (dalej: Zrédta 5), s. 26.

42 Do tego poziomu wykop fundamentowy wypelnila osunieta warstwa nr 17 z pierwotnego nasypu nabrzeza,
co wskazuje, ze musialo si¢ to sta¢ na tym etapie budowy.

43 Stwierdzono to przy budynku zaréwno 1.2, jak i I.4.
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rekonstruowac ostrzejszy spadek skarpy fosy. Poziom terenu powstalego w ten sposéb tarasu byt
wigc przy budynkach I.1i 1.2 0 1,35 m wyzej niz przy budynku L.6.

Omoéwiony odcinek muru konczyt si¢ na bramie przy kosciele sw. Wawrzynca. Caltkowite
przelicowanie $ciany skutecznie uniemozliwia tam obserwacj¢ wezla architektonicznego. Watpliwe
jest jednak, by z budowa wiezy i bramy, a wigc kluczowych ze wzgledu na obronno$¢ elementow,
czekano do konca inwestycji i zrealizowano je dopiero wraz z budowa kosciota lub juz po niej.
Koniecznos¢ zabezpieczenia tego newralgicznego punktu pozwala przypuszczad, ze zespdt bram-
ny wzniesiono wraz z oméwionym odcinkiem muru obronnego lub ewentualnie zaraz potem.

Jako kolejne obiekty wzniesione najpewniej podczas omawianego etapu nalezy wskazaé bu-
dynkiI.4iLs (il. 8). Analiza wymiaréw cegiel ze §ciany oddzielajacej budynki 1.3 i I.4 wskazuje, ze
szczyt ten nalezal do budynku I.4 i cho¢ nie zachowal si¢ wezet miedzy tymi budynkami, to na tej
podstawie mozna okresli¢, ze budynek 1.4 powstat wezesniej. Wezet tej $ciany szczytowej z murem
obronnym zachowat si¢ fragmentarycznie. Widac¢ jednak, ze oba elementy byly starannie potaczone
i najpewniej mozna je uznac za przewigzane. Za rownoczesnoscia przemawia takze to, ze na obu
murach otwory maczulcowe znajduja si¢ dokladnie na takim samym poziomie. Co wigcej, cegly
wykorzystane do obu konstrukeji mialy takie same wymiary. Wynikatoby z tego, ze budynek I.4
wznoszono facznie z przedluzonym murem obronnym. Natomiast odstonigty podczas obecnych
prac budowlanych caly fundament wschodniej $ciany budynkéw I.4 i I.5 zbudowano podobnie
i nie ma $§ladéw dylatacji miedzy nimi. Z tego wynika, ze murowano je facznie. Obecnie nie ma
$ladow $ciany dzielacej oba omawiane budynki. Wszelkie jej ewentualne pozostatosci zostaty
ostatecznie usuniete na poczatku lat 9o. XX wieku wraz z innymi fundamentami i stratygrafig
z wnetrza budynku. Poniewaz jednak w ciagu calej nowozytnosci mozna przesledzi¢ niezmien-
nie podzial tej przestrzeni na dwa budynki (mimo zmian funkgji; il. 2¢), a lini¢ tego podzialu
widac¢ jeszcze na planach przedstawiajacych stan po przebudowie z XIX wieku, to z duza doza
prawdopodobienstwa mozna przypuszczaé, ze ta $ciana dzialowa odpowiadata tez lokalizacji
$redniowiecznej. Pozwala to dlugo$¢ budynku I.5 oszacowa¢ na mniej wiecej 28 m, a .4 — 21 m.

Fundament omawianych gmachéw dostawiono do strzepi w narozniku budynku 1.6 (wi-
docznych dobrze od wewnatrz). Wykopano pod niego wykop gtebokosci okoto 0,9 m i rozsze-
rzajacy si¢ na tyle samo na wschod. Poziom stopy fundamentu budynkéw 1.4 i 1.5 zaglebial si¢
tagodnie w kierunku poludniowym, od okolo 9,6 m n.p.m. na styku z budynkiem 1.6 do okoto
9,3 m n.p.m. jakie$ 20 m na pétnoc od budynku I.3 i 8,8 m n.p.m. blisko 15 m na pétnoc od niego. Owo
przeglebienie w czesci potudniowej moze wskazywac, ze juz w sredniowieczu w rogu budynku I.4
byta piwnica. Nie ma jednak co do tego pewnosci, gdyz obecnie widoczne dwie fazy konstrukeji
nalezy datowac raczej na nowozytnos¢, za czym przemawia forma sklepienia starszej fazy piwnicy,
oparta na tukach pelnych o malej srednicy. Fundament wschodniej $ciany omawianych budynkow
zbudowano w calosci z cegly w watku gotyckim (il. 11c). Mial on tawe szerszg od zasadniczego
muru o 0,3-0,4 m (okoto 9,88 m n.p.m.). Tworzyla ja potozona na poziomie gruzu ceglanego,
zalanego obficie zaprawg, jedna warstwa cegiel utozona gtéwkami na ptask, na ktdrej byta kolejna
warstwa cegiel — przede wszystkim ustawionych w rolke, ale miejscami takze na ptask. Lawe te
wykonano juz w ciasnej czedci wykopu fundamentowego. W potudniowej partii budynku, gdzie
siegala ona glebiej, potozono ja w zwigzku z tym w nieco glebszym wykopie fundamentowym.
Miala tam do okoto 1 m wysokosci i nieréwne lico, utozone niestarannie z cegiet, przewaznie
gléwkami. Po wzniesieniu muru wypetniono wykop fundamentowy, a przy budynku I.5 dodatkowo
podniesiono nieco poziom terenu nasypem o grubosci okoto 0,6 m** (il. 7). Wykorzystano w tym
celu urobek pochodzacy z kopania rowdéw fundamentowych. Zasigeg nasypu niwelacyjnego nie
jest znany, ale podczas aktualnego nadzoru archeologicznego stwierdzono obecno$¢ niegrubego
nasypu miejscami jeszcze 10-15 m na potudniowy wschdéd od budynkéw I.4-1.6. Poziom uzytkowy
bezposrednio po wschodniej stronie zabudowy znajdowat si¢ 10,9-11 m n.p.m.

44 Stwierdzi¢ to mozna na podstawie obserwacji stratygrafii z wykopu nr 1/05 z badan Marii Dabrowskiej (eadem,
Malbork - zamek..., op. cit., s. 4-5 i dokumentacja rysunkowa). Podczas nadzoru w potudniowej czesci bu-
dynku I.4 poza wypelnieniem rowu fundamentowego nie zaobserwowano takiego nadsypania terenu.
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Poniewaz budynki I.4 i I.5 w wigkszo$ci nie byly podpiwniczone, z powodu obecnosci stoku
nalezalo wykona¢ w ich wnetrzu nasyp, aby wyréwnac teren do poziomu przyziemia. Uktad
i dokladny charakter tego nasypu nie sg jednak znane, gdyz w latach 80.-90. XX wieku catkowicie
wybrano te nawarstwienia. Biorac jednak pod uwage poziomy terenu po wschodniej i zachodniej
stronie zabudowy, grubo$¢ nasypu w najnizszej czgsci stoku (przy murze obwodowym) mogta
wynosic 3,5-4 m. Z parteru budynkéw dostepne byly strzelnice w murze obronnym, umieszczone
w sklepionych tukami odcinkowymi niszach.

Etap ID

Do tego etapu zaliczono budowe kilku dalszych elementéw (il. 8). Jak wskazano wczes$niej,
wysunigcie w kierunku potudniowym fundamentu podpiwniczenia budynku 1.6 moze wskazy-
wag, ze pierwotnie przewidywano kontynuacje piwnic w budynku I.5. Ostatecznie budynek 1.5
w wiekszosci nie byl podpiwniczony. Jedynie w narozniku wschodnim znajdowalo si¢ niewiel-
kie pomieszczenie (wymiary okolo 1,9 x 3,5 m), dostepne z piwnicy budynku 1.6 (il. 10). Sciany
powstatej piwniczki wymurowano z cegiel w watku gotyckim i dostawiono na styk do stojacych
juz muréw budynku I.5 i I.6.

Na ten sam okres mozna tez datowac pierwsza uchwytng przebudowe wynikajaca ze zmiany
pierwotnej koncepcji. Jak wspomniano wyzej, budynek 1.7 poczatkowo nie byt podpiwniczony.
Ostatecznie jednak w jego potudniowej czesci dodano piwnice o szerokosci okolo 6 m. Zostaly
one przebadane przez Mari¢ Dabrowska (wykopy nr 2/05, 4/06, 7/07, 9/08 i 12/09) i czgsciowo
ponownie odsloniete podczas ostatnich prac budowlanych (il. 13). Piwnice zostaly wtérnie wko-
pane ponizej poziomu fundamentu $ciany wschodniej budynku 1.7 i wschodniej czesci szczytu
budynku I.6. Konieczne bylo wigc dostawienie do starszych muréw nowych $cian z oporami
sklepien, ktore zostaly posadowione glebiej (7,56 m n.p.m.). Tak powstaly dwa pomieszczania
piwniczne, rozdzielone starszym piecem (z etapu IB). Poziom ich posadzki znajdowal si¢ okoto
7,8 m n.p.m. Piwnice wschodnia zaopatrzono w kominek, umieszczony w narozniku potudniowo-
-zachodnim i wkuty w starsze mury*®. Pomieszczenie to dostepne bylo przez szyje piwniczng.
Intrygujaca lokalizacja kominka w piwnicy moze wskazywac, ze mial on zapewni¢ komfort osobie
pracujacej przy piecu i pilnujacej go.

Dalszym elementem dodanym do powstalych na dotychczasowych etapach budynkow byt
mur ogradzajacy podworza znajdujace sie po wschodniej stronie zabudowan (il. 8). Wspomniano
go w opisie z 1590 roku*¢, a zabudowe kolejnych podworzy wymieniaja wszystkie inwentarze.
Mur ogradzajacy podworza wzdluz calego ciagu zabudowan zostal zaznaczony na planach
216567 11659 roku“® (il. 2b). Na kolejnych, sporzadzonych w latach 1745-1765 zaznaczono tylko
ten wokol cmentarza kosciota sw. Wawrzynca. Dalszy jego ciag juz nie istnial (il. 2¢)*°. Podczas
prac budowlanych w 2023 roku udalo si¢ namierzy¢ krétki odcinek reliktéw muru wschodniego
i dochodzacego do niego poprzecznego na wysokosci styku budynkéw 1.3 i 1.4 (il. 4)°°. Na tej
podstawie mozna okresli¢ szerokos¢ podwdrzy na mniej wiecej 23 m. Podczas tego samego nad-
zoru archeologicznego natrafiono tez na inne fragmenty muréw poprzecznych. Pierwszy odcinek

45 M. Bis, W. Bis, M. Dabrowska, Badania archeologiczno-architektoniczne na terenie Zamku Niskiego...,
op. cit., s. 3.

46 Zrédla do dziejéw ekonomii malborskiej, t. 2, wyd. W. Hejnosz, J. Gronowski, Torun 1960 (dalej: Zrédta 2),
s. 63.

4

S

S. Pufendorf, Siedem ksigg o czynach Karola Gustawa kréla Szwecji, oprac. W. Krawczuk, Warszawa 2013,
s. 98-99.

48 Tbidem, s. 288-289; RA, sygn. SE/KrA/0425/06/023, tinyurl.com/yckscsxs, dostep: 7.02.2024; RA,
sygn. SE/RA/720269/#/0064:00001, tinyurl.com/4eemxheq, dostep: 7.02.2024; Regnum defendo ense et alis
tego stricto. Krolestwa bronig dobytym mieczem i ostaniam skrzydtami. Malbork w Prusach Krélewskich, t. 2,
red. R. Panfil, A. Dobry, Malbork 2022, 5. 194-196.

49 Archiwum Gléwne Akt Dawnych (dalej: AGAD), Akta Ekonomii Malborskiej (dalej: AEM), sygn. W. 277;
A. Dobry, Dwa osiemnastowieczne plany zamku malborskiego, ,,Studia Zamkowe” 2019, t. 6, s. 62-75.

a
=)

Korony odkrytych fundamentéw znajdowaly sie okoto 10,5 m n.p.m.
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muru zamykajacego od péinocy podwdrze przy budynku 1.6 odstonieto przy pétnocno-wschod-
nim narozniku tego gmachu (il. 11a)*'. Byl to mur pelny ceglany. Zachowat si¢ jego fundament
z odsadzka na szerokos$¢ gtowki oraz §lad skutego muru powyzej — na elewacji budynku I.6. Miat
on stope fundamentowg posadowiona na nieréwnym poziomie (podnoszaca si¢ ku wschodowi)
przy narozniku budynku, 9,6-9,7 m n.p.m. Kolejny odcinek tego samego muru zarejestrowano
okoto 6 m od naroznika budynku. Zachowala si¢ tam jedynie dolna czes¢ fundamentu o stopie
9,9 m n.p.m. Wlasciwy mur miat okoto 0,7 m grubosci. Ponizej, od potudnia miat odsadzke sze-
rokosci okolo 25 cm na wysokos¢ jednej warstwy cegiel utozonych gléwkowo na plask. Glebiej
znajdowala sie stopa z gruzu ceglanego zalanego zaprawa, takze szersza o kolejne 25 cm w kierunku
poludniowym. Nie ma $ladow, ktére moglyby sugerowac obecno$¢ muréw rozdzielajacych po-
dworza migdzy budynkami I.4-1.6. Na kolejny mur natrafiono jednak na styku budynkéw I.311.4
(przy elewacji). Takze ten zostal wymurowany w calosci z cegly i miat odsadzke fundamentows.
Posadowiono go glebiej od poprzedniego i nie osiggnieto jego stopy. Ponizej odsadzki, na styku
z fundamentem budynku I.4, mial on dodatkows, nieregularna odsadzke. Obecnos¢ takiego zaklo-
cenia potwierdza, Ze mur dostawiono najpewniej do strzepi. Technika budowy muru ogrodzenia,
zaobserwowana zwlaszcza w odcinku pétnocnym (odsadzki, stopa fundamentu posadowiona na
zalanym zaprawg gruzie ceglanym) bardzo przypomina technike zastosowana w budynkach I.4,
I.5 i I.7. Pozwala to umiejscowi¢ czas budowy ogrodzenia podwdrzy budynkéow I.4-1.6 na tym
etapie inwestycji. Prawdopodobnie takze budynek I.7 mial mur oslaniajacy, ale jego obecnosé¢
nie zostata dotad potwierdzona.

Etap IIA

Czesci zabudowy realizowane na dalszych etapach, jak wspomniano, r6znig si¢ wyraznie od po-
przednich wymiarami cegiel. Moze to wskazywa¢ nawet na blizej nieokreslong przerwe w inwestycji.

Kolejnym wzniesionym elementem byly budynki .2 i .3 (il. 8). Ich podzial zachowat si¢
przez cala nowozytnos¢. Z przytaczanych planéw z potowy XVIII wieku wynika, ze budynek I.3
byt nieco krétszy od budynku L2 (il. 2c). W obrebie tego drugiego, przy jego pétnocnym kran-
cu, miescila sie piwnica®?. Na tej podstawie granice miedzy budynkami mozna rekonstruowaé
prawdopodobnie na linii péinocnej $ciany piwnicy. Wowczas budynek 1.2 mierzyltby okoto 30 m,
a .3 — okolo 23,2 m. Nie zachowal si¢ wezel migdzy nimi. Do ich budowy wykorzystano jednak
cegly o takich samych wymiarach. Pozwala to z pewng ostroznoscia przyja¢, ze mogly one powstac¢
jednoczesnie. Zostaly dostawione do zrealizowanego wczesniej muru obronnego i budynku I.4.
Wzniesiono je w watku gotyckim (oryginalne lica zachowaty si¢ w niewielkich fragmentach). Nie
jest znany poziom ani charakter ich fundamentu - préba rozpoznania w wykopie sondazowym
nr 5 podczas aktualnych badan nie powiodta si¢. Budynki te, tak jak pozostale, mialy gléwna
kondygnacje¢ na parterze, natomiast pierwsze pigtro pelnito funkcje magazynowo-obronna,
a poddasze — magazynowa (spichrzowg), co potwierdzaja tez nowozytne opisy>?. Jak wspomnia-
no, w pétnocno-zachodnim narozniku budynku I.2 znajdowala si¢ piwnica (obecnie catkowicie
przelicowana). Bylo to wnetrze o wymiarach okolo 3,7 x 7,8 m, przesklepione kolebka i doswie-
tlone okienkiem od wschodu. Od potudnia stykato si¢ z nim mniejsze pomieszczenie, w ktérym
prawdopodobnie znajdowaly si¢ schody. Nowozytne inwentarze wymieniaja w omawianych
budynkach wiele wnetrz, ktorych ukfad jednak trudno zrekonstruowac i nie ma pewnosci, na
ile odpowiada on stanowi §redniowiecznemu.

Z powodu budowy na stoku w niepodpiwniczonych partiach budynkéw 1.2 i I.3 konieczne
byto wykonanie nasypéw niwelacyjnych, podobnych jak w poprzednich obiektach (il. 3). Pod-
czas obecnych badan rozpoznano natomiast czg¢sciowo nasyp budowlany po wschodniej stronie

51 Odslonil go juz w 1985 roku Mariusz Mierzwinski, a nastepnie cz¢§ciowo — Maria Dabrowska (wykop
nr 9/08).

52 AGAD, AEM, sygn. W. 264, s. 65; Zrédta do dziejow ekonomii malborskiej, t. 1, wyd. W. Hejnosz, Torun
1959 (dalej: Zrédla 1), s. 87; Zrédla 4, s. 67; Zrédla 5, s. 28.

53 Zrédla 1, s. 87.
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I 1 etap nasypu budowlanego

[ | poziom budowlany

[ | letap nasypu budowlanego

Malbork, gm. loco Legenda:
Stan. 3, zamek

1 - brunatny piasek préchniczy (humus)

2 - szarobrunatny, zbity piasek z drobinami gruzu i zaprawy
3 - szary piasek z jasnobrgzowym

6 - szarozielony piasek gliniasty z drobnym gruzem i zaprawg
11 - drobny zuzel

wykop nr 3
profil pétnocno-wschodni
data: 22.08.2023

rys. Oliwia Fryger 13 - zielony, plamisty piasek gliniasty (nasyp budowlany)
obr. komp. Bogusz Wasik 15 - brunatny piasek z wtrgtami drobnego gruzu
nrinw. 14/23 17 - brunatny piasek z wtretami drobin cegiet i gliny

18 - wapno

19 - glina spiaszczona i glina przemieszana, zielona i brgzowa (nasyp budowlany)
21 - szary piasek z wtretami brgzowej gliny (nasyp budowlany)

0 1m 24 - bragzowa glina (calec)

- 25 - z6ttobrazowy piasek gliniasty z wapiennymi i rdzawymi wtretami (calec)
27 - szarobrgzowy piasek gliniasty (nasyp budowlany)

— — — krawedzie stopni n

Wykop nr 3. Profil ptnocny (pdtnocno-wschodni) z zaznaczeniem sredniowiecz-
nych nasypdw budowlanych. Rys. Oliwia Fryger, oprac. Bogusz Wasik

Trial pit no. 3. Northern (north-eastern) profile showing medieval earthworks.
Drawing; Oliwia Fryger, ed. Bogusz Wasik

budynku I.2 (w wykopie nr 3; il. 1, 14). Pierwszy jego poziom, jak juz wspomniano, mozna dato-
wac najpewniej jeszcze na czas sprzed budowy przedzamcza. Od mlodszego oddzielala go cienka
warstwa wapna, ktorg nalezy interpretowac jako poziom budowlany. Drugi poziom nasypu miat
od okoto 0,2 do 0,8 m grubosci, rozszerzat si¢ w kierunku poludniowo-zachodnim i wypelniat
pozostale jeszcze po wykopie zaglebienie. Nasyp 6w tworzyty warstwy piasku gliniastego (nr 13
i 27), ktore wyrownywaly poziom terenu do 10,7-11 m n.p.m. Ich zasieg w kierunku wschodnim
nie jest znany, ale biorgc pod uwage miazszos¢ (zapewne zmniejszajaca si¢ w miare¢ oddalenia od
zabudowy) oraz sytuacje zaobserwowang przy budynkach péinocnych, mozna przypuszczaé, ze
rozciggal sie on na przestrzeni kilkunastu metréw, a moze nawet na calej przestrzeni otoczonego
murem podworza (il. 3).

Etap IIB

Jako kolejny etap mozna wskaza¢ realizacje budynku 1.8, usytuowanego prostopadle do L.2 (il. 4, 8).
Wskazuje na to posadowienie go wtdrnie w nasypie wykonanym podczas wznoszenia budynkéw
z etapu ITA. Obiekt ten wymieniajg nowozytne opisy** i zaznaczono go na planach z potowy

54 Miescil wowczas karczme. AGAD, AEM, sygn. W. 260, s. 44; AGAD, AEM, sygn. W. 262, s. 42—-43; AGAD,
AEM, sygn. W. 263, s. 67; AGAD, AEM, sygn. W. 264, s. 68; AGAD, AEM, sygn. W. 265, s. 67; Marienburg.
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XVIII wieku (il. 2¢c). Wymiary cegiet wykorzystanych do jego budowy byly bardzo zblizone do
tych, ktére wykorzystano w budynkach 1.2 i I.3. Zrealizowano go wigc krétko po nich. Jak wynika
ze wskazanych zrodet nowozytnych, budynek ten podzielony byl na dwie zasadnicze czesci. W wy-
kopie nr 3 odstonieto pozostatos¢ Sciany potnocnej i relikt Sciany dzialowej (il. 1, 4, 15). W sondazu
nr 7 stwierdzono natomiast, ze znajdowat si¢ on w przestrzeni tuz poza budynkiem. Potwierdza
to wynik analizy planow z XVIII wieku, wedlug ktdrej poludniowa $ciana budynku przebiegata
zaraz na pétnoc od sondazu (pod skrajem chodnika). Na tej podstawie szerokos¢ budynku mozna
szacowa¢ na mniej wiecej 6,4 m. Przechodzil przez cale podwdrze, a jego Sciana szczytowa byla
zwigzana z murem ogrodzenia. Potwierdzito to odkrycie jego fundamentu 21 m od budynku I.2%°
(il. 4). Budynek 1.8 mierzyt wigc okolo 23 m. W wykopie nr 7 w poziomie stropu nasypu odkryto
obrobiony, ptaski, prostokatny kamien, ktory z doza prawdopodobienstwa mozna interpretowac
jako stopien schodow. Wskazywaloby to na lokalizacje wejscia do zachodniego pomieszczenia
budynku. Z inwentarzy wynika natomiast, ze wejscie do pomieszczenia wschodniego znajdowato
sie w $cianie pdéinocnej®®. Byt to najpewniej budynek parterowy z poddaszem. Na zachowanym
fragmencie oryginalnego lica elewacji budynku I.2 nie ma sladow, ktére wskazywalyby, ze dosta-
wiony do niego obiekt byt wyzszy.

Jak stwierdzono w wykopie nr 3, aby posadowi¢ fundament budynku 1.8, wykonano wasko-
przestrzenny réw fundamentowy w opisanym wyzej nasypie. Osiggnieto poziom calca, w zwigzku
z czym réw byt glebszy od zachodu. Tak wiec w czesci wschodniej wykopu badawczego réw fun-
damentowy siegal okolo 1,2 m (okolo 9,8 m n.p.m.; zaglebial si¢ okoto 0,4 m w calec), a w czgsci
poinocno-zachodniej — okoto 15 m w glab (okolo 9,5 m n.p.m.; osiggat strop calca). Wykop fun-
damentowy rozszerzal si¢ fagodnie w gornej czesci do okoto 0,5 m szerokosci od lica. Ponizej,
okolo 9,65 m n.p.m., przechodzil natomiast w ciasno dopasowany. Horyzontalng wschodnia czes¢
fundamentu wymurowano na warstwie gruzu ceglanego zalanego zaprawa (8-18 cm grubosci,
z przeglebieniem do 40 cm). Caly mur byl ceglany, petny, w watku gotyckim (il. 16). Zaopatrzono
go w dwie waskie odsadzki (10,05 i 10,33 m n.p.m.). Na poziomie stopy fundament mial okoto
1 m grubosci, natomiast wlasciwa $ciana — 0,67 m.

Po zbudowaniu fundamentu zasypano wykop i wykonano nowy poziom nasypéw we wne-
trzu budynku (poziom uzytkowy wnetrz znajdowat si¢ 11-11,2 m n.p.m.). Wykonano je z piasku
gliniastego (warstwy nr 7 i 10) 0 miazszosci 0,2-0,4 m. Dopiero po ich naniesieniu przystgpiono
do budowy $ciany dzialowej. Byla wiec posadowiona znacznie plycej od $cian magistralnych
(okoto 10,55 m n.p.m.) i pozostat z niej jedynie poziom gruzu ze stopy fundamentu w profilu
potudniowym wykopu nr 3 (il. 15).

Omoéwiony budynek nie byl jedynym odkrytym na podworzach (il. 4). Kolejny uchwycita
cze$ciowo Maria Dabrowska przy budynku 1.7 (wykopy nr 9/08 i 11/08). Budynek ten, oznaczony
jako I.10, mial okolo 5 m szerokosci (dlugosci nie rozpoznano). Jego fundamenty posadowiono
plytko (9,8-9,9 m n.p.m.) na warstwie gruzu ceglanego o grubosci 10-20 cm. Datowanie tego
obiektu nie jest pewne. Na podstawie techniki budowy, przede wszystkim obecnosci warstwy
gruzu, badaczka wstepnie uznala, ze powstal on miedzy polowg XIV a poczatkiem XV wieku®’.
Nalezy jednak podchodzi¢ do tego ostroznie, gdyz jak opisano wyzej, takze fundament budynku
1.8 posadowiono na warstwie gruzu ceglanego (zalanego jednak zaprawa). Kolejny nieduzy sre-
dniowieczny budynek (I.11) o wymiarach okoto 3 x 6,4 m mozna wskaza¢ w narozniku, miedzy
szyja piwniczng budynku I.7 a murem zamykajacym od poéinocy podwérze budynku I.6. Takze
on zostal dostawiony do starszej zabudowy i ptytko posadowiony (9,5-9,6 m n.p.m.).

Lustration vom Jahr 1565. Abschrift aus Westpr. Foliant No 23. nebst Uebersetzung, oprac. ].K. Sembrzycki,
[s.1.] 1889, rekopis w Bibliotece MZM, s. 46; Zrédta 1, s. 86; Zrédta do dziejéw ekonomii malborskiej, t. 2,
wyd. W. Hiejnosz, J. Gronowski, Torun 1960 (dalej: Zrédla 2), s. 78; Zrédta do dziejow ekonomii malborskiej,
t. 3, wyd. W. Hejnosz, J. Gronowski, Torun 1963 (dalej: Zrddla 3), s. 8; Zrédla 4, s. 67-68; Zrédla 5, s. 28.

55 W wykopie linowym podczas prac budowlanych w 2023 roku. Korona muru znajdowala si¢ 10,56 m n.p.m.
56 Zrédla 1, s. 86.
57 M. Dgbrowska, Zamek Niski..., op. cit., s. 5-6.
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Malbork, gm. loco Legenda: Niwelacje:

Stan. 3, zamek

wykop nr 3
rzut dna
data: 21.08.2023

rys. Sylwia Gron

obr. komp. Bogusz Wasik
nrinw. 11/23

7 - z0ttobrgzowy piasek gliniasty z brgzowymi
wtretami i wegielkami

14 - brunatny i biaty piasek (wapno)

17 - brunatny piasek z wtretami drobin cegiet

i gliny

19 - glina spiaszczona i glina przemieszana, zielona
i brgzowa

25 - z6ttobrazowy piasek gliniasty z rdzawymi

i wapiennymi wtretami (calec)

— — — krawedzie stopni

A-9,32mn.p.m.
B-9,87 mn.p.m.
C-9,98 mn.p.m.
D-10,31 m n.p.m.
E-9,70m n.p.m.
F-9,53mn.p.m.
G-9,40 m n.p.m.
H-9,93 m n.p.m.
1-10,33 m n.p.m,
J-10,05 mn.p.m.
K-10,33 m n.p.m.

L-10,22 mn.p.m.
M-11,12 m n.p.m.
N-10,21 m n.p.m.
0-10,85mn.p.m.
P-11,00 m n.p.m.
R-11,10 m n.p.m.
$-11,21 mn.p.m.

Wykop nr 3. Rzut reliktéw fundamentow sciany potnocnej i dziatowej budynku 1.8.
Rys. Sylwia Gron, oprac. Bogusz Wasik

Trial pit no. 3. Floor plan of the relics of the foundations of the northernwall and
the partition wall of building |.8. Drawing: Sylwia Gron, ed. Bogusz Wasik

Sciana szczytowa budynku 1.8 byta potgczona z murem ogrodzenia podwérza, co moze
wskazywac¢, ze mur 6w na wysokosci budynkow 1.2 i I.3 takze wzniesiono na omawianym etapie.
Za takim wnioskowaniem przemawia réwniez to, ze fragment muru poludniowego podworza
odkryty w wykopie budowlanym byt usytuowany tak, ze ogrodzenie dochodzilo raczej do szczytu
budynku I.2, a nie do dostawionej do niego $ciany kosciota (il. 8).
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11 mn.p.m.

10 m n.p.m.

o

Malbork, gm. loco
Stan. 3, zamek

wykop nr 3

lico pdtnocno-wschodnie muru
data: 22.08.2023 25 - z6ttobrazowy piasek gliniasty z wapiennymi
rys. Sylwia Gron i rdzawymi wtretami (calec) - wm omm o
obr. komp. Bogusz Wasik

nrinw. 7/23

Legenda:

Wykop nr 3. Lico pétnocne (pdtnocno-wschodnie) fundamentu budynku 1.8.
Rys. Sylwia Gron, oprac. Bogusz Wasik

Trial pit no. 3. Northern (north-eastern) face of the foundationwall of building |.8.
Drawing;: Sylwia Gron, ed. Bogusz Wasik

Etap IIC

Bez watpienia ostatnim elementem gléwnej zabudowy przy pétnocno-wschodnim murze
obronnym przedzamcza byl kosciol §w. Wawrzynca (il. 8). Po potudniowej stronie szczytu bu-
dynku I.2 bardzo wyraznie wida¢ strzepia, do ktérych dostawiono potudniowo-wschodnig $cia-
ne kosciota (il. gb). Jest to budowla salowa, nieorientowana (ottarz znajdowat si¢ od pdinocy),
o wymiarach 22,5 x 15,3 m. Cecha charakterystyczng powigzanej z murem obronnym $wiatyni
jest wprowadzenie w elewacji wschodniej duzych okien i portalu wej$ciowego, podczas gdy od
zachodu znajdowaly sie dwa poziomy matych otworéw — na dole szczelinowe strzelnice, a na pie-
trze okienka zamkniete lukami ostrymi. Wyzsze dostepne byly z empory znajdujacej sie wzdluz
$ciany zachodniej i potudniowej. W tej ostatniej (niezaleznie od schodéw wewnatrz §wiatyni) byt
tez otwdr wejsciowy prowadzacy na zewnetrzne murowane schody, ciagnace sie wzdluz szczytu
i prowadzgce tez na sgsiednig wieze i brame®®.

Whetrze koséciota przykrywal drewniany strop. Pod emporg w naroznikach kosciota wy-
dzielono dwa nieduze pomieszczenia. PéInocne to najpewniej zakrystia, wzmiankowana po raz
pierwszy w 1417 roku i funkcjonujaca tu takze pézniej. Poludniowe natomiast by¢ moze nalezy
taczy¢ ze wzmiankowana w 1437 roku, istniejaca w kosciele kaplicg $w. Barbary®. Co ciekawe,
zakrystia byla skomunikowana z budynkiem I.2.

58 Taki ukfad okien i podziatéw (zrekonstruowany czg¢$ciowo przez Conrada Steinbrechta) oraz schodéw
opisywano w kolejnych inwentarzach, a fundamenty schodéw przy elewacji odkryto ponadto w 1994 roku.
Marienburg..., s. 37-38; Lustracja wojewédztw Prus Krolewskich 1765, t. 3: Wojewddztwo malborskie, wyd.
J. Dygdata, Toruti 2011, s. 119; Zrédla 1, s. 85-86; Zrédla 4, s. 68; Zrédla 5, s. 28—29.

59 S. Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 496; Lustracja
wojewddztw..., s. 119; Zrédla 4, s. 68.
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Zachodni ciag zabudowy przedzamcza zamku w Malborku w sredniowieczu

Jak wynika ze Zrédet sredniowiecznych, na koéciele znajdowata sie wiezyczka z dzwonami®®.
Strzelista sygnaturka jest widoczna na panoramie zamku datowanej na 1720-1730 rok autorstwa
Friedricha Bernharda Wernera®'. Biorgc jednak pod uwage odnotowany remont i nowe nakrycie
dachu $wiatyni po potopie szwedzkim®?, jest mato prawdopodobne, by byla to wiezyczka $re-
dniowieczna. Pierwotna mogta mie¢ jednak podobny charakter.

W 2021 roku wewnatrz kosciota przeprowadzono badania georadarowe, w wyniku ktérych
zaobserwowano kilka bardzo regularnych anomalii, czytelnych zasadniczo na calej glebokosci
objetej prospekcja (na przeszlo 2,5 m). Trzy grupuja si¢ w centralnej czesci nawy kosciota, tuz przed
podwyzszeniem chéru. Kolejna anomalia, dzielgca si¢ w zasadzie na dwie, rysuje si¢ natomiast
w polnocnej czeéci otwartej na nawe przestrzeni pod emporg zachodnig®. Czytelny i regularny
uklad oraz wyrazny odczyt pozwalajg interpretowa¢ owe anomalie, a przynajmniej te w nawie
kosciota, jako krypty. Po wschodniej stronie kosciota do konca XVIII wieku funkcjonowat natomiast
cmentarz. Zajmowal przestrzen okoto 23 x 23 m i byl otoczony murem, faczacym sie z opisanymi
wyzej ogrodzeniami podworzy (il. 4). W nowozytnosci byt zaopatrzony w dwie bramki®4. Dosta-
wiono go najpewniej jako ostatni element tego ciggu. Z archiwalnej dokumentacji fotograficznej,
znajdujacej si¢ w Muzeum Zamkowym w Malborku (nr kliszy 1969/4998), wynika, Ze na funda-
ment jego potudniowego odcinka natrafiono w 1969 roku. W péinocno-wschodnim narozniku
cmentarza stala kostnica (ossuarium; budynek 1.9), wymieniana w nowozytnych inwentarzach®®
i zaznaczona na planach z lat 1745-1765. Podczas ostatnich prac inwestycyjnych natrafiono na jej
mury®*é, co pozwolilo ustali¢, ze byla ona elementem pierwotnego zatozenia. Jej $ciany o grubosci
okoto 0,6 m wymurowano w watku gotyckim. Skorelowanie reliktéw z wynikami badan georada-
rowych pozwolito rozpoznac jej zarys o wymiarach okolo 3,8 x 5,7 m (il. 4).

Funkcje budynkéw w sredniowieczu

Poza kosciotem i sgsiadujacym z nig budynkiem okreslenie funkeji poszczegélnych obiektow cig-
gu zabudowy przedzamcza zamku w Malborku jest trudne. Drugi ze wspomnianych budynkéw
(I.2) na podstawie licznych wzmianek mozna wskaza¢ jako infirmeri¢ pachotkéw (dieneréw).
Poniewaz budynek 1.3 polaczony byl wspdlnym podwdrzem z poprzednim, zapewne takze on
stanowit element infirmerii. Wymieniono ja w 1399 i 1404 roku, ale posrednio mozna wnioskowac,
ze funkcjonowata juz w potowie XIV wieku®’. Zastanawiajace jest przeznaczenie zwigzanego z nia
budynku 1.8, wydzielajacego niewielkie podworze miedzy nim, infirmerig a murem cmentarnym.
Z 1413 roku pochodzi ponadto informacja o kopaniu studni przy infirmerii®®.

Na podstawie dalszych wzmianek w omawianej zabudowie mozna si¢ doszukiwac¢ tez sto-
downi (pierwszy raz wymieniona w 1378 roku) oraz browaru (1417 rok). Przy obu tych obiektach
znajdowala sie tez studnia®®. W tym kontekscie nalezy przypomnie¢ odkrycie pieca w budynku
L.6 (il. 12). Uznano?, ze jest to najpewniej piec do suszenia stodu lub chmielu. Przemawia za tym
brak typowego dla piecoéw typu hypocaustum podziatu na dwa poziomy. Ponadto kanaly dymne
i wyprowadzajace cieple powietrze pod posadzke umieszczono w tej samej, gérnej przestrzeni

60 S. Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 499.

6

Regnum defendo..., op. cit., s. 172-173; Zbiory MZM, sygn. MZM/R/979.
62 Zrédla 4, s. 68.

63 P. Wroniecki, Raport. Nieinwazyjne badania archeologiczne metodg georadarowg. Malbork, pow. malborski,
woj. pomorskie, [s.1.] 2021, maszynopis w archiwum MZM i WUOZ w Gdansku.

6 Zrédla 4, s. 68; Zrédla s, s. 28.

6

@

Lustracja wojewddztw..., s. 119; Zrédta 1, s. 86; Zrédla 4, s. 68.

66 Korone potudniowego uchwycono okoto 10,1 m n.p.m., a pétnocnego - okoto 10,4 m n.p.m.

6

S

S. Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 391-394.
68 Tbidem, s. 394.
69 Ibidem, s. 431-434.

=
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Po konsultacji z dr Barbarg Pospieszng z MZM.
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komory. W piecach o takiej funkcji niepotrzebne byty kamienie akumulujace ciepto’’. Biorac
pod uwage takie przeznaczenie pieca, a takze obecnos¢ w budynku 1.6 duzego komina z paleni-
skiem (koniecznego do warzenia piwa’?), nalezy wnioskowa¢, ze mieécit on browar z suszarnia
stodu (ozdownig). Na browarniczg funkcje budynku wskazujg jednoznacznie nowozytne opisy’?.
Stodownie i browary podlegaty zwierzchnikowi piwnic konwentu (kellermeistra), podobnie jak
dwor bednarski, gdzie produkowano beczki. Zwazywszy na to, ze budynki I.4-1.6 mialy wspdlne
podworze, mogly tworzy¢ tez jedna jednostke gospodarczg — browaru z ozdownia i stodowni
(mielcucha), a takze dworu bednarskiego. Ostatnie dwa obiekty nalezy wiec zapewne umiej-
scawia¢ w budynkach 1.4 i I.5. Na podworzu lokalizowaé nalezy rowniez wspomniang studnie.
W kompleksie mozna si¢ ponadto doszukiwa¢ domu zwierzchnika browaru, jego lokalizacja jest
jednak przy obecnym stanie badan mniej oczywista’.

Poza wymienionymi obiektami badacze wskazujg na lokalizacje w zabudowaniach ciagu za-
chodniego takze piekarni’®. Jezeli przywolana wcze$niej interpretacja pieca odkrytego w piwnicy
budynku 1.7 jako piekarskiego jest stuszna, to by¢ moze piekarni tej nalezy si¢ doszukiwaé w tym
obiekcie. Nie ma jednak co do tego pewnosci.

Poddasza ko$ciola i infirmerii, a niewykluczone, ze réwniez dalszych budynkéw, pelnity
funkcje spichlerzy. Jesli chodzi o sredniowiecze, potwierdza to wzmianka z 1378 roku. Spichlerze
funkcjonowaty tam nadal w nowozytnosci’®.

Nowozytne opisy wymieniaja na podwodrzach omawianej zabudowy szereg réznych budynkéw
(stajni, budynkow mieszkalnych i tak dalej). Niektore z nich, zwlaszcza murowane, tak jak dom
na podworzu budynku 1.6, mogly mie¢ $redniowieczne pochodzenie, co jednak zweryfikowaltyby
tylko dalsze badania”. Inne obiekty mogty sta¢ w miejscu starszych. Budynki 1.8, I.10 i L.11 nie
byty raczej jedynymi stojacymi w sredniowieczu w obrebie podworzy.

Zamykajac charakterystyke przeksztalcen zabudowy w zachodnim rejonie przedzamcza, nalezy
jeszcze ponownie zwréci¢ uwage na podmokle obnizenie i staw funkcjonujacy w jego centrum.
W wykopie nr 4 zaobserwowano, ze z biegiem czasu wypelnialo si¢ ono jednak nawarstwieniami
akumulacyjnymi zapiskowymi. Jak wynika z datowania metoda radioweglowa, nastgpito to dos§¢
szybko, bo od ostatniej ¢wierci XIII wieku do okoto lat 60. XIV wieku’®. Zalegata tam tez warstwa
z bardzo duzg iloscig zuzla — odpadkami poprodukcyjnymi pochodzacymi by¢ moze z pobliskiej
ludwisarni. W rezultacie do konca sredniowiecza poziom dna podnidst si¢ o0 mniej wiecej 1,2 m
(do okoto 9,7 m n.p.m.).

Podsumowanie

Realizowane na terenie przedzamcza zamku w Malborku od 2023 roku badania archeologiczno-
-architektoniczne, uzupelnione obserwacjami poczynionymi podczas nadzoru archeologicz-
nego w latach 2021-2023, dostarczyly wielu nowych informacji o tej czesci zamku w Malborku.

"' 'W. Bis, Ze studiow nad piecami typu hypocaustum z terenu ziem Polski, , Architectus” 2003, nr 1-2, 5. 9, 13.
2 A.Klonder, Browarnictwo w Prusach Krélewskich (2 potowa XVI-XVII w.), Wroctaw—Warszawa—Krakow-Gdansk
1983, 5. 46, 55-59.

Zrédla 1,s. 87-88; Zrédla 2, s. 63; Zrédla 4, s. 64—65.

<

7

w

74 H. Domanska, Zespé? umocniest Malborka..., op. cit., s. 3-5; S. Jézwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na
zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 430, 435.

7

a

T. Torbus, Zamki konwentualne..., op. cit., s. 317.

76 S.Jozwiak, J. Trupinda, Organizacja zycia na zamku krzyzackim w Malborku..., op. cit., s. 496; Marienburg...,
op. cit., 8. 46; Zrédla 1, s. 87.

77 Podczas badan w 2024 roku potwierdzono czternastowieczng chronologie tego budynku.

78 Z dolnego poziomu nawarstwien uzyskano daty: prawdopodobienstwo 68,3% — 1230AD (6,7%) 1240AD,
1260AD (61,6%) 1285AD; prawdopodobienistwo 95,4% — 1225AD (95,4%) 1290AD. Natomiast z gérnego
poziomu nawarstwien $redniowiecznych: prawdopodobienstwo 68,3% — 1315AD (55,8%) 1360AD, 1385AD,
(12,5%) 1400AD; prawdopodobienstwo 95,4% — 1300AD (73,5%) 1370AD, 1380AD (21,9%) 1405AD.
Wyniki analizy fragmentéw ceramiki naczyniowej z nawarstwien koresponduja z takg chronologia.



Zachodni ciag zabudowy przedzamcza zamku w Malborku w sredniowieczu

Klarowa¢ zaczal si¢ obraz formy terenu, na ktérym przystapiono do budowy zamku, ale co
szczegOlnie istotne, zadokumentowano relikty i §lady zwigzane z funkcjonowaniem bezposred-
niego zaplecza budowy z czwartej ¢wierci XIII wieku. Nalezy mie¢ nadzieje, ze dalsze badania
dostarcza wiecej danych na ten temat, co pozwoli zrekonstruowa¢ rozplanowanie struktury
tunkcjonalnej sredniowiecznego zaplecza budowlanego. W odniesieniu do ciggu zabudowy
zachodniej przedzamcza omoéwione badania umozliwity rozpoznanie i rekonstrukcje zaréwno
jego techniki oraz etapowania budowy, jak i uktadu przestrzennego. Pozwalaja one tez wyciagaé
wnioski co do podziatu funkcjonalnego. Co wiecej, uzyskano tez pierwsze dane, ktére pozwalaja
datowac budowe przedzamcza w bardziej niz dotad bezposredni i bezwzgledny sposob. Poszerza
to w znacznym stopniu wiedz¢ o zabudowie tej czeéci zamku w Malborku, ktéra dotad znajdowata
sie poza gtéwnym obszarem zainteresowan naukowcow. Zaprezentowane wyniki ukazuja duzy
potencjal badan archeologiczno-architektonicznych w zakresie poszerzenia wiedzy o gléwnej
warowni krzyzackiej w Prusach i beda kontynuowane.
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Abstrakt

Wiasciwe zadokumentowanie zabytkdéw ruchomych jest niezbedne dla procesu od-
zyskiwania obiektow zaginionych badz skradzionych. Brak wtasciwej dokumentacji
uniemozliwia dziatanie juz na etapie poszukiwan utraconych débr kultury, nie méwiac
juz o przeprowadzeniu skutecznego postepowania restytucyjnego. Specjalistyczna
dokumentacja zabytkéw wykonywana jest zazwyczaj w celach naukowych lub inwenta-
ryzacyjnych i ewidencyjnych, rzadko ma na celu zabezpieczenie na wypadek kradziezy.
Jednak w sytuacji realnego zagrozenia konfliktem zbrojnym, przed ktérym stoi dzis
Polska, nalezy juz teraz mysle¢ o ochronie dziedzictwa, korzystajac z wiedzy, ktorg
przyniosta katastrofa w postaci II wojny $wiatowej.

Stowa kluczowe
bezpieczenstwo dziedzictwa, straty wojenne, kradziez, dokumentacja zabytkow,
zagrozenia dziedzictwa

Abstract

The proper documentation of movable monuments is of paramount importance in the
process of recovering lost or stolen objects. The absence of proper documentation makes
it impossible to initiate action at the stage of searching for lost cultural property, let alone
to conduct effective restitution proceedings. Professional documentation of monuments
is typically conducted for scientific research or for the purpose of maintaining records
and inventories, rarely to ensure the protection of the monuments from theft. However,
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in the situation of a genuine threat of armed conflict, which Poland is currently facing,
it is imperative to consider the protection of our heritage, drawing upon the knowledge
gained from the catastrophic events of the Second World War.

Keywords
safeguarding heritage, war losses, theft, documentation of monuments, threats to heritage

OCHRONA ZABYTKOW STAJE SIE DZIEDZINA CORAZ LEPIE] ROZPOZNANA I OPISANA. LITERATURA
dotyczaca ochrony dziedzictwa kulturowego i zarzadzania nim liczy juz tysiace toméw i wcigz
powstaja kolejne rozprawy, dysertacje i polemiki. Niematla czes$¢ tworczego potencjatu repre-
zentantéw nauk humanistycznych i spotecznych pos$wigcana jest na proby lepszego zrozumie-
nia fenomenu dziedzictwa i trafniejszego sklasyfikowania jego skladnikow, obserwacji i opisu
zmian nastepujacych w jego odbiorze i rozumieniu, budowania modeli pojeciowych, planowania
ewolucji prawa oraz podniesienia jako$ci administracji. Poszukuje si¢ wyzwan intelektualnych,
wchodzi w tworcze spory, celebruje sukcesy, rozpamigtuje pouczajace porazki i nieustannie po-
szukuje nowych drog rozwoju. Urzednicy administrujg, konserwatorzy dbaja, naukowcy zbieraja
materialy badawcze, a muzealnicy wystawiajga. Robi si¢ wszystko to, co zwykli robi¢ specjalisci
w demokratycznym, rozwijajacym sie, stabilnym panstwie. Nikt nie my$li o katastrofie. Nawet
jesli wieszczona jest jakas burza, to chmury dopiero zbieraja sie gdzie$ na horyzoncie i nie ma
pewnosci, czy nie przejdzie bokiem. Oczekiwanie na nieszczescie nie pozwala normalnie funkcjo-
nowac, a codzienne problemy i setki matych pozaréw do ugaszenia tu i teraz skutecznie odciagaja
nas od martwienia sie na zapas.

A jednak grozi nam wojna. By¢ moze nigdy nie nastapi, ale jesli do niej dojdzie, niewatpliwie
dotknie kazdej z dziedzin zycia, nie omijajac dziedzictwa we wszystkich jego aspektach. Rozwa-
zania teoretyczne przestang by¢ warte uwagi, a nasze wybory prywatne i zawodowe bedg musiaty
sie sta¢ skrajnie racjonalne. Na szczescie (jesli w ogole mozna tak powiedzie¢ w tym kontekscie)
wiadomo, czego si¢ spodziewaé. Przeciwnik ujawnit swoje cele, metody i niszczycielski potencjat
wymazywania kultury i wynaradawiania. Grozby wybrzmialy i wiadomo, Ze chodzi mu tez o Pol-
ske. Na razie Polacy wykorzystuja watpliwy przywilej §ledzenia barbarzynskiej wojny rozpetanej
przez Rosje na Ukrainie w charakterze zaangazowanych widzéw. Lepszego czasu na wyciagniecie
wnioskow i dziatanie pewnie juz nie bedzie.

Nie powinno to sprawia¢ wigkszych trudnosci, bo od czasu II wojny $§wiatowej cele i metody
Rosji, naszego potencjalnego agresora, niewiele si¢ zmienily. Pieczolowicie spisywane konwencje
miedzynarodowe okazaly si¢ daremne, autorytet Organizacji Narodéw Zjednoczonych - kruchy,
a powszechne przekonanie, Ze osiagniety rozwdj cywilizacyjny nie pozwoli na zagrozenie kolej-
n3 wojna $wiatowa — plonne. Historia si¢ powtarza, a akurat Polska jako panstwo i nar6d ma
ogromny bagaz do$wiadczen wojennych, ktory jak nigdy zyskal na aktualno$ci. Wbrew pozorom
w naszym kraju ciagle jeszcze odczuwane sg skutki IT wojny swiatowej i wcigz podejmowane proby
odrobienia strat mentalnych, ekonomicznych i cywilizacyjnych; proby odzyskania tego, co zostalo
utracone. Powinnismy wiec by¢ w wigkszym stopniu §wiadomi, madrzejsi i bardziej doswiadczeni
niz inne narody europejskie, uczy¢ si¢ na bledach. Jednak wydaje sie, ze w aktywnym dziataniu
na wielu polach zaniedbywane jest to, co powinno by¢ szczegdlnie wazne w kontekscie ochrony
dziedzictwa — prewencyjna dokumentacja dobr kultury na wypadek kradziezy.

Polskie straty wojenne

Straty wojenne dziedzictwa kulturowego Polski caly czas nie zostaly do konca rozpoznane'.
Wiadomo, Ze to, co pozostalo w granicach Polskiej Rzeczpospolitej Ludowej po 1945 roku, jest
jedynie jakim$ procentem zasobu, z ktérym II Rzeczpospolita rozpoczynala wojne obronng,

1 Polskie straty wojenne w zakresie kultury definiuje si¢ nastgpujaco: ,Za polskie straty wojenne uznaje si¢
ruchome dobra kultury utracone w wyniku II wojny $wiatowej z terenéw Polski po 1945 r. pochodzace
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i obiektow, ktére pierwotnie znajdowaly sie na obszarach III Rzeszy przytaczonych do Polski na
mocy ustalen konferencji poczdamskiej. Znaczna czgs¢ dorobku pokolen zostala zniszczona, czgs¢
ulegla rozproszeniu, a wiele obiektow dodatkowo utracito swoj pierwotny kontekst, powigzanie
z miejscem czy ludzmi, ktérych byly spuscizng. Ogromna liczba zabytkéw, dziet sztuki, archiwaliow
i ksiag zostala skradziona. Obaj okupanci metodycznie pladrowali polskie muzea, obiekty sakralne
i majatki prywatne, wykorzystujac do tego wyspecjalizowane jednostki w strukturach wojskowych
i cywilnych, utworzone przy wsparciu niemieckich i radzieckich historykéw sztuki, archeologéw
i innych znawcow dobr kultury?. Dochodzi do tego nieokre$lona liczba spontanicznych kradziezy,
ktérych dopuszczali sie Zolnierze w trakcie dziatan wojennych we wrzesniu 1939 roku, po ataku
niemieckim na Zwigzek Radziecki w 1941 roku® i w latach kontrofensywy radzieckiej poczawszy
od 1944 roku, w czasie powstania w getcie, powstania warszawskiego i przez caly okres okupacji‘.
Niemieccy urzednicy i oficerowie zarzadzajacy okupowanymi terenami bez skrupuléw wyko-
rzystywali sposobno$¢ do wzbogacenia sig, stosujac w tym celu istniejacy aparat terroru i nowa
niemiecka administracje®. Obrazu dopelnia szabrownictwo polskich obywateli, wykorzystujacych
okazje oraz chaos i niedostatki administracyjne po przejéciu frontu i tuz po wyzwoleniu®.

Rzeczywista liczba utraconych débr kultury jest niemozliwa do ustalenia, podaje si¢ jedynie
szacunki, ktore ukazujg skale rabunku. Zgodnie z obliczeniami specjalistow chodzi o ponad pét
miliona obiektéw”. Jednak w bazie danych strat wojennych prowadzonej przez Ministerstwo
Kultury i Dziedzictwa Narodowego zarejestrowano informacje jedynie o 64 tysigcach obiektow.
Skad ta ogromna rozbiezno$¢ i czy oznacza ona brak troski Polski o utracone dobra? Nie, ta dys-
proporcja ukazuje po prostu, jak wazna jest dokumentacja dobr kultury. Dla wiekszosci polskich
strat wojennych taka dokumentacja nie istnieje. Nie zachowaly si¢ zdjecia, opisy, inwentarze ani
inne informacje pozwalajace zidentyfikowac¢ obiekt i pomé6c w jego odzyskaniu. W wielu przy-
padkach takiej dokumentacji najzwyczajniej nigdy nie bylo. Nie widziano potrzeby fotografo-
wania, opisywania i dodatkowego dokumentowania zabytkéw i dziel sztuki na wszelki wypadek.
Te braki sa podstawowa bolaczka. Jesli dotozy¢ do tego istniejaca niegdys dokumentacje, ktéra
zostala zniszczona badz rozproszona, to jawi sie w calej okazalosci ogrom wyzwan stojacych przed
specjalistami zajmujacymi sie restytucja dobr kultury.

Badania proweniencyjne i biezaca dokumentacja

Odpowiedzig na opisane problemy stat si¢ rozw6j badan proweniencyjnych w sektorze muzealnym.
Drugim, nie mniej istotnym powodem systemowych prob nadrabiania przez muzealnikéw brakéw
w dokumentacji i odtwarzania historii zbioréw sa konsekwencje polityki wtadz komunistycznych.

zaréwno ze zbioréw publicznych, prywatnych, jak i koscielnych” (Wydzial Restytucji Dobr Kultury, Czym
sg straty wojenne?, tinyurl.com/4dhgnjck, dostep: 21.02.2024).

N

Takie jak niemiecki oddzial kierowany przez berlinskiego profesora archeologii Petera Paulsena. Wiecej w:
A. Mezyniski, Kommando Paulsen pazdziernik-grudzien 1939 ., Warszawa 1994.

w

Na mocy paktu Ribbentrop—Molotow czg¢s¢ obecnych ziem polskich po wrzesniu 1939 roku pozostata
w strefie radzieckiej, na przyklad Bialystok czy fragment Przemysla (do linii rzeki San). Niemiecki atak na
ZSRR ponownie wprowadzil je w strefe dziatan wojennych (cho¢ o rzeczywistym toczeniu takich dziatan
na tych terenach mozna méwi¢ dopiero w odniesieniu do 1944 roku, bo w 1941 roku Sowieci w zasadzie
nie stawiali tam oporu).

~

K. Estreicher, Straty kultury polskiej. Katalog strat kultury polskiej pod okupacjg niemieckq 1939-1945
wraz z oryginalnymi dokumentami grabiezy, Krakow 2003; Walka o dobra kultury. Warszawa 1939-1945,
red. S. Lorentz, t. 1-2, Warszawa 1970.

o

Szczegolnie aktywny na tym polu byt Hans Frank, generalny gubernator okupowanych terenéw polskich,
ktory rywalizowal z Hermannem Goringiem w dziedzinie zawlaszczania dobr kultury podbitych obszaréw.
Dziatalno$¢ poszczegolnych uczestnikdw tego procederu po stronie radzieckiej jest znacznie gorzej rozpoznana.

o

Dotyczylo to zwlaszcza tak zwanych Ziem Odzyskanych, ktorych dziedzictwo tuz po przylaczeniu do Polski
i przez kolejne lata bylo traktowane jako obce. Doskonalg ilustracja tego zjawiska jest kultowa produkcja z 1964
roku Prawo i pigs¢ w rezyserii Jerzego Hoffmana i Edwarda Skérzewskiego, na podstawie prozy Jozefa Hena.

~

PAP/WszystkocoNajwazniejsze/ MB, Ministerstwo kultury odzyskato 700 obiektow dzieki dziataniom resty-
tucyjnym, tinyurl.com/4mséwunu, dostep: 28.02.2024.
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Wydany w 1946 roku dekret o majatkach opuszczonych i poniemieckich nakazat przejecie na
wlasno$¢ Skarbu Panstwa mienia ruchomego, ktdre zostalo utracone w latach 1939-1945, a nie
zostalo odzyskane przez wlasciciela do konca 1950 roku®. Pod pozorem realizacji innego aktu
prawnego — dekretu o reformie rolnej — bezprawnie konfiskowano tez zabytki ruchome i dzieta
sztuki’. Obecnie wielu spadkobiercow i whascicieli dobr kultury pokrzywdzonych upanstwowie-
niem mienia dochodzi swoich praw przed sadami, gdzie obligatoryjnie przedstawiane sg wyniki
badan proweniencyjnych.

Rozwdj takich badan zostal wymuszony przez koniecznos¢ dokonywania szybkich, mery-
torycznych interwencji w sprawach restytucyjnych, a takze racjonalnej obrony przed nie zawsze
uzasadnionymi roszczeniami dawnych wladcicieli dzisiejszych muzealiéw. Doskonale ilustruje to,
jak wazna dla obiektu jest jego wlasciwa dokumentacja. Badania proweniencyjne jednak zawsze
sg spojrzeniem w przeszto$¢ i przede wszystkim odtworzeniem historii'®. Nie mniej wazng sprawg
jest biezaca dokumentacja dobr kultury, ktéra poza profesjonalnymi muzeami wcigz pozostawia
wiele do zyczenia.

Zabytki ruchome i dzieta sztuki sg wlasnoscig wielu podmiotéw i 0so6b prywatnych. W po-
tocznym rozumieniu kojarzy sie je przede wszystkim z muzeami, ale jest to daleko idace uprosz-
czenie. Najwiecej ruchomych dobr kultury poza muzeami stanowi wlasno$¢ Kosciota katolickiego,
pod ktorego opiekg mialy najwigksze szanse przetrwac zawirowania dziejowe, w tym dziatania
komunistycznych wiadz PRL. Nieporéwnywalnie mniej zabytkéw ruchomych zachowato sie
jako wyposazenie zabytkowych nieruchomosci nalezacych obecnie do 0séb prywatnych, roz-
maitych jednostek organizacyjnych, samorzadéw i jednostek panstwowych. Istnieja tez kolekcje
prywatne zaréwno tworzone wspolczesnie, jak i takie z historig, wielopokoleniowe. Mozliwo$¢
dokumentowania i inwentaryzacji tych zabytkéw zalezy przede wszystkim od zgody wlasciciela.
Chociaz opracowano standard opisu débr kultury dla 0séb bez wyksztalcenia kierunkowego'”,
to zwykle takie osoby nie maja wszystkich potrzebnych kompetencji, zeby prawidlowo wykona¢
uzyteczng dokumentacje zabytku. Przyjeto sie, ze taki opis sporzadza historyk sztuki badz wybrany
pracownik urzedu konserwatorskiego. Jednak zeby wyjs¢ z taka inicjatywa, nalezy zdawac sobie
sprawe, ze dany obiekt w ogéle istnieje, i wiedzie¢, kto jest jego wiascicielem. W zwigzku z tym
takiej mozliwo$ci pozbawiona jest znakomita wigkszos¢ kolekcji prywatnych, zwlaszcza tych, ktdre
nigdy nie byty eksponowane. Gros prac naukowych i opracowan historykéw sztuki dotyczy dobr
kultury, ktére s3 obecne w jakis sposéb w przestrzeni publicznej, najczesciej w muzeach i obiektach
uzytecznosci publicznej, takich jak urzedy czy $wiatynie, a takze tych, ktore da sie zidentyfikowac
i zlokalizowa¢ na podstawie literatury. Dostep do prywatnych kolekeji zdarza si¢ o wiele rzadziej.

Prawidtowo wykonana dokumentacja jest podstawa bezpieczenstwa zabytku ruchomego. Po-
woduje wlaczenie go w system opieki nad zabytkami, zapewnia legitymizacje do walki o odzyskanie
go w przypadku kradziezy i bardzo czgsto pozwala poznac jego histori¢: zmiany wlasnosciowe
czy dotychczasowe naprawy i prace konserwatorskie, co sie przeklada na skuteczniejsze biezace
dzialania konserwatorskie. Dokumentacja gwarantuje, ze informacja o utracie zabytku zostanie
wlaczona do oficjalnych baz danych obiektéw skradzionych'?, co znacznie zwieksza szanse na
jego odzyskanie.

©

Art. 34 ust. 1 lit. b Dekretu z dnia 8 marca 1946 r. o majatkach opuszczonych i poniemieckich (Dz.U. 1946,
nr 13, poz. 87).

©

Dekret Polskiego Komitetu Wyzwolenia Narodowego z dnia 6 wrze$nia 1944 r. o przeprowadzeniu reformy
rolnej (Dz.U. 1944, nr 4, poz. 17) dotyczyt wytacznie nieruchomosci.

10 Wiecej w: A. Lewandowska, K. Zalewska, K. Zielinska, ABC Podstawy prowadzenia badar proweniencyjnych,
»Szkolenia Narodowego Instytutu Muzealnictwa i Ochrony Zbioréw” 2015, nr 9; K. Zalewska, Wskazéwki
do identyfikacji utraconych dziet sztuki na podstawie Zrédet archiwalnych, ,Kwartalnik Policyjny” 2018,
nri,s. 106-108.

Jest to standard Object ID, o ktorym bedzie mowa w dalszej czesci tekstu.

~

Takg bazg danych jest Krajowy wykaz zabytkow skradzionych lub wywiezionych za granice niezgodnie z pra-
wem, administrowany przez Ministerstwo Kultury i Dziedzictwa Narodowego (Skradzione Zabytki, tinyurl.
com/4avspjha, dostep: 1.03.2024). Zawiera on informacje o kradziezach muzealnych od 1970 roku oraz
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Przyktadowa karta ewidencji zabytku ruchomego

15,849 Ardi iwum WKZ OLSZTYN

A 1

Sample record card for amovable monument

Poza opracowaniami naukowymi, ktdre potrafig by¢ publikowane w réznych, nieoczywistych
periodykach, podstawa wiedzy o zabytkach ruchomych jest zestandaryzowana dokumentacja
wykonana przez wojewddzkiego konserwatora zabytkow, czyli wojewddzki rejestr zabytkow
i wojewddzka ewidencja zabytkow'®. Dokumentacja ta przechowywana jest w archiwach urzedéw
konserwatorskich, a kopie ze wszystkich wojewodztw'* - w Narodowym Instytucie Dziedzictwa
w Warszawie. Karty ewidencji zabytkéw zawieraja opis i fotografie¢ (il. 1), a rejestr'® jest prowadzony
w formie ksiegi oraz zbioru decyzji administracyjnych. Na karcie ewidencji zabytku ruchomego
formatu A4' musza sie zmiesci¢ wszystkie informacje adresowe i opisowe wraz ze zdjeciem, wiec
na podstawie fotografii z karty rzadko bedzie mozna w sposob niebudzacy watpliwosci rozpozna¢
cechy indywidualne zabytku'. Nalezy pamigta¢, ze ani opracowania naukowe, ani dokumentacja

pozostatych stratach dobr kultury od 1992 roku. Warunkiem wlaczenia informacji do bazy jest posiadanie
jakiejkolwiek dokumentacji. Migdzynarodowa baza danych jest baza skradzionych dziet sztuki Interpolu,
z aplikacja mobilng na telefon ID-Art (Interpol, Stolen Works of Art Database, tinyurl.com/44ryewvu,
dostep: 1.03.2024). Najwigksza prywatna baza danach o skradzionych dzietach sztuki i dobrach kultury to
The Art Loss Register (tinyurl.com/yrxj74an, dostep: 1.03.2024).

@

Rozporzadzenie Ministra Kultury i Dziedzictwa Narodowego z dnia 26 maja 2011 r. w sprawie prowadzenia
rejestru zabytkow, krajowej, wojewddzkiej i gminnej ewidencji zabytkéw oraz krajowego wykazu zabytkow
skradzionych lub wywiezionych za granice niezgodnie z prawem (Dz.U. 2011, nr 113, poz. 661 ze zm.).

14 Stanowigce krajowa ewidencje zabytkéw ruchomych i — odpowiednio - krajowy rejestr zabytkéw ruchomych.

15 Zabytek ruchomy moze by¢ wpisany do rejestru zabytkéw na wniosek wlasciciela badz w wyjatkowych sytu-
acjach z urzedu - w przypadku uzasadnionej obawy zniszczenia, uszkodzenia lub nielegalnego wywiezienia
zabytku za granice albo wywiezienia za granice zabytku o wyjatkowej wartosci historycznej, artystycznej
lub naukowej. Z urzedu wpisywane do rejestru sg tez zabytki odzyskane w drodze restytucji prowadzonej
przez Rzeczpospolita Polska oraz narodowe dobra kultury objete przepadkiem na rzecz Skarbu Panstwa
(art. 10 Ustawy z dnia 23 lipca 2003 r. 0 ochronie zabytkéw i opiece nad zabytkami).

16 Wyjatkiem jest karta zabytkowych organéw, ktéra ma odrebny wzor i jest wieksza.

S

W instrukeji wykonywania kart ewidencyjnych przygotowanej przez Narodowy Instytut Dziedzictwa
wskazano, ze minimalny rozmiar fotografii to 7,5 x 10 cm (Narodowy Instytut Dziedzictwa, Instrukcja
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do ewidengji i rejestru zabytkéw nie s3 wykonywane w celu zidentyfikowania danego obiektu
w razie kradziezy czy zaginiecia. Jednak w wigkszosci przypadkéw innej dokumentacji po prostu
nie ma. W takiej sytuacji za sukces uwaza sie dotarcie do jakiegokolwiek opisu i zdjecia straty.

Kradzieze débr kultury

W sprawach dotyczacych kradziezy dobr kultury najwigkszym problemem jest zebranie wiarygod-
nego materialu dowodowego, ktdry potwierdzi, ze podejrzany obiekt jest wlasnie poszukiwanym
egzemplarzem. Wyspecjalizowane badania proweniencyjne prowadzi si¢ zwykle w jednostkach
muzealnych i dotyczg one zbioréw wlasnych oraz strat wojennych, rzadziej obiektow nielegal-
nie wywiezionych za granice. Rozwdj tej dziedziny jest zastugg Departamentu Restytucji Dobr
Kultury Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa Narodowego'®. Prywatni wlasciciele skradzionych
débr kultury, zwigzki wyznaniowe czy nawet samorzady, ktorych sprawy prowadzone sg w kraju,
rzadko moga liczy¢ na tak profesjonalne zaplecze. Biegli identyfikujacy strate w sprawach karnych
powolywani sg ad hoc, a ich warsztat nie zawsze pozwala spelni¢ stawiane wymagania.
Rozwigzaniem stworzonym dla prywatnych wtascicieli zabytkow i dziet sztuki, ktérzy chca
zwiekszy¢ swoje szanse w przypadku kradziezy, jest standard Object ID", czyli przewodnik dla
0s6b pragnacych samodzielnie wykona¢ dokumentacje dobra kultury. Opracowany przez spe-
cjalistow system sklada sie z listy pytan i zalecen krok po kroku prowadzacych wlasciciela przez
niuanse opisu. Wpisuje si¢ wymiary przedmiotu, material, z jakiego jest wykonany, okresla jego
typ, opisuje cechy szczegélne, w tym inskrypcje i oznaczenia, podaje datowanie, tytul, autora, opis
wizualny i wszystkie dodatkowe informacje pomocne w identyfikacji. Taki formularz zawiera nie-
zbedne minimum, jesli chodzi o opis dziefa sztuki czy dobra kultury. Wypetniony formularz wraz
z fotografiami obiektu nalezy przechowywac w bezpiecznym miejscu, najlepiej nie w tym samym
co opisywany obiekt. Istnienie takiej dokumentacji ujawnia si¢ dopiero w przypadku kradziezy?°.
W latach go. XX wieku kradzieze dobr kultury w Polsce osiagnely skale niespotykang nigdy
wczesniej. Plasowali$émy sie w tej kategorii na pigtym miejscu w Europie, a liczba zdarzen przez
kolejne lata utrzymywata si¢ na statym, wysokim poziomie. Najwiecej z nich dotyczylo obiektow
sakralnych?'. W tym okresie policja zintensyfikowala dzialania w zwalczaniu przestepczoéci prze-
ciwko zabytkom, rozpoczely si¢ tez dyskusje na temat potrzeby dokumentacji débr kultury na
wypadek kradziezy?2. W potowie pierwszej dekady XXI wieku wystartowaly pilotazowe projekty
dokumentacji i znakowania zabytkéw sakralnych, realizowane przez policjantéw z wydziatow
prewencji w porozumieniu w wojewddzkimi konserwatorami zabytkéw. Dzialalnos¢ ta rozwinegla
sie po wprowadzeniu w 2007 roku programu ograniczania przestepczosci i aspotecznych zachowan

opracowywania kart ewidencyjnych zabytkéw ruchomych, tinyurl.com/n82z28tb, dostep: 28.02.2024). Zda-
rzajg si¢ karty ewidencyjne, zwlaszcza wykonywane w ostatnich latach, do ktérych dolaczone s cate serie
fotografii w wigkszych formatach, jednak w catoéci zasobu przewaza standardowy minimalizm.

18 Departament Restytucji Dobr Kultury w sierpniu 2024 roku zostal wigczony w struktury Departamentu
Dziedzictwa Kulturowego. Zadania departamentu sg dostepne pod adresem: tinyurl.com/4cyatvyk, dostep:
14.01.2025

19 Wprowadzony w 1997 roku standard opracowany przez Getty Information Institute (ktdry istnial w latach
1996-1998) — we wspolpracy z szeroko rozumiang spolecznoscia zwigzang z ochrong dobr kultury, rynkiem
antykwarycznym i ubezpieczeniowym oraz organami $cigania — jest polecany przez wszystkie migdzyna-
rodowe organizacje zajmujace si¢ bezpieczenstwem i ochrong zabytkéw, migdzy innymi Interpol, ICOM,
UNESCO czy WCO (Swiatowa Organizacje Celna).

Bledne sg sugestie, ze dokumentacje¢ nalezy bezposrednio po wykonaniu przekaza¢ policji. Policja powinna
ja otrzymac dopiero po dojsciu do kradziezy, nie weze$nie;j.

2

=)

2

Zob. P. Ogrodzki, Kradzieze débr kultury w Polsce, ,Cenne, Bezcenne, Utracone” 1997, nr 1, s. 3.
2

N

Na przyklad: M. Barwik, Dokumentacja zbiorow w obiektach sakralnych, ,Cenne, Bezcenne, Utracone” 1997,
nr 6, s. 20—-21; S. Botdok, Ogélnopolski inwentarz zabytkow, ,,Cenne, Bezcenne, Utracone” 1997, nr 6, s. 27.
W latach 1997-2016 tylko w periodyku ,,Cenne, Bezcenne, Utracone” ukazalo si¢ 18 tekstow dotyczacych
dokumentowania i znakowania zbioréw (za: K. Wrobel, Bibliografia, ,Cenne, Bezcenne, Utracone” 2017,
nr 1—4. Suplement, s. 7).
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»Razem bezpieczniej”?3. W pierwszej edycji programu mozliwe byto przeznaczenie érodkéw na
dokumentacje prewencyjng i znakowanie zabytkéw ruchomych. Dokumentacj¢ zabytkow sakral-
nych rozpoczeto w wojewddztwach pomorskim, zachodniopomorskim, podlaskim, wielkopol-
skim, opolskim, mazowieckim, lubuskim i matopolskim. W dziatania o wieloletnim charakterze
przeksztalcito sie to na obszarze podleglym komendom wojewddzkim policji w Szczecinie, Po-
znaniu i Gorzowie Wielkopolskim. Niestety tam, gdzie nie zostala zachowana ciaglos¢ dziatan,
bardzo trudno ustali¢ miejsce przechowywania dokumentacji z tych prac. Wiadomo juz, ze czes¢
zaginela badz jest wybrakowana. Materialy nigdy nie zostaly zgromadzone w jednym miejscu.

Dokumentacja fotograficzna

Obecnie program prewencyjnego dokumentowania zabytkéw ruchomych jest realizowany w wo-
jewodztwie zachodniopomorskim sitami wlasnymi Komendy Wojewodzkiej Policji w Szczecinie
oraz w Wielkopolsce w ramach kooperacji Komendy Wojewoddzkiej Policji w Poznaniu, wielko-
polskiego wojewddzkiego konserwatora zabytkow i Kurii Metropolitalnej w Poznaniu.
Kontynuacja tej idei byto wprowadzenie do ,,Krajowego programu ochrony zabytkéw i opieki
nad zabytkami na lata 2019-2022” zadania majgcego na celu rejestracje zabytkéw ruchomych
na wypadek kradziezy, ktore polegato na wykonaniu aktualnej dokumentacji fotograficznej
oraz poréwnaniu dokumentacji konserwatorskiej z zasobem zastanym?* (il. 2). Za realizacje
zadania odpowiadal Narodowy Instytut Dziedzictwa. Przez trzy lata pracownicy NID z pomoca
profesjonalnych fotograféw dokumentowali zabytki ruchome, przede wszystkim w obiektach
sakralnych. Priorytetem byto wykonanie serii wysokiej jakosci fotografii w trudnych warunkach

23 Biuro Prewencji Komendy Gloéwnej Policji, Program ograniczania przestgpczosci i aspolecznych zachowat
Razem bezpieczniej im. Wladystawa Stasiaka na lata 2016-2017, tinyurl.com/mvnumzad, dostep: 1.03.2024.

24 Uchwata nr 82 Rady Ministréw z dnia 13 sierpnia 2019 r. w sprawie ,,Krajowego programu ochrony zabyt-
kéw i opieki nad zabytkami na lata 2019-2022” (M.P. 2019, poz. 808), uaktualniona Uchwata nr 92 Rady
Ministréw z dnia 26 lipca 2021 r. zmieniajacg uchwale w sprawie ,,Krajowego programu ochrony zabytkéw
i opieki nad zabytkami na lata 2019-2022”. Zadanie nosilo numer 2.2.1 b, jego opis i wskazniki byty aktu-
alizowane.
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Zblizenie na punce na zabyt-
kowej puszce na komunikanty.
Fot. Bartosz Cygan

Close-up of the maker's mark
on a historic communion box.
Photo: Bartosz Cygan

Siedemnastowieczna pla-
kietka wotywna - widoczne
wszystkie cechy indywidualne.
Fot. Bartosz Cygan

Seventeenth-century votive
plaque - all individual features
visible. Photo: Bartosz Cygan
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Improwizowany stot do fotografowania zabytkdw, ktére da sie przeniesc.
Fot. Iwona Dziuk

Improvised table for photographing movable monuments.
Photo: Iwona Dziuk

zle doswietlonych wnetrz. Przygotowano sie do tego juz na etapie ustalania warunkow przetar-
gu, gdyz przysztego wykonawce zobowigzano do uzycia aparatu petnoklatkowego z kompletem
obiektywow (zoom, tele i makro) oraz lampami studyjnymi. Kazdemu zabytkowi wykonano calg
serie zdje¢, ze szczegdlnym uwzglednieniem cech indywidualnych - uszkodzen, napraw, sygnatur
(il. 3) i innych cech wyrdzniajacych (il. 4). Zdjecia mniejszych obiektow, ktére mozna bylo prze-
nosi¢, zrobiono na tle fotograficznym (il. 5). Zdjecia wykonywano ze skalg i wzornikiem barw
(szarg kartg Kodaka), w bezstratnym formacie RAW (il. 6). Dziatania NID ograniczyty sie do
75 obiektow zabytkowych, ktorych wyposazenie zostato sfotografowane i zweryfikowane. Oprocz
$wigtyn rzymskokatolickich projekt objat dwa koscioly protestanckie, trzy cerkwie, jeden kosciot
polskokatolicki, wyposazenie zabytkowego ratusza i wagonik kolejki waskotorowej. W projekt
wlaczono obiekty UNESCO: ko$cioty pokoju w Jaworze i Swidnicy, cerkiew w Chotynicu i koéciot
w Bliznem. Wykonano ponad 5o tysiecy zdjec (il. 7).

Analiza wynikéw pracy fotograféw wykazala, ze wysoka klasa sprzetu jest tylko jednym
z elementéw wplywajacych na efekt koncowy. Mimo udokumentowanego do$wiadczenia fotogra-
fujacych i poréwnywalnych narzedzi mozna byto wykazac réznice w jakosci zdje¢. Wszystkie byty
wyrazne, dobrze skadrowane i wlasciwie doswietlone, o duzej rozdzielczosci, jednak fotografie
tylko jednego z wykonawcéw mialy jakos¢ pozwalajaca powigkszy¢ kadr niemal do poziomu
pikseli bez utraty ostrosci szczegdtéw. Poniewaz obrobke i opis zdjeé wykonywata dla wszystkich
jedna osoba, mozna si¢ pokusi¢ o stwierdzenie, ze kluczowym czynnikiem wplywajacym na jakos¢
byly w tym przypadku warsztat i zdolnosci fotografujacego.

Przy okazji poréwnywania dokumentacji konserwatorskiej ze stanem zasobu ujawniono
zaréwno bledy na kartach ewidencyjnych, jak i szereg brakéw w wyposazeniu zabytkowym we-
ryfikowanych miejsc. W tym drugim przypadku dokumentacja konserwatorska pozostala jedy-
nym dowodem istnienia zabytku. Co ciekawe, odkryto réwniez calg seri¢ zabytkéw ruchomych,
ktére dotychczas nie byly znane stuzbom konserwatorskim. Wyposazenie dziatajacych obiektow
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Skala i wzornik barw
(szara karta Kodaka).
Fot.Bartosz Cygan

Scale and colour chart
(Kodak grey card).
Photo: Bartosz Cygan

sakralnych wciaz pelni swoja pierwotna funkgje. Jest to rzadki przyklad débr kultury, ktére nigdy
nie przestaly by¢ uzytkowane, wigc wiele z nich zuzywa si¢ lub podlega przeksztalceniom. Inwen-
taryzacja i dokumentacja tych zabytkow jest konieczna miedzy innymi ze wzgledu na czysto utyli-
tarne postrzeganie ich przez wiascicieli. Zmiany wystroju, przenoszenie paramentéw koscielnych
do innych parafii czy utylizowanie obiektéw uszkodzonych albo zuzytych nie budzity refleksji,
poniewaz dla ksiezy byly to przede wszystkim narzedzia, a dopiero w drugiej kolejnosci — zabytki.
Bardzo czg¢sto nie zdawali oni tez sobie sprawy z wartosci, wieku czy wyjatkowosci tych obiektow.

Przy rozwazaniu przydatnosci fotografii do jednoznacznej identyfikacji dobr kultury nie spo-
sOb pomina¢ technik fotogrametrycznych?® i skanowania laserowego, ktorych wartos¢ dowodowa
w sali sadowej jest nieporéwnywalna z najlepszym nawet zdjgciem. Chodzi tu zwlaszcza o moz-
liwos¢ szczegdtowego odwzorowania ksztaltu obiektow tréojwymiarowych. Po uzupelnieniu
o warstwe barwng powstaje wierny model danego zabytku. Oddane sg wszystkie cechy indywidu-
alne, z mozliwo$cig wykonywania pomiaréw na modelu. W jednej ze spraw toczacych si¢ o zwrot
skradzionej zabytkowej rzezby Matki Boskiej austriacki sad uznal, ze zabytek jest rzeczywiscie

25 Fotogrametria pozwala uzyska¢ zdjecia o cechach rysunkéw technicznych. Przeksztalcone fotogrametrycz-
nie zdjecie umozliwia dokonywanie pomiaréw odlegtosci na fotografii (na przykltad na ortofotomapie).
Seria naktadajacych sie fotografii wykonanych zgodnie z regutami fotogrametrii pozwala stworzy¢ bardzo
dokladny model 3D. Dzigki stale rozwijanemu oprogramowaniu tworzenie takich modeli staje sie coraz
prostsze i coraz bardziej automatyczne.
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Figura swietego z charakte-
rystycznymi uszkodzeniami.
Fot. Jacek Swiderski

Figure of asaint with
characteristic damage.
Photo: Jacek Swiderski

tym poszukiwanym przez polska strong, dopiero po przedstawieniu skanéw 3D wnetrza koscio-
ta. Rzezby juz tam nie bylo, ale pozostal metalowy hak, na ktérym byla umocowana. Ksztalt,
wielko$¢ haka i miejsce zawieszenia dokladnie pasowaly do otworu w plecach figury?¢. Wydaje
sie, ze z biegiem czasu postep technologiczny i coraz nizsze koszty pozwolg catkowicie zastgpi¢
tradycyjna fotografie dokumentacyjng fotogrametria badz skanowaniem laserowym, przynajmniej
w zakresie dokumentacji prewencyjne;.

Problem utraty dokumentacji

Bardzo waznym aspektem bezpieczenstwa zabytkéw w sytuacji kryzysowej jest problem zabez-
pieczenia i ewakuacji baz danych oraz papierowej i elektronicznej dokumentacji débr kultury.
Przepisy, instrukcje, szkolenia i literatura przedmiotu koncentruja si¢ przede wszystkim na
ewakuacji samego zabytku. Jednak w razie zaginiecia lub kradziezy po utracie dokumentacji taki

26 Dziekuje nadkomisarzowi w stanie spoczynku Adamowi Dulowi za udzielenie tych informacji. Rzezba skra-
dziona w jednym z kosciolow w wojewddztwie lubuskim byla wystawiona w wiedefiskim domu aukcyjnym
Dorotheum. Wciaz jeszcze nie zostala odzyskana.
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obiekt mozna uzna¢ za stracony. Wskazuje na to cale do§wiadczenie procesowe pokrzywdzonych
wiascicieli dobr kultury. Dlatego w wewnetrznych procedurach dotyczacych ewakuacji placowek
muzealnych coraz cz¢sciej uwzgledniane sg inwentarze i dokumentacja cyfrowa. Jednak w re-
gulacjach prawnych tego zasobu nie uwzgledniono, ograniczajac si¢ do pojecia ,,zbiory”, ktdre
sa rozumiane jako ,,calo§¢ muzealiow, zabytkow, przedmiotéw oraz depozytéow bedacych w po-
siadaniu muzeum majacych warto$¢ artystyczna historyczng lub naukowsa (zabytki, muzealia,
depozyty, zbiory pomocnicze)”?.

Kolejnym problemem, ktéry wptywa na skuteczno$¢ odzyskiwania zabytkow, jest brakowanie
akt spraw policyjnych, czyli przekazywanie do zniszczenia wybranej ich czesci. Zabytki nie sg dla
policji zagadnieniem priorytetowym, to ledwie jeden z kilku egzotycznych tematéw, stosunkowo
rzadko pojawiajacych sie w grafiku spraw. W zwigzku z tym po okresie przedawnienia czynu, gdy
minie kolejnych 10 lat, dane o zdarzeniu sg usuwane z rejestrow elektronicznych (na przyklad
z KSIP?8). Akta papierowe po zarchiwizowaniu rowniez sa brakowane?’. Jest to bardzo powazny
problem, poniewaz specyfika przestepczosci przeciwko dobrom kultury wskazuje, ze obiekty
pojawiaja sie na rynku wiele lat po kradziezy - niejednokrotnie ten czas jest liczony w dekadach?’.

Problem rozwiazan systemowych

Gdy si¢ patrzy na dynamiczny rozwdj badan proweniencyjnych, coraz wigksza specjalizacje mu-
zealnych dzialéw inwentarzy zajmujacych sie tymi badaniami, szkolenia, konferencje i program
rzagdowy ,,Badanie polskich strat wojennych’, nie sposéb oprze¢ sie wrazeniu, ze biezaca, prewen-
cyjna dokumentacja zabytkéw nie zyskala takiego znaczenia, jak powinna, i wciaz jest odsuwana
gdzie$ na dalszy plan. Nie istniejg systemowe dzialania dotyczace wykonywania dokumentacji dobr
kultury na wypadek ich utraty®'. Inicjatywy z tego zakresu pojawialy si¢ jednostkowo, bez wpro-
wadzenia kompleksowych rozwigzan, co najlepiej wida¢ na przykladzie bardzo doraznych dziatan
policji w ramach programu ,, Razem bezpieczniej”. Resort kultury poza ,Krajowym programem
ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami na lata 2019-2022” nie zajmowatl si¢ ta problematy-
ka*2. Mozliwo$¢ wykorzystania zebranych materialéw w praktyce jest wcigz mocno ograniczona.
Wszystkie profesjonalne bazy danych obiektow skradzionych (takie jak mobilna aplikacja Inter-
polu ID-Art) pozwalaja na wyszukiwanie przy uzyciu obrazu, coraz szerzej wykorzystuje sie tez
uczenie maszynowe i sztuczng inteligencje. Baza strat wojennych MKiDN jest w trybie ciagglym
przeszukiwana oprogramowaniem, ktére pozwala poréwna¢ fotografie z biezgcymi katalogami
domow aukcyjnych. Tymczasem dziesigtki tysiecy fotografii zabytkéw wykonanych przez NID
i policje w dalszym ciagu czekaja na podobne rozwigzania.

Brak rozwigzan systemowych przejawia si¢ réwniez dublowaniem prac dokumentacyjnych
w tych samych miejscach. Inwentaryzacje i dokumentacj¢ obiektéw zabytkowych wykonuja
rézne osrodki naukowe z wlasnej inicjatywy, czasem takie czynnosci sg zlecane przez wlasciciela

27 Definicja podana za Leksykonem Polskiego Stowarzyszenia Inwentaryzatoréw Muzealnych (hasto Zbiory,
tinyurl.com/3kzk4df6, dostep: 25.03.2025).

28 Krajowy System Informacyjny Policji — elektroniczny centralny zbiér, w ktérym odnotowywane sg infor-
macje o osobach podejrzanych o popelnienie przestepstw sciganych z oskarzenia publicznego, o osobach
poszukiwanych, a takze o skradzionych rzeczach.

29 Dziekuje nadkomisarzowi w stanie spoczynku Adamowi Dulowi za pomoc w ustaleniu policyjnych procedur.

3

=

Ten problem byl kilkakrotnie podnoszony na spotkaniach ekspertéw przez policjantéw zajmujacych si¢
problematyka zabytkéw. Rozwazano nawet propozycje przekazywania takiej dokumentacji na przechowanie
do jednej z centralnych instytucji kultury, ktéra ma kancelarie tajna.

3

Systemowo wykonuje si¢ dokumentacje muzealidw, jednak jej podstawowym celem nie jest opis zabytku
na wypadek kradziezy. System dokumentowania zabytkéw na wypadek kradziezy wymagalby ustalenia
i utrzymania ciaglo$ci standardéw dokumentacji, ciagtoéci dzialan, centralnej bazy danych i systemu wy-
szukiwania obiektéw.

3

N

Nie liczgc uczestnictwa pracownikéw WUOZ w projektach finansowanych z programu ,Razem bezpiecz-
niej”. W ,,Krajowym programie ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami na lata 2023-2026” prewencyjnej
dokumentacji zabytkéw juz nie ma.
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(dotyczy to w szczegoélnosci obiektéw sakralnych), rzadziej jest to zadanie finansowane przez
resort kultury albo wojewoddzkiego konserwatora zabytkéw. Wykorzystywane sg granty naukowe,
fundusze projektéw europejskich i inne zrédfa finansowania, najczesciej niezwigzane z MKiDN
ani budzetem wojewddzkich urzedéw ochrony zabytkéw. Istniejg obiekty, ktére na przestrzeni
ostatnich lat byly kilkakrotnie skanowane laserowo, w innych juz wiele razy wykonywano foto-
grafie zabytkowego wyposazenia. Dokumentacja z tych akcji jest rozproszona, zwykle nalezy do
wykonawcy i niekiedy nie zostaje przekazana nawet gospodarzowi obiektu.

Podsumowanie

Majac na wzgledzie dobro dziedzictwa, a takze racjonalnos¢ gospodarowania §rodkami publicz-
nymi, warto by rozwazy¢ wprowadzenie ustawowego obowigzku przekazywania kopii dokumen-
tacji zabytkéw wojewoddzkiemu konserwatorowi zabytkow lub instytucji centralnej gromadzacej
dokumentacje zabytkow, takiej jak NID. Takie rozwigzanie nie bytoby nowoscig - podobne juz
funkcjonuje w zakresie dokumentacji z badan archeologicznych, ktéra musi trafi¢ do archiwum
konserwatora bez wzgledu na zrédlo finansowania prac??.

Dokumentacja zabytkéw ruchomych na wypadek ich utraty powinna by¢ zadaniem statym
i powinna by¢ egzekwowana przez stuzby konserwatorskie oraz wszelkie hierarchiczne instytucje,
w ktorych posiadaniu znajdujg si¢ dobra kultury (w szczegdlnosci instytucje panstwowe, samo-
rzagdowe czy koscielne). Realizacja tego zadania nie moze si¢ opiera¢ wylacznie na doraznych
projektach i finansowaniu centralnym - wlaczeni w ten proces muszg zosta¢ rowniez wiasciciele
i posiadacze dobr kultury. By¢ moze najskuteczniejszym rozwigzaniem byloby wprowadzenie na-
kazu ustawowego przy mozliwosci uzyskania wsparcia finansowego z budzetu panstwa. Wykonana
w ten sposéb dokumentacja powinna by¢ gromadzona w bezpiecznej pod wzgledem cyfrowym
centralnej bazie danych, ktéra pozwoli odpowiednim stuzbom panstwowym wyszukiwac dane
i prowadzi¢ kwerendy.

Odrebng kategoria obiektow sa zbiory prywatne, nienalezace do zadnych instytucji. Ich
dokumentacja lezy w interesie wtascicieli, ktorzy takze powinni zyskaé wsparcie panistwa w tym
zakresie — co najmniej przez wskazanie mozliwosci, jakie daje standard dokumentacji Object ID.
Standard 6w powinien zosta¢ rozpropagowany zwlaszcza wérdd oséb prywatnych i zwigzkow
wyznaniowych.

Nalezy mie¢ nadzieje, ze dokumentacja prewencyjna débr kultury nie bedzie musiata by¢
wykorzystywana zbyt czesto. Jednak od 24 lutego 2022 roku, dnia rozpoczecia przez Rosje petno-
skalowej inwazji na Ukraine, nie ma bardziej aktualnej maksymy niz Si vis pacem, para bellum.
Przygotujmy sie dobrze.

Marcin Sabacinski
Pracownik Zespotu Zadaniowego ds. Bezpieczenstwa Zabytkdw w Narodowym Instytucie Dziedzictwa. Specjalista
z zakresu zapobiegania przestepczosci przeciwko zabytkom i jej zwalczania. Archeolog.

Member of the Task Force for the Protection of Monuments at the National Institute of Cultural Heritage. Specialist
in preventing and combating crime against monuments. Archaeologist.
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Spoteczni opiekunowie zabytkow -
miedzy brakiem ratio legis a trzecim filarem
systemu ochrony zabytkow

Social guardians of monuments - absence of
ratio legis vs the third pillar of the monument
protection system

Damian Staniszewski, Spoteczni opiekunowie zabytkéw — miedzy brakiem ratio legis a trzecim filarem systemu
ochrony zabytkéw, ,Ochrona Zabytkéw” 2025, nr 1, s. 201-212.

Abstrakt

Funkcja spotecznego opiekuna zabytkow istnieje w polskim systemie prawnym od ponad
70 lat. Stanowi ona wazny element ochrony dziedzictwa kulturowego. Artykut omawia
debaty na temat spotecznych opiekunéw zabytkéw toczone obecnie w srodowiskach
naukowych. Zostaly w nim uwzglednione zaréwno krytyczne oceny, jak i argumenty
za uznaniem tej funkeji za wazny element trzeciego filaru systemu ochrony zabytkow.
Szczegolny nacisk polozono na zréznicowane doswiadczenia spotecznych opiekunow
zabytkow oraz na postulaty dotyczace ich profesjonalizacji i lepszego wykorzystania
w systemie ochrony dziedzictwa. W podsumowaniu przedstawiono propozycje zmian
legislacyjnych stuzacych zwigkszeniu efektywnosci instytucji spotecznych opiekunow
zabytkow, co mogtoby sie przyczyni¢ do skuteczniejszej ochrony zabytkéw i budowania
spolecznej $wiadomosci w tym zakresie.

Stowa kluczowe
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system ochrony zabytkow

Abstract

The role of social guardians of monuments has existed in the Polish legal system for
more than 70 years. It is an essential component of safeguarding cultural heritage. The
article discusses the ongoing debates within academic circles concerning the role of social
guardians of monuments. It takes into account both critical assessments and arguments
in favour of recognizing this function as an important component of the third pillar of
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the monument protection system. The text places particular emphasis on the diverse
experiences of social guardians of monuments and on proposals for their professional-
ization and better use in the heritage protection system. The summary presents proposals
for legislative changes with the aim of increasing the effectiveness of social guardians of
monuments. These changes could contribute to more effective monument protection
and the building of social awareness in this area.

Keywords
social guardians of monuments, monument protection law, social participation, monument
protection system

MINELO PONAD 70 LAT, ODKAD W POLSKIM SYSTEMIE PRAWNYM POJAWILA SIE FUNKCJA SPOLECZNEGO
opiekuna zabytkow'. Na przestrzeni minionych dziesigcioleci pelnilo ja i nadal pelni setki oséb,
ktdre bezinteresownie poswigcaja swoj czas, aby zachowac¢ dla kolejnych pokolen jak najwiecej
z naszego wspolnego dziedzictwa, zaréwno materialnego, jak i niematerialnego. Przez te lata
kilkukrotnie zmieniata si¢ pozycja prawna spolecznego opiekuna zabytkéw w ramach calego
sytemu ochrony zabytkow, a tym samym - jego uprawnienia?.

W aktualnie obowigzujacej Ustawie z dnia 23 lipca 2003 r. 0 ochronie zabytkow i opiece nad
zabytkami® (dalej: u.0.z.0.z.) regulacje dotyczace spotecznych opiekunéw zabytkéw znajduja
sie w rozdziale 10 (art. 102-107), ktéry zostal w calosci poswigcony temu zagadnieniu. Zgodnie
z art. 102 1104 1.0.2.0.z. spoteczni opiekunowie zabytkéw podejmujg dziatania zwigzane z zacho-
waniem warto$ci zabytkéw i utrzymaniem ich w jak najlepszym stanie oraz upowszechniaja wiedze
o zabytkach. W sprawach ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami wspétdzialaja z wojewddzkim
konserwatorem zabytkow i starosta. Spotecznym opiekunem zabytkéw moze by¢ osoba, ktora ma
pelna zdolnos¢ do czynnosci prawnych, nie byla karana za przestepstwa popetnione umyslnie oraz
ma wiedze w zakresie ochrony zabytkow i opieki nad zabytkami. Zadania takiego opiekuna moze
wykonywac réwniez osoba prawna lub inna jednostka organizacyjna nieposiadajaca osobowosci
prawnej. Spoleczny opiekun zabytkow jest uprawniony do pouczania oséb naruszajacych przepisy
o ochronie zabytkéw i opiece nad zabytkami.

Przytoczone powyzej przepisy ustawy to najistotniejsze regulacje dotyczace funkeji spotecz-
nego opiekuna zabytkéw (w tym jego uprawnien). Sg one punktem wyjscia do trwajacej dyskusji
na temat przydatnosci tej funkeji w ramach catego systemu ochrony zabytkéw. Dyskusja ta opiera
sie czasami na dwodch skrajnych pogladach. Warto im si¢ przyjrzec i postarac sie wskaza¢ poza-
dany kierunek oraz potencjal mozliwych zmian legislacyjnych. Celem artykulu jest krytyczna
analiza ostatnio pojawiajacych sie licznie glosow srodowiska naukowego w kwestii spotecz-
nych opiekunéw zabytkéw. Takie zalozenie sprawia, ze tekst bedzie przegladem narracyjnym
istniejacych stanowisk.

Aktualne dyskusje na temat spotecznych opiekunéw zabytkéw
«Niefunkcjonujacy relikt”

W ostatnim czasie w doktrynie pojawily si¢ nowe glosy podejmujace temat spotecznych opie-
kunéw zabytkéw. Asumpt do tego data miedzy innymi zorganizowana przez ICOMOS Polska
konferencja ,,Spofeczna opieka nad zabytkami - dos§wiadczenia, zadania, mozliwosci’, ktéra odbyla
sie w Warszawie 4-35 grudnia 2023 roku. Poklosiem konferencji byl tom czasopisma ,,Ochrona

' Funkcja spolecznego opiekuna zabytkow zostata ustanowiona Zarzadzeniem Ministra Kultury i Sztuki
z dnia 20 grudnia 1954 r. w sprawie spolecznych opiekunéw nad zabytkami (M.P. 1955, nr 18, poz. 189).

2 Szarzej o historycznych regulacjach dotyczacych spotecznych opiekunéw zabytkéw zob. D. Staniszewski,
Spoleczni opiekunowie zabytkow, Gdansk—-Warszawa 2024, s. 49-61.

3 Tj. Dz.U. 2024, poz. 1292.
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Dziedzictwa Kulturowego” zatytutowany Spofeczna opieka nad zabytkami. Pojawit si¢ w nim ar-
tykut autorstwa Roberta Hirscha i Celiny Lozowskiej Spofeczna opieka nad zabytkami - doswiad-
czenia z ostatnich kilkunastu lat z Gdyni®. Autorzy podejmuja w nim refleksje nad wspoélpraca
stuzb konserwatorskich ze spotecznymi opiekunami zabytkéw w Gdyni, a wiec duzym o$rodku
miejskim. Zasadnie podkreslaja potrzebe doregulowania procedury ustanawiania spotecznych
opiekunow zabytkow oraz kwestie braku dostatecznych unormowan dotyczacych ich legitymaciji.
Poza tym w swojej analizie dostrzegli réwniez mankamenty w calosciowych regulacjach dotycza-
cych spotecznych opiekunéw zabytkéw. Doprowadzilo to autoréw do sformutowania na koniec
nastepujacych wnioskow:

Formuta spotecznych opiekunéw jako indywidualnych oséb, w obecnym ksztalcie prawnym jest
nieefektywna i niecelowa, a w skrajnych przypadkach umozliwia naduzycia. W sytuacji, w ktorej
kazdy obywatel moze by¢ wnioskodawcy i podejmowac interwencje, upowszechniaé wiedze
o zabytkach i prowadzi¢ réznorodne dziatania na rzecz ich popularyzacji oraz zachowania, SOZ
nie ma istotnej przewagi nad osobami nie majacymi takiego statusu.

W Gdyni z konicem pierwszej dekady lat 2000 obserwuje si¢ spadek zainteresowania i dzia-
talnosci SOZ i w rezultacie naturalny proces zaniku tej instytucji. W tym samym czasie reaktywujg
sie i powstaja nowe stowarzyszenia, aktywnie zaangazowane w opieke nad zabytkami miasta.
Dzi$§ SOZ jest niefunkcjonujacym reliktem, a rzeczywiste zaangazowanie spoleczefistwa na rzecz
zabytkéw Gdyni opiera sie¢ w duzej mierze na dziatalno$ci organizacji pozarzadowych, a takze
0s06b bez jakiejkolwiek formuly organizacyjne;.

Ta tendencja oraz doswiadczenia autoréw ze wspotpracy w Gdyni, pozwalajg na stwierdzenie,
ze podmioty takie jak stowarzyszenia odgrywaja coraz wieksza role w dzialaniach zwigzanych
z ochrong zabytkéw i takie kolektywne podmioty powinny by¢ czeécig systemu ochrony zabyt-
koéw, jako przedstawiciele spoteczenstwa. Ewentualne zmiany legislacyjne powinny pozwala¢ na
wzmacnianie roli i koordynacje dzialan tych podmiotow?.

Autorzy artykulu zdecydowali si¢ na podstawie doswiadczen z Gdyni sformutowa¢ wnioski
natury ogélnej, majace sie odnosi¢ do sytuacji spotecznych opiekunéw zabytkéw w catej Polsce.
Nalezy jednak podkresli¢, ze doswiadczenia spotecznych opiekundw zabytkéw sa rozne i nie zawsze
tak negatywne, co pokazato miedzy innymi niedawne spotkanie spotecznych opiekunéw zabytkow
wojewddztwa zachodniopomorskiego, ktdre odbylo sie 13 czerwca 2024 roku w Swidwinie. W jego
trakcie uczestnicy wymieniali si¢ doswiadczeniami i dyskutowali o mozliwosciach i sposobach
wykorzystania tej funkcji®. Bardzo pozytywnie o niej wypowiedziat si¢ ostatnio réwniez Marcin
Dawidowicz, mazowiecki wojewodzki konserwator zabytkéw. Wskazat on migdzy innymi, ze ,,s3
to ludzie, ktérzy nigdy nie zawodzg kiedy zwracamy si¢ do nich z prosbg o wsparcie, sprawdzenie
pewnych kwestii w terenie czy nawet o opieke nad konkretnymi obiektami” oraz ze ,,spoteczni
opiekunowie zabytkéw to jeden z filaréw systemu ochrony dziedzictwa™’.

Nie mozna réwniez zgodzi¢ si¢ w caloséci z wnioskiem autoréw, ze formuta spotecznych
opiekunow zabytkéw w odniesieniu do 0sob fizycznych ,,jest nieefektywna i niecelowa, a w skraj-
nych przypadkach umozliwia naduzycia”. O ile zasadne jest podejmowanie rozwazan i dyskusji
prowadzacych do rozszerzenia formuty, a co za tym idzie - efektywnosci spotecznych opiekunéw
zabytkow (o czym bedzie mowa w dalszej czesci tekstu), o tyle nie sposob zgodzic si¢ z wnioskiem
o niecelowosci. Osoby fizyczne bedace spotecznymi opiekunami zabytkéw moga pouczaé naru-
szajacych przepisy o ochronie zabytkéw i opiece nad zabytkami. Przy odpowiednim podejsciu

4 R. Hirsch, C. Lozowska, Spofeczna opieka nad zabytkami - doswiadczenia z ostatnich kilkunastu lat z Gdyni,
»Ochrona Dziedzictwa Kulturowego” 2024, nr 19, s. 27-43.

5 Ibidem, s. 41-42.

¢ Fundacja CZYN, post o spotkaniu Spotecznych Opiekundéw Zabytkéw Pomorza Zachodniego z 14.06.2024,
facebook.com, tinyurl.com/2xwc88sb, dostep: 2.01.2025.

7 M. Dawidowicz, Konserwator zabytkéw powinien mie¢ dusze motyla i skore hipopotama, rozmowe przepro-
wadzita A. Czupryn, i.pl, tinyurl.com/235ujsaf, dostep: 30.03.2025.
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metodologicznym (wydawanie pisemnie, z kopia do wlasciwego wojewddzkiego/samorzadowego
konserwatora zabytkow) takie pouczenie moze przynies¢ zaktadany skutek, a przy okazji jeszcze
zaalarmowa¢ stuzby konserwatorskie®.

Trudno réwniez wymaga¢ od zainteresowanych oséb fizycznych obowiazkowego zrzeszania
sie w stowarzyszeniach albo innych organizacjach wlasciwych osobom prawnym, jesli chca dzia-
ta¢ na rzecz zabytkow w ponadprzecietny i fachowy sposob. Wszak nie we wszystkich zakatkach
Polski uda si¢ zebra¢ odpowiednig liczbe chetnych, aby zalozy¢ stowarzyszenie, a niepowetowang
stratg bytoby pozbywanie si¢ pojedynczych oséb bedacych spotecznymi opiekunami zabytkéw.
Ponadto coraz czesciej zwraca si¢ uwage na predyspozycje osob fizycznych do dziatania samo-
dzielnie, a nie w ramach sformalizowanej grupy - szczegdlnie w kontekscie oséb ze spektrum
neurordznorodnosci’. Prawo powinno dawa¢ mozliwosci dziatania na rzecz dziedzictwa wszystkim
zainteresowanym. Natomiast w podnoszonej przez autoréw kwestii naduzywania prawa przez
spotecznych opiekunéw zabytkéw trzeba wskazac, ze nawet najlepsze przepisy nie wyeliminuja
naduzy¢ i ztej woli lub braku kompetencji miekkich.

Stwierdzenie autordw, ze dzi$ spoleczny opiekun zabytkow jest ,niefunkcjonujacym reliktem”,
a dalej, ze ,,kolektywne podmioty [stowarzyszenia] powinny by¢ czescia systemu ochrony zabytkéow,
jako przedstawiciele spoleczenstwa™?, niepotrzebnie przeciwstawia sobie stowarzyszenia i osoby
fizyczne bedace spolecznymi opiekunami zabytkow. Tymczasem obie te formy dzialania, a takze
inne, tutaj niewymienione (fundacje, spéiki, spotdzielnie i tak dalej) sa potrzebne w systemie
ochrony zabytkéw. Poza tym trzeba tu zaznaczy¢, ze spolecznym opiekunem zabytkéw moze by¢
osoba prawna, a wiec na przyklad stowarzyszenie. Znaczaco poszerza to mozliwosci istotnych
dziatan na rzecz zabytkéw, poniewaz organizacji spolecznej z takim statusem fatwiej wlaczy¢
sie w postepowaniu administracyjne (art. 31 § 1 Kodeksu postepowania administracyjnego),
postepowanie sadowoadministracyjne (art. 33 § 2 Prawa o postepowaniu przed sadami admini-
stracyjnymi'?) czy postepowanie sgdowe dotyczace przestepstw i wykroczen przeciwko zabytkom
(art. 90 § 1 Kodeksu postepowania karnego'?). Funkecja spotecznego opiekuna zabytkow jest zatem
przydatnym narzedziem do podejmowania wieloptaszczyznowych dziatan na rzecz zabytkow.

Autorzy cytowanego artykutu pisza ponadto o zaletach stowarzyszen, kontrastujac je ze
spotecznymi opiekunami zabytkéw. Podkreslaja przy tym, ze aby dziala¢ na rzecz zabytkow,
stowarzyszenia nie potrzebuja wcale mie¢ statusu spolecznego opiekuna zabytkow. Ogoélnie to
prawda, jednak wydaje sie, Ze ten argument na poparcie tezy o spolecznym opiekunie zabytkow
jako ,,niefunkcjonujgcym relikcie” jest chybiony.

Po pierwsze, mozna rozwing¢ takie myslenie ad absurdum i skonstatowac, ze aby dziata¢ na
rzecz zabytkéw, zorganizowane grupy osob fizycznych nie potrzebuja réwniez formy prawnej
stowarzyszenia (tak rejestrowego, jak i zwykltego)'*. Niemniej przy takim postawieniu sprawy
nie dojdziemy do zadnych konstruktywnych wnioskéw dotyczacych sytemu ochrony zabytkéw.

Po drugie, od samego poczatku istnienia funkcji spolecznego opiekuna zabytkéw nie byta ona
pomyslana jako aktywnos¢ wyczerpujaca wszelkie mozliwe dziatania i obejmujaca wszystkie osoby
i podmioty zaangazowane w ochrone zabytkow. Od zawsze poza prawna formulg spolecznego
opiekuna zabytkéw pozostawaly rézne osoby podejmujace dziatania dla dobra zabytkéw. Trzeba
jednak mie¢ na uwadze, ze spoleczny opiekun zabytkéw zgodnie z ustawa musi wykazywac si¢

©

K. Zeidler, Spoleczni opiekunowie zabytkow [w:] idem, Zabytki - prawo i praktyka, Gdansk-Warszawa 2017,
S. 476.

O wzroscie liczby osob ze spektrum neuroréznorodnosci i zwigzanej z tym potrzebie oryginalnego podejscia
zob. M. Wiater, Innowacje spoleczne w obszarze neuroréznorodnosci, ,,Edukacja Ekonomistow i Menedzeréw”
2022, 0r 64, S. 37—49.

©

10 R. Hirsch, C. Lozowska, Spofeczna opieka..., op. cit., s. 42.

Ustawa z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postepowania administracyjnego (t.j. Dz.U. 2024, poz. 572).

Ny

Ustawa z dnia 30 sierpnia 2002 r. Prawo o postepowaniu przed sadami administracyjnymi (t.j. Dz.U. 2024,
poz. 935).
Ustawa z dnia 6 czerwca 1997 r. Kodeks postepowania karnego (t.j. Dz.U. 2025, poz. 46).

@

14 Ustawa z dnia 7 kwietnia 1989 r. Prawo o stowarzyszeniach (t.j. Dz.U. 2020, poz. 2261).
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wiedza w zakresie ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami oraz wspéldziata¢ z wojewddzkim
konserwatorem zabytkéw i starosta w sprawach ochrony zabytkéw i opieki nad nimi. Przymioty
te, poza samymi uprawnieniami, stanowig o jego kwalifikowanym statusie i odrézniaja go od
innych o0s6b fizycznych i prawnych podejmujacych dziatania na rzecz ochrony zabytkéw.

Po trzecie, zalety posiadania statusu spotecznego opiekuna zabytkow przez organizacje spo-
teczng zostaly wykazane powyze;.

Niezaleznie od tego trzeba zgodzi¢ sie z Robertem Hirschem i Celing Lozowska, ze konieczne
sa zmiany legislacyjne — ale w mojej ocenie tylko takie, ktére poszerzaja i wzmacniaja upraw-
nienia spotecznych opiekunéw zabytkow. Przyczyni sie to do wsparcia administracji publicznej
odpowiedzialnej za ochrone zabytkéw oraz zwigkszenia partycypacji spotecznej w dziataniach
na rzecz zabytkow.

«Bolaczki organizacyjne”

W tym samym numerze czasopisma ,,Ochrona Dziedzictwa Kulturowego” gtos zabrali Adam
Miziolek i Julia Wisniewska. W swoim artykule Spoteczny opiekun zabytkéw — wybrane problemy,
doswiadczenia i rekomendacje'® juz na poczatku zauwazajg, ze: ,W przestrzeni miedzy podmio-
tami realizujacymi ochrone i opieke nad zabytkami, jako trzeci, uzupelniajacy filar systemu,
ustawa przewiduje instytucje prawng Spotecznego Opiekuna Zabytkow”'¢. Ponadto autorzy
wskazuja na potrzebe dalszego istnienia tej funkgji, ale dostrzegaja potrzebe zmian prawnych.
Swoje rozwazania i komentarz oparli na ustaleniach z raportu Narodowego Instytutu Dziedzictwa
z 2023 roku, zatytutowanego Badanie liczebnosci i aktywnosci spotecznych opiekunow zabytkow
(SOZ) oraz zakresu realizacji zadania wlasnego starostow powiatowych polegajgcego na ustana-
wianiu spotecznych opiekunéw zabytkow'”. Podzielili oni problemy, z jakimi mierzg si¢ spofeczni
opiekunowie zabytkow, na cztery grupy: finansowe, prawne, organizacyjne i edukacyjne'®. We
wnioskach wskazali: ,,Obecnie jednak instytucja prawna SOZ zmaga si¢ z wieloma problemami,
ktére nie wynikaja wylacznie z archaicznych zapiséw prawa, ale przede wszystkim z bolaczek
organizacyjnych i komunikacyjnych™”.

Poza tym autorzy zaproponowali kilka rozwigzan, ktére zastuguja na komentarz. Postuluja
miedzy innymi nadanie spolecznym opiekunom zabytkéw prawa do inicjatywy uchwatodaw-
czej, dzigki czemu mogliby oni wnioskowa¢ do rad gmin o wpis danych obiektéw do gminnej
ewidencji zabytkow??. Taki postulat jest niemozliwy do zrealizowania i niezasadny - nie tylko ze
wzgledu na wyrok Trybunatu Konstytucyjnego?' i wskazany w nim obowiazek zagwarantowania
wiascicielom zabytkdw uprawnien procesowych??, ale rowniez dlatego, ze gminng ewidencje za-
bytkéw prowadzi wojt (burmistrz, prezydent), a nie rada gminy, czyli organ kolegialny. Poza tym
przyznanie spolecznym opiekunom zabytkéw inicjatywy uchwatodawczej zachwialoby systemem
samorzadu gminnego, a samych spotecznych opiekunéw zabytkéw weiagnetoby bardzo mocno

5 A. Miziolek, J. Wisniewska, Spoteczny opiekun zabytkow — wybrane problemy, doswiadczenia i rekomendacje,
,Ochrona Dziedzictwa Kulturowego” 2024, nnr 19, s. 99-121.

16 Tbidem, s. 102.

17 'W. Onyskow, M. Pierzchala, R. Ulatowska, Badanie liczebnosci i aktywnosci spotecznych opiekunow zabyt-
kow (SOZ) oraz zakresu realizacji zadania wlasnego starostow powiatowych polegajgcego na ustanawianiu
spolecznych opiekundéw zabytkow. Raport koticowy, Warszawa 2023.

18 A. Miziolek, J. Wisniewska, Spoleczny opiekun..., op. cit., s. 106—-108.
19 Ibidem,s. 113.

20 Jbidem.

N

Wyrok Trybunalu Konstytucyjnego z dnia 11 maja 2023 r., sygn. P 12/18.

N
N

Zob. takze: H. Izdebski, Gminna ewidencja zabytkéw po wyroku Trybunalu Konstytucyjnego z 11 maja 2023 1.,
»Samorzad Terytorialny” 2023, nr 7-8, s. 100-109; A. Jakubowski, Co dalej z gminng ewidencjg zabytkéw?
Stan po wyroku Trybunatu Konstytucyjnego z 11 maja 2023 roku (sygn. P 12/18), ,Ochrona Zabytkéw” 2023,
nr 2, s. 35-47; P. Daniel, Mozliwos¢ weryfikacji wpisu do ewidencji zabytkéw. Glosa aprobujgca do wyroku
Naczelnego Sqgdu Administracyjnego z 18 pazdziernika 2023 r. (II OSK 2326/18), ,Orzecznictwo w Sprawach
Samorzadowych” 2024, nr 1, 5. 96-102.
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w samorzadowa polityke i w rezultacie uwiktalo ich w lokalne konflikty wokot zabytkow. Warto
zaznaczy¢, ze spoleczni opiekunowie zabytkéw moga przeciez, tak samo jak inne osoby, korzysta¢
miedzy innymi z mozliwo$ci wynikajacych z dziatu VIII Kodeksu postepowania administracyj-
nego, to jest sktada¢ wnioski i skargi (na zasadzie powszechnosci w ramach actio popularis)?,
czy skladac petycje na podstawie ustawy o petycjach?*.

Adam Miziolek i Julia Wisniewska postuluja rowniez wprowadzenie rozwigzania polegajacego
na przydzielaniu konkretnych zabytkéw pod opieke danemu spofecznemu opiekunowi. W Pol-
sce w rejestrze zabytkow znajduje si¢ obecnie okoto 80 tysiecy zabytkéw nieruchomych?®, okoto
8 tysiecy stanowisk archeologicznych?® oraz okolo 280 tysiecy zabytkéw ruchomych?’. Biorgc pod
uwage, ze spotecznych opiekundw zabytkow jest okoto 500%8, oznaczaloby to, ze tysigce zabytkow
nie mialoby swojego opiekuna. O wiele lepszym rozwigzaniem jest terytorializacja spotecznych
opiekunoéw zabytkéw, aby zajmowali sie zabytkami z danego powiatu, miasta czy wojewddztwa.

Autorzy postuluja tez stusznie szersze konsultacje gminnych programoéw opieki nad za-
bytkami, uzupelnienie przepiséw prawnych o formy wspoétpracy i uprawnienia spotecznych
opiekunow zabytkow, stworzenie ogolnopolskiej platformy szkoleniowej, organizowanie szkolen
przez wojewodzkie urzedy ochrony zabytkéw, sieciowanie i zrzeszanie spolecznikéw oraz badania
prawnopordéwnawcze??. Zwrdcili rowniez uwage na potrzebe zastanowienia si¢ w przyszltosci nad
rola spolecznych opiekunéw zabytkoéw w przypadku zagrozenia konfliktem zbrojnym?, co do tej
pory nie byto podnoszone w pismiennictwie.

Podwazenie ratio legis

Kolejny gtos w sprawie spotecznych opiekunéw zabytkéw zabrali Artur Ginter i Anna Michalak®'.
Autorzy postanowili sobie za zadanie opracowa¢ komentarz do u.0.z.0.z. Tym samym musieli si¢
zmierzy¢ rowniez z przepisami dotyczacymi spolecznych opiekunéw zabytkéw?2. Juz na samym
poczatku swoich rozwazan stwierdzili: ,,omawiane regulacje w obecnym ksztalcie nalezy oceni¢
jako niezwykle lakoniczne, niespojne, a nawet celowe bytoby — w naszym przekonaniu - podwa-
zenie ich ratio legis”. Tak surowa i kategoryczna ocena wymaga przyjrzenia si¢ formulowanym
zarzutom co do funkgcji spotecznego opiekuna zabytkow.

Autorzy wskazuja, ze ,,tylko w przypadku osoby fizycznej ustawodawca przewiduje wymog
posiadania wiedzy w zakresie ochrony zabytkow i opieki nad zabytkami™*. Wydaje sig, ze do
takiej konkluzji doszli, dokonujgc samej tylko wykladni jezykowej art. 102 ust. 3 i 4 v.0.z.0.z.,
ktdre stanowia:

23 W. Hrynicki, Skargi, wnioski, petycje i inne interwencje obywatelskie, Warszawa 2022, s. 46—47.
24 Ustawa z dnia 11 lipca 2014 r. 0 petycjach (t.j. Dz.U. 2018, poz. 870).

25 Zestawienie danych statystycznych z rejestru zabytkéw - zabytki nieruchome, dane.gov.pl, tinyurl.com/3f5h3ssk,
dostep: 20.01.2025.

26 Zestawienie danych statystycznych z rejestru zabytkéw - zabytki archeologiczne, dane.gov.pl, tinyurl.
com/592vpvpy, dostep: 20.01.2025.

2

=

Zestawienie danych statystycznych z rejestru zabytkow - zabytki ruchome, dane.gov.pl, tinyurl.com/39rjg3wa,

dostep: 20.01.2025.

28 Qcena skutkow regulacji stanowigca zatacznik do projektu ustawy o zmianie ustawy o ochronie zabytkéw
i opiece nad zabytkami oraz niektdérych innych ustaw z dnia 20 lipca 2021 r,, legislacja.rcl.gov.pl, tinyurl.
com/4haycfst, dostep: 5.01.2025.

29 A. Miziolek, J. Wisniewska, Spoleczny opiekun..., op. cit., s. 114-117.

3

=

Ibidem, s. 118.

3

A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw. Komentarz, Warszawa 2024.

32 Wbrew temu, co pisza we wstepie (na s. 41) swojej publikacji Artur Ginter i Anna Michalak, unormowania
dotyczace spotecznych opiekunéw zabytkéw pojawily si¢ po raz pierwszy wcale nie wraz z Ustawa z dnia
15 lutego 1962 r. 0 ochronie doébr kultury i o muzeach (Dz.U. 1962, nr 10, poz. 48), ale juz w 1954 roku,
wraz z Zarzadzeniem Ministra Kultury i Sztuki z dnia 20 grudnia 1954 r. w sprawie spolecznych opiekunéw
nad zabytkami.

33 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw..., op. cit., s. 436.

34 Ibidem, s. 437.
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Art. 102 [...]

3. Spofecznym opiekunem zabytkéw moze by¢ osoba, ktora posiada peing zdolnos¢ do
czynnos$ci prawnych, nie byta karana za przestepstwa popelnione umyslnie oraz posiada
wiedze w zakresie ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami.

4. Zadania spolecznego opiekuna zabytkdw moze wykonywac réwniez osoba prawna lub
inna jednostka organizacyjna nieposiadajaca osobowosci prawne;.

Gdyby jednak autorzy przeszli do wykladni systemowej i funkcjonalnej®®, to doszliby do
celu catego rozdziatu (ratio iuris). Tym samym niemozliwa bylaby interpretacja, ze wymagania
stawiane osobom prawnym lub innym jednostkom organizacyjnym nieposiadajagcym osobowo-
$ci prawnej s3 nizsze niz te stawiane osobom fizycznym, w szczegdlnosci jesli chodzi o wiedze
w zakresie ochrony zabytkow i opieki nad zabytkami. W przypadku oséb prawnych i jednostek
organizacyjnych nieposiadajacych osobowosci prawnej taka wiedzg musza sie¢ wykazywac osoby
fizyczne uprawnione do ich reprezentowania.

Nastepnie Artur Ginter i Anna Michalak pisza, ze ,,ustanowienie okreslonego podmiotu spo-
tecznym opiekunem zabytkow jest uzaleznione od uznania administracyjnego, a zatem od oceny
danego stanu faktycznego w kontekscie celu ustawy, jakim jest ochrona zabytkow”3¢. Na poparcie
tej tezy przywoluja wyrok Naczelnego Sadu Administracyjnego. Tymczasem w uzasadnieniu do
tego wyroku nie ma zadnej wypowiedzi wlasnej sagdu na temat uznania administracyjnego. Zostato
natomiast przytoczone stanowisko Miejskiego Konserwatora Zabytkow we Wroctawiu, ktory uznat, ze
»ustanowienie okreslonego podmiotu spolecznym konserwatorem zabytkéw zalezne jest od uznania
administracyjnego, a zatem od oceny danego stanu faktycznego i celéw ustawy, jakim jest ochrona
zabytkow”¥. Ze stanowiskiem autoréw komentarza, zaczerpnietym od wroclawskiego miejskiego
konserwatora zabytkow, nie sposdb sie zgodzi¢®®. Akt ustanawiajgcy dany podmiot spotecznym
opiekunem zabytkow jest czynnoscia zwigzang, zalezng od spelnienia ustawowo wskazanych
przestanek (petna zdolno$¢ do czynnosci prawnych, brak karalnosci, posiadanie wiedzy). Organ
w takim wypadku nie ma mozliwosci dokonania wyboru i innego rozstrzygniecia®’. W komento-
wanym przepisie wystepuje jedynie luz interpretacyjny zwigzany ze zwrotem ,wiedza w zakresie
ochrony zabytkéw i opieki nad zabytkami”. Nie nalezy go jednak myli¢ z decyzja uznaniowa“.

Na tym nie koniec. Autorzy pisza, ze ,udzielanie ustnych pouczen wtascicielowi czy zawia-
damianie [przez spolecznych opiekundw zabytkéw] stuzb o zagrozeniach stanowi niewatpliwe
naruszenie prawa wlasno$ci’, a dalej nazywaja te uprawienia ,reminiscencja przesztosci™'.
Trudno si¢ zgodzi¢ z tak postawiona tezg. Po pierwsze, z komentarza autoréw nie dowiadujemy
sie, na czym dokfadnie to naruszenie prawa wlasnoéci miatoby polegac“2. Po drugie, w interesie

35 M. Zielinski, Wyktadnia prawa. Zasady - reguly - wskazéwki, Warszawa 2017, s. 297 i nn.; S. Wronkowska,
Podstawowe pojecia prawa i prawoznawstwa, Poznan 2005, s. 83-91.

36 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw..., op. cit., s. 437.

37 Wyrok Naczelnego Sadu Administracyjnego z dnia 14 lutego 2014 1., sygn. Il OSK 2702/13. Zob. réwniez:
J. Korczak, Zadania samorzgdu terytorialnego w ochronie dziedzictwa narodowego [w:] Segmenty dziedzictwa
kulturowego. Miedzy ochrong dziedzictwa materialnego a niematerialnego, red. P. Dobosz et al., Krakow
2020, 8. 71-72.

38 Ze stanowiskiem Artura Gintera i Anny Michalak nie zgodzila si¢ réwniez Katarzyna Zalasinska.
Zob. K. Zalasinska, Ustawa o ochronie zabytkow i opiece nad zabytkami. Komentarz, Warszawa 2020, s. 292.

39 M. Mincer, Uznanie administracyjne, Torun 1983, s. 63—-64; M. Jaskowska, Uznanie administracyjne a inne
formy wladzy dyskrecjonalnej administracji publicznej [w:] System prawa administracyjnego, red. R. Hauser,
Z. Niewiadomski, A. Wrébel, Warszawa 2010, s. 260-261.

40 Zob. Wyrok Wojewodzkiego Sadu Administracyjnego we Wroclawiu z dnia 13 czerwca 2012 ., sygn.
IV SA/Wr 96/12. W ostatniej czeéci uzasadnienia sad zawarl rozwazania na temat luzu interpretacyjnego
i zwigzania prawnego organow.

4 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkow..., op. cit., s. 438.

42 Na prawo wlasnos$ci sklada si¢ tak zwana triada uprawnien wtladciciela: ius possidendi (prawo posiadania
rzeczy), ius utendi, fruendi, abutendi (prawo do korzystania z rzeczy, pobierania pozytkow z rzeczy, zuzycia
rzeczy) oraz ius disponendi (prawo do rozporzadzania rzecza). Pouczenie w zadnym razie nie godzi w tre$¢
prawa wlasnosci. Zob. E. Gniewek, Prawo rzeczowe, Warszawa 2020, s. 62—69.
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spotecznym lezy zachowanie zabytkéw, a samo strzezenie zabytkéw znajduje uzasadnienie w tym,
ze s one zrodtem tozsamosci narodu polskiego, jego trwania i rozwoju (por. art. 5 i 6 Konstytucji
Rzeczypospolitej Polskiej z dnia 2 kwietnia 1997 1.4%). Po trzecie, sam ustawodawca tworzy nor-
my i przestrzen do zglaszania przez sygnalistow nieprawidtowosci, czego przykladem moze by¢
ustawa o ochronie sygnalistow**. Wreszcie po czwarte, funkcja spolecznego opiekuna zabytkow
istniata i istnieje w krajach, ktore nie majg komunistycznej przesztosci*®. Nie sposob zatem przyjaé
stanowiska autoréw komentarza.

Ponadto postulujg oni, aby wlaczy¢ spotecznych opiekunéw zabytkow w struktury Polskiego
Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego®®. Trzeba tu wskaza¢, ze pierwotnie spoleczni opieku-
nowie zabytkéw podlegali strukturom PTTK, ale zalezno$¢ ta ustala w wyniku zmian wprowa-
dzonych przez Rozporzadzenie Ministra Kultury z dnia 8 kwietnia 2002 r. w sprawie spofecznej
opieki nad zabytkami®’. Z punktu widzenia efektywnosci systemu prawa ochrony zabytkéw
niewskazane bytoby przywracanie poprzedniego stanu, tym bardziej ze mozliwosci organizacyjne
i kadrowe PTTK sa o wiele mniejsze niz przed 2002 rokiem. Ponadto takie rozwigzanie rozpra-
szaloby $rodki i kompetencje w zakresie ochrony zabytkow, co mogloby prowadzi¢ do ostabienia
efektywnosci dzialan. Wreszcie nie mozna traci¢ z pola widzenia nieodzownosci wspdtpracy
spotecznych opiekundéw zabytkdéw, ktorzy cheg profesjonalnie wykonywac swoje zadania, z orga-
nami ochrony zabytkéw. Podporzadkowanie ich PTTK stworzyloby fikcje, poniewaz w praktyce
spoleczni opiekunowie zabytkéw przy wykonywaniu zadan i tak wspoétdziataliby z organami
administracji.

Autorzy komentarza chwalg to, ze wojewddzkie urzedy ochrony zabytkéw prowadza kursy
i szkolenia dla spolecznych opiekunéw zabytkéw, a jednoczesnie zaznaczaja, ze takie dzialania
sa podejmowane w osrodkach miejskich, co moze wyklucza¢ mieszkancéw mniejszych i matych
miejscowosci. Cho¢ ta uwaga jest stuszna (ewentualnym rozwigzaniem moze by¢ prowadze-
nie kurséw i szkolen w formie zdalnej), to dziwi, ze autorzy krytycznie odnoszg si¢ do samej
funkcji spotecznego opiekuna zabytkow, podwazajac jej ratio legis, a jednoczesnie pochylaja
sie z troskg nad mieszkanicami matych i $rednich miejscowosci, ktorzy sg wykluczeni z moz-
liwosci partycypacji w przedsigwzieciach wojewoédzkich urzedéw ochrony zabytkéw. Tymcza-
sem funkcja spolecznego opiekuna zabytkéw znajduje swoje uzasadnienia réwniez w tym, ze
pozwala dziala¢ na rzecz zabytkéw pojedynczym mieszkanicom mniejszych miejscowosci, gdzie
czesto nie udaloby si¢ znalez¢ wystarczajacej liczy oséb do zalozenia stowarzyszenia. Funkcja
ta zatem jest pomocna w troszczeniu si¢ o zabytki na terenach oddalonych od duzych i silnych
osrodkow miejskich.

Autorzy pisza réwniez, Ze ,,spoteczny opiekun zabytkow, jak sama nazwa wskazuje, jest jed-
nostka, ktérg z wojewddzkim urzedem ochrony zabytkéw czy innymi organami administracji
publicznej nie wigza zadne wiezy natury formalnej, nie moze by¢ zatem mowy o ocenie dzialan
spolecznego opiekuna zabytkéw z punktu widzenia realizacji powierzonych zadan czy odpo-
wiedzialnosci za ich rzetelng realizacje¢™®. Stanowisko to nie jest zgodne z normami zawartymi
W 1.0.2.0.z. Jak bowiem moéwi art. 103 ust. 2 ustawy, na wniosek wojewddzkiego konserwatora za-
bytkow starosta cofa ustanowienie spotecznego opiekuna zabytkow, jezeli opiekun przestal spelnia¢

4

w

Dz.U. 1997, nr 78, poz. 483.

44 Ustawa z dnia 14 czerwca 2024 1. 0 ochronie sygnalistow (Dz.U. 2024, poz. 928). Wprawdzie ustawodawca
w art. 3 wskazanej ustawy nie wymienil expressis verbis ochrony zabytkéw wsrdd dziedzin, ktére podlegaja
procedurze zgloszen, ale takowa mozna wywodzi¢ z art. 3 ust. 1 pkt 17: ,,Naruszeniem prawa jest dzialanie lub
zaniechanie niezgodne z prawem lub majace na celu obejscie prawa, dotyczace [...] konstytucyjnych wolnosci
i praw czlowieka i obywatela — wystepujace w stosunkach jednostki z organami wladzy publicznej [...]".

4!

@

J. Pruszynski, Ochrona prawna zabytkéw w Republice Federalnej Niemiec - teksty i komentarze, Warszawa
1992, 8. 188-189.

46 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw..., op. cit., s. 438.
47 Dz.U. 2002, nr 56, poz. 508.

48 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw..., op. cit., s. 441.
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wymagania okreslone w art. 102 ust. 3 lub niewlasciwie wykonuje swoje zadania. Ustawodawca
wprowadzil zatem rozwigzania, ktére przewiduja konsekwencje wobec spotecznych opiekunéw
zabytkow przy braku dziatan lub niewlasciwym ich wykonywaniu.

Autorzy pisza takze, ze funkcja spotecznego opiekuna zabytkow jest ,,swego rodzaju nagroda
za zastugi oddane w zakresie ochrony zabytkéw przez osoby znane w danej spolecznosci lokal-
nej. [...] W obecnej rzeczywistoéci instytucja ta nie przyczynia si¢ do budowania spoteczenstwa
obywatelskiego i rodzi skojarzenia z dzialaniami o charakterze denuncjatorskim™?. W Polsce
dziala obecnie okolo 500 spolecznych opiekunow zabytkéw®® i w zdecydowanej wigkszosci nie
sg oni nagrodzeni tg funkcja w zamian za swoje zastugi, tylko podejmujg autentyczne dziatania
na rzecz zabytkow. Dzialania te przyczyniaja sie do poprawy stanu zabytkéw, angazujg lokalng
spolecznos¢ wokot spraw dziedzictwa, a takze buduja kapital spoteczny i kulturowy. Okreslanie
tych dziatan ,,denuncjatorskimi” jest duzym nieporozumieniem.

Poza wskazanymi mankamentami w komentarzu znalazto si¢ tez kilka trafnych spostrzezen.
Przykladem moze by¢ podanie w watpliwo$¢ zasadno$ci prowadzenia przez starostow listy spo-
tecznych opiekundw zabytkéw czy analiza dotyczaca odznaki ,,Za Opieke nad Zabytkami”. Poza
tym autorzy sporo miejsca po$wiecili oméwieniu wspomnianego raportu Narodowego Instytutu
Dziedzictwa z 2023 roku.

Reasumujac powyzsze rozwazania na temat pracy Artura Gintera i Anny Michalak, nalezy
stwierdzi¢, ze potencjalni odbiorcy ich komentarza, w szczegdlnosci spoteczni opiekunowie
zabytkow, niestety nie znajda w nim zbyt wielu informacji o swojej roli i funkcji. Zamiast tego
analiza skupia si¢ przede wszystkim na wykazaniu braku ratio legis dla dalszego istnienia tej
funkcji w u.0.z.0.z. oraz na podkreslaniu jej ,,denuncjatorskiego charakteru” Cho¢ takie prywat-
ne stanowisko autoréw jest oczywiscie uprawnione, to trudno uznac¢ t¢ publikacje za praktyczny
komentarz do ustawy, gdyz nie spefnia ona podstawowego celu tego rodzaju opracowan — dostar-
czenia praktycznych wskazowek i pogltebienia wiedzy o omawianej problematyce.

Pierwsze badania

Nie do przecenienia jest za to inicjatywa Narodowego Instytutu Dziedzictwa z 2023 roku, aby
przeprowadzi¢ unikatowe, pierwsze badania dotyczace liczebnosci i aktywnosci spotecznych
opiekunow zabytkéw. W rezultacie powstal wspominany juz raport, ktéry jest wymiernym
pogtebieniem dyskusji na przedmiotowy temat. We wstepie do opracowania Katarzyna Zalasin-
ska podkredlifa: ,Najwazniejsza kwestig jest obecnie dookreslenie roli spotecznych opiekunéw
zabytkow w systemie ochrony zabytkdw oraz efektywniejsze wykorzystanie ich potencjatu™'.
Raport wykazal mnogos¢ i réznorodnoéé podejmowanych w kraju praktyk®2. Badacze ustalili, ze
rzeczywista liczba spofecznych opiekunéw zabytkéw wynosi od 594 do 661. Raport potwierdzit
réwniez, ze urzednicy wojewodzkich urzedéw ochrony zabytkéw widzg przydatnos¢ dziatan spo-
tecznych opiekunow zabytkéw, a sama ta funkcja jest istotna z punktu widzenia catego systemu.
Ujawnita si¢ tez potrzeba zmian polegajacych na dookresleniu zadan i kompetencji spotecznych
opiekundw zabytkow, wprowadzeniu kadencyjnosci, okresleniu roli w systemie ochrony zabytkéw,
profilowaniu dziatalnosci i lepszym wykorzystaniu ich potencjatu.

49 Tbidem, s. 438.
50 Ocena skutkow regulagji. .., op. cit.

51 W. Onyskow, M. Pierzchata, R. Ulatowska, Badanie liczebnosci i aktywnosci spolecznych opiekunow zabyt-
kéw..., op. cit., s. 1.

52 Przyktadowo spoleczni opiekunowie zabytkéw prowadza sporo dzialan edukacyjnych (s. 19 i 27 raportu).
Nie jest wiec tak, jak pisze Wiktoria Pomykalska w swoim artykule Ochrona zabytkéw w wojewddztwie —
wybrane problemy ([w:] Segmenty dziedzictwa kulturowego..., op. cit., s. 122), ze spoleczni opiekunowie
zabytkéw powinni si¢ skupi¢ na edukacji. Oni bowiem od dawna prowadza dzialalno$¢ edukacyjna.
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Podsumowanie

Ostatnie dyskusje na temat funkcji spotecznego opiekuna zabytkéw stanowia kontynuacje dyskusji
na ten temat trwajgcych od lat®3. Wachlarz prezentowanych pogladéw jest bardzo duzy, poniewaz
pojawiaja si¢ zaréwno glosy, ktore neguja ratio legis przepisow o spotecznych opiekunach zabyt-
kow, jak i glosy upatrujace w nich trzeciego filaru systemu ochrony zabytkéw i wazng instytucje.
Samym zabytkom bardziej przysluzy si¢ to drugie podejscie, otwarte na tworzenie szerokiej
platformy do spotecznej partycypacji.

Nalezy podkresli¢, ze przytoczone w artykule badania i stanowiska charakteryzuja si¢ nie
tylko duza rozpietosciag wnioskow, wynikajacg z przyjecia rdznych zalozen metodologicznych,
ale réwniez - z wyjatkiem badan Narodowego Instytutu Dziedzictwa — uogélnieniem osobi-
stych doswiadczen autoréw, bez szerszej analizy sytuacji w calym kraju oraz dlugoterminowego
spojrzenia na funkcje spotecznego opiekuna zabytkéw. Tymczasem takie podejscie pozwolitoby
uchwyci¢ ewolucje tej funkcji, jej rézne formy oraz ich wptyw na ochrone zabytkéw i opieke
nad nimi. Ponadto nalezatoby uwzgledni¢ aspekty prawnoporéwnawcze, poniewaz funkcja ta
istnieje od wielu lat w réznych krajach europejskich, w tym w panstwach bez komunistycznej
przesztosci, co podwaza teze, ze spoteczny opiekun zabytkow jest jedynie reliktem epoki komu-
nizmu - swoistg skamieling.

Swego czasu Kamil Zeidler zaprezentowal poglad, ze na caly system ochrony zabytkow skta-
daja sie prawo, finansowanie i ksztalttowanie spolecznej $wiadomosci®s. Bez umacniania szerokiej
spolecznej akceptacji dla ochrony zabytkéw trudno bedzie uzyskac lepsze efekty w sferze pierw-
szych dwdch sktadowych systemu®. Wzorem, na ktory czasami zazdroénie spogladajg srodowiska
zajmujace si¢ ochrong zabytkow, s organizacje spoleczne zajmujace si¢ ochrong $rodowiska i ich
sifa polityczna®¢. W budowaniu powszechnej akceptacji dla ochrony zabytkéw i presji spolecznej
na te ochrone na pewno moze pomoc spoleczny opiekun zabytkéw jako przydatne narzedzie
do podejmowania wieloptaszczyznowych dzialan na rzecz zabytkéw. Oczywiscie nie wyklucza
to jakichkolwiek innych form partycypacji spolecznej i pluralizmu w tej materii. Warto wiec
toczy¢ dyskusje z poszanowaniem instytucji spotecznego opiekuna zabytkow, rozumianej jako
funkcja ewoluujaca na przestrzeni ostatnich siedmiu dekad, a tym samym dazy¢ do jej prawnego
wzmocnienia. Niewatpliwie nalezatby utrzymac i sformalizowa¢ uprawnienie w postaci pouczenia,
a takze rozwazy¢ wzmocnienie wspdlpracy z organami ochrony zabytkéw, zwigkszenie uprawnien
i wprowadzenie ewentualnej kadencyjnosci. Potrzebna jest jeszcze dalsza dyskusja nad tymi poten-
cjalnymi kierunkami rozwoju funkcji spotecznego opiekuna zabytkéw co do samych szczegdtow.

Niezaleznie jednak od tego, w ktora strone pdjda ogdlne zmiany polskiego prawa ochrony
zabytkow - czy w strone nowelizacji obecnie obowigzujacej ustawy®’, czy w strone¢ stworzenia
kodeksu dziedzictwa®® — nalezy zachowa¢ funkcje spotecznego opiekuna zabytkow jako niezbedny
element (element trzeciego filaru) systemu ochrony zabytkéw. Tym bardziej zacny, ze stanowigcy
prawna funkcje dzialajacg na rzecz estetyzacji zycia codziennego®, a takze juz niematerialne
dziedzictwo polskiej mysli prawniczej.

a1

3 Przeglad dotychczasowych stanowisk mozna znalez¢ w: D. Staniszewski, Spoteczni opiekunowie zabytkéw,
op. cit., s. 73-83.

54 K. Zeidler, Prawo ochrony dziedzictwa kultury, Warszawa 2007, s. 273—-290.

55 K. Goralczyk, M. Luczak, R. Marcinek, Zaangazowanie spoteczne w ochrong i opieke nad zabytkami [w:]
20 lat ustawy o ochronie zabytkow i opiece nad zabytkami, Warszawa 2023, s. 195-196.

5 A. Ginter, A. Michalak, Ochrona zabytkéw..., op. cit., s. 22.

57 K. Palubska, Diagnoza krajowej polityki konserwatorskiej [w:] 20 lat ustawy o ochronie zabytkow..., op. cit.,

s. 76.

58 'W. Szafranski, Opinia do projektu ustawy o zmianie ustawy o ochronie zabytkéw w kontekscie obrotu dobrami
kultury, przeciwdzialania zjawisku fatszerstw oraz analiza skutkéw wprowadzenia proponowanych regula-
cji, z uwzglednieniem mozliwych systemowych rozwigzan prawnych w tym zakresie (druk senacki nr 948),
Warszawa 2023, s. 43 i nn.; A. Jagielska-Burduk, Cultural Heritage as a Legal Hybrid. Between Public and
Private Law, Cham 2022, s. 297.

59 K. Zeidler, Estetyka prawa, Gdansk-Warszawa 2018, s. 75 i nn.
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